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Nie będzie
farmy wiatrakowej
w gminie Bedlno. str. 2

Mistrz olimpijski
z Moskwy
przyjedzie do Żychlina. str. 3

Żychlin�|�Dwie�awarie�na�głównym�wodociągu�

W poniedziałek mogło 
zabraknąć wody
3 października dyrektor Samorządowego Zakładu Budżetowego, 
odpowiedzialny za dostarczanie wody dla mieszkańców gminy Żychlin 
miał ręce pełne pracy i obawę, czy nie stanie przed koniecznością 
całkowitego odcięcia wody mieszkańcom. 

Wszystko za przyczyną dwóch 
awarii na jednym zbiorczym wo-
dociągu dostarczającym wodę 
z ujęć głębinowych do Stacji 
Uzdatniania Wody. Sytuację 
uratował zbiornik retencyjny, 
w którym było zgromadzone 

2.000 m3 wody. Poniedziałek 
okazał się bardzo ważną próbą 
systemu zaopatrywania miesz-
kańców gminy w wodę. 

Gdyby przy Stacji Uzdatnia-
nia Wody nie było zbiornika re-
tencyjnego, całe miasto byłoby 
pozbawione wody przez 12 go-
dzin.

Awaria wystąpiła na najważ-
niejszym zbiorczym wodociągu 
o średnicy 300 mm, którym su-

rowa woda z 5 ujęć jest tłoczo-
na do Stacji Uzdatniania Wody. 
Pierwszą awarię zauważono 
rano w ulicy Żeromskiego. 

Dostawa wody z ujęć została 
wstrzymana do czasu usunięcia 
awarii. Miasto było zaopatrywa-
ne w wodę ze zbiornika reten-
cyjnego. 

Około godziny 13.00 awaria 
została usunięta, a chwilę później 
okazało się, że na tej samej linii 

wodociągowej jest kolejna awa-
ria, tym razem w łąkach. Zarów-
no dostęp do łąk, jak i padający 
obfi cie deszcz utrudniały usuwa-
nie awarii. 

Całe popołudnie mieszkań-
cy miasta byli nadal zaopatry-
wani w wodę ze zbiornika reten-
cyjnego. – Na szczęście z awarią 
uporaliśmy się ok. godz. 19.00, 
w ostatniej chwili, gdyż zbiornik 
retencyjny był już prawie opróż-
niony – przyznaje Marek Jabłoń-
ski, dyrektor Samorządowego 
Zakładu Budżetowego.

Przykład Żychlina pokazuje, 
jak ważną rolę spełniają zbiorni-
ki retencyjne, a tych w gminach 
wiejskich, póki co, nie ma.  dag

RZUT OKiEM�|�OLIMPIJSKI�DZIEń�W�PACyNIE

Amerykański futbol�potrafi��fascynować�–�ale�nie�była�to�jedyna�atrakcja�olimpijskiej�imprezy�zorganizowanej�
29�września�w�Pacynie.�Gośćmi�były�m.in.�brązowe�medalistki�z�Rio�de�Janeiro�w�wioślarstwie.�Czytaj�str.�6.
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Żychlin |�Samorządowy�Zakład�Budżetowy

Pracownicy czekają 
na podwyżki
Pracownicy Samorządowego 
Zakładu Budżetowego 
w Żychlinie coraz bardziej 
się niecierpliwią. Od kilku 
miesięcy czekają na decyzję 
dyrektora i samorządowców 
w sprawie podwyżek.

Po 10 października związkow-
cy chcą zorganizować nadzwyczaj-
ne zebranie, by ustalić dalsze dzia-
łania w tej sprawie. Dyrektor prosi 
o kilka dni na analizę fi nansów.

Na początku marca związkow-
cy wystosowali pismo do dyrek-
tora i Rady Miejskiej w Żychlinie 
z prośbą o podwyżki wynagrodze-
nia. Pismo zaginęło, ale po naszym 
kwietniowym artykule w NŁ od-
nalazło się. Zastępca burmistrza 
informował, że trwa analiza moż-
liwości podniesienia wynagrodze-
nia. – Ostatnie pismo w tej spra-
wie dostaliśmy od wiceburmistrza 

11 lipca. Od tamtej pory kontakt 
się urwał. Wtedy informował nas, 
że dyrektor ma dostarczyć doku-
menty fi nansowe zakładu, by je 
przeanalizować i podjąć decyzję 
– mówi Jerzy Wojciechowski, prze-
wodniczący Związku Zawodowe-
go Pracowników Ruchu Ciągłego 
w SZB. – Niestety, żadnej odpo-
wiedzi się nie doczekaliśmy, tak 
jak i nigdy nie doszło do spotka-
nia związkowców z radą czy bur-
mistrzem, o co prosiliśmy. Chcemy 
porozmawiać i przedstawić argu-
menty. Wciąż tylko słyszymy „pro-
szę czekać” – jak na infolinii.

Pracownicy są zdegustowani. 
– Kompletnie nikt się z nami nie li-
czy. Zarządzający mają nas w głę-
bokim poważaniu. Taka atmosfera 
nie sprzyja pracy, zwłaszcza gdy 
połowa pracowników fi zycznych 
z kilkudziesięcioletnim stażem pra-
cy zarabia najniższe wynagrodze-
nie.  str. 4

dorotA
GrąBCZeWSKA

zychlin@lowiczanin.info

Żychlin�|�W�niedzielę�o�„Dobrzeliniakach”

Niezwykły fi lm o niezwykłej kapeli. 
Pokaz za darmo
W najbliższą niedzielę, 
9 października, 
o 19.00, w Żychlińskim 
Domu Kultury 
odbędzie się specjalny 
przedpremierowy pokaz 
fi lmu dokumentalnego pt: 
„W drodze” w reżyserii 
Krzysztofa Rzączyńskiego.

W programie: pokaz fi lmu, 
spotkanie z jego twórcami, krót-
ki występ Kapeli Dobrzeliniacy, 
wreszcie, dla chętnych, możliwość 
spróbowania swoich sił w tańcze-
niu oberka czy kujawiaka.

Film opowiada o wyjeździe ka-
peli „Dobrzeliniacy” z Żychlina 
na Ogólnopolski Festiwal Kapel 
i Śpiewaków Ludowych do Kazi-
mierza Dolnego. Podróż i występy 
na festiwalu stają się przyczynkiem 
do osobistych refl eksji, wspomnień 
i rozmów. W fi lmie odkrywamy 
nieznany świat wiejskich kapel, 
grających stare kunsztowne kuja-
wiaki, polki i oberki. Niegdyś mu-
zykanci niczym „gwiazdy rocka” 
kochani i rozchwytywani w swo-
jej okolicy, zapraszani na wesela 
i liczne potańcówki stopniowo 
stawali się w swoich społeczno-
ściach coraz mniej potrzebni. Jed-

nak nieoczekiwanie wiejska muzy-
ka tradycyjna zaczęła odradzać się 
w miastach. Znajduje tam swoich 
odbiorców i kontynuatorów. 

W fi lmie poznajemy członków 
kapeli Dobrzeliniacy: wybitne-
go harmonistę Sławomira Czekal-
skiego, barabanistę Franciszka Ko-
walskiego i Marię Stępień, młodą 
skrzypaczkę z Łodzi. 

Co skłoniło ją do grania z wieko-
wymi już muzykantami? Czy mu-
zyka tradycyjna jest we współcze-
snym świecie potrzebna i aktualna? 
– o tym także opowie ten fi lm. 
Wstęp jest wolny. Zaprasza Funda-
cja Muzyka Zakorzeniona.  mp
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Mistrz olimpijski
z Moskwy
przyjedzie do Żychlina. str. 3

dobra reklama
trzeźwego życia
O Dniach Trzeźwości. str. 8

Dobrzeliniacy to młodość i doświadczenie: Stępień,�Czekalski�i�Kowalski.
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NASi DZiENNiKARZE DO WASZEJ DySPOZyCJi 
OD 8.30 DO 15.30
telefon�redakcyjny 796 455 333
e-mail:�zychlin@lowiczanin.info
dorotA GrąBCZeWSKA

Kutno |�Po�promocji�Krajowej�Mapy�Zagrożeń�Bezpieczeństwa

Każdy może wskazać miejsce, 
gdzie policja jest potrzebna
Od 14 września w powiecie kutnowskim i od 20 
września w powiecie gostynińskim każda osoba 
korzystająca z internetu może na Krajowej Mapie 
Zagrożeń Bezpieczeństwa zaznaczyć miejsce, które 
jej zdaniem jest niebezpieczne. Każde naniesione na 
mapę zagrożenie wywoła odpowiednią reakcję policji. 

Nie chodzi o jednorazowe 
zdarzenia czy szybkie interwen-
cje, a o wskazanie miejsc, w któ-
rych zagrożenie występuje przez 
dłuższy czas. Zgodnie z regula-
minem z jednego komputera moż-
na nanieść tylko jedno zagrożenie 
na dobę.

We wtorek 27 września z ini-
cjatywy komendanta powiatowe-
go nadkom. Krzysztofa Szymań-
skiego przy współudziale Anny 
Antczak, dyrektora Powiatowe-
go Centrum Pomocy Rodzinie 
w Kutnie zorganizowano konfe-
rencję poświęconą “Krajowym 
Mapom Zagrożeń Bezpieczeń-
stwa” oraz programowi “Dzielni-
cowy Bliżej Nas”. 

Udział w konferencji wzię-
li m.in. poseł na Sejm RP Tade-
usz Woźniak, przedstawiciele sa-
morządów, służb mundurowych, 
kierownicy miejskich i gmin-
nych ośrodków pomocy społecz-
nej, kuratorzy i prezesi spółdzielni 
mieszkaniowych. 

– Oddajemy do dyspozycji 
mieszkańców nowe narzędzie, 
jakim jest Krajowa Mapa Za-
grożeń Bezpieczeństwa – mówił 
nadkomisarz Krzysztof Szymań-
ski. – Teraz każdy obywatel po-
przez internet będzie mógł zazna-
czyć miejsce, które w jego ocenie 
jest zagrożone, a policja powinna 
skierować tam więcej patroli. Sys-
tem działa od 14 września, a już 
widać dużą aktywność mieszkań-
ców. W powiecie kutnowskim od-
notowaliśmy 75 informacji na ma-
pie, z których 20 się potwierdziło 
(7 miejsc prawidłowo wskazano 
w Żychlinie), kolejnych 11 jest 

w trakcie weryfi kacji, zaś reszta 
nie została potwierdzona. Dzięki 
mapie mieszkańcy mają poczuć, 
że mogą w aktywny sposób elimi-
nować lokalne zagrożenia.

Aby nanieść swoje uwagi, in-
ternauta musi wejść na stronę wła-
ściwej komendy powiatowej i

 znaleźć zakładkę Krajowa Mapa 
Zagrożeń Bezpieczeństwa. Na 
początek pojawia się regulamin, 
który należy przeczytać i zaak-
ceptować. Klikając lewym przyci-
skiem robimy zbliżenie mapy, aż 
pojawią się ulice miasta np. Kut-
na, Żychlina czy np. gminy Pacy-
na, czy inne ważne dla nas miejsce. 
W lewym rogu jest czerwony znak 
plusa, który się wciska. Następ-
nie wybiera się jedno z 25 różnych 
zagrożeń (np. picie alkoholu w 
miejscach publicznych, rajdy kie-
rowców, kradzieże, chuligaństwo, 
przebywanie nieletnich, złą infra-
strukturę drogi itp.) i wstawia się 
zagrożenie na mapę, w określone 

miejsce. Na mapie pojawia się zie-
lona ikona informująca o nowym 
zagrożeniu.

Koordynator z KPP Kutno 
w ciągu 2 dni zakłada tzw. kar-

tę weryfi kacyjną, po czym za-
znaczone na mapie miejsce jest 
sprawdzane przez policjantów. 
Gdy trwa weryfi kacja, ikona 
zmienia kolor na żółty. Jeśli infor-
macje się potwierdzą, ikona zmie-
nia kolor na czerwony. Weryfi ka-
cja trwa do 5 dni. 

Podczas kutnowskiej konferen-
cji zasady funkcjonowania mapy 
omawiała st.asp. Edyta Machnik z 
Wydziału Prewencji KPP Kutno.

– Trzeba mieć świadomość, 
że mapy obserwować mogą też 
obywatele, którzy stwarzają za-
grożenie. Dlatego mapy działa-
ją też prewencyjnie, odstraszając 
potencjalnych przestępców – mó-
wił asp.szt. Mariusz Kacprowicz z 
KPP Kutno.

dzielnicowy bliżej 
obywatela
Drugi projekt rządowy, który 

ma poprawić efektywność pra-
cy dzielnicowego, to aplikacja 
„Moja komenda. Dzielnicowy 
bliżej nas”. Zgodnie z tegorocz-
nym rozporządzeniem ministra 
spraw wewnętrznych i administra-
cji dzielnicowy ma więcej cza-
su spędzać wśród mieszkańców, 
a mniej za biurkiem. 

– Zależy nam, aby obywatele 
mieli zaufanie do swojego dziel-
nicowego – podkreślał komendant 
powiatowy policji. – Dzielnicowy 
ma być jak przyjaciel, który podpo-
wie jak załatwić niektóre sprawy. 
Aby ułatwić kontakt z dzielnico-
wym, można skorzystać z aplikacji 
“Moja komenda” i odnaleźć dziel-
nicowego swojego rejonu. Tam też 
jest podany jego numer telefonu 
komórkowego, bowiem wszyscy 
dzielnicowi zostali w telefony wy-
posażeni.

O pracy dzielnicowego i współ-
pracy z mieszkańcami opowiadał 
dzielnicowy gminy Kutno st.asp. 
Krystian Marzec. 

Powiatowy ośrodek 
Interwencji Kryzysowej
Konferencja stała się też oka-

zją, aby przypomnieć wszyst-
kim, że w Malinie pod Kutnem, 
obok DPS przy ulicy Oporow-
skiej, od 2002 roku funkcjonuje 
Powiatowy Ośrodek Interwencji 
Kryzysowej, który od 25 maja 2010 
roku znajduje się w strukturach Po-
wiatowego Centrum Pomocy Ro-
dzinie w Kutnie. 

– Z pomocy ośrodka może sko-
rzystać bezpłatnie każda osoba, 
która jest w kryzysowej sytuacji i 
oczekuje wsparcia (po rozwodach, 
po śmierci najbliżej osoby, po utra-
cie pracy itp.). Dysponujemy psy-
chologiem, pedagogiem, terapeu-
tą i radcą prawnym – podkreślała 
Monika Przedwojska, kierownik 
POIK. Od stycznia do dziś z naszej 
pomocy skorzystały 472 osoby.

W czasie 9 miesięcy udzielono 
1164 porad psychologicznych, 139 
porad prawnych, 236 porad socjal-
nych, 587 porad pedagogicznych, 
450 porad rodzinnych, 537 eduka-
cji na temat uzależnienia, współ-
uzależnienia i przemocy w rodzi-
nie. Przeprowadzono 332 terapie.

Ośrodek jest czynny od ponie-
działku do piątku w godz. 7.30-
15.30. Tel. 24-355-90-80 i 608-
581-544. Komendant powiatowy 
policji nadkomisarz Krzysztof Szy-
mański wyrażał nadzieje, że nowe 
narzędzia w postaci mapy bezpie-
czeństwa oraz aplikacji “Moja ko-
menda – dzielnicowy bliżej nas” 
policjanci będą zyskiwać coraz 
większe zaufanie społeczne. – 
Świetnie będzie, jak babcia idą-
ca z niesfornym wnuczkiem nie 
będzie dziecka straszyć policjan-
tem, a powie, że pan w mundu-
rze to osoba, która zawsze mu 
pomoże.  dag

Funkcjonariusz KPP Kutno Mariusz Kacprowicz,�na�przykładzie�Kutna�
prezentował�w�jaki�sposób�każdy�obywatel�może�zaznaczać�na�Krajowej�
Mapie�Bezpieczeństwa�miejsca,�na�które�policja�ma�zwrócić�uwagę.�
Butelka�na�zielonym�tle�oznacza,�że�w�tym�miejscu�ludzie�zauważyli�
spożywanie�alkoholu�w�miejscu�publicznym.�Gdy�znak�zmieni�kolor�na�
czerwony,�to�oznaczać�on�będzie,�że�informacja�została�potwierdzona,�
a�policja�w�to�miejsce�skieruje�więcej�patroli.��

Gmina Bedlno
Zderzenie dwóch 
samochodów

W poniedziałek 3 paździer-
nika ok. godz. 11.30 w Pniewie, 
na skrzyżowaniu z drogą krajo-
wą 92 doszło do wypadku drogo-
wego. Jedna osoba została ranna 
i odwieziona do szpitala. Kierowcy 
byli trzeźwi.

– Ze wstępnych ustaleń wynika, 
że 36-letni kierowca Seata Alham-
bra, mieszkaniec powiatu kutnow-
skiego nie ustąpił pierwszeństwa 
Oplowi Zafi ra, którym kiero-
wał mieszkaniec Kutna. Na sku-
tek zdarzenia kierowca Opla do-
znał wstrząsu mózgu – informuje 
nadkom. Paweł Witczak, rzecznik 
KPP w Kutnie.  dag

Żychlin, Bedlno 
Szerszenie 
atakują

W minionym tygodniu straża-
cy mieli sporo pracy z szerszenia-
mi. 28 września OSP Żychlin li-
kwidowało gniazdo szerszeni, 
które znajdowało się na drzewie 
w parku koło biblioteki przy ulicy 
Barlickiego. Następnego dnia  o
godz. 10.00 strażacy z OSP Żychlin 
usuwali szerszenie z drzewa przy 
ulicy Narutowicza, też w Żychlinie. 
Po południu 29 września o godz. 
17.00 pojechali do Gosławic, by 
tam usunąć gniazdo szerszeni 
znajdujące się w budynku miesz-
kalnym. Na miejscu był też zastęp 
z JRG Kutno.  dag 

Żychlin 
Potrącił staruszkę

29 września, o godz. 16.30 
w Żychlinie, na ulicy Aleje Racła-
wickie 20-letni kierowca, miesz-
kaniec powiatu kutnowskiego, 
kierowca Renaulta Megane, wy-
konując manewr cofania nie za-
chował należytej ostrożności i po-
trącił idącą po chodniku 86-letnią 
kobietę. – Poszkodowana ze zła-
maną ręką i ogólnymi potłuczenia-
mi została odwieziona do szpitala 
w Kutnie – informuje nadkom. Pa-
weł Witczak, rzecznik KPP w Kut-
nie. – Kierowca był trzeźwy.  dag

Gmina Bedlno�|�Nie�będzie�farmy�wiatrakowej�w�gminie

Samorządowe Kolegium Odwoławcze uchyliło decyzję wójta
Samorządowe 
Kolegium Odwoławcze 
w Skierniewicach 
opublikowało, 5 
października na stronie 
BIP swoją decyzję 
w sprawie farmy 
wiatrakowej w gminie 
Bedlno. 

SKO, po rozpatrzeniu odwo-
łań stron w całości uchyliło de-
cyzję środowiskową wójta gmi-
ny Bedlno Krzysztofa Kołacha 
wydaną 24 czerwca 2016 roku 
w sprawie budowy 10 wiatraków 

i skierowało sprawę do ponow-
nego rozpatrzenia przez organ I 
instancji. Jednocześnie umorzo-
no postępowania z odwołań po-
zostałych skarżących.

O decyzji kolegium prezes 
SKO w Skierniewicach Ewa Su-
sik informowała redakcję Nowe-
go Łowiczanina już we wtorek 
rano. Cierpliwie jednak czeka-
liśmy na ofi cjalny komunikat 
SKO. Na stronie bip nie ma jed-
nak uzasadnienia. Jak wyjaśnia-
ła nam prezes będą one dostęp-
ne zarówno w siedzibie SKO 
w Skierniewicach, jak i w Urzę-
dzie Gminy Bedlno.

Duża część mieszkańców 
gminy Bedlno, która podpisy-
wała się pod protestami (ok. 320 

osób) odetchnęła z ulgą. Zda-
niem ich prawników decyzja 
SKO jednoznacznie przekreśla 
wiatrakową inwestycję w gmi-
nie, bowiem skoro nie ma pełno-
prawnej decyzji środowiskowej 
z 24 czerwca, to nowa decyzja 

musi być wydana zgodnie z no-
wymi przepisami dotyczącymi 
powstawania farm wiatrowych 
z zachowaniem 10-krotności 
odległości od zabudowań, czyli 
w tym przypadku zachowania 
odległości 2100 m od zabudo-
wań, co jest nierealne, gdyż za-
budowania są zdecydowanie bli-
żej.

Zatem nie będzie 10 elek-
trowni wiatrowych o mocy 
do 33 MW wraz z fundamenta-
mi, o maksymalnej mocy nomi-
nalnej pojedynczej turbiny do 3,3 
MW. Usytuowane miały być one 
w gminie Bedlno m.in. Szew-
cach Nagórnych, Stradzewie, Er-
nestynowie, Pleckiej Dąbrowie 
i Głuchowie. – Bardzo się cie-

szymy, że ogromny wysiłek pod-
jęty przez mieszkańców, by po-
wstrzymać niekorzystne dla nas 
decyzje wójta gminy, zakończy-
ły się sukcesem – mówi nam je-
den z inicjatorów protestu – Nie 
znamy uzasadnienia SKO, ale 
i tak mamy satysfakcję, że po-
konaliśmy urzędniczą machinę, 
że ktoś wreszcie spojrzał obiek-
tywnie na nasze zarzuty. Szko-
da tylko, że udowadnianie, że to 
urzędnicy się mylą, kosztowa-
ło nas dużo pieniędzy oraz cza-
su. 

Najważniejsze jednak, że wia-
traków nie będzie, a nasze ro-
dziny i nasze dzieci będą mogły 
normalnie się rozwijać i inwesto-
wać.  dag

Zdaniem�prawników�
decyzja�SKO�
jednoznacznie�
przekreśla�wiatrakową�
inwestycję�w�gminie.

Mapy�obserwować�
mogą�też�obywatele,�
którzy�stwarzają�
zagrożenie.�Dlatego�
mapy�działają�
też�prewencyjnie,�
odstraszając�
potencjalnych�
przestępców
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Gmina Bielawy
Groził śmiercią

Rano 29 września policjanci 
z łowickiej Komendy Powiato-
wej Policji zatrzymali 28-letnie-
go mieszkańca gminy Bielawy, 
a Sąd Rejonowy w Łowiczu 
zdecydował 30 września o jego 
dwumiesięcznym areszcie, za 
groźby karalne grozi mu do 
dwóch lat pozbawienia wolno-
ści. 

Nietrzeźwy mężczyzna - 
1,8 promila alkoholu, pojawił 
się około godz. 4. na posesji w 
jednej z miejscowości gminy 
Bielawy. W ręku miał siekie-
rę i wykrzykiwał pod adresem 
mieszkańców groźby m.in. po-
zbawienia życia. 

Podstawą zachowania męż-
czyzny był spór o sprawy mająt-
kowe. Nie był to pierwszy kon-
fl ikt z prawem 28-latka, ma on 
na swoim koncie m.in. rozbój. tb
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Żychlin�|�Radykalne�posunięcie�SM�Wspólny�Dom

Zakaz palenia  
we własnym mieszkaniu?

Spółdzielnia Mieszkaniowa 
Wspólny Dom wysłała do lokato-
rów, których bloki zostały przyłą-
czone do miejskiego ciepłociągu, 
a którzy zachowali sobie swoje 
dawne, wcześniej wykonane, lo-
kalne instalacje c.o. i do ciepło-
ciągu się nie przyłączyli, pisma  
z zadaniem dostarczenia doku-
mentu potwierdzającego spraw-
ność i bezpieczeństwo posia-
danych przez nich instalacji 
centralnego ogrzewania. Termin 
mija z końcem października. Póź-
niej spółdzielnia zamierza w tej 
sprawie zwrócić się do nadzoru 
budowlanego.

– Podjęliśmy się trudu realiza-
cji inwestycji, przyłączamy blo-
ki do miejskiego ciepła, aby zmi-
nimalizować zagrożenie – mówi 
Jerzy Rosiński, prezes spółdziel-
ni. – Niektórzy lokatorzy zdecy-

dowali, że pozostają przy swoich 
domowych instalacjach uważając,  
że skoro są właścicielami miesz-
kań, to mogą robić, co im się po-
doba. Jeśli przedstawią stosowne 
dokumenty potwierdzające, że in-
stalacja jest bezpieczna, będą mo-
gli z niej korzystać. Póki co, mają 
zakaz palenia. Prezes informuje, 
że jeśli dokumenty nie zostaną do-
starczone w terminie, to o kontro-
lę poprosi inspektorów z nadzoru 
budowlanego. 

Jeśli inspektorzy zaakceptują 
instalacje, to też wezmą na siebie 
odpowiedzialność na wypadek 
zagrożenia. Zapytaliśmy jednego 
z nielicznych lokatorów, którzy 
do miejskiego ciepłociągu się nie 
przyłączyli, co myślą o pomyśle 
spółdzielni.

– Syn podjął działania, aby do-
starczyć odpowiednie dokumenty 

potwierdzające, że instalacja cen-
tralnego ogrzewania jest wyko-
nana prawidłowo – mówi matka 
właściciela mieszkania w bloku 
Narutowicza 79/I, które mężczy-
zna wynajmuje komuś innemu. – 
Centralne zakładane było dopie-
ro rok temu, jest nowy piec i nowe 
kaloryfery. 

Poza tym podłączenie do cie-
płociągu jest zbyt kosztowne,  
a do tego po podłączeniu opłata za 
ciepło jest dużo wyższa, niż zakup 
węgla na sezon.

Tylko w minionym sezonie 
grzewczym w spółdzielni były 
dwa zdarzenia zagrażające bez-
pieczeństwu mieszkańców blo-
ków wielorodzinnych. Zimą roz-
sadziło instalację c.o. w budynku 
przy ulicy Waryńskiego, wiosną 
było zadymienie w bloku przy 
Hanki Sawickiej.  dag

Żychlin�|�Żychliński�Dom�Kultury

Kozakiewicz będzie uczyć, jak ćwiczyć
W piątek 7 października  

o godz. 11.00 do Żychlińskiego 
Domu Kultury zawita Włady-
sław Kozakiewicz, znany spor-
towiec, skoczek o tyczce, mistrz 
olimpijski z Moskwy. Dziś senior 
będzie uczyć żychlińskich senio-
rów, jakie wykonywać ćwicze-
nia ruchowe, by zachować dobrą 
kondycję. 

Żychlin został wybrany jako 
jeden z partnerów “Rządowego 

Programu na rzecz Aktywności 
Społecznej Osób Starszych na 
lata 2012-2013” oraz “Rządowe-
go Programu na rzecz Aktywno-
ści Społecznej Osób Starszych 
na lata 2014-2020” Minister-
stwa Pracy i Polityki Społecz-
nej. – Projekt skierowany jest 
do wszystkich starszych osób  
w Polsce, które zainteresowane są 
utrzymaniem dobrej kondycji fi-
zycznej, po jej obniżeniu spowo-

dowanym wiekiem lub chorobą 
– mówi Magdalena Rzeźnicka, 
dyrektor ŻDK. – Mistrz olimpij-
ski Władysław Kozakiewicz za-
prezentuje zestaw ćwiczeń, któ-
re będą proste do wykonania 
przez seniorów, a przyczynią się 
poprawienia naszej sprawności.  
W naszych zajęciach mogą wziąć 
udział osoby już po 40. roku ży-
cia. Zapraszamy do wspólnych 
ćwiczeń.  dag

Żychlin�|�Ogólnopolski�Dzień�Głośnego�Czytania

Gimnazjaliści czytali młodszym
W południe 29 września plac 

wokół fontanny zamienił się 
na miejsce głośnego czytania. 
Uczniowie i uczennice Gimna-
zjum im. A. Mickiewicza w Ży-
chlinie pod opieką Sylwii Mańk-
-Chrulskiej oraz uczniowie z SP1 
i SP 2 oraz ich bibliotekarkami: 
Marią Jędrzejczak i Edytą Toma-
szewską spotkali się, aby wspólnie 

głośno czytać przyniesione przez 
siebie książki. 

W ten sposób żychlińskie dzie-
ci i młodzież włączyły się do 
Ogólnopolskiego Dnia Głośnego 
Czytania. 

Ciepła, słoneczna pogoda 
sprzyjała czytaniu na powietrzu. 
Uczniowie siedząc na ławeczkach 
wokół fontanny, w promieniach 

słońca czytali głośno przyniesio-
ne książki. Przy fontannie zrobi-
liśmy wspólne zdjęcie wszystkich 
uczestników akcji.

– Na koniec Adam Wiśniewski 
czytał dla wszystkich uczestników 
książkę Roksany Jędrzejewskiej-
-Wróbel: “Siedmiu wspaniałych 
i sześć innych, nie całkiem nie-
znanych historii” – mówi Sylwia 

Mańk-Chrulska, bibliotekarka 
z ZS nr 1 im. A. Mickiewicza. – 
Młodsi koledzy i koleżanki z za-
partym tchem wsłuchiwali się  
w przygody koźlątek. Po prze-
czytaniu jednej bajki pożegnali-
śmy się i podziękowaliśmy sobie 
wspólnie za udaną akcję. Pokaza-
liśmy, że wśród dzieci i młodzie-
ży nadal istnieje moda na czytanie 
i czytaniem możemy się chwalić.

Dorośli z zaciekawieniem ob-
serwowali akcję czytelnictwa na 
dworze.  dag 

Gmina Bedlno�|�Uroczystości�patriotyczne�w�Orłowie

Mieszkańcy uczcili pamięć bohaterów
W niedzielę 25 września 
w Orłowie odbyły się 
gminne uroczystości 
patriotyczne z okazji  
77. rocznicy  
Bitwy nad Bzurą.

Mszę świętą za poległych bo-
haterów walk nad Bzurą odprawił 
ks. Stanisław Kosiacki. Następ-
nie licznie przybyli goście prze-
szli pod pobliski obelisk, by zło-
żyć kwiaty.

Tradycyjnie w uroczystościach 
patriotycznych uczestniczyły 
poczty sztandarowe ze wszyst-
kich szkół, jednostek OSP oraz 
stowarzyszeń. W tym roku do-
datkowo uroczystą oprawę mszy 

świętej oraz uroczystości przed 
obeliskiem uświetniła Orkiestra 
Dęta z OSP Kutno.

Uroczystości pod obeliskiem 
rozpoczęto od hymnu narodo-
wego. Okolicznościowe przemó-
wienie wygłosił Włodzimierz 
Klimecki, przedstawiciel kom-
batantów, przewodniczący Rady 
Oddziału Katolickiego Stowarzy-
szenia Civitas Christiana w Kut-
nie. Tradycyjnie też młodzież  
z SP w Szewcach Nadolnych za-
prezentowała montaż słowno-mu-
zyczny przypominający tragicz-
ne wydarzenia z września 1939 
roku. Występ dzieci przygotowa-
no pod kierunkiem nauczycielek: 
Anny Zawiślak i Agnieszki Mie-
dzińskiej. To tutaj żołnierze Armii 

Poznań i Armii Pomorze w dniach 
7-17 września 1939 roku stoczyli 
największą w czasie kampanii 
wrześniowej walkę z przeważają-
cymi siłami wojsk niemieckich.

W 1964 roku mieszkańcy po-
wiatu kutnowskiego uczcili pa-
mięć bohaterów Walk nad Bzurą 
fundując obelisk z okolicznościo-
wa tablicą w Orłowie.

Następnie delegacje samorzą-
dowców, szkół i stowarzyszeń 
składały kwiaty pod obeliskiem. 
Wiązankę biało-czerwonych 
kwiatów złożyła też delegacja 
 z gminy Bedlno z wójtem Krzysz-
tofem Kołachem, sekretarzem 
Katarzyną Golis oraz przewodni-
czącym rady Marianem Dysiero-
wiczem.  dag

Na koniec wspólnego czytania�wszyscy�uczestnicy�akcji�promującej�głośne�czytanie�zrobili�sobie�pamiątkowe�zdjęcie.

ZS
�1

Uroczystości patriotyczne w Orłowie�z�okazji�rocznicy�Walk�nad�Bzurą�organizowane�są�co�roku�z�inicjatywy�
wójta�gminy�Krzysztofa�Kołacha,��który�wraz�z�samorządowcami�złożył�pod�obeliskiem�wieniec�biało-czerwonych�
kwiatów.
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Gmina Bedlno�|�GOK

Festiwal „Na folkową nutę”
Gminny Ośrodek Kultury w 

Bedlnie organizuje 3 listopada 
Regionalny Festiwal Piosenek 
“Na folkową nutę – dla dzie-
ci i młodzieży”. Uczestnikami 
mogą być soliści, zespoły wo-
kalne i wokalno-instrumental-
ne w wieku 7-15 lat. Zgłoszenia 
są już przyjmowane w GOK pod 
numerem 24-282-10-36. 

– Konkurs ma charakter po-
nadregionalny – mówi Jolanta 
Rosół, dyrektor GOK w Bedlnie. 
– Pomysł zorganizowania takie-
go festiwalu rodził się od 3 lat. Z 
przykrością trzeba stwierdzić, że 
społeczeństwo się starzeje, a mło-
dzi ludzie coraz rzadziej są zain-
teresowani śpiewaniem ludowych 
piosenek.   str. 8

Żychlin |�Żychliński�Dom�Kultury

Zapisy na jesienny plener malarski
Żychliński Dom Kultu-

ry wychodzi z nową propozy-
cją. Tym razem 22 października,  
o godz. 11.00 chce zorganizo-
wać jesienny plener malarski. 
Organizatorzy zapewniają opie-
kę artystyczną i materiały. Zapisy  
w ŻDK, tel. 24-285-10-34.

– Proponujemy uczestnikom 
pleneru wykonanie prac za pomo-
cą farb plakatowych i akrylowych 
– mówi Magdalena Rzeźnicka, 
dyrektor ŻDK. – Spotkanie bę-
dzie okazją do rozmowy na temat 
malarstwa pejzażowego, wspólnie 
obejrzymy reprodukcje obrazów  
o tej tematyce i wprowadzimy  

w tajniki warsztatu artysty, omó-
wimy podstawowe techniki ma-
larskie. Kolejnym tematem będzie 
poszukiwanie tematów dla obra-
zów. Powstaną pierwsze szkice  
na papierze, by później świadomie 
podjąć pracę na płótnie. Jak pod-
kreśla dyrektor, przewidywana 
jest indywidualna praca z każdym 
uczestnikiem podczas trwania ca-
łego pleneru. Wspólne spotkania 
będą służyć rozmowie i integracji. 

Wskazane jest, by uczestnicy  
zaopatrzyli się w krzesełka węd-
karskie oraz ubranie malarza, by 
uchronić ubranie przed zachlapa-
niem.  dag
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Wychowankowie MOS
zorganizowali zabawę
dla przedszkolaków. str. 8

Żychlin�|�Samorządowy�Zakład�Budżetowy

Pracownicy czekają na podwyżki
dokończenie ze str. 1
Pewnie, że od stycznia 2017r.  

wzrośnie płaca minimalna do 
2.000 zł brutto i żadna łaska, ale 
znów powtarzać się będzie sytu-
acja, że nowi pracownicy dosta-
ją więcej, niż my z dużym sta-
żem pracy, który nam się wlicza 
do wynagrodzenia, by osiągnąć 
minimalne wynagrodzenie. Wy-

chodzi na to, że zaraz wszyscy 
będziemy zarabiać jednakowo.

Trwa konstruowanie budże-
tu gminy Żychlin na 2017 rok. 
Samorządowy Zakład Budżeto-
wy funkcjonuje dzięki dotacjom 
z UG Żychlin i wpłatom miesz-
kańców za wynajmowane lokale, 
za opłaty za wodę i ścieki oraz bi-
lety komunikacji miejskiej.

Dyrektor zakładu Marek Ja-
błoński powiedział nam w po-
niedziałek, 3 października, 
że szuka możliwości podnie-
sienia wynagrodzenia. Jednak 
o szczegółach na razie nie chciał 
mówić. Przyznał, że potrzebu-
je jeszcze kilka dni, aby wyjść 
z konkretną propozycją. Prosił
 o cierpliwość.  dag

REKLAMA

Żychlin�|�Młodzieżowy�Ośrodek�Socjoterapii

Wątpliwe podwyżki 
dla pracowników
Pracownicy 
Młodzieżowego Ośrodka 
Socjoterapii w Żychlinie 
nie kryją rozczarowania. 
Obiecanych podwyżek 
wynagrodzenia od roku 
nie mogą się doczekać. 

Trwa opracowywanie bu-
dżetu Powiatu Kutnowskiego 
na 2017 rok. To odpowiedni czas, 
by ewentualnie uwzględnić wyż-
sze wynagrodzenia w budżecie. 
Niestety, na razie nie widać woli 
organu prowadzącego, by pracow-
nicy podwyżki dostali.

– Zwykły pracownik się nie 
liczy. Przechodząc do Żychli-
na z Nowej Wsi usłyszeliśmy 
od członków poprzedniego zarzą-
du, deklarację, że utrata docho-
dów spowodowanych kosztami 
dojazdu oraz utrata statusu szkoły 
wiejskiej, a tym samym dodatku 
wiejskiego, zostanie nam wyrów-
nana poprzez podwyżkę – mówią 
pracownicy.

W najgorszej sytuacji są pra-
cownicy obsługi, którzy mają 
wynagrodzenia na poziomie mi-
nimalnego wynagrodzenia. Ko-
nieczność wydatkowania ok. 

200-300 zł na dojazdy wyraźnie 
uszczupla ich dochody. Mają żal, 
że zostali oszukani.

Pisma z prośbą o podwyżkę 
pracownicy MOS wystosowali 
do zarządu powiatu kutnowskie-
go pod koniec grudnia 2015 roku. 
Na początku roku członek zarzą-
du Artur Gierula informował NŁ, 
że szuka dodatkowych pieniędzy 
w budżecie starostwa, a w lutym 
2016 roku spotka się z pracowni-
kami MOS i przedstawi im kon-
kretne propozycje. Niestety, po-
mimo obietnic do Żychlina nie 
dojechał. Zapytany przez redakcję 
NŁ o podwyżki przed wakacjami, 
deklarował, że będzie na ten temat 
rozmawiać z pracownikami przed 
rozpoczęciem roku szkolnego. 
I tym razem były to tylko puste de-
klaracje. Zapytany o podwyżki we 
wrześniu stwierdził ogólnikowo, 
że powiat dokłada do wszystkich 
szkół, w tym i do MOS, a spra-
wa podwyżek dla pracowników to 
problem dyrektora placówki, który 
ma duże możliwości wygospoda-
rowania środków ze swojego bu-
dżetu.

Dyrektor MOS Ewa Rutkow-
ska twierdzi, że dyrektor bez 
zgody organu prowadzącego nie 

może dać pracownikom pod-
wyżek. Przypomina, że już kil-
ka razy rozmawiała z zarządem 
na temat wzrostu wynagrodzenia 
dla pracowników, pisała pisma. – 
Oczywiście, że na każdego wy-
chowanka dostajemy subwencję 
oświatową z ministerstwa oświa-
ty w wysokości ok. 50 tys. zł na 
każde dziecko rocznie, tylko, że te 
środki są przeznaczone na wyna-
grodzenia nauczycieli nauczania 
specjalnego w MOS oraz zdania 
edukacyjne. To zarząd powiatu ma 
w swoich zadaniach własnych pro-
wadzenie placówek oświatowych. 
Tymczasem powiat chciałby z sub-
wencji realizować jeszcze remonty. 
Utrzymanie tak dużego, niedocie-
plonego budynku kosztuje. 

– Typowa spychologia – mówią 
rozgoryczeni pracownicy. – Do-
brze przynajmniej, że rząd zapo-
wiada podwyżkę wynagrodzenia 
minimalnego z 1.850 do 2.000 
zł. Najgorsze w tym wszystkim 
jest to, że nowi pracownicy dosta-
ją takie samo wynagrodzenie jak 
pracownicy ze stażem, gdyż nam 
stażowe jest wliczane w wynagro-
dzenie by wywiązać się z wyna-
grodzenia minimalnego i to jest 
niesprawiedliwe.  dag

Żychlin�|�Kara�500.000�zł�wciąż�wisi�nad�SZB

Czy samorząd uchroni się przed egzekucją?
Od roku trwają odwołania Sa-

morządowego Zakładu Budże-
towego w Żychlinie od decyzji 
Wojewódzkiego Inspektoratu 
Ochrony Środowiska w Łodzi, 
który naliczył zakładowi karę 
wysokości ok. 500.000 zł za zbyt 
małą ilość wykonywanych prób 
pomiarów jakości odprowadza-
nych ścieków przez akredyto-
wane laboratorium, niezgodną 
z pozwoleniem wodno-praw-
nym. 

Na razie próby zawarcia ugo-
dy nie przynoszą efektu. Wpraw-

dzie środowisko nie ucierpiało, 
nie zostało zatrute, oczyszczal-
nia odprowadzała ścieki zgod-
nie z normą, ale nie dopełniono 
procedur prawnych narzuconych 
w decyzji wodno-środowisko-
wej, gdyż pracownik SZB nie 
doczytał do końca decyzji. Kon-
sekwencją błędu jest potężna 
kara fi nansowa, która wkrótce 
może uderzyć w zakład budże-
towy, a więc i budżet gminy.

Samorządowcy liczyli, że uda 
się zawrzeć rodzaj ugody pole-
gającej na wykonaniu inwesty-

cji na rzecz ochrony środowiska 
w zamian za anulowanie kary.

– Zaproponowaliśmy, że przy 
oczyszczalni ścieków zrobimy la-
boratorium, ale Wojewódzki In-
spektorat Ochrony Środowiska 
w Łodzi nie chce się na to zgo-
dzić, gdyż ich zdaniem inwesty-
cja jest mało zasadna – mówi nam 
Marek Jabłoński, dyrektor Samo-
rządowego Zakładu Budżetowe-
go. – Miesiąc temu odwołaliśmy 
się do Głównego Inspektoratu 
Ochrony Środowiska. Czekamy 
na decyzję.  dag

Gmina Pacyna�|�termomodernizacja�budynku�po�szkole

Kolory zastąpiły szarość
Do 30 listopada 
gostynińska fi rma Elbud 
ma zakończyć docieplanie 
budynku po dawnej szkole 
w Skrzeszewach, w której 
obecnie jest przedszkole 
samorządowe.

W części, gdzie wymieniono 
eternitowy dach na nowy z bla-
chodachówki, wykonawca robi 
już elewację. Widać już kolory-
stykę budynku. Całość ładnie się 
prezentuje. 

Inwestycja będzie koszto-
wać 646 tys. złotych. Prawie 

74 proc. zadania to dofi nanso-
wanie z funduszy norweskich. 
To oznacza, że gmina dostanie 
ok.472 tys. zł dofi nansowania, z 
własnych środków wyasygnuje 
tylko ok. 174.000 zł.  

Roboty zaczęto na począt-
ku czerwca. Najpierw zrobiono 
opaskę odwadniającą i izolacyj-
ną wokół budynku. Styropianem 
o grubości 14 cm docieplono 
ściany oraz docieplono funda-
menty. Docieplono stropodach. 
Wymieniona będzie instalacja 
centralnego ogrzewania, wymie-
niony piec węglowy na ekogro-
szek, gdyż istniejąca instalacja 
jest w złym stanie technicznym. 

Zamontowane zostanie nowe 
oświetlenie LED.

Teraz w połowie wymieniono 
dach na nowy i trwa układanie 
elewacji. Do zrobienia zostaną 
schody oraz wstawione zostaną 
nowe drzwi.

– We wrześniu mieliśmy kon-
trolę z Narodowego Fundu-
szu Ochrony Środowiska i kon-
trola wypadła bardzo dobrze 
– podkreśla Agnieszka Józwik, 
z Urzędu Gminy w Pacynie. – 
Prace mają się zakończyć do 30 
listopada 2016 roku, zaś ostatnia 
płatność dla wykonawcy będzie 
w kwietniu 2017 roku, jak dosta-
niemy dofi nansowanie.  dag

Do końca listopada budynek przedszkola w Skrzeszewach będzie�docieplony,�z�nową�elewacją�i�nowym�
dachem.�Pierwsze�efekty�widać.�
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Gmina Bedlno�|�Sesja�Rady�Gminy�Bedlno

Samorządowcy zgadzają się, 
by wiercić otwór 
do wód jurajskich
Radni gminy Bedlno na 
sesji 30 września wyrazili 
zgodę, by gmina przystąpiła 
do wykonania odwiertu 
rozpoznawczego  
w poszukiwaniu 
niezasolonej wody pitnej  
w obrębie dotychczasowego 
ujęcia w Pniewie. Otwór 
miałby głębokość do 200 m 
i ma sięgać do wód 
jurajskich. Szacowany koszt 
ok. 230.000 zł.

Od kilku miesięcy geolog An-
drzej Załuski poszukuje dobrej 
wody w rejonie Pniewa. Osta-
tecznie zaproponował, że naj-
lepszym rozwiązaniem będzie 
wykonanie odwiertu głębsze-
go niż dotychczasowy, sięgają-
cy do wód jurajskich (na głębo-
kość 70-100 m). Nowy odwiert 
ma sięgać zdecydowanie głębiej, 
aż do wód jurajskich.

Rejon Pniewa jest trudny geo-
logicznie. Wprawdzie pokłady 
wody III i IV-rzędowej są pły-
cej, ale woda jest zasolona, a jej 
uzdatnianie kosztowne. – Istnie-
je duże prawdopodobieństwo, 
że woda z pokładów jury będzie 
bardzo dobrej jakości – tłuma-

czył radnym geolog. – W rejo-
nie Kutna, w Psurzu studnia też 
sięga do wód jurajskich i nie ma 
zasolenia. Również firma Hoop 
(produkująca napoje i znajdu-
jąca się w strefie ekonomicznej 
Kutna – przyp. red.) korzysta  
z wód jurajskich z głębokości 
293 m, a firma uzyskała nawet 
certyfikat wody źródlanej.

Geolog wyjaśniał jednak, że 
jeśli nawet z odwiertu zostanie 
pozyskana woda dobrej jakości, 
to gmina i tak powinna zbudo-
wać Stację Uzdatniania Wody, 
gdyż bezpośrednie tłoczenie jej 
do wodociągu mogłoby być ry-
zykowne, gdyż istnieje praw-
dopodobieństwo, że okresowo 
woda mogłaby być gorszej ja-
kości. 

– Otwór rozpoznawczy ma 
być wykonany z rur stalowych, 
co sprawia, że może być wyko-
rzystany jako otwór eksploata-
cyjny, ale awaryjny, gdyż jego 
wydajność będzie wynosić ok. 
60 m3 na dobę, podczas gdy za-
potrzebowanie dla mieszkańców 
wynosi 2.000 m3 na dobę – pod-
kreślał geolog. – Mamy zatwier-
dzony projekt wykonania ro-
bót geodezyjnych na wykonanie 
odwiertu rozpoznawczego, na 
okres 5 lat.  dag 

Geolog Andrzej Załuski�przekonywał,�że�istnieje�duże�
prawdopodobieństwo,�że�na�głębokości�ok.�200�m�w�Pniewie�będzie�
dobra�woda�do�picia.��
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Gmina Oporów�|�Sesja�Rady�Gminy

Gmina sama sfinansuje 
wykonanie 4,5 km  
dróg asfaltowych
Ponieważ okazało się, 
że gminne wnioski 
na dofinansowanie do 
modernizacji dróg gminnych 
nie znalazły się na liście 
rankingowej kwalifikującej 
do unijnego dofinansowania 
z Urzędu Marszałkowskiego 
w Łodzi, na wniosek wójta 
Rada Gminy przyjęła 
nowy harmonogram robot 
drogowych, które  
mają być wykonane  
jeszcze w tym roku.

– Dostaliśmy 11 pkt. za nasze 
wnioski, ale okazało się, że inne 
gminy uzyskały po 13 pkt, choć 
teoretycznie do dofinansowania 
miały się kwalifikować wnioski  
z 9 pkt – wyjaśniał na sesji 21 
września Robert Pawlikowski, 
wójt gminy. – Nie uzyskaliśmy 
dofinansowania. Aby wykorzy-
stać pieniądze zabezpieczone  
w budżecie, proponujemy wy-
konanie innych dróg gminnych. 
Przygotowujemy już dokumenta-
cję, do 10 października powinni-
śmy ogłosić przetarg, a drogi zro-
bione zostaną w tym roku.

Pierwotnie planowano wyko-
nać drogę Oporów-Świechów-
-Janów, do Łowiczówki oraz dro-
gę Złotniki-Szczyt-Ruszki. Teraz 
plany zmodyfikowano. Wyzna-

czono nowe i niektóre krótsze 
odcinki dróg gminnych, które 
zostaną pokryte 3 cm warstwą 
masy bitumicznej. Na przebudo-
wę drogi gminnej Szczyt – Złot-
niki zabezpieczono 180.000 zł  
(w tym 35.017 zł z funduszu so-
łeckiego), na drogę Oporów – 
Kolonia zabezpieczono 240.000 
zł (w tym 39.722 zł z funduszu 
sołeckiego), na drogę Kurów – 
Parcel – Mellerów – 230.000 zł 
oraz przebudowę części dróg 
Oporów – Kurów (300 m do 
świetlicy) i Kolonia Mnich. Na 
obydwa odcinki zabezpieczo-
no 170.000 zł (w tym 63.420 zł 
z funduszu sołeckiego). 10.000 
zł było wcześniej wykorzystane 
na opracowanie dokumentacji na 
drogę Oporów – Świechów, któ-
ra miała być wykonana z unijnym 
dofinansowaniem.

– Na jesieni wykonamy ok. 4,5 
km dróg, plus 1,5 km na Jaworzynie 
(na realizację drogi gmina dostała 
65.610 zł dofinansowania  
z WFOGR), która jest już zrobio-
na. Razem przybędzie nam w tym 
roku ok. 6 km dróg asfaltowych 
– mówi Robert Pawlikowski, 
wójt gminy Oporów. – Wszystkie  
z masą bitumiczną o grubości 3 
cm. Do tej pory wykonawca da-
wał nam 3 lata gwarancji, zaś na 
drogę w Jaworzynie mamy nawet 
5 lat gwarancji. Liczę, że w tych 
przetargach będzie podobnie.  dag

Energa SA�|�Ma�być�sprawniej�i�taniej

Zmiany korzystne dla petentów
Zarząd spółki Energa S.A. 
podjął decyzję, że w ciągu 
trzech lat liczba spółek 
energetycznych działających 
w ramach Grupy Energa 
zmniejszy się z 44 do 13. 

W ślad za tym zmniejszy się 
również liczba zarządów i rad 
nadzorczych, co ograniczy kosz-
ty związane z zarządzaniem  
i funkcjonowaniem spółek jako 
niezależnych podmiotów. Roz-
wiązanie to ma poprawić efek-

tywność działania i rentowność 
całej Grupy. Korzyści ze zmia-
ny struktury szacuje się na 40 
mln zł.

– Przyjęta zmiana filozofii 
zarządzania będzie miała istot-
ny wpływ na jakość i szyb-
kość podejmowania decyzji, co  
w konsekwencji przyczyni się 
do poprawy rentowności Gru-
py – informuje Beata Ostrowska  
z Biura Prasowego Grupy Ener-
ga. Energa wprowadzi model 
oparty na liniach biznesowych, 
co pozwoli na większą optyma-

lizację zarządzania, wzmocnie-
nie roli nadzoru właścicielskie-
go, uproszczenie wewnętrznych 
procedur, zwiększy się kompe-
tencja osób kontaktujących się 
z klientami i jakość ich obsługi. 
Ponadto poprawi się wykorzy-
stanie potencjału pracowników 
Grupy. Nowy model przyśpie-
szy procesy decyzyjne i zwięk-
szy elastyczność w działaniu  
Grupy.

Wydaje się, że zmiany  
w Energa idą w dobrym kie-
runku. Tylko w Żychlinie było 

widać zbyt dużą zależność po-
szczególnych spółek, czego kon-
sekwencją były wydłużające się 
procedury przy zakupach kil-
kunastu metrów rur ciepłowni-
czych zarówno podczas awarii 
jak i modernizacji. Wiosną na 
osiedlu Wyzwolenia rozkopane 
wykopy czekały ponad tydzień 
na rury, podobnie było przy wy-
mianie fragmentu ciepłociągu 
na osiedlu Traugutta. 

Zbyt duża ilość energetycz-
nych spółek sprawiała, że zna-
lezienie odpowiedzialnej za re-
alizację określonego zadania nie 
było proste, o czym nie raz prze-
konywali się również samorzą-
dowcy.  dag

Żychlin�|�MOS�ma�nazwę

„Domostwo” 
– bo takim ma być
Podczas sesji Rady Powiatu 
Kutnowskiego, która odbyła się 
28 września radni powiatowi 
zaakceptowali wniosek 
dyrektora Młodzieżowego 
Ośrodka Socjoterapii  
w Żychlinie, by nadać 
placówce imię „Domostwo”.

Wniosek w tej sprawie wpłynął 
do rady powiatu przed wakacjami. 
Nazwa placówki była zaakcepto-
wana wcześniej przez Radę Peda-
gogiczną oraz Samorząd Uczniow-
ski Ośrodka.

– „Domostwo” budzi pozytyw-
ne skojarzenia, wskazuje na dąże-
nie społeczności ośrodka, kadry 
i wychowanków do stworzenia 

przyjaznej, serdecznej atmosfery 
wzajemnej akceptacji i współpracy, 
a taką staramy się tworzyć – mówi 
Ewa Rutkowska, dyrektor placów-
ki. Teraz rozpoczną się przygoto-
wania, by imię nadać w uroczysty 
sposób.

Już w maju na jednej ze ścian 
budynku należącego do MOS pod-
opieczni namalowali graficzną na-
zwę placówki. Co ciekawe, pla-
cówka istnieje od wielu lat, a imię 
będzie mieć dopiero teraz. W Ży-
chlinie MOS funkcjonuje dopiero 
od roku, ale widać, że społeczność 
placówki traktuje swoją nową sie-
dzibę jak prawdziwy drugi dom, 
czuje się tu znakomicie. Wyra-
zem tego jest chęć nadania pla-
cówce imienia.  dag

Podopieczni MOS już przed wakacjami na�murze�wymalowali�logo�
swojej�placówki.�
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Pacyna�|�transformatory

Ma być bezpieczniej 
Na zlecenie spółki Energa 

Operator w Pacynie, 29 wrze-
śnia modernizowano transforma-
tor stojący przy drodze powiato-
wej przebiegającej przez centrum 
miejscowości. Energetycy za-
kładali grubsze przewody oraz 
nowe, bardziej odporne na dzia-
łanie słońca i mrozu ich osłony. 

Zamontowano też nowe bez-
pieczniki i odgramiacze, które 
w przypadku uderzenia pioru-
na mają skutecznie odprowadzać 
energię do ziemi. Nowe przewo-
dy będą też bardziej odporne na 
siadające na drutach ptaki, które 
też czasami wywoływały iskrze-
nie i przebicia. Po modernizacji 
ma być też mniej przerw w dosta-
wach energii. Kilka dni wcześniej 

w podobny sposób zmodernizo-
wano drugi transformator przy tej 
drodze.  dag

Po modernizacji transformatorów 
w�Pacynie�będzie�mniej�przerw�
w�dostawach�energii.�
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Pacyna�|�Zespół�Szkół�Ogólnokształcących

Aktywny pokaz olimpijczyków
Nowa formuła 
obchodów święta 
szkoły podstawowej 
noszącej imiona 
Janusza Kusocińskiego 
i Gimnazjum 
im. Polskich 
Olimpijczyków 
w Pacynie okazała 
się bardzo atrakcyjna 
zarówno dla dzieci  
jak i rodziców,  
którzy uczestniczyli  
w zabawie.

Goście, gwiazdy polskiego 
sportu, pokazywali, jak trenują.  
Furorę robiły wioślarskie argome-
try oraz strój amerykańskiego fut-
bolisty wraz z jajowatymi piłkami, 
które przywiózł absolwent szkoły 
Marcin Miszczak.

Szkolne święto zorganizowa-
no 29 września na sztucznej na-
wierzchni szkolnego boiska. Za-
równo dzieci jak i gości powitała 
piękna, słoneczna i ciepła pogoda, 
która sprzyjała zabawie na świe-
żym powietrzu.

Wioślarki 
W tym roku nie zabrakło 

gwiazd polskiego sportu. Przyby-
ły tegoroczne brązowe medalistki 
Olimpijskie z Rio w wioślarstwie: 
Joanna Leszczyńska i Agniesz-
ka Kobus z trenerem Wojciechem 
Jankowskim. Jak zwykle Andrzej 
Matuszewski rozmawiał, a dziew-
czętami, które okazały się bardzo 
sympatyczne i roześmiane. Obie 
przyznały, że do klubu wioślar-
skiego trafiły w I klasie gimna-
zjum, rodzice zarówno Joasi jak  
i Agnieszki wcześniej też trenowa-
li wioślarstwo. 

Andrzej Matuszewski opowia-
dał o polskich olimpijczykach, 
którym złoto dosłownie wymknę-
ło się z ręki w ostatnich sekun-
dach. Doświadczyły tego też wio-
ślarki, które prowadziły przez 
większość dystansu, by ostatecz-
nie zająć trzecie miejsce. – Wca-
le nie myślę o złocie, które się 
wymknęło, ale o tym, że mamy 
brązowy medal olimpijski i dlate-
go od 2 miesięcy się cieszę – mó-
wiła Agnieszka Kobus. 

Wypowiedź wioślarki bardzo 
spodobała się dzieciom, były bra-

wa. Jeszcze więcej było emocji, 
gdy obie panie na argometrach za-
prezentowały wyścig na dystansie 
200 m. Dzieci biły brawo i dopin-
gowały wioślarki. O swoim starcie 
podczas olimpiady w Barcelonie 
w 1992 roku i brązowym medalu 
opowiadał też Wojciech Jankow-
ski, obecnie trener dziewcząt. 

Karatecy
Jeszcze większy był aplauz, 

gdy na boisku pojawili się kara-
tecy z Płockiej Akademii Kara-
te, rówieśnicy. W minionym roku 
szkolnym ta grupa 6 dzieci wy-
walczyła prestiżowy tytuł Pucharu 
Polski Dzieci. I znów były brawa, 
doping i zachwyt, zwłaszcza gdy 
maluchy pokazywały, jak prze-
wracają dorosłych trenerów.

Futbol amerykański
Następnie zaprezentował się 

Marcin Miszczak, ich starszy ko-
lega, który w 2003 roku skończył 
szkołę w Pacynie. Jego wycho-
wawczynią w gimnazjum była 
Halina Fudała, zaś w SP Hali-
na Cichosz. Pan Marcin skończył 

prawo i w Warszawie prowadzi 
własną firmę doradztwa prawno-
-podatkowego. Jest też prezesem 
klubu futbolu amerykańskiego 
Crusaders (to inny rodzaj sportu 
niż rugby). Zaprezentował niety-
powy strój amerykańskiego pił-
karza z ochraniaczami na ramio-
na, kolana, biodra, kask ochronny 
oraz jajowatą piłkę. Nie zabrakło 

chętnych, by strój założyć i zrobić 
sobie pamiątkowe zdjęcie.

– Jeśli bylibyście zainteresowa-
ni, jestem gotowy założyć u was 
klub i poprowadzić zajęcia – de-
klarował absolwent szkoły.

Kolarze
Z prawdziwym rowerem kolar-

skim przyjechał Adam Studziń-

ski z Żychlina, który swego cza-
su był zawodnikiem Błękitnych 
Pacyna (klubu od kilku lat już nie 
ma). Z gminy Pacyna pochodzi 
też dwóch innych kolarzy: Łukasz 
Modzelewski, który w 2004 roku 
był najlepszym juniorem w Pol-
sce, wiceliderem Pucharu Świa-
ta i 5 razy uczestniczył w Mi-
strzostwach Świata Juniorów oraz 

Mariusz Woźnicki, który w 2008 
roku wywalczył srebrny medal 
Mistrzostw Polski. Wyprzedził go 
wtedy tylko Michał Kwiatkowski, 
dziś mistrz świata w kolarstwie.

Judocy
Z ogromnym zainteresowa-

niem dzieci i gimnazjaliści oglą-
dali też pokaz judoków z UKS Sa-
kura Judo z Płocka. Klub istnieje 
dopiero 4 lata, a dziewczęta Anna 
Rutkowska i Monika Olczyk już 
są medalistkami Mistrzostw Pol-
ski. Wraz z Krzysztofem Masz-
takowskim zaprezentowali, jak 
wygląda trening judoków oraz 
elementy walki. Był też czas, by 
dzieci z Pacyny walczyły z za-
wodowcami. Dużo radości mie-
li, gdy judocy padali na matę. Co 
ciekawe, Krzysztof Masztakowski 
prowadzi treningi judo w pobli-
skim Szczawinie Kościelnym oraz  
w Gąbinie (odległość ok. 10 km). 

Ponieważ każde dziecko dosta-
ło zdjęcia zaproszonych gości, był 
czas, by zbierać od gwiazd spor-
tu podpisy. Do wszystkich usta-
wiały się długie kolejki. Szkolna 
młodzież była bardzo zadowolo-
na, gdy mogła usiąść na argome-
trze i spróbować swoich sił. Chęt-
nie też zakładano nietypowy strój 
futbolisty amerykańskiego. Były 
pamiątkowe zdjęcia oraz darmo-
we bilety wstępu na mecze druży-
ny Crusaders.

Po tej części atrakcji były zawo-
dy sportowe, zaś najlepsi w po-
szczególnych konkurencjach do-
stawali różne nagrody rzeczowe. 
Były m.in. piłki, skakanki, rakiet-
ki do tenisa.

Mam nadzieję, że ta formuła 
obchodów święta szkoły spodo-
bała się naszym dzieciom – mówi 
Teresa Russek, dyrektor szkoły. – 
Szukamy najbardziej optymalnej 
formuły.

Patrząc na roześmiane, szczę-
śliwe buzie dzieci, można sądzić, 
że był to strzał w dziesiątkę.  dag

Wioślarki: Joanna Leszczyńska (od lewej) i Agnieszka Kobus, brązowe�medalistki�olimpiady�w�Rio,�zaprezentowały�uczniom�z�Pacyny�pokaz�
treningowy�pokonania�dystansu�200�m�bez�wody.
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Wszyscy uczniowie mieli ze sobą zdjęcia�goszczących�olimpijczyków,�
na�których�podczas�imprezy�zbierali�podpisy�gwiazd�sportu.

Dawid Kowalczyk (od prawej) i Szymon Kowalski�oraz�ich�koledzy�
chętnie�próbowali�swoich�sił�na�ergometrach�wioślarskich.
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Gmina Pacyna�|�Ludzie�pokazali,�że�za�niewielkie�pieniądze�można�zrobić�wiele

Mieszkańcy wyremontowali 
świetlicę w Remkach
W piątek 30 września 
mieszkańcy Remek  
i Romanowa świętowali, 
bowiem w ekspresowym 
tempie miesiąca udało 
się im wyremontować 
część budynku po dawnej 
szkole na potrzeby 
wiejskiej świetlicy. Teraz 
się cieszą, że nareszcie 
mają miejsce, by się 
spotykać.

Zaczynem do rozpoczęcia prac 
było uzyskanie przez nieformalne 
Koło Gospodyń Wiejskich grantu 
w wysokości 5 tys. zł, który został 
przyznany na realizację projektu pt. 
„Nowe życie w starej szkole”, w ra-
mach projektu „Fundusz Inicjatyw 
Obywatelskich – Mazowsze Lo-
kalne 2016” realizowanego przez 
Fundację Fundusz Współpracy, 
Stowarzyszenie BORIS oraz Sto-
warzyszenie Europa i My w 2016 
roku.

W połowie lipca Urząd Gminy 
w Pacynie wydzielił 55 m2 budyn-
ku po dawnej szkole w Remkach, 
by mieszkańcy mogli zaadapto-
wać pomieszczenie na świetlicę 
wiejską. Pomógł, gdyż elektryk na 
koszt gminy za ok. 2,5 tys. zł wy-
konał nową instalację elektryczną.

Prace budowlane mieszkańcy 
Remek i Romanowa zaczęli po żni-
wach, na początku września. Prze-
kazane pomieszczenie było bardzo 
zdewastowane. Inicjatorzy pomy-
słu wraz z mieszkańcami ustali-
li harmonogram prac, kto kiedy 
może przychodzić i pracować spo-
łecznie. Przed nimi było mnóstwo 
pracy, ale stanęli na wysokości za-

dania, choć terminy ich goniły, bo-
wiem projekt musiał być zakoń-
czony do 30 września. 

Wyburzono ścianki działowe, 
rozebrano jeden piec, wstawione 
zostały nowe okna i wybity otwór 
drzwiowy od strony drogi. Miesz-
kańcy zrobili też nowe schody 
z podjazdem dla osób niepełno-
sprawnych. W pomieszczeniu mu-
sieli wylać nową posadzkę, gdyż 
stara była bardzo nierówna, różnice 
w poziomach wynosiły nawet kil-
kanaście centymetrów. Na podło-
dze ułożono nowe płytki. 

Rafał Ubysz z Remek zapropo-
nował, by zrobić mini barek – i był 
to świetny pomysł, gdyż pomiesz-
czenie od razu nabrało innego 
wyglądu. Granitowe płyty na ba-

rek i parapety przekazał Krzysztof 
Stroński, Władysław Okraska prze-
kazał część płytek, a państwo Wo-
dzyńscy z Pacyny przekazali ce-
ment i przywieźli piasek.

Na otwarcie nowej świetli-
cy przyszło ok. 30 mieszkańców  
w różnym wieku. Byli seniorzy, ale 
i dzieci. Był okazjonalny tort z na-
pisem „Nowe życie w starej szko-
le”.

– Chciałam wszystkim miesz-
kańcom serdecznie podziękować, 
za to, że dziś jesteście i możemy 
wspólnie świętować – mówiła Ma-
rzena Woźniak, radna gminna i ini-
cjatorka przedsięwzięcia. Dziękuję 
za tak olbrzymie zaangażowanie 
przy remoncie zniszczonego po-
mieszczenia. Słowa uznania na-

leżą się tym, którzy pracowali na 
budowie, ale też sponsorom, któ-
rzy przekazywali nieodpłatnie ma-
teriały budowlane i mieszkańcom, 
którzy w zbiórce pieniężnej prze-
kazali 450 zł na zakup materiałów 
budowlanych. Dziękuję tym, któ-
rzy donosili kanapki pracującym 
na budowie. Wspólnym wysił-
kiem, przy stosunkowo niewielkich 
środkach 5 tys. zł udało się nam zro-
bić tak wiele. A ileż moglibyśmy 
zrobić, mając kilkanaście tysięcy 
złotych z funduszu sołeckiego..?

Pani Marzena wspominała, jak 
podczas prezentacji swojego po-
mysłu na forum komisji ocenia-
jącej wniosek pokazywała znisz-
czone pomieszczenie, które chcą 
wyremontować za 5 tys. zł. Nie-

którzy wątpili, czy jest to możliwe. 
– Jestem z was, mieszkańców, bar-
dzo dumna, że pokazaliśmy innym, 
jak wspólnie można osiągnąć cel – 
mówiła pani Marzena. – Ogrom-
na tu rola Magdaleny Durki, która 
znalazła konkurs i napisała projekt, 
dzięki któremu dostaliśmy 5 tys. 
zł. Dziś możemy się cieszyć, że 
dzięki jej pomysłowi i naszej pra-
cy mamy swoją świetlicę wiejską. 
Warto przypomnieć, że spośród 
850 wniosków, nasz projekt z Re-
mek znalazł się wśród 120 zaak-
ceptowanych do realizacji. 

Przybyli na uroczystość otwar-
cia świetlicy mieszkańcy nie kryli 
zadowolenia. Przyznawali, że sami 
czasami wątpili, czy taki ogrom 
prac uda się wykonać w tak krót-
kim czasie.

– Najważniejsze, że daliśmy 
radę, że udowodniliśmy, iż razem 
można zrobić wiele – mówiła Be-

ata Bogusz. Inni mieszkańcy pod-
kreślali, że teraz będą się spoty-
kać częściej, a młodzież będzie też 
mieć miejsce, by razem spędzać 
czas lub urządzić sobie np. Sylwe-
stra. 

Marzena Woźniak wymie-
niała osoby, które włożyły naj-
większy wkład pracy, by wszy-
scy mogli się cieszyć ze świetlicy 
wiejskiej. Wśród nich są: Paweł 
Bedyk (który zakładał płytki), Ra-
fał Ubysz, Jakub Woźniak, Wojtek 
Miszkiewicz, Tomek Rembowski, 
Agnieszka Rembowska, Robert 
Rutkowski i Dariusz Rutkowski 
oraz sołtys Mariola Rębowska.

– Teraz chcemy zalegalizować 
KGW, by w przyszłości już jako 
grupa formalna korzystać z innych 
projektów, na większe pieniądze 
– podkreślały inicjatorki Marzena 
Woźniak i Magdalena Durka.

 Dorota Grąbczewska

Pniewo�|�Dom�Pomocy�Społecznej

Nowe altany 
stanęły w parku
Marek Gałecki, nowy 
dyrektor Domu Pomocy 
Społecznej w Pniewie, 
placówką kieruje od 
lutego 2016 roku. 

Zatrudnił nowych konserwa-
torów, którzy nie tylko dbają  
o kilkuhektarowy park wokół 
zabytkowego domu, ale też wy-
malowali część pokoi pensjona-
riuszy. Niedawno panowie Jan 
Jagiełło i Grzegorz Miler zrobi-
li dwie drewniane altanki, które 
stanęły w parku.

– Materiały zakupiliśmy ze 
środków domu, ale to konser-
watorzy wykonali pracę – mówi 
nam Marek Gałecki. – Zrobili 
też polbrukowe chodniczki pro-
wadzące do altan.

W pracy pomagają też nie-
którzy, bardziej sprawni pensjo-
nariusze. Przy malowaniu kon-
strukcji altany drewnochronem 
zastaliśmy Andrzeja Winieckie-
go, który przyznaje, że pracę 
wykonuje z radością i ma satys-
fakcję, że może pomóc. Dyrek-
tor planuje, że za rok zostanie 

postawiona jeszcze jedna alta-
na, a plac, na którym teraz odby-
wają się spotkania integracyjne, 
zostanie wyłożony polbrukiem. 
Teraz znajduje się tam wylewka 
betonowa, która po latach użyt-
kowania skruszała, zaś płyty 
chodnikowe znajdujące się obok 
uległy wypaczeniu, co utrudnia 
poruszanie się niepełnosprawnych 
 osób. Na wiosnę będą wokół al-
tan posadzone tuje. Już teraz 
altany ze stolikami i ławami  
w środku cieszą się dużym zainte-
resowaniem podopiecznych, któ-
rzy chętnie spędzają tam czas.

Zakończono też prace przy 
urządzaniu sali terapeutycznej. 
Pomieszczenie zostało pomalo-
wane, a meble z lat 70-tych zo-
stały zastąpione nowymi. – Na 
zakup mebli, krzeseł i tapczana 
do sali terapeutycznej wydali-
śmy ok. 10 tys. zł z wygospoda-
rowanych środków – dodaje dy-
rektor. – Mam nadzieje, że teraz 
pomieszczenie jest bardziej przy-
jazne i bardziej funkcjonalne, 
aby prowadzić zajęcia terapeu-
tyczne. Do pomalowania został 
nam jeszcze korytarz.  dag

Andrzej Winiecki chętnie maluje�drewnochronem�nowo�postawione�
altany.�

Marzena Woźniak w�trakcie�podziału�okazjonalnego�tortu�„Nowe�życie�
w�starej�szkole�Remki”�.�

W pomieszczeniu zaadaptowanym�na�świetlicę�wiejską�w�Remkach�zrobiono�też�mini�barek.�

Najważniejsze,��
że�daliśmy�radę,��
że�udowodniliśmy,��
iż�razem�można��
zrobić�wiele�

Beata Bogusz
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Gmina Bedlno
Festiwal „Na 
folkową nutę”

dokończenie ze str. 3
Poprzez festiwal i popularyzację 

znanych piosenek ludowych chce-
my zachęcić dzieci i młodzież do 
kultywowania folkloru. Festiwal 
jest organizowany z dofinanso-
waniem Łódzkiego Domu Kul-
tury w wysokości 1.800 zł. GOK 
znalazł się wśród 53 instytucji 
kultury województwa łódzkie-
go, który otrzymał dofinansowa-
nie do projektów kulturalnych.  
W realizacji projektu weźmie 
udział pięciu partnerów: Dom 
Kultury w Łęczycy, GOK w 
Kiernozi, Ośrodek Kultury Gmi-
ny Kutno, Zespoły Śpiewacze dzia-
łające przy GOK w Bedlnie oraz 
najstarsza członkini Zespołu Śpie-
waczego “Wojszycanki” – Józefa 
Wińkowska.

– Każdy uczestnik ma wyko-
nać po dwa utwory ludowe, do 10 
minut – podkreśla dyrektor GOK 
w Bedlnie. – Jury będzie oceniać 
wykonania w dwóch kategoriach: 
7-12 lat oraz 13-15 lat. 3 listopada 
od godz. 9.30 będą przesłuchania, 
4 listopada na stronie GOK zosta-
ną ogłoszone wyniki, zaś koncert 
finałowy odbędzie się 6 listopada 
o godz. 15.

Regulamin i kartę zgłoszeniową 
można pobrać ze strony www.gok-
-bedlno.pl.  dag

REKLAMA

Żychlin�|�Wychowankowie�MOS�zorganizowali�przedszkolakom�świetną�zabawę

Uczniowie MOS udowodnili, że mają wrażliwe serca
W środę 28 września  
grupa młodzieży  
z Młodzieżowego 
Ośrodka Socjoterapii 
w domu kultury 
zorganizowała dla 
kilkudziesięciu dzieci  
z przedszkola nr 1 i nr 2 
w Żychlinie wspaniałą 
zabawę z mnóstwem 
atrakcji. Dzieci i 
wychowawcy dziękowali, 
prosząc o dalsze 
inicjatywy.

Młodzi z MOS pokazywa-
li swoim młodszym kolegom, 
jak robi się wielkie bańki mydla-
ne, malowali im twarze, co dzie-
ci uwielbiają, prezentowali różne 
eksperymenty chemiczne, orga-
nizowali gry i zabawy. Na koniec 
zaprosili maluchów na zorgani-
zowany przez siebie poczęstu-
nek. Pozytywne relacje emocjo-
nalne pomiędzy przedszkolakami, 
a wychowankami MOS szybko 
się zawiązały, bowiem wrześnio-
wa inicjatywa była kolejną. Pierw-
sze spotkanie z przedszkolakami 
zorganizowano przed wakacja-

mi. Wtedy najmłodsi też byli za-
chwyceni organizacją im czasu  
i licznymi atrakcyjnymi zabawa-
mi. Młodzież włączyła się rów-
nież w akcję “Cała Polska Czy-
ta Dzieciom”. W czasie spotkań 

z przedszkolakami młodzi czytali 
im bajki. 

Zajęcia z przedszkolakami były 
prowadzone w ramach realiza-
cji projektu “MOSowisko” re-
alizowanego prze Grupę niefor-

malną: Zakręcone-Pozytywnie.
pl – Aleksandrę Rutkowską, Jo-
annę Wypych oraz Renatę Szy-
mańską (członkinie Stowarzy-
szenia Aktywizacji Społecznej  
i Twórczej INTERSUM). Projekt 

został zrealizowany w ramach 
projektu “Grant na lepszy start” 
edycja 2016 współfinansowane-
go ze środków Programu Fundu-
szu Inicjatyw Obywatelskich, re-
alizowanego przez Ministerstwo 
Rodziny i Polityki Społecznej. 

– W ramach projektu młodzież 
wzięła udział w warsztatach ba-
dawczo-twórczych – mówi Rena-
ta Szymańska, pedagog z MOS. 
– Zdobytą wiedzą i umiejętno-
ściami dzieliła się z przedszko-
lakami w czasie dwóch inicjatyw 
w czerwcu oraz wrześniu. Ponad-
to w ramach Klubu “Małego Do-
świadczalskiego” odbywały się 
zajęcia kulinarno–eksperymen-
talne, nowymi umiejętnościami 
młodzi chętnie dzieli się z naj-
młodszymi.

Swoją postawą udowodnili, 
że można nieść dobrowolną po-
moc innym, słabszym i potrze-
bującym. Pokazali, że potrafią 
być wrażliwi na potrzeby dru-
giego człowieka, wbrew obie-
gowej opinii, że są nieodwracal-
nie zmanierowanymi młodymi 
ludźmi. Czasami pogubieni w 
postrzeganiu życia, w ośrod-
ku odnajdują właściwą drogę 
 i udowadniają, że mogą być do-
brymi i otwartymi ludźmi, cenny-
mi obywatelami.  dag

Wychowankowie Młodzieżowego ośrodka Socjoterapii w Żychlinie zakończyli�realizację�projektu�
Mosowisko.�Po�raz�ostatni�zorganizowali�dla�dzieci�z�żychlińskich�przedszkoli�wiele�atrakcji�

Żychlin |�I�Żychlińskie�Dni�trzeźwości

Koncerty, bieg i dobra zabawa
Po raz pierwszy Rodzinny 
Klub Abstynenta  
w Żychlinie “Przystań 
życia” zorganizował 
dwudniową imprezę 
Żychlińskie Dni 
Trzeźwości. W ten 
sposób członkowie 
chcieli się pokazać 
i bawić z innymi 
mieszkańcami miasta. 
Zorganizowano atrakcje 
dla dzieci i koncerty dla 
dorosłych.

W sobotę 1 października świę-
towanie klubu zaczęto od mitingu 
grup AA i AL-Anon, po czym 
była msza święta w kościele pa-
rafialnym w Żychlinie. Następ-
nie uczestnicy przeszli do domu 
kultury, gdzie świętowano jubi-
leusz 26-lecia klubu. Były gratu-
lacje, prezenty i koncert Jerzego 
Fiedorczuka z Białegostoku oraz 
duetu Anny i Krzysztofa Lorenc 
z Warszawy. Wszyscy artyści to 
trzeźwiejący alkoholicy, którzy 
od kilkunastu lat nie piją alko-
holu, zaś swoją energię życiową 
skierowali na twórczość arty-
styczną. Teraz koncertują i nagry-

wają płyty z piosenkami absty-
nenckimi. Pokazują, jak żyć bez 
alkoholu. 

Po koncertach była wspól-
na zabawa do godz. 2.00.  
Do tańca przygrywał zespół Oxer,  
w którym gra prezes żychlińskie-
go klubu Mirosław Wasiak. 

Drugi dzień imprezy miał cha-
rakter plenerowy. Kilka minut po 
godz. 14.00 po raz pierwszy uli-
cami miasta przebiegli uczestnicy  
I Biegu Trzeźwości. Na starcie sta-
nęło 18 zawodników (mężczyzn, 

kobiet i dzieci). Do pokonania uli-
cami miasta mieli ok. 3 km. 

Na mecie zapytaliśmy zmęczo-
ną Katarzynę Kazimierczyk,  dla-
czego wzięła udział w biegu. – 
Chciałam mobilizować do biegu 
wnuczka Filipa Kapesa (który jak 
się okazało wygrał – przyp. red.). 
Nie sądziłam jednak, że dystans 
będzie tak długi i wyczerpujący. Na 
końcu zabrakło trochę siły.

Na mecie pierwszy zameldował 
się Jarosław Durys. Drugi na mecie 
w kategorii mężczyzn był Krzysz-

tof Jaźwiński, trzeci Rafał Jaźwiń-
ski, wszyscy z grupy Rozbiegani 
Żychlin.

W kategorii kobiet wygra-
ła Emilia Jagoda, druga na mecie 
była Agnieszka Kajak, zaś trzecia 
Marta Kołaczyńska. W kategorii 
dzieci wystartowało ich czwo-
ro. Wygrał 8-letni Filip Kapes, 
drugi był 8-letni Bartłomiej Ku-
backi, trzeci 8-letni Kacper Fi-
jałkowski. Czwarte miejsce za-
jęła Wiktoria Wasiak. Wszyscy 
zaraz po biegu dostali medale  

od burmistrza Grzegorza Am-
broziaka, a na scenie przed do-
mem kultury otrzymali okolicz-
nościowe statuetki.

Dalsza część obchodów odby-
wała się w parku przed domem 
kultury. Pogoda sprzyjała pikni-
kowej imprezie. Na najmłodszych 
czekał dmuchany zamek zjeżdżal-
nia, Krzysztof Falkowski prowadził 
z dziećmi gry i zabawy. Była też 
ścianka wspinaczkowa OSP Ży-
chlin. Panie z Rodzinnego Klubu 
Abstynenta w Żychlinie ugotowa-

ły dla wszystkich gości grochówkę, 
którą rozdawano za darmo. Praw-
dziwą atrakcją był jednak koncert 
Jerzego Fiedorczuka, który na pro-
wizorycznej scenie przed domem 
kultury zagrał z Piotrem Jagiełło 
z Dobrzelina. Jak wyjaśniał arty-
sta, to był ich prawdziwy debiut, 
bowiem wcześniej nie mieli prób. 
Sukces tym większy, gdyż gra  
w duecie (gitara i akordeon) au-
torskich utworów artysty, bez 
wcześniejszego wspólnego zgra-
nia to niewątpliwa umiejętność. 

Później na scenie pojawili się 
Anna i Krzysztof Lorenc z War-
szawy, którzy poprzez piosenki 
opowiadali o losach alkoholików. 
Wykonali też swoją piosenkę bę-
dącą autobiografią pani Anny, 
która przez 20 lat żyła w pijanym 
świecie, a jej mąż nawet siedział 
w Zakładzie Karnym. – Nasze 
koncerty to też rodzaj misji, jaką 
mamy do przekazania, przekona-
nia ludzi, by poszukali pomocy  
w klubach abstynenckich, by ze-
rwali z nałogiem, który doprowa-
dza do życiowych tragedii – mówi-
ła artystka. 

Bardzo sugestywne i melodyjne 
piosenki bardzo podobały się ze-
branym gościom. – Jestem zado-
wolony z I Żychlińskich Dni Trzeź-
wości – ocenia Mirosław Wasiak, 
prezes żychlińskiego klubu. – Cie-
szą mnie pozytywne oceny. Może 
niektóre rzeczy można by było po-
prawić, ale wyciągniemy wnioski  
z przekazywanych uwag. To mo-
bilizuje mnie jeszcze lepiej. Już 
wiem, że za rok zorganizujemy 
druga taką imprezę. 

M
O

S

W pierwszym Biegu Trzeźwości ulicami�miasta�przebiegło�
osiemnaście�osób.�

W kategorii dzieci bieg trzezwości�wygrał�8-letni�Filip�Kapes.�Statuetkę�
wręczał�mu�burmistrz�Grzegorz�Ambroziak.
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Punkt zapalny

REKLAMA

Gmina Łyszkowice |�Starcie�wójta�z�dyrektorem�GOKiS

Bardzo trudna współpraca
Coraz bardziej napięte stają się relacje pomiędzy wójtem gminy Łyszkowice Adamem Rutą, a podlegającym mu służbowo 
dyrektorem Gminnego Ośrodka Kultury i Sportu Piotrem Klimkiewiczem. Do wymiany zdań w ostrym tonie doszło pomiędzy 
nimi na ostatniej sesji rady gminy 27 września. Jak się okazało - obaj panowie mają względem siebie nawzajem wiele zarzutów.

Punktem zapalnym na sesji oka-
zały się uwagi wójta do corocznego 
sprawozdania z działalności GO-
KiS. Szybko jednak okazało się, że 
jest to tylko jedna z odsłon cichego 
(przynajmniej do tej pory) konfl ik-
tu między panami. Sprawozdanie 
z działalności GOKiS miało być 
prezentowane jeszcze na poprzed-
niej, sierpniowej sesji, na prośbę 
wójta zostało jednak przez więk-
szość radnych zdjęte z programu 
obrad, aby mogło zostać poprawio-
ne. Również na ostatniej sesji wójt 
miał wiele uwag do prezentowane-
go sprawozdania, chociaż zostało 
ono przyjęte. Dotyczyły one braku 
precyzji używanych pojęć, niedo-
statecznego rozwinięcia poszcze-
gólnych punktów, a także stylistyki 
i ortografi i. 

rażące, ale czy istotne?
- Jest różnica pomiędzy „pro-

mocją” a „reklamą”, pomiędzy 
„remontem” a „przebudową”, na-
tomiast dyrektor używa tych okre-
śleń zamiennie, całkiem dowol-
nie - mówił nam wójt Adam Ruta. 
- Przez lata przyzwyczaił się, że 
sprawozdanie jest formalnością, 
że wystarczy na dwóch kartkach 
A4 wypisać skrótowo kilku haseł. 
Mnie to nie zadowala, ja oczekuję 
zaangażowania. Jeśli, na przykład, 
dyrektor pisze w sprawozdaniu, że 
promowały się lokalne zespoły, to 
chcę znać ich nazwy, nazwy miej-
scowości, z których pochodzą, licz-
bę członków zespołu, itd. Jeżeli da-
lej będę otrzymywał sprawozdania 
w takiej formie jak dotychczas, to 
dalej będę je odrzucał. 

Zdaniem dyrektora Klimkiewi-
cza wójt celowo wprowadził za-
mieszanie ze sprawozdaniem, aby 

zdyskredytować go przed radą. - 
Najgorsze jest to, że najpierw wójt 
zapewniał mnie w rozmowie, że 
sprawozdanie już jest do przyjęcia, 
że wszystko zmierza w dobrym 
kierunku, po czym, dzień później, 
na posiedzeniu komisji krytykował 
mnie przed radnymi - mówi nam 
Klimkiewicz. - Jeśli miał uwagi, 
mógł je skierować do mnie, ale 
jemu chodziło przede wszystkim 
o podważenie mojej pozycji 
i ośmieszenie mnie przed radą, 
a w konsekwencji także opinią pu-
bliczną. Od dłuższego czasu pro-
wadzi wobec mnie taką podwój-
ną grę.

Zarzut taki odpiera Adam Ruta. 
- Jeśli dyrektor instytucji kultural-
nej oddaje ofi cjalny dokument na-
szpikowany błędami ortografi cz-
nymi, to ośmiesza się sam - mówił 
wójt. - Powinien być mi wdzięcz-
ny, że nie przyjąłem sprawozdania 
w takiej formie, dając mu szansę na 
poprawienie tych błędów. Gdybym 
chciał go ośmieszyć, pokazałbym 
wszystkim pierwszą wersję tego 
sprawozdania, w którym w jednym 
słowie „Maurzyce” były trzy błędy.

Zdaniem Klimkiewicza błędy 
wskazane przez wójta mógł popra-
wić od ręki, nie trzeba było na mie-
siąc odkładać sprawozdania z tego 
powodu. - Takie błędy oczywiście 
nie powinny się zdarzyć, ale chyba 
tematem dyskusji na sesji powinna 
być treść, a nie stylistyka i ortogra-
fi a. Do części błędów potrafi ę się 
przyznać, ale oczekiwałbym, żeby 
mój przełożony sam dawał dobry 
przykład swoją postawą.

Nieprzyjemna strona 
dożynek
Świeżą zadrą między wójtem 

a dyrektorem są też ostatnie dożyn-
ki gminno-parafi alne w Czatolinie. 
Ze środków GOKiS zostało na ich 
organizację przeznaczone 27 tys. 
zł - niemała kwota jak na budżet 

tej jednostki. Zdaniem dyrekto-
ra Klimkiewicza wójt miał go za-
pewnić w rozmowie w cztery oczy, 
że po imprezie pieniądze te zosta-
ną GOKiS oddane. Później jed-
nak stwierdził, że nie ma podstaw 
prawnych, by je zwrócić, ponieważ 
sposób ich wydania mieścił się 
w działaniach statutowych GOKiS. 

- Tak, mieściłoby się to w na-
szych działaniach statutowych, 
ale tylko kiedy byłaby to impreza 
zaplanowana w budżecie i w pla-
nie pracy mojej jednostki, czego 
nie było w tym przypadku - mó-
wił dyrektor Klimkiewicz. - Mu-
szę jako dyrektor pilnować planu 
fi nansowego, tymczasem na trzy 
miesiące przed końcem roku tracę 

poważną kwotę. Możliwe, że cho-
dzi o to, aby pod koniec roku za-
rzucić mi niegospodarność.

Klimkiewicz ma wójtowi za złe, 
że w czasie tych dożynek GOKiS 
nigdzie nie był wymieniany jako 
współorganizator imprezy, cho-
ciaż ją sfi nansował i obsługi-
wał. - Dowiedziałem się, że gmi-
na dostała od sponsorów 15 tys. 
zł na organizację dożynek - mó-
wił Piotr Klimkiewicz. - Miałem 
nadzieję, że chociaż to zostanie 
nam zwrócone jako dotacja, ale 
tak się nie stało. Można więc po-
wiedzieć, że urząd jeszcze na 
dożynkach zarobił. Na plaka-
tach dożynek nie było loga GO-
KiS, dyrektor Klimkiewicz zwra-

ca uwagę, że nie było nawet dla 
niego i jego pracowników żad-
nego podziękowania ze sceny. 
- Tylko dzięki uprzejmości Mo-
niki Wawrzyn, szefowej gminne-
go KGW, mogliśmy przez cały 
dzień cokolwiek zjeść, bo wójt 
wcześniej nie uznał za stosowne 
zaprosić nas na obiad czy choć-
by skromny poczęstunek. Nie zo-
staliśmy też poinformowani o or-
ganizowanej w piątek imprezie 
w Uchaniu, która miała być po-
dziękowaniem dla wszystkich za-
angażowanych w dożynki. Do tego 
już mogłem się przyzwyczaić, bo 
nie od dziś nie jesteśmy zapraszani 
na spotkania organizowane przez 
wójta. Z kolei kiedy ja zapraszam 

ludzi na imprezy, wszystkie za-
proszenia mam podpisywać „wójt 
i przewodnicząca rady gminy”.

- Dyrektor po to ma budżet, 
żeby móc te pieniądze przesu-
wać w razie potrzeby, dokonu-
jąc zmian w planie fi nansowym 
- mówił z kolei wójt Ruta, od-
nosząc się do zarzutów. - Dys-
ponuje dotacją podmiotową na 
działalność kulturalną na ten rok, 
posiada środki fi nansowe, nie 
ma więc podstaw do zwiększa-
nia dotacji, bo musiałoby to być 
uzasadnione jakimś szczególnym 
przypadkiem. Takie są przepisy, 
a ja na przekraczanie czy omija-
nie przepisów nie pozwolę. Co 
do podziękowań, to uważam, że 
na słowo „dziękuję” trzeba sobie 
zasłużyć zaangażowaniem. Tym-
czasem dyrektor był do prowadze-
nia uroczystości nieprzygotowany, 
wprowadzał ludzi w błąd, przekrę-
cając na przykład nazwę jednej z 
fi rm sponsorujących („Stromax” 
zamiast poprawnego „Styromax”) 
czy też podawał informacje orga-
nizacyjne niezgodne z wcześniej 
ćwiczonym scenariuszem.

Klimkiewicz zarzuty o braku 
zaangażowania uważa za absur-
dalne. - Pracowaliśmy od 9 rano 
do północy - mówił. - Chaos 
w przekazywanych ze sceny in-
formacjach wziął się z tego, że 
wójt przez trzy dni, jeszcze w dniu
imprezy, nanosił swoje „popraw-
ki” na zaakceptowany przez sie-
bie uprzednio tekst. str. 12

toMASZ
MAtUSIAK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Jeśli�dyrektor�instytucji�
kulturalnej�oddaje�
ofi�cjalny�dokument�
naszpikowany�błędami�
ortografi�cznymi,�to�
ośmiesza�się�sam

Wójt Adam Ruta
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Walewice�|�ANR�oględnie�odpowiada�na�nasze�pytania

Bez konkretów, bo to... 
tajemnica handlowa
Tym razem znacznie 
szybciej niż poprzednio, 
bo w ciągu tygodnia 
od przesłania do Biura 
Rzecznika Prasowego 
Agencji Nieruchomości 
Rolnych naszych pytań 
dotyczących Stadniny 
Koni Walewice sp.z o.o.,  
doczekaliśmy się 
odpowiedzi. Niestety, 
choć nie brakuje w nich 
starannie napisanych 
fraz, to najważniejsze 
interesujące nas dane 
okazują się objęte 
tajemnicą handlową.

Przypominamy, że kontynuuje-
my wątek tzw. „dobrej zmiany” 
w walewickiej spółce skarbu pań-
stwa, czyli powierzenia jej sterów 
Jackowi Chołujowi, byłemu dy-
rektorowi Powiatowego Centrum 
Promocji w Łowiczu i tego, co ta 
zmiana przyniosła. Pytania, które 
teraz zadaliśmy ANR (przesyłając 
je również do sekretariatu Stad-
niny), pojawiły się w rozmowach  
z osobami do niedawna związa-
nymi ze spółką, a krytycznie oce-
niającymi obecny styl kierowa-
nia nią, m.in. Agnieszką Antczak 
(byłą menedżerką pałacu) i To-
maszem Bieńko (zootechnikiem), 
którym oddaliśmy głos w artyku-
le „To nie jest dobra gospodarka”, 
opublikowanym przed tygodniem, 
w 39 numerze „Nowego Łowicza-
nina”. Przypominamy, że Agencji 
Nieruchomości Rolnych (a za jej 
pośrednictwem także pełniącemu 
obowiązki prezesa SK Walewi-
ce Jackowi Chołujowi) zadaliśmy 
trzy pytania: 

1. Jakie są koszty korzystania 
przez Stadninę Koni Walewice sp. 
z o.o. z usług zewnętrznej firmy 
PR-owskiej Open Group z Legni-
cy i dlaczego zdecydowano się na 
korzystanie z tego rodzaju usług 
oraz co przesądziło o wyborze 
akurat tej firmy? 

2. Jakie były przesłanki doty-
czące podpisania przez Stadninę 
Koni Walewice sp. z o.o. umowy 
z prywatną firmą/agencją ochrony 
i jakie koszty (średnie miesięczne) 
w związku z tym ponosi Spółka?

3. Na jakim etapie znajduje się 
obecnie renowacja uszkodzonego 
podczas nawałnicy w 2015 r po-
mnika Diany z parku w Walewi-
cach, kiedy należy spodziewać się 
powrotu pomnika oraz jaki wynik 
dała zbiórka publiczna i licytacja 
podków na renowację pomnika?

 Głos z Agencji
W kontekście korzystania  

z usług firmy PR-owskiej, Woj-
ciech Adamczyk z Biura Rzeczni-
ka Prasowego ANR pisze, że war-
tość umowy z Open Group objęta 
jest tajemnicą handlową. Obszer-
nie wypowiada się natomiast co 
do roli PR-owców i potrzeb spółki 
w tym zakresie: „Do głównych za-
dań, jakie stoją obecnie przed SK 
Walewice należy podjęcie działań, 
które poprawią wizerunek spółki 
i wpłyną na lepsze jej postrzega-
nie przez partnerów handlowych 
(...) Aby pałac i stadnina mogły 
się rozwijać z korzyścią dla regio-
nu i jego mieszkańców, niezbęd-
ne było wsparcie produktu dzia-
łaniami marketingowymi oraz 
informacyjnymi, promującymi re-
gion łowicki jako region atrakcyj-
ny turystycznie. Dlatego zdecydo-
wano się na doraźne skorzystanie  
z usług firmy PR-owskiej, wspie-

rającej działania pałacu i stadni-
ny. W wyniku tej współpracy pro-
wadzone są m.in.: przemyślana 
polityka informacyjna, aktywne 
relacje z mediami, regularnie ak-
tualizowane profile pałacu i stad-
niny w mediach społecznościo-
wych. Stworzone zostały również 
niezbędne materiały promocyjne, 
dzięki którym przekaz trafia do 
większej liczby odbiorców. Pełna 
i stale aktualizowana oferta do-
stępna jest na stronie walewice.pl 
– czytamy w odpowiedzi Agen-
cji, a dalej – „W 2015 r. i wcze-
śniej działania informacyjne pa-
łacu były niewystarczające, co 
wielokrotnie sygnalizowali miesz-
kańcy regionu oraz przybywający 
tutaj turyści. Obecnie zarząd spół-
ki dokłada wszelkich starań do za-
chowania dziedzictwa narodowe-
go Walewic, utrzymania walorów 
przyrodniczych i promowania pol-
skiej tradycji związanej z hodowlą 
koni półkrwi angloarabskiej”. 

Odpowiedź na pytanie, dlacze-
go wybrano akurat firmę Open 
Group z Legnicy, nie pada. 

Na pytanie dotyczące wyna-
jęcia agencji ochrony pada od-
powiedź, że jest to rozwiązanie 
„ekonomicznie bardziej opłacal-
ne niż utrzymywanie pracowni-
ków ochrony na etacie stadniny”. 
Znów jednak konkretów czy ska-
li porównawczej brak, bo „kwo-
ta umowy jest zbliżona do cen, 
jakie występują w tym zakresie 
na rynku lokalnym. Dokładne 
dane objęte są tajemnicą handlo-
wą”. Biuro Prasowe ANR ujaw-
nia natomiast, na czym usługi 
ochrony polegają i czemu służą: 
„walewicki kompleks wypoczyn-
kowo-rekreacyjny nie jest obec-
nie monitorowany elektronicznie, 
dlatego zarząd spółki podjął decy-

zję o podpisaniu umowy z agen-
cją ochrony/pracownikiem ochro-
ny. Pałac i stadnina dozorowane są 
codziennie w godzinach nocnych 
od 22.00 do 7.00. Celem takich 
usług jest zapewnienie bezpie-
czeństwa gościom, którzy korzy-
stają z usług noclegowych Pałacu 
Walewice”.

Odnośnie do postępów w re-
nowacji uszkodzonej w wyniku 
wichury w 2015 r. rzeźby Diany 
z pałacowego parku, ANR odpo-
wiada, że proces ten jest w toku, 
natomiast „zbiórka pieniędzy na 
renowację pomnika miała cha-
rakter sprzedaży podków, których 
ostatecznie sprzedano 33 sztuki. 
Łączna kwota, którą uzyskano ze 
sprzedaży podków, to 830 zł”.

My przypominamy, że koszt 
renowacji posągu oszacowa-
ny został na ponad 100  000 zł,  
a Stadnina Koni ubiega się w Mi-
nisterstwie Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego o dofinansowanie 
prac konserwatorskich. 

Nie zamykamy tej 
dyskusji
Wiemy, że funkcjonowanie 

Stadniny Koni Walewice niejed-
nemu mieszkańcowi naszego re-
gionu leży na sercu, niejedną oso-
bę zastanawiają, czy – mówiąc 
wprost – niepokoją obserwowa-
ne lokalnie zmiany, które wpisują 
się w polityczne zamieszanie wo-
kół spółek skarbu państwa. Jeste-
śmy otwarci zarówno na rozmowę 
z milczącym dotąd (przynajmniej 
w kontaktach z „Nowym Łowi-
czaninem”) prezesem Jackiem 
Chołujem, jak i na głosy ze środo-
wiska lokalnego lub branży rolni-
czej. Zachęcamy do kontaktu z re-
dakcją (ela.woldan@lowiczanin.
info).  ewr

Domaniewice |�Echa�sesji�Rady�Gminy

Gmina poręczy pożyczkę 
związkowi „Bzura”
Na sesji 30 września 
radni Rady Gminy 
Domaniewice  
wyrazili zgodę 
na udzielenia poręczenia 
pożyczki Związkowi 
Międzygminnemu Bzura 
w kwocie 816.670 zł.

Przypomnijmy, że Związek 
Międzygminny Bzura zrzesza 
gminy z terenu powiatu łowickie-
go, zgierskiego i brzezińskiego. 
Powołano go w celu rozwiązania 
problemu zagospodarowania od-
padów komunalnych. Zadaniem 
nr 1 ZM Bzura na ten moment 
jest budowa Regionalnego Zakła-
du Zagospodarowania Odpadów 
Komunalnych w Piaskach Banko-
wych, gdzie będą trafiać śmieci ze 
wszystkich gmin członkowskich.

Na sesji Rady Gminy Domanie-
wice gościł członek zarządu związ-
ku Przemysław Milczarek. Przybli-
żył on zebranym ostatnie działania 
związane z budową RZZOK. Opty-
mistyczne wieści są takie, że po 
długich zawirowaniach inwestycja  
w Piaskach Bankowych ruszyła. 
Problemów było przez ostatnie lata 
sporo. Najpierw z uzyskiwaniem 
wszystkich niezbędnych pozwo-
leń, później z wywalczeniem dofi-
nansowania, a także z odwołaniami  
w związku z wynikami przetargu 
na wykonanie inwestycji.

Kwestię finansowania rozwią-
zano w maju tego roku, kiedy to 
władze związku podpisały umo-
wę z Wojewódzkim Funduszem 
Ochrony Środowiska i Gospodar-
ki Wodnej w Łodzi. Instytucja ta 
zgodziła się na dofinansowanie 
budowy RZZOK w łącznej kwo-
cie 40.942.262 zł. W tej kwocie 
19.106.389 zł WFOŚ przekaże 
związkowi w formie dotacji, zaś 
pozostałe 21.835.873 zł w formie 
pożyczki. Przemysław Milcza-
rek wyjaśniał na sesji, odpowiada-
jąc na pytanie radnego Wiesława 

Mrzygłóda, że w związku z tym, 
że kwota dofinansowania jest 
mniejsza niż pierwotnie zakładano 
(początkowo związek chciał wystę-
pować o fundusze unijne, ale człon-
kowie Bzury nie chcieli ryzykować 
konieczności zwracania dotacji; za-
grożenie takie istniało, gdyby prze-
kazane środki nie zostały w pełni 
wykorzystane – przyp. red.) zakres 
inwestycji w Piaskach Bankowych 
został zmniejszony, aby ciąć kosz-
ta. Oszczędności polegały głów-
nie na wyborze mniej kosztownych 
urządzeń.

Wszystkie gminy członkowskie 
muszą poręczyć „Bzurze” udzie-
loną jej pożyczkę. Każda gmina 
poręcza ją w innej kwocie, uzależ-
nionej od swojego udziału w reali-
zowanym przez związek zadaniu, 
a ten proporcjonalny jest do ilości 
mieszkańców. Domaniewice to 
jedna z ostatnich gmin, która jesz-
cze nie zajmowała się udzieleniem 
pożyczki. Zmieniło się to właśnie 
30 września. W przypadku gmi-
ny kwota poręczenia to 816.670 zł. 
Jak zapewniał na sesji Przemysław 
Milczarek, gmina w przyszłym 
roku musi zabezpieczyć w budże-
cie jedynie 17.000 zł. Dodał także, 
że po tym, jak RZZOK zostanie 
wybudowany, to związek przejmie 
na siebie poręczenie i obowiązek 
ten zostanie „zdjęty” z gmin.

Rada Gminy na sesji 30 wrze-
śnia wyraziła zgodę na udzielenie 
ZM Bzura poręczenia. Od głosu 
wstrzymał się Wiesław Mrzy-
głód.  kl

O działaniu ZM Bzura opowiadał�
Przemysław�Milczarek.�
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Gmina Łyszkowice |�Starcie�wójta�z�dyrektorem�GOKiS

Bardzo trudna współpraca
dokończenie ze str. 10

Kontrowersje wokół 
kostki
Wójta i dyrektora poróżniła też 

w ostatnim czasie kostka, która zo-
stała na polecenie tego drugiego 
wyłożona przed budynkiem GO-
KiS za 28 tys. zł. Piotr Klimkie-
wicz utrzymuje, że był to remont, 
wójt jednak uznał, że nie można 
tu mówić o remoncie, ale o inwe-
stycji, ponieważ nowa kostka nie 
jest odtworzeniem kostki istnieją-
cej tam wcześniej, zajmuje większą 
powierzchnię. Problem w tym, że 
statut GOKiS nie przewiduje wy-
datków z budżetu jednostki na cele 
inwestycyjne, a jedynie na zadania 
statutowe. Chcąc położyć kostkę, 
dyrektor powinien był oficjalnie 
wystąpić do wójta o dotację celo-
wą, czego nie zrobił. Zdaniem wój-
ta świadczy to o braki znajomości 
statutu jednostki przez dyrektora.

– Kostka wymagała wymiany – 
mówił w rozmowie z nami dyrek-
tor Klimkiewicz. – Ja bym się na 
miejscu wójta cieszył, że pracow-
nik był w stanie wygospodarować 
nadprogramowe pieniądze na coś, 
co przysłuży się ośrodkowi, pod-
nosząc jego estetykę. Przecież nie 
robiłem tego na swojej prywatnej 

posesji, tylko w budynku, który 
powinien być wizytówką gminy. 
Wtedy, zgodnie z planem finanso-
wym, oceniłem, że budżet GOKiS 
było na to stać. Potem wyszła kwe-
stia pieniędzy na dożynki, prawdo-
podobnie właśnie po to, by poka-
zać wszystkim, że tak nie było.

Mocno sformułowane 
zarzuty
Po wymianie zdań na sesji, 

dyrektor Klimkiewicz publicznie 
oświadczył, że jeżeli sytuacja się 
nie zmieni, zamierza założyć wój-
towi sprawę sądową o mobbing  
i naruszenie dobrego imienia. – Ta-
kich sytuacji było wiele, do tej pory 
milczałem na ten temat, bo miałem 
nadzieję, że ta współpraca nam się 
w końcu ułoży – mówił Klimkie-
wicz. – Nie pozwolę jednak dłużej 
mnie szykanować.

Wójt odniósł się do tego krótko, 
przypominając, że to za jego rzą-
dów w gminie Klimkiewiczowi 
bez konkursu powierzono stano-
wisko dyrektora, a pomimo uwag 
do jego pracy, otrzymał on trzy-
krotnie podwyżkę. – Czy tak wy-
gląda mobbing? – pytał wójt. – 
Niech pan nie wmawia, że zrobił 
mi przysługę – ripostował Klim-
kiewicz. – Wcześniej pracowa-

łem na umowę na czas nieokreślo-
ny, jako kierownik GOK, to pan 
wprowadził kadencyjność zaraz 
po przejęciu władzy.

– Kadencyjność dyrektorów in-
stytucji kultury jest narzucona usta-
wowo – odpierał wójt.

Zaogniającą się dyskusję prze-
rwała przewodnicząca rady gminy 
Anna Kwestarz, uznając, że sesja 
nie jest dobrym momentem na roz-
strzyganie tego sporu. Jej zdaniem 
obaj panowie powinni sami mię-
dzy sobą wyjaśniać te kwestie. 

Później, w rozmowie z nami, 
Klimkiewicz zarzucił wójtowi, że 
ten prowadził rozmowy z jedną z 
pracownic GOKiS za jego pleca-
mi, próbując ją nastawić negatyw-
nie do niego. Poza tym naciskał 
na niego, aby ten zwalniał pra-
cowników i redukował liczbę eta-

tów, przy jednocześnie rosnących 
wymaganiach. Uważa też, że pod 
byle pretekstem obcinano mu pre-
mię. Klimkiewicz mówił też, że 
wójt w obecności innych pracow-
nikach urzędu nazywał go „naj-
słabszym ogniwem”, a na ostatnich 
dożynkach nazwał go „niekom-
petentnym” przy nauczycielce i 
dzieciach. Zapewniał nas też, że 
jego wystąpienie na sesji nie było 
emocjonalnym wybuchem, jak to 
wielu świadków odebrało, bo od 
pewnego czasu się do niego przy-
gotowywał. Wójt powiedział nam, 
że zarzutów tych nie chce komen-
tować, ponieważ jego zdaniem są 
one insynuacjami. – Nigdy nie bio-
rę udziału w intrygach, nie zała-
twiam takich spraw zakulisowo – 
zapewniał.

Najbardziej istotną kwestią może 
być zapowiedziana przez wójta 
kontrola zarządcza w GOKiS w 
kwestii zasadności wydatkowania 
budżetu, zlecona zewnętrznej fir-
mie. Jej negatywny wynik mógłby 
spowodować nawet odwołanie dy-
rektora. Klimkiewicz mówi, że nie 
boi się, ponieważ od kiedy wójtem 
został Adam Ruta, kontrole w GO-
KiS były prowadzone niemal cią-
gle. Dodał, że najgorsze w nich jest 
utrudnianie pracy jednostki.     tm 

REKLAMA

Gm. Zduny�|�Droga�Zduny�–�Strugienice

Wyciąć wszystko w pień
O poważnym zagrożeniu, jakie 
stwarzają topole rosnące przy 
drodze powiatowej Zduny – 
Strugienice, mówił na sesji  
29 września w Zdunach  
radny ze Strugienic  
Zbigniew Bończak.

Z dużym naciskiem podkre-
ślał, że z wielkich drzew spada-
ją grube gałęzie, które mogą być 
kiedyś przyczyną tragedii. 

Gmina koniecznie musi dopil-
nować w Powiatowym Zarządzie 
Dróg i Transportu w Łowiczu, aby 
z drzewami tymi zrobić porządek – 
uważa radny. W przeciwnym wy-
padku deklarował, że jest skłonny 
zawiadomić o tym Prokuraturę Re-
jonową w Łowiczu.  

Odnosząc się do słów radnego, 
wójt Jarosław Kwiatkowski zade-
klarował, że jest gotowy do wy-
dania decyzji – zgody na wycinkę 
tych drzew – ale „karty” są po stro-
nie powiatu. 

Już po sesji, w rozmowie  
z NŁ, radny ze Strugienic wy-
jaśniał, że do prokuratury pisać 
nie będzie, bo od wicedyrektora 
PZDiT Mirosława Karcza dowie-
dział się, że podjęte zostały działa-
nia, aby topole, a jest ich około 60, 

zostały wycięte. Ich uszkodzenia 
powstały podczas nawałnicy, która 
w lipcu ubiegłego roku przetoczy-
ła się przez naszą okolicę. Od tego 
czasu spadają z nich wielkie kona-
ry, stwarzające zagrożenie dla lu-
dzi. Uszkodzeń i pęknięć topoli jest 
bardzo dużo, bo dają one odgłos 
trzeszczenia, gdy wieje silny wiatr. 

– To nie jest tylko moja opinia, 
że trzeba je wyciąć. Mieszkańcy 
obawiają się o bezpieczeństwo. Nie 
są przeciwni, żeby drzewa były, ale 
chcieliby, aby te zostały wycięte, a 
na ich miejsce posadzone zostały 
nowe – powiedział nam radny.

Mirosław Karcz potwierdza, że 
podjęte zostały działania, aby uzy-
skać zgodę na wycinkę drzew. Pro-
blemem, jaki się pojawił jest to, że 
wójt odpisał, że wskazana byłaby 
opinia  dendrologa, aby ocenić stan 
zdrowotności drzew. Takiej potrze-
by wicedyrektor nie widzi, uzna-
jąc, że pozyskanie takiej opinii by-
łoby kosztowne i nic do sprawy nie 
wniesie. On nie ma wątpliwości, że 
drzewa trzeba wyciąć, jednak naj-
pierw zarząd dróg wystąpi w tej 
sprawie do Regionalnej Dyrekcji 
Ochrony Środowiska.

Jeśli uda się zgodę uzyskać, to 
wycinka możliwa będzie jeszcze  
w tym roku.  mwk

Gmina Zduny |�Inwestycje�i�finanse

II etap budowy kanalizacji nie w tym roku
Rada Gminy Zduny  
na ostatniej sesji podjęła 
decyzję o zmniejszeniu 
niemal do zera planowanych 
w tym roku wydatków  
na II etap budowy 
kanalizacji sanitarnej oraz 
rewitalizację centrum Zdun. 

Od początku bowiem zakłada-
no, że inwestycje te będą rozpo-
częte pod warunkiem uzyskania 
na nie zewnętrznych dotacji. Tym-
czasem Urząd Marszałkowski  
w Łodzi nie ogłaszał jeszcze kon-
kursów na takie zadania i nie wia-
domo, kiedy mogą być one prze-
prowadzone.

Z obu inwestycji gmina nie pla-
nuje całkowicie rezygnować, zresz-
tą formalnie nie zostały one z bu-
dżetu wykreślone. Z rewitalizacji, 
na którą wcześniej planowano wy-
dać 660 tys. zł, zdjęto jednak 600 

tys. zł, zaś z kanalizacji z planowa-
nych wydatków 1.456.955 zł zdjęto 
1.425.000 zł. Inwestycje pozostały 
więc w budżecie jedynie teoretycz-
nie, co w razie możliwości pozy-
skania dotacji unijnych nie przekre-
śli gminie możliwości starania się 
o nie. Jeśli konkursy na te zadania 
nie zostaną ogłoszone, gmina bę-
dzie chciała oba zdania uwzględ-
nić w budżecie na 2017 rok. 

Nowy kredyt  
– na 3 miliony
Na tej samej sesji radni wydali 

zgodę na zaciągniecie kredytu dłu-
goterminowego do kwoty 3 mln zł. 
Spłata kredytu zaplanowana zosta-
ła na lata 2018-2028. Potrzebę za-
ciągnięcia tego zobowiązania uza-
sadniano tym, że przez poprzednie 
miesiące tego roku gmina posił-
kowała się kredytem na rachunku 
bieżącym, który wynosił do 1,5 
mln zł, ale z końcem roku on bę-

dzie musiał być spłacony. Na po-
krycie deficytu budżetowego po-
trzebne będzie około 3 mln zł, 
stąd też taka kwota kredytu. Defi-
cyt na 2016 roku i tak został znacz-
nie zmniejszony, po „wykreśleniu” 
wspomnianych dwóch inwestycji. 
W pierwotnej wersji budżetu był 
on planowany na 5,5 mln zł. 

Zanim radni zagłosowali, wójt 
Jarosław Kwiatkowski ostrzegł, że 
po wybudowaniu kanalizacji sani-
tarnej i hali sportowej, wskaźniki 
zadłużenia gminy się znacznie po-
gorszyły i radni muszą mieć świa-
domość, że najbliższe dwa lata mu-
szą być pod względem inwestycji 
dużo skromniejsze.

Decyzję o kredycie skrytykował 
opozycyjny radny Edward Pierz-
chała. Jego zdaniem 3-milionowe-
go kredytu gmina nigdy nie spłaci 
i jest to „gwóźdź do trumny” dla jej 
finansów. – To jest nienormalne. To 
są skutki wyborczego budżetu, bu-

dowania hali, na którą nas nie stać! 
– mówił zirytowany. Według jego 
szacunków zadłużenie gminy na 
koniec roku sięgnie 12 mln zł.   

Wójt Jarosław Kwiatkowski 
skorygował tę kwotę, mówiąc, że 
na koniec roku gmina będzie mia-
ła 9 mln zł zadłużenia: 6 mln zł  
z wcześniejszych zobowiązań oraz 
3 mln zł kredytu, który planuje za-
ciągnąć. Dodał też, że poręczenie 1 
mln zł dla Związku Międzygmin-
nego Bzura, które w poczet długów 
radny chciał zaliczyć, budżetu gmi-
ny nie obciąża. Dodał, że gmina na 
członkostwie w związku nie straci, 
a może zyskać, ponieważ na śmie-
ciach się zarabia. 

– Od was radnych to zależy, co 
robimy. Wszystko możemy z bu-
dżetu zdjąć, tylko to trzeba wcze-
śniej ustalić. Jak inwestycje są 
rozpoczęte, gdy mamy już na nie 
podpisane umowy, to trzeba je 
zrealizować do końca – podsu-
mował wójt. Głosowanie w obu 
sprawach odbyło się większością 
głosów: 14 radnych było za, 1 był 
przeciwny.  mwk

Nie�od�dziś�nie�jesteśmy�
zapraszani�na�spotkania�
organizowane��
przez�wójta.

Piotr Klimkiewicz

Przy drodze powiatowej ze Zdun do Strugienic�rośnie�około��60�
okazałych�topoli.�Drzewa�mają�około�45�lat.�
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Aktualności
Bełchów�|�Zaproszenie�na�niedzielę

Cztery święta w czasie 
jednej uroczystości
9 października na terenie 
Szkoły Podstawowej  
w Bełchowie odbędzie się 
środowiskowa impreza pod 
nazwą „Wielkie święto 
w Bełchowie”, której 
organizatorami są: szkoła, 
ośrodek kultury i Społeczny 
Komitet Bełchów 1939 r,  
a także Urząd Gminy  
w Nieborowie.

Spotkanie w Bełchowie ma po-
łączyć obchody czterech uroczy-
stości: mijającej rocznicy 650-lecia 
istnienia Bełchowa, miejscowości, 
która po raz pierwszy wymienia-
na jest w dokumencie erekcyjnym 
arcybiskupa Jarosława Bogorii 
Skotnickiego, 77. rocznicy potycz-
ki stoczonej przez ułanów Wiel-
kopolskiej Brygady Kawalerii  
z niemieckim patrolem, 195 rocz-
nicy powstania w Bełchowie Szko-
ły Powszechnej, jednej ze 1222 
szkół które powołano do życia 

w Królestwie Polskim. Uroczy-
stość ma też na celu upamiętnie-
nie działacza społecznego Bole-
sława Dudy-Dziewierza, który był 
kierownikiem szkoły podstawowej 
w latach 1917-1936, ale też bardzo 
aktywnym działaczem ludowym,  
a w czasie II wojny światowej tak-
że działaczem konspiracyjnym, 
który zajmował się koordynacją 
działań lokalnego podziemia. Po 
zdradzie i aresztowaniu w nocy  
z 27 na 28 maja 1942 r. wraz z in-
nymi więźniami został rozstrzelany 
przez Niemców w lasach sękociń-
skich koło Magdalenki.

Uroczystość w Bełchowie roz-
pocznie się o godz. 10. msza świętą 
w miejscowym kościele, w intencji 
mieszkańców i żołnierzy WP, po-
ległych w czasie II wojny świato-
wej. Po mszy uczestnicy spotkania 
przejdą na teren szkoły, gdzie zo-
stanie odsłonięta tablica upamięt-
niająca postać Bolesława Dudy-
-Dziewierza. Przewidziano także 

wygłoszenie referatów historycz-
nych o historii Bełchowa pod każ-
dym z wymienionych aspektów. 

Po występach artystycznych, or-
kiestry dętej z Bełchowa oraz dzie-
ci i młodzieży z miejscowej szko-
ły, rozpocznie się część nieoficjalna 
uroczystości. Na szkolnym boisku 
będzie można skosztować m.in. 
wojskowej grochówki, natomiast 
od godz. 16. rozpocznie się na nim 
rekonstrukcja historyczna, w cza-
sie której widzowie zobaczą po-
tyczkę między wojskami polskimi, 
a niemieckimi, wzorowaną na tej, 
która miała miejsce w Bełchowie.  
W planach jest także przedstawie-
nie nalotu samolotowego na dwo-
rzec oraz przedstawienie scen 
ilustrujących stosowanie przez 
okupanta represji wobec ludności 
miejscowej. Za rekonstrukcję od-
powiedzialne jest skierniewickie 
stowarzyszenie 26 dywizji piecho-
ty. Bełchowskie spotkanie zakoń-
czy się około godz. 17.  tb

Charytatywna 
akcja biura 
poselskiego

Biuro poselskie posła PiS i mini-
stra spraw zagranicznych Witolda 
Waszczykowskiego w Łowiczu or-
ganizuje zbiórkę zabawek i książek 
dla przedszkoli, szpitali i domów 
dziecka.  Jest ona już prowadzona 
w gm. Nieborów, a ostatnio także 
Łyszkowice. Do końca listopada, 
każdy może oddać niepotrzebne 
zabawki, gry, książeczki czy puz-
zle, jeśli są one w dobrym stanie. 
Można je zostawiać w biurze po-
selskim przy ul. Kaliskiej 6 lub w 
Mysłakowie przy ul. Strażackiej 
23. Można też zgłaszać się do soł-
tysów, albo telefonicznie umówić 
z  dyrektorem biura Krzysztofem 
Selentą, który może przyjechać po 
odbiór pod wskazany adres. Tele-
fon do biura - 509 867 229. tm

Domaniewice�|�Gminny�Ośrodek�Kultury

Sala widowiskowa jak malowana
30 września sesja Rady Gminy 

Domaniewice odbyła się pierwszy 
raz w odremontowanej sali wido-
wiskowej Gminnego Ośrodka Kul-
tury. Remont trwał około miesią-
ca. Zakres inwestycji był naprawdę 
szeroki. Obejmował on m.in.: wy-
konanie podwieszanego sufitu, po-
łożenie gładzi gipsowej na ścianach 
oraz ich malowanie,  remont insta-
lacji elektrycznej, wymianę oświe-
tlenia i wentylacji czy też zabudo-
wę rur przy scenie. Prace wykonała 
firma Tom-Bud z Domaniewic. 
GOK zapłacił za nie 35.499,65 zł. 

Efekt końcowy prac jest god-
ny pochwały. Ciekawym rozwią-
zaniem okazało się wykorzystanie 
przy samej scenie  tapety w łowic-
kie wzory.  kl

Kiernozia |�Czekając�na�fundusze

Kanalizacja na Żychlińskiej 
na pewno nie w tym roku 

Trzeci etap budowy kanaliza-
cji sanitarnej w Kiernozi - głów-
nie na ul. Żychlińskiej i Przytar-
gowej - nie będzie wykonany w 
tym roku. Radni podjęli uchwa-
łę zmieniającą tegoroczny bu-
dżet gminy i postanowili o zdję-
ciu 1,2 mln zł zapisanych na tę 
inwestycję. 

- Pozostawiamy w tym dziale 
budżetu tylko 60 tysięcy złotych 
na zapłacenie za mapy do ce-
lów projektowych i dokumenta-
cję - wyjaśniała skarbnik gminy 
Katarzyna Zielińska. Zapisane  
na kanalizację na Żychlińskiej 
pieniądze zmniejszyły deficyt 
budżetowy. Gmina planowała 
na wykonanie kanalizacji zacią-

gnąć kredyt. Teraz nie będzie ta-
kiej konieczności. 

Opóźnienia w wykonaniu 
ostatniego, trzeciego etapu, ka-
nalizacji Kiernozi wynikają  
z tego, że gmina czeka na ogło-
szenie naboru wniosków do 
wojewódzkiego programu do-
finansowującego tego rodzaju 
inwestycje. 

- Ostatnie informacje, jakie do 
nas dotarły wskazują, że nabór 
wniosków ma ruszyć w listopa-
dzie tego roku. Jesteśmy na to 
przygotowani - powiedział nam 
sekretarz gminy Kiernozia Jaro-
sław Bogucki. Rozstrzygnięcie 
konkursu ma nastąpić do czerw-
ca przyszłego roku.     mak 

Kiernozia�|�Stawki�pozostały�bez�zmian

Nowi inkasenci na targowisku
W związku z zakończeniem 

pracy w urzędzie przez jednego  
z dwóch inkasentów opłaty tar-
gowej pobieranej na targowisku  
w Kiernozi, radni musieli pochylić 
się nad nową uchwałą w sprawie za-
rządzenia poboru opłaty targowej, 
określenia inkasentów tej opłaty  
oraz wynagrodzenia za inkaso. Na 
inkasentów opłaty targowej wy-

znaczeni zostali Wojciech Dylik 
(zastąpił Bogdana Bisiorka) i Mar-
cina Ludwickiego (pełnił już tę 
funkcję). Określone też zostało wy-
nagrodzenie za inkaso w wysoko-
ści 15% od zainkasowanych kwot. 

Nie uległy zmianie obowiązują-
ce od sierpnia 2008r. dzienne staw-
ki opłaty targowej. Jest ich aż 13 
różnych i są one uzależnione od ro-

dzaju sprzedaży oraz nośności sa-
mochodów, z których prowadzona 
jest sprzedaż. Np. przy sprzedaży 
z samochodu o nośności do 2,5 
tony oraz z samochodów osobo-
wych opłata wynosi 10 zł, a przy 
sprzedaży z samochodu o no-
śności powyżej 6 ton z przycze-
pą lub autobusu - 30 zł. Opłata 
za metr bieżący straganu od stro-
ny alejki handlowej wynosi 5 zł. 
Inkasenci pobierający opłatę tar-
gową odprowadzają ją do kasy 
Urzędu Gminy w Kiernozi.  mak 

Ciekawym rozwiązaniem�okazała�się�tapeta�w�łowickie�wzory.�
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Bielawy�|�Gmina�radykalizuje�działania�wobec�dłużników�

Masz zaległości podatkowe?
Lepiej je zapłać
Gdy dotychczasowe instrumenty egzekwowania 
należności podatkowych w gminie Bielawy 
okazały się niewystarczające, a dług podatkowy 
osiągnął rekordowe 840 tys. zł., wójt Sylwester 
Kubiński ogłasza radykalizację działań. 
Najbardziej uparci dłużnicy mogą się spodziewać 
zajęć na hipotece, egzekucji komorniczych 
i wpisów do Krajowego Rejestru Długów. 

– Mamy duże zaległości po-
datkowe, m.in. w podatku rol-
nym. Wszyscy rozumiemy doty-
kające nas klęski, jak susza czy 
przymrozki wiosenne, ale podat-
ki to jedna z dwóch pewnych rze-
czy na świecie i płacić je trzeba. 
Podjęliśmy w tym zakresie sze-
reg niekonwencjonalnych dzia-
łań, które będą realizowane już 
w najbliższy czasie. Nasi pracow-
nicy będą rozwozić powiadomie-
nia i wezwania do zapłaty, które 
będą podstawą do dalszej windy-
kacji długu, a najbardziej upartym 
dłużnikom będziemy wchodzić na 
hipoteki. Będą też wpisy do reje-
stru dłużników. Proszę o poinfor-
mowanie zalęgających z podat-
kami, że w najbliższym czasie 
będziemy podejmować szybkie 
i radykalne działania – informo-
wał na sesji wójt. 

Dług podatkowy stanowi 21% 
w stosunku do planu dochodów, 
jaki gmina prognozowała w dzia-
le podatków i opłat na I półrocze. 
Największe zaległości dotyczą zo-
bowiązań od rolników, na które 

składają się m.in. podatek leśny, 
rolny i od nieruchomości – stano-
wią one 40% zadłużenia. Zaległo-
ści dotyczą też podatku za śmieci 
i opłat za wodę. Wiele osób zalega 
też gminie z podatkiem od środ-
ków transportu. Jak powiedziała 
nam sekretarz, jeden z mieszkań-
ców sam wypracował 50% łącznej 
kwoty zadłużenia w tym sektorze. 
Z kolei najlepiej ściągalne w gmi-
nie są podatki od osób prawnych 
– co widać zwykle na koniec roku 
budżetowego. 

Kiedy hipoteka, kiedy 
komornik? 
Warto przypomnieć, że należ-

ności, jakie spływają do gminy 
dzielą się na dwie grupy. Pierw-
szą z nich stanowią podatki, któ-

rych naliczanie i egzekwowanie 
reguluje ustawa zwana ordynacją 
podatkową. I właśnie w tym przy-
padku gmina zamierza zaostrzyć 
kroki w stosunku do zalęgających 
z ich niepłaceniem. 

Podobnie jak dotychczas, wy-
syłane będą do zalegających 
z płatnościami podatników upo-
mnienia, a jeśli mimo to podatek 
nie zostanie uregulowany, gmi-
na będzie kierowała do Urzędu 
Skarbowego tytuł wykonawczy. 
W tym momencie będzie można 
jeszcze uregulować długi wzglę-
dem gminy, ale naliczone zosta-
ną już urzędowe odsetki. Jeśli zaś 

w ciągu 14 dni podatek nie zosta-
nie uregulowany – tutaj właśnie 
pojawia się nowa konsekwencja 
dla dłużników – będzie ustanawia-
na hipoteka. 

Z kolei jeśli chodzi o opłaty po-
noszone przez mieszkańców, wy-
nikające z zawiązanych umów cy-
wilno-prawnych, wysyłane będą 
do dłużników przedsądowe we-
zwania do zapłaty z wyznaczo-
nym terminem spłaty. Jeśli takie 
wezwanie nie będzie wystarczają-
co przekonujące do uregulowania 
długu, do sądu zostanie skierowa-
ny pozew przeciwko dłużnikowi, 
a po uzyskaniu tytułu wykonaw-

czego zostanie on przekazany 
do komorniczej egzekucji. 

Drugim rozwiązaniem w przy-
padku zalegania z opłatami będzie 
odcięcie dostawy wody, co mimo, 
że dotychczas jeszcze nie doszło 
do skutku – nie oznacza, że nie bę-
dzie wdrażane. Odcięcie wody bę-
dzie stosowane wobec osób, które 
mimo otrzymania upomnienia, 
będą zalegały z opłatami przez co 
najmniej 2 okresy rozliczeniowe. 
Wówczas gmina będzie podejmo-
wała decyzję o odcięciu im wody, 
zaś sprawa trafi  na drogę sodową. 
Po uzyskaniu tytułu wykonawcze-
go, ściąganiem należności zajmie 

się komornik. Ponowne podłącze-
nie wody będzie odbywało się na-
tomiast na koszt dłużnika. 

Zgodnie z relacją wójta Sylwe-
stra Kubińskiego ostatnimi czasy 
do niektórych mieszkańców, któ-
rzy mają duże zaległości w opła-
tach za wodę pojechali pracow-
nicy fi rmy, która dostała nakaz 
zakręcenia hydrantów, a tym sa-
mym odcięcia wody. Jeszcze tego 
samego dnia część długów została 
uregulowana. 

Wzorem innej gminy 
Jak podkreśliła na sesji sekre-

tarz gminy, takie rozwiązanie jest 
konieczne, gdyż zadłużenie po-
datkowe z roku na rok rośnie. Nie 
oznacza to oczywiście, ze gmi-
na dotychczas nie podejmowała 
kroków, aby ściągnąć należności 
od podatników, ale teraz zapowia-
da większą konsekwencję i sta-
nowczość w ich egzekwowaniu. 

Do takich kroków zainspiro-
wał nowy radca prawny, adwokat 
Grzegorz Stefański, który jeszcze 
będąc wójtem gminy Kocierzew 
Płd. pochwalił się, że na jej terenie 
udało się zminimalizować zadłu-
żenie podatkowe. Podkreślił jed-
nak, że aby to osiągnąć potrzeba 
konsekwentnych działań.

Jako radca prawny podjął się 
sporządzania pozwów przeciwko 
dłużnikom. 

Zastępca przewodniczącego 
Rady Gminy, Krzysztof Race-
wicz, przekonywał, że to również 
rolą sołtysów jest tłumaczenie 
mieszkańcom, że muszą regulo-
wać należności względem gminy. 
Oni z kolei odparli, że nie posia-
dają instrumentów prawnych, by 
mieszkańców przymusić do ich 
płacenia. 

Część z nich mówiła na sesji, 
że mieszkańcy nie widzą potrze-
by płacenia podatków, jeśli gmina 
nie realizuje inwestycji, które oni 
uważają za konieczne. – Nie da 
się zrobić drogi, jeśli nie ma wpły-
wów do budżetu – przekonywał 
w odpowiedzi radny Dariusz To-
polski. Jakie rezultaty przyniesie 
nowa „polityka podatkowa” okaże 
się niebawem. Gmina wiąże z nią 
jednak duże nadzieje, gdyż zadłu-
żenie jest rekordowo duże. 

Najbardziej�upartym�
dłużnikom�będziemy�
wchodzić�na�hipoteki.�
Będą�też�wpisy�
do�rejestru�dłużników.

Wójt Sylwester Kubiński

Wójt Sylwester Kubiński zapowiedział�podczas�sesji,�że�gmina�zaostrzy�postępowanie�wobec�dłużników�już�
w�najbliższym�czasie.�Nie�ukrywał,�że�jest�zdeterminowany�by�osiągnąć�cel.
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Gmina Sanniki�|�Akcja�„Stop�złodziejom�–�gospodarzu�oznakuj�urządzenia”

Policjanci znakują sprzęt
Akcja znakowania 
sprzętu rolniczego 
na polach rozpoczęła 
się w gminie Sanniki. 
Policjanci z miejscowego 
posterunku odwiedzili  
w poniedziałek,  
26 września, pierwszych 
gospodarzy w Czyżewie.

Znakowany jest sprzęt rolni-
czy pozostawiany na polach, np. 
elementy deszczowni, zrasza-
czy, pompy do nich itp. Policjan-
ci robią też zdjęcia charaktery-
stycznych elementów, po to, żeby  
w przypadku kradzieży – a raczej 
odzyskania skradzionych rzeczy  
– nie było wątpliwości kto jest ich 
właścicielem. 

Pomysłodawcą akcji jest Ko-
menda Powiatowa Policji w Go-
styninie, gmina Sanniki zaś sfi-
nansowała zakup urządzenia do 
znakowania. Znakowanie jest bez-
płatne, wcześniej należy umówić  
z policjantami dzień i godzinę, 
kiedy ma dojść do spotkania bez-
pośrednio na polu.

– Elementy urządzeń wykorzy-
stywanych w rolnictwie, ogrod-
nictwie czy sadownictwie są ła-
komym kąskiem dla złodziei. 
Często są to aluminiowe części, 

które są sprzedawane przez złodziei  
na złom lub za nieduże pieniądze. 
W ostatnim czasie z pól przy dro-
dze w okolicach Czyżewa zginęło 
kilka rzeczy – wyjaśnia sekretarz 
gminy Sanniki Piotr Skonieczny. 

Właściciele urządzeń i maszyn 
rolniczych niekiedy pozostawiają 
je całą dobę bez nadzoru na swo-
ich polach, co jest w wielu przy-
padkach zrozumiałe. Nikt nie bę-
dzie przecież codziennie rozkładał 
np. elementów deszczowni. Dla-
tego też, gdy gostynińska policja 
zwróciła się do gminy z prośbą  
o dofinansowanie sprzętu do zna-
kowania, decyzja została podjęta 
„od ręki”. Tym bardziej, że koszt 
takiego urządzenia nie jest duży.  
– Kosztowało chyba ze 200-300 
złotych, a więc kwota niewielka,  
a cel szczytny – uważa sekretarz. 

Metoda jest prosta. Każdy więk-
szy lub kosztowniejszy element 
urządzenia jest znakowany i kata-
logowany w policyjnym rejestrze, 
wraz ze zrobioną przez policjan-
tów na miejscu dokumentacją fo-
tograficzną, tak, aby w przypadku 
kradzieży nie było wątpliwości kto 
jest jego właścicielem. – Zachęca-
my wszystkich mieszkańców gmi-
ny Sanniki do oznakowania swoich 
urządzeń – mówi sierż. szt. Doro-
ta Słomkowska z Komendy Powia-
towej Policji w  Gostyninie. Rolni-
cy zainteresowani oznakowaniem 
urządzeń mogą zgłosić się osobi-
ście na posterunek policji w Sanni-
kach przy ul. Warszawskiej 153 lub 
skontaktować się telefonicznie bez-
pośrednio z policjantami zajmują-
cymi się znakowaniem pod nume-
rem telefonu 506-903-554.  mak 

RZUT OKiEM�|�NIEśMIERtELNIK�DLA�PREZyDENtA�

Sześciu członków 
Stowarzyszenia 
Historycznego im. 10 Pułku 
Piechoty z Łowicza�wzięło�
udział�w�odbywającym�się��
w�dniach�6-9�września�w�XXIV�
Międzynarodowym�Salonie�
Przemysłu�Obronnego��
w�Kielcach.�Gościli�tam��
na�zaproszenie�10�Opolskiej�
Brygady�Logistycznej,�z�którą�
współpracują�od�2013�r.��
Na�swoim�stoisku��
prezentowali�m.in.�
umundurowanie,�wyposażenie�
i�uzbrojenie�żołnierzy�piechoty�
z�okresu�międzywojennego�
oraz�wybijali�pamiątkowe�
nieśmiertelniki.�Jeden�z�nich�
został�przygotowany��
specjalnie�dla�prezydenta�RP�
Andrzeja�Dudy�i�wręczony�mu,�
gdy�odwiedził�stoisko��
10�OBL. tb

Łowicz�|�Współpraca�ZK�i�Maspex

Byłaby to obopólna korzyść
Jest duża szansa na to, że Za-

kład Karny w Łowiczu i spół-
ka Maspex podpiszą umowę, na 
mocy której produkty zakładu 
Agros Nova będą konfekcjonowa-
ne w hali przemysłowej, która ma 
powstać na terenie więzienia.

Przypomnijmy, że hala ma zo-
stać zbudowana w ramach rządo-
wego Programu Pracy Więźniów. 
Jednym ze sposobów jej wykorzy-
stywania miałoby być konfekcjo-
nowanie produktów Agrosu, ta-
kich jak dżemy, sosy czy soki.

– Na obecnym etapie jest za 
wcześnie mówić o jakichkolwiek 
maszynach do konfekcjonowania, 
bo nie zapadła jeszcze decyzja czy 
Agros zdecyduje się na urucho-
mienie produkcji – wyjaśnia ppor. 
Robert Stępniewski, oficer praso-
wy ZK w Łowiczu.

19 września w siedzibie łowic-
kiego zakładu Agros Nova de-
legacja funkcjonariuszy Zakła-
du Karnego na czele z dyr. ppłk. 
Krzysztofem Sznicerem spotkała 
się m.in. z Jarosławem Samselem, 
wiceprezesem spółki Maspex oraz 
z Dariuszem Piotrowskim, dyr. 
łowickiego zakładu. Przedstawi-
ciele obu stron wyrazili zaintere-
sowanie współpracą, której szcze-
gółowy zakres ma być omawiany 
na kolejnych spotkaniach.

Funkcjonariusze mogli też 
obejrzeć w Agros Nova linię pro-
dukcyjną pakowania produktów, 
podobną do tej, jaka ma być uru-
chomiona w ZK. Z pomocy osa-
dzonych w łowickiej jednostce 
korzysta wiele dużych firm, m.in. 
Tesco w Teresinie, OSM w Łowi-
czu czy SiB Łowicz.   oprac. tm

Maszyny rolnicze są znakowane bezpośrednio na polu,�zawsze�w�obecności�ich�właściciela.�
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Gmina Zduny�|�Oświadczenia�majątkowe

Ile i na czym zarobili radni i wójt w 2015 roku
W dzisiejszym numerze 
publikujemy ostatnią część 
oświadczeń majątkowych 
samorządowców  
z naszego terenu: radnych, 
sekretarza, skarbnika 
i wójta gm. Zduny. 
Przypomnijmy, że mówią 
one o stanie majątku tych 
osób na 31 grudnia 2015 r. 

 Jarosław Kwiatkowski, 
wójt gminy Zduny, miał zgroma-
dzone we współwłasności 52 tys. 
zł (rok wcześniej 48 tys. zł). Także 
we współwłasności posiada: dom 
o pow. 150 m² i i wartości 240 tys. 
zł, działkę pod nim o pow. 831 m²  
i wartości 12 tys. zł, mieszka-
nie 31,99 m² o wartości 80 tys. zł, 
mieszkanie 71 m² o wartości 320 
tys. zł, gospodarstwo 14,36 ha  
o wartości 180 tys. zł – w dzierża-
wie. Z gospodarstwa osiągnął przy-
chód 7.450 zł, dochód 1.450 zł,  
z wynajmu mieszkania 4.800 zł. 
Jako wójt zarobił 127.162 zł brutto, 
czyli 91.325 zł netto (rok wcześniej 
odpowiednio 130.137 zł i 94.676 zł). 

Posiada Citroena C4 z 2004 
roku, VW Golfa z 2001 r. Toyotę 
Yaris z 2001 r., której współwła-
sność wymieniał w poprzednim 
oświadczeniu, podarował córce. 
Ma zaciągniętą pożyczkę mieszka-
niową w PKO SA, do spłaty pozo-
stało 61.200 zł.

 Maria Kubica – sekretarz 
gminy. Miała zaoszczędzone 88 
tys. zł (na koniec roku 2014 miała 
64 tys. zł). Ma spółdzielcze miesz-
kanie własnościowe o pow. 58 m² 
i wartości 170 tys. zł oraz garaż 18 
m² o wartości 8 tys. zł. Z tytułu za-
trudnienia w Urzędzie Gminy osią-
gnęła dochód 97.281 zł brutto, czyli 
69.535 netto (rok wcześniej 84.308 
zł brutto i 60.958 zł netto), odebrała 
462 zł diety z tytułu pełnienia obo-
wiązków społecznych i obywatel-

skich, z umowy-zlecenia 2.544 zł 
brutto czyli 2.245 zł netto. Ma Opla 
Corsę z 2007 r. Nie zaciągała zobo-
wiązań powyżej 10 tys. zł. 

 Grażyna Jarota – skarbnik 
gminy. Miała zgromadzone 20 tys. 
zł (rok wcześniej deklarowała 5 tys. 
zł). Ma dom o pow. 100 m² i warto-
ści 70 tys. zł, mieszkanie 60,54 m²  
i wartości 200 tys. zł oraz gospo-
darstwo 1,22 ha wartości 20 tys. zł. 
Z tytułu prowadzenia go osiągnęła 
przychód 1.000 zł i dochód 300 zł. 
Z tytułu zatrudnienia jako skarbnik 
uzyskała dochód brutto 108.358 
zł brutto czyli 77.047 zł netto (rok 
temu odpowiednio 85.588 zł  
i 59.608 zł). W dochodzie za 2015 
rok uwzględniona jest nagroda ju-
bileuszowa, którą otrzymała za 40 
lat pracy, wynosiła ona 15.974 zł 
netto. Była współkredytobiorcą 
kredytu konsolidacyjnego na cele 
mieszkaniowe, do spłaty pozostało 
56.592 CHF. 

 Wiesław Dałek – przewod-
niczący Rady Gminy Zdyny, rad-
ny z Bąkowa Dolnego. Na koniec 
roku miał zgromadzone we współ-
własności 41.417 zł (rok wcze-
śniej miał 17.568 zł). Jako majątek 
odrębny ma dom o pow. 144 m²  
i wartości 130 tys. zł oraz gospodar-
stwa 13,46 ha o wartości 320 tys. zł. 
Osiągnięty z tego tytułu przychód 
to 105 tys. zł i dochód 32 tys. zł. Po-
siada 5 udziałów w OSM Łowicz. 
Prowadzi działalność gospodarczą 
– usługi rolnicze, z której uzyskał 
przychód 6.416 zł, dochód – 5.871 
zł. Tytułem diety przewodniczące-
go odebrał 13.200 zł. Posiada cią-
gniki: Ursus z 1999 r., Zetor z 2003 
r., New Holland TD5 z 2013 roku; 
ponadto prasę New Holland 6090  
z 2013 roku. Kredytów nie ma. 

 Tomasz Adamski, radny  
z Nowych Zdun. Pracuje w Agro-
ma Kutno Spółka z o.o. Na ko-
niec roku nie miał zgromadzonych 
środków pieniężnych – tak też de-

klarował rok wcześniej. Ma dom 
o powierzchni 160 m² i wartości 
200 tys. zł. Prowadzi działalność 
handlową, z tego tytułu osiągnął 
przychód w wysokości 174.709 zł, 
dochód 12.294 zł. Z tytułu stosun-
ku pracy osiągnął 25.916 zł, diety 
radnego wyniosły 3.000 zł, umo-
wy o dzieło – 3.120 zł. Nie posiada 
składników mienia ruchomego ani 
zobowiązań finansowych powyżej 
10 tys. zł. 

 Zbigniew Bończak ze Stru-
gienic. Nie miał zgromadzonych 
środków pieniężnych (tak jak rok 
wcześniej). Posiada we współwła-
sności małżeńskiej dom o pow. 120 
m² i wartości 72 tys. zł oraz gospo-
darstwo 11,81 ha o wartości 300 tys. 
zł (w ub. roku zbył 1,82 ha, nabył 
2,47 ha). Przychód z niego wyniósł 
160 tys. zł, a dochód 30 tys. zł. Po-
siada 10 udziałów w Mazowiec-
kim Centrum Hodowli i Rozrodu 
Zwierząt w Łowiczu. Prowadzi tak-
że stację schładzania mleka, z tego 
tytułu uzyskał przychód w wysoko-
ści 10.857 zł oraz dochód – 10.531 
zł. Odebrał 5.540 zł tytułem diet 
radnego, diety za udział w pracy 
Gminnej Komisji Rozwiązywania 
Problemów Alkoholowych wynio-
sły 1.040 zł, diety z LGD Ziemia 
Łowicka wyniosły 800 zł. 

Posiada Chevroleta Lacetti  
z 2007 r. o wartości 10 tys. zł oraz 
ciągnik Same Laser 100 z 1988 
roku o wartości 42 tys. zł. Nie ma 
zobowiązań pieniężnych powyżej 
10 tys. zł. 

 Konrad Dubiel – radny ze 
Złakowa Kościelnego. Nie miał 
na koniec 2015 roku zgromadzo-
nych środków finansowych. We 
współwłasności posiada dom o po-
wierzchni 150 m² i wartości 250 tys. 
zł oraz gospodarstwo 26,82 ha plus 
6,22 ha dzierżawy, którego wartość 
wycenił na 500 tys. zł. Z tego tytu-
łu osiągnął przychód w wysokości 
150 tys. zł, dochód 40 tys. zł. Ode-
brał 2.280 zł diety radnego. Posiada 

ciągniki Ursus 4512 z 1995 r. oraz 
Ursus 5714 z 2006 r., Massey Fer-
guson 5455 z 2013 roku, prasę wy-
sokiego zgniotu z 2006 r., przycze-
pę z 2005 r., rozrzutnik obornika  
z 2005 r., kombajn zbożowy Bizon 
z 1990 r., opryskiwacz zaczepiany 
z 2009 r., pług obrotowy z 2013 r., 
agregat uprawowy z 2013 r., osobo-
wy Renault Megane oraz Fiata Sti-
lo. Ma zaciągnięty kredyt na zakup 
maszyn w BSZŁ o/Zduny, którego 
wysokości nie podaje. 

 Krzysztof Gajewski – rad-
ny z Rząśna. Na koniec roku nie 
miał zgromadzonych oszczędności  
– podobnie deklarował w oświad-
czeniu dotyczącym 2014 roku. Po-
siada dom o powierzchni 250 m², 
wartości 500 tys. zł oraz gospodar-
stwo 15,57 ha, wartości 750 tys. zł, 
z tytułu prowadzenia którego osią-
gnął przychód 190 tys. zł, dochód 
50 tys. zł. Z tytułu sprawowania 
funkcji radnego odebrał 3.480 zł 
diety. Posiada Peugeota 407 z 2007 
roku oraz ciągnik New Holland 
TM 125 z 2000 r. Korzysta z kre-
dytu obrotowego na rachunku bie-
żącym – 50 tys. zł. 

 Adam Grzegory – radny  
z Łaźnik. Nie miał zgromadzonych 
oszczędności na koniec ubiegłego 
roku, podobnie jak rok wcześniej. 
Ma dom o pow. 210 m² i wartości 
427.800 zł oraz gospodarstwo rol-
ne 34,93 ha i wartości 1,7 mln zł. 
Z tego tytułu osiągnął przychód  
w kwocie 250 tys. zł i dochód 60 tys. 
zł. Jako radny zarobił 3.360 zł. Po-
siada ciągnik rolniczy John Deere 
5720 z 2008 r. oraz U-453 z 1997 
r. Ma zaciągnięte kredyty: mieszka-
niowy w PKO SA – do spłaty po-
zostało 2.100 zł kredyt inwestycyj-
ny 125.105 zł oraz dwa inne kredyty 
7.370 zł oraz 135.111 zł.

 Andrzej Grzegory – radny 
ze Złakowa Borowego. Nie miał 
zgromadzonych środków finanso-
wych – tak też deklarował w po-

przednim oświadczeniu. Ma we 
współwłasności dom o powierzch-
ni 140 m² i wartości 120 tys. zł oraz 
gospodarstwo 14 ha i wartości 250 
tys. zł. Z tytułu prowadzenia go 
osiągnął przychód 650 tys. zł i do-
chód 10 tys. zł. Ma 10 udziałów  
w MCHiRZ w Łowiczu po 58 zł. 

Z prowizji sołtysa uzyskał przy-
chód 3.296 zł (dochód 2.637 zł), 
dieta radnego wyniosła 5.320 zł, 
prowizja z Gminnej Spółki Wod-
nej – 692 zł brutto (498 zł netto),  
z Banku Spółdzielczego Ziemi Ło-
wickiej 1.664 zł brutto (1.107 zł net-
to), z GS Zduny 841 zł brutto, przy-
chód z renty chorobowej 12.819 
zł. Posiada ciągnik rolniczy Ursus 
2812 z 1997 roku o wartości 11.500 
zł. Nie ma zobowiązań finanso-
wych powyżej 10 tys. zł. 

 Witold Jabłoński – radny  
z Maurzyc. Nie miał pieniędzy 
zgromadzonych na koniec roku  
– tak jak rok wcześniej. We współ-
własności posiada dom o pow. 180 
m² i wartości 190 tys. zł oraz gospo-
darstwo 18,38 ha o łącznej warto-
ści 290 tys. zł. Z tego tytułu osią-
gnął przychód 130 tys. zł i dochód 
1.000 zł. Z prowizji sołtysa uzy-
skał 1.416 zł brutto (1.133 zł netto), 
z diety radnego 6.120 zł, ze Spółki 
Wodnej 124 zł brutto (99 zł netto), 
z SKR tytułem diety członka Rady 
Nadzorczej – 350 zł brutto (220 zł 
netto). Posiada ciągnik rolniczy Ur-
sus C-360 z 1989 r., ciągnik Ursus 
C-330 z 1982 r., ciągnik Zetor 7340 
z 2005 r., przyczepę rolniczą z 1965 
r. oraz Opla Vectrę z 2000 r. Spłaca 
kredyt zaciągnięty w BSZŁ w wy-
sokości 68 tys. zł.

 Maciej Jóźwiak – radny ze 
Zdun. Na koniec roku miał zgro-
madzone 34.854 zł (rok wcześniej 
deklarował 16.542 zł oszczędno-
ści). Nie posiada nieruchomości. 
Pracuje jako specjalista do spraw 
logistyki w Tönsmeier Centrum 
spółka z o.o., gdzie uzyskał do-
chód 40.062 zł brutto. Jako radny 

odebrał diety 3.240 zł. Nie posiada 
mienia ruchomego o wartości po-
wyżej 10 tys. zł ani zobowiązań fi-
nansowych powyżej tej kwoty. 

 Andrzej Ledzion – radny  
z Wiskienicy Dolnej. Na koniec 
roku nie miał zgromadzonych pie-
niędzy. Posiada dom o pow. 110 m2, 

wartości 157 tys. zł oraz gospodar-
stwo 22,30 ha o wartości 250 tys. 
zł, z którego uzyskał przychód 150 
tys. zł, dochód 30 tys. zł. Jako rad-
ny odebrał diety 3.110 zł. Posia-
da ciągnik Zetor z 2002 roku, pra-
sę rolującą z 2008 roku, wartości 
20 tys. zł, samochód Kia Venga  
z 2012 roku. Spłaca kredyt  
w BSZŁ – 22.178 zł oraz w Santan-
der Consumer Bank 17.700 zł.

 Jolanta Perzyna – zastępca 
przewodniczącego Rady Gminy, 
radna z Jackowic. Nie miała zgro-
madzonych oszczędności na ko-
niec roku – podobnie jak w 2012 r. 
We współwłasności posiada dom  
o pow. 290 m² i wartości 100 tys. zł 
oraz gospodarstwo 6,29 ha i warto-
ści 140 tys. zł. Osiągnięty z tego ty-
tułu przychód to 16 tys. zł i dochód 
5 tys. zł. Pozostałe dochody: renta 
chorobowa 10.826 zł, dieta radnej 
4.550 zł. Nie ma składników mie-
nia ruchomego ani zobowiązań fi-
nansowych powyżej 10 tys. zł.

 Edward Pierzchała, radny  
z Szymanowic. Nie miał zgroma-
dzonych środków na koniec roku 
(tak samo deklarował rok wcze-
śniej). Ma dom o pow. 108 m²  
i wartości 267.200 zł, z którego ko-
rzysta na zasadzie służebności. Do-
chody: renta strukturalna 27.807 zł, 
emerytura po zmarłej mamie 1.080 
zł, prowizja sołtysa 841 zł, prowizja 
z Gminnej Spółki Wodnej – 43 zł, 
dieta radnego – 4.970 zł. Nie ma 
składników majątku powyżej 10 
tys. zł ani zobowiązań finansowych. 

 Józef Warzywoda, radny  
z Bogorii Dolnej. Nie miał zgro-
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madzonych oszczędności na koniec 
roku – tak, jak rok wcześniej. We 
współwłasności małżeńskiej ma 
dom o pow. 140 m² i wartości 155 
tys. zł. Posiada gospodarstwo rolne 
o powierzchni 14,78 ha i wartości 
250 tys. zł. Z tego tytułu osiągnął 
przez I półrocze (potem przeszedł 
na emeryturę) przychód 66.900 zł  
i dochód 8 tys. zł. Posiada 10 udzia-
łów MCHiRZ w Łowiczu. Z diety 
radnego uzyskał 4.550 zł, z emery-
tury 5.246 zł brutto zł. Ma Fiata Li-
nea z 2007 r. o wartości 15 tys. zł we 
współwłasności. Nie posiada zobo-
wiązań powyżej 10 tys. zł. 

 Cezary Wielemborek – rad-
ny ze Zdun. Na koniec roku miał 
nie miał zgromadzonej gotówki  
– tak też deklarował rok wcześniej. 
Posiada dom o pow. 102 m² i war-
tości 64 tys. zł, dom w budowie  
o wartości 410 tys. zł oraz gospodar-
stwo 10,77 ha o wartości 200 tys. zł. 
Z tytułu prowadzenia go osiągnął 
przychód 75 tys. zł, dochód 35 tys. 
zł. Jako prezes Gminnej Spółdziel-
ni Samopomoc Chłopska zarobił 
57.289 zł, z diet radnego uzyskał 
3.240 zł. Nie ma składników mie-
nia ruchomego powyżej 10 tys. zł. 
Spłaca kredyt hipoteczny zacią-
gnięty BGŻ w Łowiczu, do spłaty 
pozostało 178 tys. zł.

 Paweł Wojda – radny z Urze-
cza. Miał zgromadzone 5 tys. zł 
(rok wcześniej miał 10 tys. zł). Po-
siada dom o powierzchni 130 m² 
i wartości 80 tys. zł oraz gospo-
darstwo o pow. 17,61 ha. Wartość 
gruntów 300 tys. zł, budynków  
– również 300 tys. zł. Z tytułu pro-
wadzenia go osiągnął przychód 
900 tys. zł, dochód – 300 tys. zł. 
Z diety radnego uzyskał 4.420 zł. 
Posiada Toyotę Avensis o warto-
ści 25 tys. zł, ciągnik John Deere 
5220 z 2006 r., beczkę asenizacyj-
ną z 2007 r., ciągnik New Holland 
T 7170 z 2013 roku, agregat upra-
wowy Shark z 2014 r. oraz zestaw 
uprawowo-siewny z 2015 r. Spłaca 
kredyty: Młody Rolnik, zaciągnię-
ty na budowę obory – do spłaty po-
zostało 40 tys. zł, kredyty na zakup 
maszyn – 50 tys. zł w BGŻ oraz 40 
tys. zł w BSZŁ oraz na zakup cią-
gnika – 150 tys. zł.  mwk

Edukacja�|�32�uczniów�otrzyma�po�150�zł�miesięcznie

Stypendia starosty wręczone
32 uczniów szkół 
ponadgimnazjalnych 
podległych łowickiemu 
starostwu otrzymało 
spełniło kryteria 
uprawniające do otrzymanie 
stypendiów na rok  
szkolny 2016/2017. 

W przypadku licealistów 
średnia ocen w poprzednim roku 
na świadectwie musi wynieść 
co najmniej 4,7. W przypad-
ku uczniów technikum średnia 
ocen uprawniającą do stypen-
dium to 4,5. Nie ma w tym roku 
stypendystów z ZSZ, w ich przy-
padku średnia musiałby przekro-
czyć 4,0. 

Uroczyste wręczenie stypen-
diów miało miejsce 28 wrze-
śnia, na sesji Rady Powiatu Ło-
wickiego. 

Najliczniejszą, 14-osobową 
grupę stypendystów, stanowią 
uczniowie I LO: Paula Zuchacz  
– średnia ocen 5,10; Katarzyna 
Jagoda – 5,36; Wiktoria Kowal-
czyk – 5,10; Magdalena Kapu-
ścińska – 5,00; Wioleta Siekiera 
– 5,00; Paweł Pieniążek – 5,00; 

Marianna Zygmunt – 4,94; Pau-
lina Stasiak – 4,90; Paulina Golis 
– 4,88; Daniel Kuśmierek – 4,80; 
Wojciech Dębski – 4,88; Anna 
Florczak – 4,75; Natalia Perzyna 
– 4,75 oraz Martyna Nowińska  
– 4,70. Z II LO stypendium 
otrzymał Cezary Palewicz ze 
średnią 4,80. 

Z IV LO: Weronika Wodras  
– 4,81; Paulina Rosa – 4,91; Mał-
gorzata Grajek – 5,09; Agniesz-
ka Milczarek – 4,91; Patrycja 
Karczewska – 4,82; Michalina 

Staszewska – 4,73 i Justyna Ko-
lasiewicz – 5,09. 

Jednym stypendystą Techni-
kum nr 1 jest Mariusz Opasiń-
ski, ze średnią ocen 4,50, jedną 
stypendystkę ma też Technikum 
nr 3 – Martę Więcek, której 
średnia wyniosła 4,76. 

Technikum w ZSP nr 2 do-
chowało się 8 stypendystów. Są 
to: Jakub Bogusz – 5,06; Mag-
dalena Koza – 5,47; Dominik 
Kotlarski – 4,78; Natalia Płuska 
– 4,78; Marek Molenda – 5,00; 

Kamil Wiechno – 4,86; Bartło-
miej Szwarocki – 5,39 i Marta 
Ziemiańczyk – 4,81. 

Warto dodać, że podana przy 
uczniach średnia ocen dotyczy 
ocen na świadectwie z zakoń-
czenia poprzedniego roku szkol-
nego. Przyznane przez Zarząd 
Powiatu stypendia wypłacane 
są co miesiąc – od września do 
kwietnia – w przypadku ma-
turzystów lub od września do 
czerwca – w przypadku uczniów 
klas młodszych. W tym roku 
wysokość stypendium podwyż-
szono ze 100 do 150 zł. 

W dwóch szkołach śred-
nich na naszym terenie, które 
nie podlegają starostwu, sprawa 
stypendiów za wysokie wyniki  
w nauce wygląda następują-
co: w pijarskim LO funkcjonu-
ją stypendia fundowane przez 
szkołę, o przyznanie których 
mogą się ubiegać już ucznio-
wie I klasy; w Zespole Szkół  
w Zduńskiej Dąbrowie nie ma 
żadnych stypendiów za dobą na-
ukę – ani wewnątrzszkolnych ani 
resortowych – szkoła podlega 
Ministerstwu Rolnictwa i Roz-
woju Wsi. mwk

Oszkowice�|�Szkoła�Podstawowa�

Spotkanie z Amerykanką
W ramach prowadzonego  

w tym roku w Szkole Podstawo-
wej w Oszkowicach projektu ję-
zykowego „Przygoda z językiem 
angielskim” placówkę odwie-
dziła Amerykanka Loni Fortier 
z Minnesoty w USA.

Wizyta native speakera, czy-
li osoby dla której język – w tym 
przypadku angielski – jest ję-
zykiem ojczystym, miała miej-
sce 29 września. Podczas pobytu  
w Oszkowicach Loni Fortier prze-
prowadziła zajęcia językowe dla 
uczniów klas I-III i IV-VI. W spo-

tkaniu wzięli również udział za-
proszeni uczniowie ze Szkoły 
Podstawowej w Bielawach. 

Dzięki prezentacji multime-
dialnej przygotowanej przez go-
ścia uczestnicy zajęć dla starszej 
grupy dowiedzieli się jak wy-
gląda życie codzienne nastolat-
ków w Stanach Zjednoczonych. 
Uczniowie chętnie zadawali py-
tania dotyczące szkolnej rzeczy-
wistości swoich amerykańskich 
rówieśników. Młodsze dzieci,  
z klas I-III, wzięły udział w lek-
cji dotyczącej nazw części ciała. 

Uczniowie otrzymali naklejki, 
na których znajdowały się na-
zwy poszczególnych części twa-
rzy i ciała w języku angielskim. 
Ogromną radość sprawiało im 
przyklejanie tych naklejek na 
kolegów i koleżanki. W ten spo-
sób naukę słownictwa połączono 
ze świetną zabawą. 

– Obydwa spotkania prze-
biegły w bardzo miłej atmosfe-
rze. Były dla naszych uczniów 
doskonałą okazją do pozna-
nia kultury amerykańskiej  
i uświadomiły im jak ważna jest 
znajomość języków obcych – re-
lacjonuje Monika Koza, nauczy-
cielka języka angielskiego w SP  
w Oszkowicach.  oprac. ewr

Kocierzew Płd. 
Z muzyczną 
przestrogą przed 
uzależnieniami 

Muzyk i aktor Gabriel Fleszar, 
który w latach 90. zasłynął prze-
bojem „Kroplą deszczu” i głów-
ną rolą w filmie Bogusława Lindy 
„Sezon na leszcza”, w poniedzia-
łek, 26 września, gościł w zespole 
szkół w Kocierzewie Płd. 

Na zaproszenie szkolnego pe-
dagoga Kariny Pilnej poprowadził  
z młodzieżą spotkanie profilak-
tyczne, które przybrało formę kon-
certu zatytułowanego „Wolności 
oddać nie umiem”. Program ma na 
celu przeciwdziałać uzależnieniom 
od narkotyków i dopalaczy. W spo-
tkaniu uczestniczyli uczniowie klas 
V-VI podstawówki i I-III gimna-
zjum w Zespole Szkół Publicznych 
w Kocierzewie Płd. oraz gościnnie 
gimnazjaliści z Łaguszewa. 

Artysta podzielił się z młodzie-
żą autentycznymi opowieściami  
o swoich przyjaciołach i znajo-
mych, którzy mieli problemy z uza-
leżnieniami. Opowieści przeplatał 
utworami muzycznymi swojego 
autorstwa, jak wspomniany „Kro-
plą deszczu”, ale też coverami z re-
pertuaru zespołu „Dżem”, a nawet 
Madonny. Na zakończenie ucznio-
wie mogli zrobić sobie z gościem 
pamiątkowe zdjęcie.  oprac. aa 

Spotkanie z native speakerem. Uczestnicy�projektu�językowego�
„Przygoda�z�językiem�angielskim”�w�SP�w�Oszkowicach�z�Loni�Fortier,�
która�przyleciała�z�USA.�

Najliczniejszą,�bo�14-osobową�grupą�stypendystów�starosty�są�
uczniowie�I�LO�im.�Józefa�Chełmońskiego�w�łowiczu.�
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Łowicz�|�Projekt�Nowoczesnej�zgłoszony�przed�ratuszem

In vitro z budżetu obywatelskiego?
Działacze Nowoczesnej 
Powiatu Łowickiego 
przekonują, że władze miejskie 
powinny dofinansowywać 
zabiegi pozaustrojowego 
zapłodnienia metodą in vitro. 
Liczą na zaangażowanie  
w tę kwestię mieszkańców, 
dlatego projekt swój zgłosili 
poprzez procedurę budżetu 
partycypacyjnego.

O społecznym problemie bez-
płodności i metodzie in vitro dzia-
łacze łowickiego koła partii – Bog-
dan Jaśniewski, Dawid Papuga  
i Kamil Wizgier – mówili na kon-
ferencji prasowej przed miejskim 
ratuszem 27 września. Później 
przewodniczący koła Bogdan Ja-
śniewski wrzucił spisany projekt do 
skrzynki przeznaczonej na pomy-
sły w ramach tegorocznego budże-
tu partycypacyjnego. Załączył też 
pozytywną opinię na temat tego 
programu, wystawioną przez Sto-
warzyszenie na Rzecz Leczenia 
Niepłodności i Wspierania Adopcji 
„Nasz bocian”.

Działacze Nowoczesnej zwra-
cają uwagę na zapis z Powszechnej 
Deklaracji Praw Człowieka o tym, 
że mężczyzna i kobieta mają prawo 
do zawarcia związku małżeńskiego 
i założenia rodziny. Przywołali też 
statystyki WHO, mówiące o tym, 
jak powszechnym problemem jest 
niepłodność. W Polsce dotyczyć 
może ona 10-12% par, z czego 2% 
wymaga leczenia metodą in vitro. 
Według wyliczeń łowickich dzia-
łaczy Nowoczesnej w samym Ło-

wiczu zapotrzebowanie na leczenie 
tą metodą można szacować na ok. 
19 zabiegów rocznie. Koszt jedne-
go zabiegu to 7.510 zł wg wyliczeń 
ministerstwa, ale w warunkach ko-
mercyjnych może być znacznie 
droższy.

Według Nowoczesnej metoda 
zapłodnienia in vitro jest dla wielu 
małżeństw ostatnią szansą na po-
tomstwo. Po tym jak minister Kon-
stanty Radziwiłł zadecydował o nie 
przedłużaniu rządowego programu 
dofinansowania tej metody, Nowo-
czesna w całej Polsce postanowiła 
zabiegać o to poprzez samorządy. 
Programy dofinansowania zabie-
gów mają już Łódź i Częstocho-
wa, a wkrótce być może dołączą 
do nich także Poznań i Bydgoszcz.

– Zdecydowaliśmy się na drogę 
budżetu obywatelskiego, ponieważ 
chcemy żeby temat ten był poru-
szany na zebraniach osiedlowych  

– mówił Dawid Papuga. – Jesteśmy 
za tym, żeby zmienić rozumienie  
i działanie budżetu obywatelskie-
go. Uważamy, że środki z tego bu-
dżetu nie powinny być przeznacza-
ne na place zabaw, chodniki czy 
ogólnie infrastrukturę, bo to po-
winno powstawać z głównego bu-
dżetu miejskiego, który od takich 
zadań jest. Nie liczymy na to, że na 
każdym osiedlu 100 tys. zł będzie 
przeznaczone na ten program, ale 
chcemy, żeby program obejmował 
cały Łowicz. 

Koło Nowoczesnej w powiecie 
łowickim działa od początku tego 
roku. Z jego programem i zada-
niami będzie można zapoznać 
się bliżej podczas otwartego spo-
tkania w Centrum Konferencyj-
nym „Szkiełka” 28 października  
o godz. 18.00. Gościem spotkania 
będzie posłanka Katarzyna Lub-
nauer.  tm

REKLAMA

Łowicz - Nieborów�|�Niezwykła�lekcja�w�plenerze�

Śladem nieborowskich natchnień
O utworach literackich in-

spirowanych nieborowską ciszą  
i pięknem oraz ludziach kultury 
odwiedzających dawną rezyden-
cję Radziwiłłów mogli posłu-
chać uczniowie klas pierwszych 
i nauczyciele ZSP nr 4 w Łowi-
czu, którzy 21 września pojecha-
li rowerami na rajd do Nieboro-
wa. 

„Zacząłem w Nieborowie po 
pokojach brodzić i od Niobe od-
chodzić, i znów do niej schodzić, 
powracać i uciekać przez korytarz 
przykry. Meluzyna w twarz Nio-
be upuszczała iskry” – to fragment 
poematu „Niobe”, który Konstanty 
I. Gałczyński napisał w 1951 roku 
właśnie w Nieborowie. Był to je-
den z wielu utworów, jakich wysłu-
chali uczestnicy rajdu. 

Zwiedzając tamtejszy park i pa-
łac słuchali prelekcji o historii tego 

wyjątkowego miejsca, wygłoszo-
nej przez Adama Szymańskiego, 
przewodnika PTTK. Szczególne 
miejsce w jego opowieściach zaj-
mowała pałacowa biblioteka z ty-
siącami starodruków. Wśród nich 
znajduje się Statut Łaskiego wy-
dany w 1506 roku w Krakowie,  
z najstarszym utrwaloną i za-
chowaną polską pieśnią religijną  
– „Bogurodzicą”. Wykład przepla-
tany był fragmentami książki Pio-
tra Parandowskiego „Goście Nie-
borowa”, czytanymi prze szkolną 
bibliotekarkę Annę Słomską. 

Podczas pobytu w Nieborowie 
młodzież odwiedziła także tamtej-
szą bibliotekę publiczną. Z funkcja-
mi, działalnością i zbiorami książ-
nicy zapoznał uczniów dyrektor tej 
gminnej placówki, Andrzej Czap-
nik. Opowiedział też o literatach 
odwiedzających bibliotekę, pośród 

których wymienił m.in. Sławomi-
ra Mrożka. Na zakończenie roz-
dano nagrody w konkursie „Nie-
borów i jego Goście”. Największą 
wiedzą zdobytą podczas wyciecz-
ki poszczycić się mogli: Bartosz 
Wiśniewski z kl. 1 TB, Aleksan-
dra Nowogórska z kl. 1 TA i Ali-
cja Kocak z kl. 1 LOA. Pomysło-
dawcą i organizatorem konkursu 
była nauczycielka Teresa Wojcie-
chowska. Po emocjach związanych  
z rywalizacją i poczęstunku przy-
gotowanym przez gospodarza nie-
borowskiej biblioteki, uczestni-
cy tej niezwykłej lekcji wyruszyli  
w drogę powrotną do Łowicza.

„Rajd rowerowy z książką  
w tle…” zorganizowała Anna 
Słomska w ramach realizowanego 
przez nią projektu „Pudełko zwane 
wyobraźnią” dzięki Małym Gran-
tom 2016.  oprac. aa 

Po nieborowskich obiektach�oprowadzili�młodzież�z�„Ekonomika”�przewodnicy�PttK.�

Działacze Nowoczesnej Powiatu Łowickiego�–�Kamil�Wizgier,�Bogdan�
Jaśniewski�i�Dawid�Papuga.�
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Łowicz�|�Jesienna�aktywność�kleszczy�

Najważniejsza jest  
szybka interwencja
Prawie każdego roku na boreliozę, chorobę przenoszoną przez kleszcze,  
choruje w powiecie łowickim od 1 do 3 osób – wynika ze zgłoszeń przyjmowanych  
przez Państwową Powiatową Inspekcję Sanitarną w Łowiczu.

W tym roku Sanepid odnotował już 
jedno zgłoszenie boreliozy, oby ostat-
nie. Jesienny szczyt aktywności klesz-
czy przypada na wrzesień i paździer-
nik – jeśli jest jeszcze ciepło. Kleszcze 
zapadają w sen zimowy gdy tempera-
tura spada poniżej 0 stopni Celsjusza. 

Na kleszcze powinny więc teraz 
uważać osoby wybierające się na je-
sienne grzybobrania. Nawet jeśli znaj-
dziemy u siebie kleszcza, nie należy 
panikować, tylko szybko go usunąć 
– najlepiej zgłaszając się do lekarza 
pierwszego kontaktu. Zabieg zwykle 
wykonuje pielęgniarka. Od momen-
tu, kiedy kleszcz wkłuje się w ciało, 
do zarażenia boreliozą, musi minąć 
co najmniej kilka, a nawet kilkanaście 
godzin – w zależności m.in. od gru-
bości skóry. 

Nie wszystkie kleszcze przeno-
szą boreliozę czy inne odkleszczo-
we choroby, np. kleszczowe zapa-
lenie mózgu. Szacuje się, że około 
30% kleszczy w Polsce jest zarażo-
nych boreliozą. Krętki Borrelia znaj-
dują się w przewodach pokarmowych 
kleszczy. Do Powiatowej Stacji Sani-
tarno-Epidemiologicznej w Łowiczu  
w tym roku zgłoszone zostało jed-
no zachorowanie na boreliozę, w 

ubiegłym roku – dwa zachorowania,  
w 2014 r. nie było zgłoszeń, w 2013  
i 2012 roku – po 3 zachorowania.  
– Nie odnotowaliśmy w Sanepidzie 
natomiast żadnego zgłoszenia od-
kleszczowego zapalenia mózgu – po-
wiedziała nam kierownik Oddziału 
Nadzoru Sanitarnego PSSE w Łowi-
czu Ewa Plichta-Słoniewicz. 

Pierwszymi sygnałami zachoro-
wania na boreliozę mogą być rumień 
i dolegliwości takie jak przy grypie. 
Borelioza jest stosunkowo nową cho-
robą. Bakterie Borrelia burgdorferi 
zostały odkryte w 1982 r. Nie ma na 
nią szczepionki (na odkleszczowwe 
zapalenie mózgu można się zaszcze-
pić). Choroba rozwija się w ciągu 1-3 
tygodni od ukąszenia przez kleszcza. 

Jednym z objawów, który powinien 
nas zaniepokoić, jest pojawienie się 
tzw. rumienia wędrującego – zaczer-
wienienia o średnicy od kilku do kil-
kunastu centymetrów. Rumień po 
ukąszeniu kleszcza jest jaśniejszy od 
środka. Wtedy bezwzględnie nale-
ży rozpocząć leczenie antybiotyka-
mi. Jeśli nie zostaną podane na czas, 
borelioza może przejść w tzw. fazę 
rozsianą, która może spowodować 
zapalenia stawów, a nawet zaburze-
nia kardiologiczne. Pojawiają się one  
w okresie od ok. 2 tygodni do nawet 
kilku miesięcy. Po około roku borelio-
za może przejść w postać przewlekłą. 
Przechorowanie boreliozy niestety nie 
chroni przed ponownym zachorowa-
niem na nią. 

Przy diagnozowaniu zachorowa-
nia istotne jest też to, że rumień nie 
pojawia się u wszystkich zakażo-
nych, a tylko w około 30% przypad-
ków u osób dorosłych i ok. 10 procen-
tach przypadków u dzieci. – Zgłaszają 
się do nas co roku pacjenci na wycią-
gnięcie kleszczy. Usuwamy kleszcze 
zgodnie z procedurami medycznymi. 
Zwykle jest to kilkanaście przypad-
ków w ciągu roku – powiedział kie-
rownik przychodni Medyk przy ul. 

Ułańskiej w Łowiczu, dr Wojciech 
Pietrzak. 

Jak uchronić się przed 
zakażeniem boreliozą? 
Jedynym sposobem unikania przy-

krych skutków chorób przenoszonych 
przez kleszcze jest zapobieganie uką-
szeniom. Można unikać typowych 
siedlisk kleszczy. Kleszcze są najczę-
ściej spotykane w lasach liściastych 
lub mieszanych oraz z zaroślami. 
Często przesiadują na spodniej stro-
nie liści oraz na gałęziach w pobliżu 
ścieżek, którymi przemieszczają się 
dzikie zwierzęta. Kleszcze „lubią” też 
obrzeża lasów i łąk. Wybierając się do 
lasu warto zakładać więc np. koszu-
le z długim rękawem i starać się nie 
ocierać odsłoniętymi częściami ciała 
o zarośla. Najważniejsze jest staranne 
obejrzenie ubrań, a przede wszystkim 
skóry po powrocie z lasu. Najmłod-
szym warto obejrzeć głowy, bo tam 
często mogą zakotwiczyć się klesz-
cze. Ponadto trzeba przejrzeć miej-
sca, gdzie skóra jest delikatniejsza, 
np. w pachwinach, pod kolanami itp. 
– Kleszcze trzeba usuwać zdecydo-
wanym ruchem ku górze. Nie wolno 
ich przypalać, smarować masłem, la-
kierem i nie wolno ich „maltretować”. 
Jak ktoś nie wie jak to zrobić, powi-
nien udać się do przychodni – zalecają 
w Sanepidzie. 

Podsumowując: by doszło do za-
każenia krętkami Borrelia, kleszcz 
musi być w skórze człowieka co naj-
mniej kilka godzin i wytworzyć tzw. 
hypostom, przez który dostaną się 
do krwioobiegu człowieka krętki, 
a przede wszystkim sam musi być 
zarażony (zarażonych jest ok. 30% 
kleszczy). Ukąszenie kleszcza pra-
wie nie boli. Kleszcze znieczulają 
miejsca wkłucia, by móc żerować na 
skórze nawet przez kilka dni.  mak

Łowicz�|�Latarnik�zaprasza

Nowe komputery, 
nowy sezon kursów
Latarnik Polski 
Cyfrowej (a zarazem 
radny miejski) Paweł 
Pięta rozpoczyna  
w październiku 
kolejny sezon kursów 
z obsługi komputera.

Właśnie pochwalił się 
na Facebooku, że nabył 
6 nowych laptopów fir-
my HP, które zastąpią wy-
służone, 14-letnie IBM,  
z których na kursach przez 
niego prowadzonych ko-
rzystało ponad 700 osób. 

W rozmowie z nami 
Paweł Pięta dodał, że HP 
nie są fabrycznie nowe, 
ale dobrej jakości i bę-
dzie można na nich „nie-
źle śmigać” po internecie. 

Data rozpoczęcie 
pierwszego kursu nie 
jest jeszcze ustalona, 
ale – podobnie jak pod-
czas poprzednich edy-
cji – zajęcia odbywały się 
będą przez 6 tygodni, raz  
w tygodniu, przez 2 go-
dziny. Na pierwszy kurs 
jest już komplet chętnych, 
ale latarnik przyjmować 
będzie zgłoszenia chęt-
nych na kolejne zajęcia.

Zajęcia prowadzo-
ne przez Latarnika Pol-
ski Cyfrowej są bezpłat-
ne, w Łowiczu odbywają 
się obecnie w biurze przy 

ul. 1 Maja 15 (obok basz-
ty), wcześniej spotkania 
organizowane były na os. 
Kostka. Jeśli będą chęt-
ni w innych miejscowo-
ściach, to też istnieje moż-
liwość zorganizowania 
tam kursu. W minionych 
latach kursy odbywały się 
m.in. w Zdunach, Chą-
śnie, Kocierzewie, Do-
maniewicach i Łyszkowi-
cach. Paweł Pięta dodaje, 
że obecnie nie ma już pro-
gramu 50+, więc zachę-
ca osoby w każdym wie-
ku, nie tylko seniorów, do 
zdobywania wiedzy kom-
puterowej. A zdarzało się 
już, że przychodziły do 
niego mamy, które chciały 
pomóc swoim dzieciom 
w odrabianiu lekcji. Poza 
kursem dla początkują-
cych, na którym można 
nauczyć się korzystania  
z edytorów tekstów, za-
kładania skrzynki mailo-
wej i pisania maili, a także 
wyszukiwania informa-
cji w internecie, przegry-
wania zdjęć z aparatów 
cyfrowych do komputera 
etc., latarnik planuje zaję-
cia bardziej zaawansowa-
ne, np. na temat programu 
Excel. 

Osoby zainteresowane 
zajęciami mogą zgłaszać 
się do Pawła Pięty nr tel. 
504-100-740.  mwk 

Jednym�z�objawów,�który�
powinien�nas�zaniepokoić,�
jest�pojawienie�się�
tzw.�rumienia�wędrującego.
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Gmina Bielawy�|�Pożegnano�stary�i�przekazano�nowy�sztandar�dla�jednostki�

100-lecie OSP w Starym Waliszewie 
Podczas obchodów 100-lecia istnienia jednostki 
Ochotniczej Straży Pożarnej w Starym Waliszewie 
w gm. Bielawy pożegnany został stary, 50-letni 
sztandar jednostki i przekazany nowy, ufundowany 
przez lokalną społeczność z okazji jubileuszu. 
Poprzedni sztandar będzie eksponowany 
w strażackiej izbie pamięci. 

Uroczystość odbyła się 1 paź-
dziernika na placu przy szkole 
w Starym Waliszewie. Była to dru-
ga część jubileuszu, bowiem we 
wrześniu stary sztandar został po-
żegnany, a nowy został poświęco-
ny w miejscowym kościele. So-
botniej uroczystości towarzyszyła 
orkiestra strażacka z Lipki Pabia-
nickiej. Druhowie w asyście orkie-
stry przemaszerowali ze strażnicy, 
gdzie zarządzona została zbiórka, 
na plac za miejscową szkołą, gdzie 
odbyła się ofi cjalna część uroczy-
stości. Rozpoczęła się ona od mi-
nuty ciszy ku czci nieżyjących już 
druhów z jednostki. Prezes Ceza-
ry Olejniczak odczytał 41 nazwisk. 

Przedstawiony został również 
rys historyczny oraz osiągnięcia 
jednostki. Z krótkim „strażackim 
programem” wystąpiły też dzie-
ci z Zespołu Szkół Stowarzysze-
nia Rozwoju Wsi Waliszew i Oko-
lic. Dotychczasowy sztandar został 
odprowadzony do jednostki, a jego 
miejsce w poczcie sztandarowym 
zajął nowy, uszyty specjalnie 
z okazji 100-lecia jednostki. Wy-
konała go na zlecenie straży Bogu-
miła Kędziela ze Zgierza. Podczas 
uroczystości w drzewiec sztandaru 
sponsorzy oraz ich przedstawiciele 
wbijali okolicznościowe gwoździe. 
Oprócz miejscowego sołectwa, 
pieniądze na sztandar przekaza-
ły też sołectwa Psar, Marianowa, 
Gosławic, Waliszewa Dworskiego 

oraz Skubiki – z tych miejscowo-
ści pochodzą druhowie z jednostki 
OSP Stary Waliszew. Oprócz tego 
byli też inni sponsorzy. Na rewer-
sie sztandaru jest napis „W służ-
bie Ojczyzny”, a na awersie „OSP 
w Starym Waliszewie 1916-2016”. 
Ponadto państwo Robert i Izabela 
Plewka ufundowali pamiątkową ta-
blicę, która znajduje się na remizie 
i została odsłonięta w dalszej części 
uroczystości. 

Wręczonych też zostało wiele 
odznaczeń i wyróżnień za działal-
ność w straży pożarnej. Druh Syl-
wester Olejniczak, syn Antoniego, 
został odznaczony Złotym Zna-
kiem Związku OSP RP, druh Jó-
zef Flisiak, syn Antoniego, został 
odznaczony po raz drugi Złotym 
Medalem za Zasługi dla Pożarnic-
twa. Ponadto złotymi medalami 
zostali odznaczeni druhowie: Józef 
Kadziak syn Bolesława, Bogdan 
Olejniczak syn Macieja, Paweł Pa-
bijańczyk syn Józefa, Jan Plewka 
syn Stefana, Władysław Warszaw-
ski syn Stanisława. Srebrnymi me-
dalami za zasługi dla pożarnictwa 
odznaczonych zostało kolejnych 
29 druhów, brązowymi medalami 
– 18 druhów. Odznakę wzorowe-
go strażaka otrzymało 4 druhów. 
Przyznanych też zostało szereg od-
znak za wysługę lat. Począwszy od 
odznaki za 55-letnią wysługę przy-
znanej druhowi Józefowi Flisiako-
wi. Odznak za wysługę wręczono 
ogółem 14. Złotą odznaką związku 
uhonorowany został nowy sztandar 
jednostki. Po ofi cjalnej części uro-
czystości strażacy i miejscowe go-
spodynie zaprosili gości na obiad. 

Historia straży 
Ochotnicza Straż Pożarna 

w Starym Waliszewie powstała 
w maju 1916 r. Jednostka była zda-
na na własne siły i nie mogła liczyć 
na pomoc ze strony zaborcy rosyj-
skiego. Jej założycielami byli m.in. 
Antoni Olejniczak, Józef Mateja, 
Zygmunt Stefankiewicz i Jan Go-
styński, który został pierwszym ko-
mendantem.

Od razu rozpoczęły się szkole-
nia ochotników, które odbywały 
się na podstawie broszurki wypo-
życzonej od innej jednostki stra-
żackiej. Działalność strażacką straż 
rozpoczęła od zakupu dwóch ręcz-
nie uruchamianych sikawek, inne-
go drobnego sprzętu i umunduro-
wania. 

Po odzyskaniu niepodległości 
w 1918 roku, zanim została po-
wołana policja, jednostka oprócz 
walki z pożarem prowadziła dzia-
łalność interwencyjną, tj. zwalcza-
ła działalność przestępczą w rejo-
nie. Zajmowała się również m.in. 

pobieraniem opłat tzw. „miarki”. 
Druhowie organizowali też przed-
stawienia, sztuki teatralne, orga-
nizowali zabawy taneczne, aby 
zdobyć pieniądze na uzupełnienie 
sprzętu i opłacenie kosztów budo-
wy pierwszej, drewnianej remizy. 
Działo się to przy dużej pomocy 
nauczycieli uczących w miejsco-
wej czteroklasowej szkole. Remiza 
została wzniesiona w czynie spo-
łecznym w 1925 r. 

Podczas okupacji niemieckiej, 
mimo trudności, OSP w Starym 
Waliszewie kontynuowała dzia-
łalność. Niektórzy jej członkowie 
działali także w konspiracji. Tuż po 
wyzwoleniu zakupiono pierwszą 
motopompę M-200, konny wóz 
strażacki oraz ogrodzono plac stra-
żacki. 

W 1964 r. prezesem został druh 
Stanisław Masłowski. W 1966 r. 
miejscowa społeczność ufundowa-
ła jednostce sztandar, który służył 
strażakom do 1 października tego 
roku, na uroczystości 100-lecia zo-

stał z honorami pożegnany i prze-
niesiony – po 50 latach – do izby 
pamięci. Ówczesny zarząd w skła-
dzie: prezes dh Stanisław Masłow-
ski, naczelnik Edward Rubacha, 
gospodarz Stanisław Warszaw-
ski, skarbnik Władysław Olejni-
czak, sekretarz Jan Olejniczak 
oraz członkowie Aleksy Kankie-
wicz i Antoni Olejniczak podję-
li decyzję o budowie nowej remi-
zy strażackiej. Została oddana do 
użytku w 1973 roku, dzięki ol-
brzymiemu nakładowi pracy za-
rządu, strażaków oraz miejscowej 
ludności. W późniejszych latach 
budynek był rozbudowany i mo-
dernizowany. 

W 1977 roku za wyróżniającą
pracę jednostka otrzymała od Ko-
mendanta Głównego PSP w War-
szawie, generała Zygmunta Ja-
rosza, samochód gaśniczy marki 
Żuk, który służył jednostce do 
2004 roku, kiedy to został nieod-
płatnie przekazany do OSP Za-
krzew. W latach 80-tych nawiąza-

na została współpraca z miejscową 
szkołą podstawową, w której za-
wiązała się młodzieżowa drużyna 
pożarnicza. 

W 1993 roku jednostka bra-
ła udział w krajowych zawodach 
sportowo-pożarniczych w Krako-
wie. W grudniu 1998 roku jednost-
ka pozyskała kolejny wóz bojowy 
marki Star 266 po karosażu, nato-
miast w 2004 roku otrzymała no-
wego Forda Transita. Obydwa sa-
mochody są nadal eksploatowane 
w jednostce i wyjeżdżają do poża-
rów i zdarzeń drogowych. W maju 
2002 roku OSP została włączona 
do Krajowego Systemu Ratownic-
twa Gaśniczego. 

Druhowie z OSP czynnie bio-
rą udział w zawodach sportowo-
-pożarniczych, zdobywając czoło-
we miejsca na szczeblu gminnym, 
powiatowym, wojewódzkim i kra-
jowym. Należy zwrócić uwagę na 
członków Młodzieżowej Drużyny 
Pożarniczej (jest ich obecnie 18), 
która kilkakrotnie zdobywała czo-
łowe miejsca w zawodach strażac-
kich na szczeblu gminnym oraz 
powiatowym i w konkursach: pla-
stycznym – „Zapobiegamy poża-
rom” i konkursie wiedzy. W 2006 
r. uroczyście obchodzono 90-le-
cie. W 2012r. przy remizie otwo-
rzona została siłownia, a pieniądze 
na remont budynku pozyskane zo-
stały z Łowickiej Grupy Rybackiej. 
W 2014 r. zmarł wieloletni prezes 
jednostki Stanisław Masłowski. 
Aktualnie jednostka liczy 77 dru-
hów, w tym 19 kobiet. 

Obecnie prezesem jest dh Ce-
zary Olejniczak, wiceprezesami: 
dh Adam Krysicki i dh Zbigniew 
Sochala, naczelnikiem – dh Zbi-
gniew Sochala, zastępcą naczelni-
ka – dh Jan Kamiński, sekretarzem 
– dh Tomasz Rubin, skarbnikiem 
– dh Dariusz Topolski, członkiem 
zarządu – dh Maciej Topolski, 
kronikarzem – druhna Małgorza-
ta Całka, a gospodarzem – dh Jan 
Plewka. 

MArCIN
KUCHArSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info

Jednym z fundatorów sztandaru, który�został�poproszony�o�wbicie�gwoździa�w�drzewiec�sztandaru�był�były�
minister�rolnictwa,�były�szef�SLD,�były�poseł�i�europoseł,�a�obecnie�dyrektor�ds.�Biznesu�Agro�Alior�Banku,�
prywatnie�brat�prezesa�straży�w�Starym�Waliszewie,�Wojciech�Olejniczak.�

M
A

R
C

IN
�K

U
C

h
A

R
S

K
I



21www.lowiczanin.info � nr 40 �����6�października�2016

REKLAMA

Łowicz�|�Zjazd�Stowarzyszenia�Szarych�Szeregów

Łączy ich harcerski etos i przyjaźń
W dniach 29 i 30 września w Łowiczu, jak co roku, 
spotkali się członkowie łowickich Szarych Szeregów 
oraz ich przyjaciele, zrzeszeni w Stowarzyszeniu 
Szarych Szeregów. W tym roku zaproszono też 
na zjazd rodziny zmarłych szaroszeregowców. 
Tradycyjnie już, uczestnicy zjazdu gościli w II LO 
w Łowiczu i w Bursie Samorządowej WŁ. W tym 
roku słowem przewodnim była przyjaźń, wiele razy 
podkreślano jej wartość i znaczenie.

W zjeździe wzięło udział sze-
ściu członków Szarych Szeregów, 
druhowie: Kazimierz Szymań-
ski (prezes oddziału stowarzy-
szenia), ks. prał. Stefan Wysoc-
ki (kapelan Szarych Szeregów), 
Henryk Wojda, Jerzy Wojda, Sta-
nisław Kowalczyk i Jerzy Koło-
dziejski. Druh Kazimierz Szy-
mański zwrócił uwagę, że żyje 
już tylko kilkunastu z 296 człon-
ków łowickiego oddziału w stycz-
niu 1945 roku. W okresie, który 
minął od ubiegłorocznego zjaz-
du, aż trzech odeszło na wiecz-
ną wartę. Z tego względu od kil-
ku lat w stowarzyszeniu działają 
też osoby, które członkami kon-
spiracji nie były, ale czynnie pie-
lęgnują pamięć o bohaterstwie 
i wartościach Szarych Szeregów. 

Na zjeździe byli także m.in. Jerzy 
Garczarczyk, Józefa Skiełczyń-
ska, Halina i Andrzej Straszyńscy, 
Marek Wojtylak, Henryk Zasępa, 
Tadeusz Żaczek, Ewa Zbudnie-
wek, Agnieszka i Adam Kalinow-
scy czy Dorota Urbańska. Na li-
ście członków stowarzyszenia jest 
obecnie kilkadziesiąt osób, wśród 
nich także uczniowie II LO.

– Miałem już wątpliwości, czy 
podołam w tym wieku dalej pro-
wadzić oddział stowarzyszenia 
– mówił dh Kazimierz Szymań-
ski. – Mając jednak do pomocy 
takich ludzi jak na przykład dy-
rektor Urbańska, dyrektor Żaczek 
czy państwo Kalinowscy, nie jest 
to takie trudne. Kiedy o coś ich 
poproszę, zaraz otrzymuję tele-
fon, że zostało to zrobione, a ja ze 
zdumieniem pytam: „Już?! Tak 
szybko?!”. 

Na tegoroczny zjazd przyje-
chała także rodzina zmarłego 
w ubiegłym roku Jana Straszyń-
skiego – jego żona, córka, zięć 
i wnuk. Były też żony Jana Płu-

ski, Stanisława Telemana i Jana 
Wardy. Członkowie stowarzysze-
nia postanowili, że rodziny zmar-
łych szaroszeregowców będą 
zapraszane do współpracy ze sto-
warzyszeniami – najpierw jako 
osoby wspierające, później jako 
członkowie. Podjęto też m.in. de-
cyzję o przygotowaniu publika-
cji biogramów łowickich szaro-
szeregowców, przeprowadzeniu 
konkursu, którego regulamin i za-
sady mają być wkrótce ogłoszo-
ne, a także o dodatkowym uho-
norowaniu przez stowarzyszenie 
ks. prał. Stefana Wysockiego, 
w związku z nominowaniem go 
do nagrody „Totus” (patrz nasz 
tekst na str. 3). 

Młodzież pamięta 
o bohaterach
Drugi dzień zjazdu rozpoczął 

się od mszy świętej. Później szkol-
ną akademię przygotowali ucznio-
wie II LO pod opieką Agnieszki 
Pawłowskiej-Kalinowskiej i Anny 
Żaczek.   str. 23Pamiątkowe zdjęcie�przed�budynkiem�II�LO�i�łCKU.�

Chórek przy akompaniamencie gitary,�klarnetu�i�pianina�śpiewał�m.in.�
hymny�Szarych�Szeregów�i�ZhP.�

Dyrektor ii LO Dorota Urbańska,�członkini�łowickiego�oddziału�
stowarzyszenia,�oraz�jego�prezes�–�dh�Kazimierz�Szymański.�
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tomasz.matusiak@lowiczanin.info
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�25 września:�Sylwester�Staniszewski,�
l.�53,�Głowno

�26 września: Natalia�Rybus,�l.�86
�27 września: Stanisława�Guzek,�l.�84
�28 września: helena�Kucharek,�l.�88;�

henryk�Wojciechowski,�l.�76,�łowicz
�29 września: Zofia�Gładka,�l.�83;�

Krzysztof�Bryła,�l.�65;�Mieczysława�
Masłowska,�l.�84;�Marian�Zdzisław�

Kulczak,�l.�68,�Głowno;�Jan�Brynkiewicz,�
l.�85,�Stryków

�1 października: Zofia�Kołaczyńska,�l.�
83,�Niespusza�Wieś;�Stanisława�Mostow-
ska,�l.�84

�2 października:�teresa�Balik,�l.�72;�
tadeusz�Wielec,�l.�81;�Monika�Gajdowicz,�
l.�90,�Antonina�Szymczak,�l.�77,�Stryków

�3 października: Antoni�Jankowski,�l.�68

REKLAMA

Na świat przyszła 
w Łowiczu 6 grudnia 1959 
r. Była córką Marianny 
i Mariana Burzyńskich, 
rolników z Błędowa. W tej 
miejscowości mieszkała 
całe życie, zajmując się 
rodzinnym gospodarstwem. 
Była najmłodszą 
z czworga rodzeństwa, 
miała dwie siostry 
i brata. W rodzinnym 
Błędowie kończyła 
szkołę podstawową.

Jej mąż, Leszek Danielik, po-
chodzi ze wsi Przyłęk w gminie 
Paradyż. Poznała go przez brata, 
z którym pan Leszek pracował, 
wykonując roboty melioracyjne. 
Pobrali się w kościele w Boczkach 
16 czerwca 1984 roku. Mieli dwie 
córki – Justynę i Martę.

– Zapamiętamy mamę jako 
osobę wyjątkowo opiekuńczą, 
spokojną i łagodną – mówią 
nam jej córki. – Zawsze stara-
ła się nas zrozumieć i podobnie 
podchodziła też do innych ludzi. 
Praktycznie nigdy się z nikim 
nie kłóciła, wszelkich sytuacji 
konfl iktowych unikała jak ognia. 
Mama i tata mieli zupełnie inne 
charaktery, bo jemu zdarza się 
czasem dać się ponieść emo-
cjom, ale przez to bardzo dobrze 
się nawzajem uzupełniali.

Przez całe życie pani Teresa 
zajmowała się gospodarstwem. 
Od 2001 roku prowadziła też 
stację schładzania mleka. Praco-
wała dużo i ciężko. Szczególnie 
trudne były ostatnie lata jej ży-
cia, gdy musiała opiekować się 
chorym mężem i matką, kiedy 
córki chodziły do pracy. Mimo 
to nigdy nie narzekała, nie mia-
ła w zwyczaju się żalić. Często 
natomiast cierpliwie i ze zrozu-
mieniem wysłuchiwała proble-
mów bliskich i znajomych, któ-
rym zawsze służyła dobrą radą 
i wsparciem. Jak wspominają 
córki – wolała słuchać innych 
niż mówić o sobie.

W chwilach wolnych od pracy 
najchętniej oddawała się rozwią-
zywaniu krzyżówek i ogląda-
niu teleturniejów. Bardzo lubi-
ła jeździć rowerem. Najbardziej 
jednak – rozmawiać z ludźmi, 
najczęściej na temat życia wsi 
i gminy.

działalność społeczna
W 2007 roku została wy-

brana na sołtysa Błędowa. Po-
nownie była wybierana w 2011 
i w 2015 roku. – Na początku 
bardzo się obawiała czy podo-
ła temu zadaniu, pamiętajmy, że 
była osobą bardzo skromną i ci-
chą – wspomina jej dobra znajo-
ma Irena Kolos, wiceprzewodni-
cząca Rady Powiatu Łowickiego 
i zarazem sołtys Sierżnik. 
– Mimo to miałam pewność, że 
da radę, gorąco ją namawiałam, 
podobnie jak wielu mieszkań-
ców Błędowa. 

Na sesjach rady gminy zwy-
kle siadała na końcu stołu prze-
znaczonego dla sołtysów. Głos 
zabierała rzadko, ale kiedy już to 
zrobiła, prezentowała problem 
rzeczowo i konkretnie. Doskona-
le wyczuwała wagę problemów 
– wiedziała, co jest konieczne od 
razu, a z czym można poczekać. 

– Jej wewnętrzne ciepło i wy-
jątkowa grzeczność nie zawsze 
pomagały w wykonywaniu obo-
wiązków – mówiła Irena Kolos. 
– Jeżeli ktoś zalegał na przy-
kład z opłatami, nie upominała 
go tak, jak to robią inni sołtysi, 
nie odezwała się. Nie zmienia to 
w niczym faktu, że była dobrym 
sołtysem, do którego ludzie mie-
li zaufanie, chcieli żeby tę funk-
cję pełniła.

O współpracy z Teresą Danie-
lik jako sołtysem rozmawialiśmy 
z wójtem gminy Chąśno Dariu-
szem Reczulskim. On również 
zapamiętał ją przede wszyst-
kim jako osobę ciepłą, bezkon-
fl iktową i pomocną. – Słuchała 
mieszkańców wsi, dobrze rozu-
miała ich problemy – wspomina 
wójt. – Kiedy przychodziła do 
mnie rozmawiać o problemach 
sołectwa, zawsze były to roz-

mowy spokojne, kulturalne, bez 
żadnych zbędnych emocji. Po-
trafi ła zrozumieć, jeżeli nie byli-
śmy w stanie rozwiązać czegoś 
od razu, umiała wtedy cierpliwie 
poczekać.

Działalność społeczna Teresy 
Danielik to nie tylko pełnienie 
funkcji sołtysa. Była tez człon-
kiem KGW oraz OSP w Błędo-
wie. W OSP od 2011 roku pełni-
ła funkcję skarbnika.

Bardzo dobrze ocenia jej pra-
cę Robert Sobieszek, następca 
na stanowisku sołtysa. – W każ-
dej chwili była gotowa pomóc, 
jechać coś załatwiać, doradzić 
– mówi. – Współpracowałem 
z nią także jako prezes OSP 
i była to bardzo dobra współ-
praca, jako skarbnik sumiennie 
i skrupulatnie wykonywała obo-
wiązki. Pamiętam jej wielkie za-
angażowanie w organizację ju-
bileuszu 90-lecia OSP w 2014 
roku, ale to tylko jeden z wielu 
przykładów. Myślę, że miesz-
kańcy to widzieli i doceniali.

– Na pewno każdy, kto był na 
spotkaniach i imprezach wiejskich 
czy strażackich w Błędowie, pa-
mięta jej doskonałe pączki, do 
których smażenia nie trzeba było 
jej namawiać ani specjalnie prosić 
– mówił wójt Reczulski. – Moż-
na powiedzieć, że były one takim 
sztandarowym daniem.

– Pączki były pyszne – wspo-
mina Irena Kolos. – Tereska za-
wsze, nawet kiedy miała w domu 
trudną sytuację, starała się coś 
przygotować na każde ważne 
spotkanie w Błędowie. Nie ocze-
kiwała za to żadnego wynagro-
dzenia, sama nigdy nie poprosiła 
o zwrócenie pieniędzy choćby za 
składniki.

Teresa Danielik zmarła nie-
spodziewanie 20 sierpnia 2015 
roku. Było to szokiem dla całej 
lokalnej społeczności, ponieważ 
wcześniej nie cierpiała na żad-
ne poważne choroby. Pożegna-
no ją najpierw w jej parafi alnym 
kościele w Boczkach, a później 
w Łowiczu, na cmentarzu kate-
dralnym, gdzie spoczęła obok 
ojca. tm

Teresa Barbara Danielik (1959-2015)

 Teresa Barbara Danielik
(1959 - 2015)

Całe�życie�mieszkała�w�
Błędowie.�Życie�
i�problemy�tej�
miejscowości�znała�jak�
mało�kto,�może�nawet�jak�
nikt�inny.�Od�2007�roku�
pełniła�funkcję�sołtysa,�
potem�jeszcze�dwukrotnie�
wybierano�ją�ponownie.�
Niestety,�zmarła�pół�
roku�po�rozpoczęciu�
trzeciej�kadencji.�Była�też�
członkiem�zarządu�OSP�
w�Błędowie,�
a�także�tamtejszego�Koła�
Gospodyń�Wiejskich.�
Wszyscy,�z�którymi�
o�niej�rozmawialiśmy,�
podkreślali�takie�jej�cechy�
jak�życzliwość,�uczynność,�
wyrozumiałość,�
skromność�i�spokój.�
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WiTAMy WśRóD NAS�|�W�OStAtNICh�DNIACh�URODZILI�SIę
W�tej�rubryce�zamieszczamy�
fotografie�noworodków,�które�
w�dniach�poprzedzających�wydanie�
tego�numeru�naszego�tygodnika�
urodziły�się�w�szpitalach�w�łowiczu�
i�w�Głownie,�wraz�z�datą�i�godziną�
tej�szczęśliwej�dla�rodziców�chwili.�
Każde�nowo�narodzone�dziecko�
witamy�serdecznie�w�naszej�
lokalnej�społeczności.�A�jeśli�Wasze�
dziecko�urodziło�się�w�tych�dniach�
w�jakimś�innym�szpitalu�–�prosimy,�
przyślijcie�nam�fotografię�i�dane�na�
adres�e-mail:�redakcja@lowiczanin.
info�–�także�je�zamieścimy. 

REKLAMA

Marcin Gergovsky,  
ur.�01.10.2016�r.,�godz.�10:40,��
dł.�51�cm,�waga:�3.100�g,�syn�
tatiany�i�Aleksandra,�zam.�łowicz

Maciek Maciejewski,�ur.�
22.09.2016�r.,�godz.�18.05,�dł.�58�
cm;�waga�3.870�g;�syn�Dagmary��
i�Kamila;�zam.�Stryków

Marysia Baran�ur.�22.09.2016�r.,�
godz.�9:30,�dł.�52�cm,�waga:�3.200�
g,�córka�Agnieszki�i�Artura,�zam.�
łowicz

Jan Strugiński ur.�23.09.2016�r.,�
godz.�9:00,�dł.�57�cm,��
waga:�3.900�g,�syn�Renaty�i�Emila,�
zam.�łowicz

Wojtuś Plichta�ur.�23.09.2016�
godz�23:50�waga�3.480�wzrost�56�
cm,�syn�Kamili�i�Krzysztofa��zam.�
Kompina

Nikodem Dębski, ur.�25.09.2016�
r.,�godz.�18.10;�dł.�54�cm;�waga�
3.180�g;�syn�Angeliki�i�huberta;�
zam.�Głowno

igor Papiernik,�ur.�27.09.2016�r.,�
godz.�7.55;�dł.�57�cm;�waga�3.930�
g;�syn�Diany�i�Dominika;�zam.�
Osiek

Pola Zarychta�ur.�27.09.2016�r.,�
godz.�10:55,�dł.�50�cm,�waga:�
2.460�g,�córka�Anny�i�Marcina,�
zam.�Urzecze

Gabrysia Jachurska,�ur.�
29.09.2016�r.,�godz.�00:20,�dł.�52�
cm,�waga:�2.300�g,�córka�Renaty��
i�Adama,�zam.�Jastrzębia

Amelia Rybus,�ur.�30.09.2016�
r.,�godz.�13:00,�dł.�53�cm,�waga:�
2.600�g,�córka�Longiny�i�Jacka,�
zam.�łowicz

Magdalena Wiesiołek,��
ur.�30.09.2016�r.,�godz.�11:55,�
dł.�55�cm,�waga:�3.320�g,�córka�
Moniki�i�Pawła,�zam.�Rząśno

Łowicz�|�Zjazd�Stowarzyszenia�Szarych�Szeregów

Łączy ich harcerski etos 
i przyjaźń

dokończenie ze str. 21
Na scenie można było usłyszeć 

śpiewane chórem pieśni Szarych 
Szeregów i harcerstwa polskiego. 
Przy zainscenizowanym ognisku 
uczniowie w harcerskich mundu-
rach odczytywali fragmenty ga-
wędy według słów Stanisława 
Broniewskiego „Orszy”.

– Cieszę się, że jestem w tej 
szkole, bo dzięki temu mogę brać 
udział w takim wydarzeniu – mó-
wiła nam Ela Podwójci, uczennica 
II LO i harcerka. – Od kiedy tyl-
ko wstąpiłam do harcerstwa, sza-
roszeregowców stawiano nam za 
wzór bohaterstwa, byli dla nas le-
gendą. To niezwykłe, że teraz mo-
żemy ich spotkać, porozmawiać  
z nimi, zadawać im pytania.

W czasie akademii wystąpił 
też Aleksander Niebudek, któ-
ry w krótkim wykładzie przy-
pomniał zasłużoną dla Łowicza  

(a także Grodziska Mazowiec-
kiego i Pruszkowa) postać Stefa-
nii Studzińskiej (1909-1999) – na-
uczycielki, działaczki oświatowej  
i społecznej. Przekazał też na ręce 
Agnieszki Pawłowskiej-Kalinow-
skiej zbiór oryginalnych listów 
szaroszeregowców. Trafią one do 
prowadzonego przez nią zespołu 
archiwalno-historycznego stowa-
rzyszenia. 

O głos poprosiła też Krystyna 
Kunikowska, która odczytała swój 
wiersz, napisany po pogrzebie dh. 
Jana Straszyńskiego, a dedykowa-
ny wszystkich bohaterom Szarych 
Szeregów, którzy odeszli.

Na koniec ksiądz prałat Stefan 
Wysocki poprosił, aby na środek 
wyszli wszyscy, którzy byli zaan-
gażowani w przygotowanie aka-
demii, po czym każdemu z nich 
podziękował osobiście, ściska-
jąc dłoń. Podkreślił też, że bardzo 

ważnym zadaniem Szarych Sze-
regów była nie tylko walka, ale 
też edukacja. Każdy członek miał 
obowiązek kształcić się optymal-
nie, z pełnym zaangażowaniem. 
Dodał, że jest to też głównym obo-
wiązkiem młodzieży teraz.

Ostatnimi punktami w progra-
mie zjazdu były wizyty na cmen-

tarzach Emaus i katedralnym, 
podczas których żyjący szarosze-
regowcy odwiedzili groby swoich 
zmarłych współbraci, a także od-
wiedziny nowo otwartej izby har-
cerskiej w baszcie gen. Klickiego. 

Film ze szkolnej części zjazdu 
można oglądać na naszej stronie 
internetowej lowiczanin.info. tm

inscenizacja gawędy druha „Orszy”�przy�ognisku.�Jej�treść�to�
kwintesencja�harcerskiego�etosu.�
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Łowicz - Opole�|�Niezwykły�mecz

Łowiccy radni zagrali 
przeciwko niemieckim 
1 października w Opolu, 
łowiccy radni Michał 
Trzoska i Krystian 
Cipiński, zadebiutowali 
w piłkarskiej 
reprezentacji Polski. 

Oczywiście nie tej oficjal-
nej, a w Reprezentacji Samorzą-
dowców Polskich. Na stadionie  
im. Opolskich Olimpijczyków, pol-
scy samorządowcy i burmistrzowie 
pokonali swoich niemieckich kole-
gów 2:1.  - Nie było lekko, momen-
tami walka była bardzo zacięta, ale 
udało nam się strzelić Niemcom 
dwie bramki (po jednej w każdej 
połowie), zaś oni strzelili nam jed-
ną bramkę pod koniec meczu z rzu-
tu karnego - relacjonuje radny Kry-
stian Cipiński. 

Bramki zdobyli: dla Polski - Ja-
cek Lis, radny RM Kobyłka i Ja-
rosław Sochacki, przewodniczący 
RM Rypin, zaś dla Niemiec - De-
tlef Wellbrock, burmistrz Loxstedt 
(powiat Cuxhaven w Dolnej Sak-
sonii). Polską ekipę prowadził bur-
mistrz Kobyłki, Robert Roguski 
(zwykle filar drużyny, obecnie kon-
tuzjowany), a gościem i konsultan-
tem był trener Andrzej Strejlau. 

W reprezentacji Polski zagra-
li m.in.: Damian Bartyla (prezy-
dent Bytomia), Maciej Berlicki 
(burmistrz Sianowa), Arkadiusz 
Chęciński (prezydent Sosnowca), 
Jacek Karnowski (prezydent Sopo-
tu), Krzysztof Kosiński (prezydent 
Ciechanowa), Edward Maniura 
(burmistrz Lublińca), Roman Ptak 
(burmistrz Niepołomic), Zbigniew 
Ptak (burmistrz Drawska Pomor-
skiego), Dariusz Tokarski (bur-
mistrz Pajęczna) i Arkadiusz Wi-

śniewski (prezydent Opola). Mecz 
został rozegrany przy okazji kon-
ferencji „Dyplomacja Samorządo-
wa w Trójkącie Weimarskim. 25 
lat współpracy z perspektywy Pol-
ski, Niemiec i Francji”. Spotkanie 
zorganizował Związek Miast Pol-
skich przy współpracy z władza-
mi Opola. 

- Czekamy z radnym Michałem 
Trzoską na kolejne powołania. Póki 
co wróciliśmy na grunt zawodowy 
i samorządowy u nas w Łowiczu, 
no i powolutku szlifujemy formę - 
zapowiada Krystian Cipiński. 

Przypominamy, że w czerwcu  
br. radni wzięli już udział w po-
dobnym przedsięwzięciu w Giżyc-
ku. Zostali wówczas zaproszeni do 
gry w kadrze samorządowców w 
charytatywnym spotkaniu prze-
ciwko Reprezentacji Artystów 
Polskich.  oprac. aa 

Łowicz |�ZSP�nr�3

Uczniowie pomagają 
oddając krew

Pełnoletnia młodzież z Zespo-
łu Szkół Ponadgimnazjalnych 
 nr 3 po raz kolejny przystąpiła 
do akcji honorowego krwiodaw-
stwa „Młoda Krew Ratuje Ży-
cie”. Pierwszą z planowanych 

w tym roku szkolnym zbiórek 
przeprowadzono tam 29 wrze-
śnia. Chęć udziału w niej wyra-
ziło 31 uczniów. Kolejne zbiórki 
planowane są na 1 grudnia, 2 lu-
tego i 6 kwietnia.   opac. tm

RZUT OKiEM�|�ZWIEDZILI�AUSChWItZ

To była trudna, ale z pewnością ważna lekcja historii współczesnej. 
Uczniowie�klasy�IV�KeŻ�Zespołu�Szkół�Ponadgimnazjalnych�nr�3�w�
łowiczu�odwiedzili�28�września�dawny�niemiecki�obóz�koncentracyjny�
Auschwitz-Birkenau.�Według�aktualnych�badań�historycznych�(m.in.�
Franciszka�Pipera)�liczba�zamordowanych�w�tym�miejscu�ludzi�to�co�
najmniej�1,1�mln.�Drugim�punktem�wycieczki�były�odwiedziny�w�Muzeum�
Domu�Rodzinnego�Jana�Pawła�II�w�Wadowicach.�Opiekunkami�wyjazdu�
były:�nauczycielka�przedmiotów�zawodowych�Agnieszka�Polak�i�
katechetka�s.�Lucyna�Piątek.��oprac. tm
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Radni Krystian Cipiński i Michał 
Trzoska w�strojach�reprezntacji�
samorządowców�podczas�
towarzyskiego�meczu�w�Opolu.�

Zofia Helena Białas�ur.�3.10.2016�
r.,�godz.�12:05,�dl.�57�cm,�waga:�
3.320�g,�córka�Elżbiety�i�Rafała,�
zam.�Popów

Weronika Felczyńska�ur.�
4.10.2016�r.,�godz.�17:10,�dł.�57�
cm,�waga:�3.420�g,�córka�Anny��
i�Arkadiusza,�zam.�łowicz
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Reportaż

Łowicz |�Jubileusz�„Ekonomika”

Z teraźniejszością o przeszłości
– Na przestrzeni lat szkoła się zmieniała, ale niezmienne jest w niej to, że najważniejszy jest młody człowiek, 
który w te mury przychodzi, który chce się rozwijać i uczyć – mówiła dyrektor Zespołu Szkół Ponagimnazjalnych 
nr 4 im. Władysława Grabskiego Ewa Bury podczas swojego wystąpienia z okazji jubileuszu 110-lecia szkoły. 
Uroczystość z tej okazji, połączona z III Zjazdem Absolwentów odbyła się w miony piątek, 30 września.

Uroczystości w szkole poprze-
dziła msza św. w katedrze, któ-
rą oprawił bp Wojciech Osial. 
Gdy pod koniec ofi cjalnej czę-
ści uroczystości w szkole zabrał 
głos, mówił, że szkoła to ucznio-
wie, nauczyciele i wychowan-
kowie. Ponieważ w czasie kaza-
nia mówił, że mądry człowiek to 
taki, który żyje po Bożemu, to 
postanowił dodać również to, iż 
kształci się i zdobywa wiedzę. 

W tym momencie opowie-
dział anegdotę o tym, jak pe-
wien hrabia trafi ł do kowala, gdy 
zepsuło mu się auto. Kowal raz 
stuknął młotkiem, co wystarczy-
ło, aby awarię usunąć i żądał  za 
usługę 100 zł. Zdumiony hrabia 
zażyczył sobie rozpisanie kosz-
tów usługi, więc kowal napisał: 
stuknąłem młotkiem – 1 zł, wie-
działem, gdzie stuknąć – 99 zł. 
– Niech błogosławieństwem tej 
szkoły będą mądrzy ludzie – za-
kończył swoje wystąpienie.    

Zanim to jednak się stało, aulę 
„Ekonomika” wypełnili licznie 
przybyli goście i absolwenci wi-
tani przez dyrektor Ewę Bury 
oraz Joannę Bolimowską – pre-
zesa Stowarzyszenia Wychowan-
ków Szkół Handlowych i Ekono-
micznych w Łowiczu. 

Dyrektor już w pierwszych 
słowach mówiła o tym, że szkoła 
działająca przez tak wiele lat ma 
absolwentów w bardzo szerokim 
wachlarzu wiekowym. Pamięć 
tych, którzy odeszli, uczczono 
chwilą ciszy. 

Dyrektor przypomniała hi-
storię placówki od roku 1906, 
w którym powstała 7-klasowa 
męska Szkoła Handlowa w Ło-
wiczu, podległa Ministerstwu 
Skarbu. W dalszej części przed-
stawiała, jak zmieniała się na-
zwa szkoły, gdzie miała ona 
swoją siedzibę i kto nią kierował. 
Przedstawiła swoją poprzednicz-
kę Zofi ę Szalkiewicz (została 
powitana gromkimi brawami), 
która kierowała szkołą przez mi-
nione 25 lat i rozglądała się, czy 
nie ma w auli Jana Wójcika, któ-
ry pełnił funkcję dyrektora w la-
tach 1971-1991. Nie było go jed-
nak.

Ewa Bury mówiła też o dniu 
obecnym ZSP nr 4, na który 
składa się Technikum Handlo-
we, Technikum Ekonomiczne, 
Technikum Spedycyjne oraz Li-
ceum Ogólnokształcące. Techni-
kum nr 4 w Łowiczu w rankingu 
ogólnopolskim pisma „Perspek-

tywy” uplasowało się na 112. miej-
scu w Polsce, 8 w województwie 
łódzkim i 1 miejscu w powiecie ło-
wickim, zdobywając tytuł Srebrnej 
Szkoły 2016 roku. 

Obecnie w 20 klasach „Eko-
nomika” uczy się 550 uczniów 
(333 dziewcząt i 217 chłopców). 
Klas technikum jest 12, LO – 8. 
W szkole pracuje 42 pełnoza-
trudnionych nauczycieli, 10 za-
trudnionych w mniejszym wy-
miarze czasu pracy, pracowników 
administracji i obsługi jest 10. 

Imię Władysława Grabskie-
go szkoła nosi od 2004 roku. 
Od roku szkolnego 2010/2011 
uczniom wręczane są honorowe 
nagrody, w nazwach których są 
nazwiska wyjątkowych pedago-
gów „Ekonomika”: Wojciecha 
Kruka, Aleksandra Wysockiego 
i Zdzisława Lelonkiewicza.   

Joanna Bolimowska, wita-
jąc wszystkich, dodała, że zaję-
ła miejsce nieżyjącego Ludomi-
ra Goździkiewicza, podkreślając, 
że zajęła, a nie zastąpiła go, po-
nieważ w jej ocenie był on nieza-
stąpiony. Mówiła też, że cieszy 
ją, że obecnie uczniowie uczą się 
w nowoczesnej szkole, a absol-
wenci mają się gdzie spotykać. 

– Kłaniam się dyrekcji, kole-
żankom i kolegom ze stowarzy-
szenia i życzę, abyśmy wszyscy 
doczekali w dobrym zdrowiu ko-
lejnych spotkań. 

Po gospodarzach uroczystości 
głos zabierali zaproszeni goście, 
m.in.: Irena Lesiak – dyrektor 
skierniewickiej delegatury Kura-
torium Oświaty w Łodzi, senator 
Przemysław Błaszczyk, Edward 
Gnat ze Związku Kółek i Orga-
nizacji Rolniczych odczytał list 
od posła na Sejm RP Pawła Bej-
dy. Nie zabrakło delegacji władz 
Łowicza oraz powiatu łowickiego 
i dyrektorów szkół noszących imię 
Władysława Grabskiego – wszy-
scy gratulowali jubileuszu oraz 
wręczali kwiaty lub upominki.    

Na koniec wystąpiła młodzież, 
która wystawiła sentymentalny 
program zatytułowany „Czas jak 
rzeka”, przygotowany przez na-
uczycieli języka polskiego: Annę 
Jatczak, Marzenę Tomaszewską 
i Sylwestra Ciesielskiego. Oko-
ło 30 osób – przede wszystkim 

uczniów, ale też absolwentów: Pa-
tryk Rybus, Klaudia Dutkiewicz 
i Agata Wawrzyn – wykonało ta-
kie utwory jak np. „Czas jak rze-
ka”, „Ocalić od zapomnienia”, Co 
nam zostało z tych lat”. Młodzież 
śpiewała, grała na gitarze i klarne-
cie, recytowała wiersze Gałczyń-
skiego i Tuwima, tańczyła tango 
i walca wiedeńskiego, znanego 
z fi lmu „Noce i dnie. 

W programie wykorzystane 
zostały fragmenty wspomnień 
Ludomira Goździkiewicza oraz 

Bożeny Szteli-Ziółkowskiej – ab-
solwentki i nauczycielki „Ekono-
mika”, opisujące poprzednią sie-
dzibę przy ul. Podrzecznej 22, 
nieodzowny fartuszek z przy-
szytą tarczą – który był kiedyś 
obowiązkowym strojem ucznia, 
surową dyscyplinę w szkole i po-
tańcówki. Program tak świetnie 
wpisywał się w charakter Zjaz-
du Absolwentów, że został na-
grodzony owacjami na stojąco, 
a młodzież musiała wystąpić na 
bis. 

Absolwenci „Ekonomika” rejestrowali się w biurze zjazdu�(pośrodku�Anna�Kwestarz�z�łyszkowic,�z�prawej�
Krystyna�Wieczorek�z�łowicza),�gdzie�czekała�na�każdego�monografi�a�wydana�z�okazji�110-lecia�szkoły.�

Występ młodzieży, na który składały się muzyka, poezja i wspomnienia wychowanków „Ekonomika”, 
idealnie�wpisywał�się�w�charakter�jubileuszowej�imprezy�i�Zjazd�Wychowanków.�

Przybywający na iii Zjazd Absolwentów w�pierwszej�kolejności�
rozglądali�się�za�swoimi�znajomymi,�aby�przywitać�się�i�usiąść�razem.�
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Uśmiechy, serdeczności przed rozpoczęciem�części�ofi�cjalnej�w�auli�
szkolnej.�Pośrodku�Bogdan�Maślanka�–�prezes�SKR�w�Kiernozi.�

Obecnie�w�20�klasach�
„Ekonomika”�
uczy�się�550�uczniów�
(333�dziewcząt�
i�217�chłopców).�

KoNKUrS o PAtroNIe SZKoŁy

Podczas�110-lecia�
łowickiego�„Ekonomika”�
wręczone�zostały�nagrody�
uczniom,�którzy�wzięli�
udział�w�szkolnym�
konkursie�pt.�Władysław�
Grabski�–�człowiek,�
Polak,�Europejczyk.�
Konkurs�związany�był�
z�jubileuszem,�został�
ogłoszony�w�kategorii�
literackiej�(esej)�oraz�testu�
wiedzy.�

Laureatką�w�kategorii�
esej�została�
Ewelina�Anyszka.�
W�teście�miejsce�I�
zajął�Kacper�Muras,�
równorzędne�miejsca�
II�zajęły�Julia�Pikulska�
i�Wiktoria�Bartosiak,�
wyróżnienie�otrzymały�
Natalia�Masłowska,�
Paulina�Rosa,�
Magdalena�Ufa�
i�Patrycja�Matuszewska.����

MIrKA WolSKA
-KoBIereCKA

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Koleżeńska biesiada
Zjazd Absolwentów „Ekonomika” z okazji 100-lecia szkoły, a zwłaszcza jego mniej ofi cjalna
część odbywająca się w restauracji Polonia w Zaciszu, zwana koleżeńską biesiadą, 
do której przygrywał zespół „Ksinzoki”, okazał się świetną okazją do wspominania szkolnych lat.

A było co sobie opowiadać, bo 
uczestniczyły w niej roczniki ab-
solwentów, które pamiętają jesz-
cze czasy, kiedy szkoła mieściła 
się przy ulicy Podrzecznej, inau-
guracje odbywały się w budyn-
ku sąsiedniego ośrodka kultury, 
a obowiązkowymi elementami 
stroju ucznia były fartuch, tar-
cza szkoły przyszyta na ramieniu 
i znienawidzony beret, których no-
szenia pilnował dyrektor Aleksan-
der Wysocki. 

„No to jedziemy, 
panie Zielonka!”
W takich okolicznościach szko-

łę kończyły w 1992 roku absol-
wentki liceum ekonomicznego 
o profi lu surowce rolne, panie Ho-
norata Wawrzyńczak, Jadwiga 
Wieteska, Aleksandra Gajewska, 
Katarzyna Kosiorek, Beata So-
wińska, Beata Jarmoluk, Agniesz-
ka Zielińska, Agnieszka Tomasz-
kiewicz i Urszula Jabłońska. Nie 
przypadek zdecydował, że klasę tę 
na zjeździe reprezentowały jedynie 
panie, a fakt, iż była ona klasą ty-
powo żeńską. Chłopców było na 
lekarstwo w całej szkole, a na roku 
było ich zaledwie dwóch. Mimo 
tej typowo żeńskiej obsady panie 
zapewniają, że stanowiły bardzo 
zgraną paczkę. – Kiedy padło ha-
sło, że idziemy na wagary, to szły 
wszystkie – wspomina Beata So-
wińska, zwana przez koleżanki 
w szkolnych czasach „Małą Czar-
ną”. A notorycznie uciekały z języ-
ka rosyjskiego, gdyż była to ostat-
nia lekcja, a prowadząca przedmiot 
profesor Kacprzak dojeżdżała ze 
Skierniewic i zawsze spóźniała się 
około 5 minut, co klasa wykorzy-
stywała, żeby czmychnąć do domu. 
– Kilka razy profesor zawracała nas 
już z chodnika – wspominają ze 
śmiechem. 

Postrach siała zaś profesor Anna 
Pomarańska od fi zyki. Urszula Ja-
błońska, która cieszyła się opinią 
bardzo dobrej uczennicy, dostała 
od niej pierwszą i ostatnią w swo-
jej uczniowskiej karierze „dwóję”. 
– Było to 6 października – pamię-
ta dokładnie. Pani Beacie z kolei 

utkwiło w pamięci, że gdy do ta-
blicy wzywał kogoś profesor Le-
szek Wojda od matematyki, wypo-
wiadał swoje słynne zdanie „No to 
jedziemy, panie Zielonka!” – wów-
czas klasa się śmiała, a odpowiada-
jącej było do śmiechu trochę mniej. 

Sposób na Alcybiadesa 
Klasa wypracowała też sposób 

na panią od historii, a mianowicie 
dwie osoby przygotowywały się 
z danego tematu i zgłaszały do od-
powiedzi, wybawiając pozostałą 
część klasy, która oczywiście nic 
tego dnia nie umiała. Ku zasko-
czeniu wszystkich w trzeciej kla-
sie profesor postanowiła zmienić 
strategię i przestała pytać chętnych, 
a wtedy posypał się deszcz „dwó-
jek”, dlatego szybko była zmuszo-
na powrócić do starej metody. 

Ale szkolne lata to nie tylko 
nauka, dlatego koleżanki z klasy 
o profi lu „surowce rolne” dosko-
nale pamiętają, że kiedyś scho-
wały się dla żartu pod ławki, my-
śląc naiwnie, że profesor ich nie 
zauważy, a gdy pojechały na wy-
cieczkę w góry i część klasy uda-
ła się na wyprawę nad Morskie 
Oko, to konieczne było wezwanie 
pomocy, gdyż było już po zmro-
ku, a nadto ogłoszono zagroże-
nie lawinowe i bali się zejść sami. 
Jak wspominają jednak panie, na 
wycieczki jeździli jedynie spraw-
dzeni tatusiowie, czyli tacy, któ-
rzy pozwalali na trochę więcej, 
a nauczyciele byli na tyle wyrozu-
miali, że ich maksyma głosiła „To, 

co było w górach, niech zostanie 
w górach”. 

Klasa pamięta też doskonale 
wszystkie wychowawczynie, któ-
rymi były kolejno: przez pierw-
szy rok Anna Pomarańska, krótko 
Zofi a Pąśko (obecna wicedyrektor 
Szalkiewicz) i na zakończenie Ali-
cja Trejter, która prowadziła klasę 
już do matury. 

Egzamin dojrzałości wspomi-
nają jako trudny, a żeby do niego 
przystąpić, trzeba było zdać przed-
mioty zawodowe. Wcześniej była 
jednak studniówka, na którą – jak 
zapamiętały koleżanki – Aleksan-
dra Gajewska włożyła szałową 
cekinową spódniczkę. – Mam ją 
do dziś – zapewniła właścicielka. 
A na pytanie Honoraty Wawrzyń-
czak o to, która z pań wyszła za 
mąż za chłopaka, z którym była na 
studniówce, aż cztery panie pod-
niosły ręce. 

Absolwentki wspominają też, 
że na przełomie ich nauki w szko-
le nastąpiły znaczące zmiany 

w szkolnictwie, a mianowicie 
do programów dołączyła religia, 
a skala ocen zmieniła się na 6-stop-
niową. Choć zgodnie przyznają, 
że „Ekonomik” mocno je ukształ-
tował, to mało która z nich konty-
nuowała karierę w zawodzie, do 
którego się przyuczały. Może dla-
tego, że praktykę zdobywały m.in. 
w GS-ach, które zaczęły niedługo 
potem upadać. 

Polowanie
na czarownice 
W latach 1962-1967 uczęsz-

czały do technikum ekonomicz-
nego panie Grażyna Kardas-Si-
kora, Wanda Buczek, Bożenna 
Kryk, Lucyna Bogusz i Maria Le-
siewicz. Ich klasa liczyła około 
38 osób, z czego około 7 to byli 
chłopcy, ale panie podkreślają, że 
i tak była wyjątkowo „męska” na 
tle innych. Wychowawstwo nad 
klasą sprawował profesor Kruk, 
w którego ustach najgorszym po-
wiedzeniem było „Eeeeech dziew-
czynki!”, co sugerowało, że jest 
naprawdę zły. Do dziś uczniowie 
tej klasy pamiętają psikusa, jakie-
go w porozumieniu z uczniami 
sąsiedniego technikum mecha-
nicznego na Podrzecznej zorgani-
zowali na 1 kwietnia. Polegał on 
na tym, że uczniowie zaprzyjaź-
nionych klas opuścili mury swo-
ich szkół i zamieni się miejscami. 
– Było to właśnie na lekcji u profe-
sora Kruka, który tak się zezłościł 
na nas i tak nas odpytywał potem, 
że bardzo żeśmy tego żartu żało-
wali wszyscy. A i profesor z „me-
chanika” był rozwścieczony, aż na 
ławki wskakiwaliśmy, żeby zdążyć 
pouciekać – opowiadały naprze-
miennie.

Jak dodały później, był to je-
den z niewielu żartów, na jaki się 
zdecydowały, gdyż w czasach, 
w jakich chodziły do szkoły, pa-
nowała duża dyscyplina. Pilno-
wał jej przede wszystkim dyrek-
tor Aleksander Wysocki, którego 
sława przetrwała do dziś. – Mu-
siałyśmy nosić takie berety, trochę 
przypominające czapki harcerzy. 
Moja miała pęknięty daszek i jej 
nie cierpiałam – wspomina Wan-
da Buczek. 

Jak relacjonowały absolwent-
ki, profesor Wysocki pilnował, 
aby każdy swoją czapkę nosił i nie 
dało się jej założyć tuż przed wej-

ściem do szkoły, bo wychodził też 
na ulicę. – Nazywaliśmy to „polo-
waniem na czarownice” – wyzna-
ją po latach. 

Przerażenie w uczennicach bu-
dziły zaś lekcje arytmetyki go-
spodarczej ze wspominanym 
profesorem Wysokim, które z per-
spektywy czasu okazały się bardzo 
przydatne. Jedna z absolwentek 
opowiadała, że na lekcjach tych 
do rachunków wykorzystywało się 
liczydło, które zimową porą pie-
szo przyniosła jej aż z rodzinne-
go Błędowa mamusia. – Był śro-
dek zimy, a gdybym go nie miała 
na lekcji, byłby poważny problem i 
„dwójka” w dzienniku – wspomi-
na. Zdaniem absolwentek, umie-
jętność szybkiego rachowania 
przydaje im się do dziś. Profesor 
Wysocki zaś oprócz tego, że był 
surowy, wsławił się jako bardzo 
sprawiedliwy nauczyciel, który na-
wet bardzo słabej uczennicy potra-
fi ł postawić „piątkę”, jeśli akurat 
była dobrze przygotowana. 

Jeśli zaś o oceny idzie, to 
uczniowie tej klasy zapamiętają 
też epizod związany z lekcją che-
mii. Bo gdy profesor robiła ekspe-
rymenty, to wszyscy ją okrążali, 
żeby rzekomo zobaczyć je z bli-
ska, a szkolny dowcipniś „Mieciu” 
dostawiał oceny w dzienniku. 

ta szkoła miała renomę 
Zawiązane w szkolnych latach 

więzi przetrwały po dziś dzień 
między uczniami klasy liceum 
ekonomicznego, którzy maturę 
zdawali w 1971 roku. – To była 
wspaniała klasa. Utrzymujemy ze 
sobą kontakt do tej pory, a widuje-
my się na organizowanych syste-
matycznie spotkaniach klasowych 
– powiedziała nam Danuta Uczci-
wek. – Wyróżnikiem była czapka 
i tarcza na rękawie, których współ-
czesna młodzież, także studenci, 
wstydzą się nosić. Każda szkoła 
miała inną, a była ona symbolem 

przynależności i dumy – powie-
dział nam Mieczysław Muras, któ-
ry po ukończeniu liceum ekono-
micznego zmienił zakres swoich 
zainteresowań. Ukończył szkołę
lotniczą w Dęblinie, a kolejne 25 
lat spędził, latając w przestwo-
rzach, a obecnie pracuje w Urzę-
dzie Lotnictwa Cywilnego. – Na-
sza szkoła cieszyła się naprawdę 
dobrą renomą, a uczyła się w niej 
młodzież nie tylko z terenu powia-
tu łowickiego, ale także z tak od-
ległych rejonów jak Śląsk. Z cze-
go to wynika? Myślę, że przede 
wszystkim z olbrzymiej wie-
dzy kadry pedagogicznej, która 
w większości zdobywała wy-
kształcenie w szkołach przedwo-
jennych – podzielił się refl eksją. 

Krystyna Malesa i Halina Mi-
chałus wspominały zaś, że dyscy-
plina panowała nie tylko w szkole, 
ale i w bursie mieszczącej się na 
ulicy Żymierskiego (obecnie Ar-
mii Krajowej), gdzie kierowniczką 
była pani Nowak. 

trzeba widywać się 
częściej 
Uczestnicy zajazdu obejrzeli 

wiele zdjęć ze szkolnych lat, zro-
bili też nowe. Dla niektórych była 
to okazja, by spotkać znajomych, 
niewidzianych od czasu matury, 
dla innych towarzyskie spotkanie. 

– Mam taką smutną refl eksję 
z dzisiejszego spotkania, a mia-
nowicie patrzę na niektóre buzie 
i nie mogę sobie przypomnieć na-
zwisk. To może świadczyć tylko 
o jednym: Widujemy się stanow-
czo za rzadko! – skwitowała Joan-
na Bolimowska, przewodnicząca 
Stowarzyszenia Wychowanków 
Szkół Handlowych i Ekonomicz-
nych w Łowiczu. Inna moja roz-
mówczyni doszła do podobnego 
wniosku, gdyż jak zauważyła, 
zna ona swoje koleżanki z klasy 
jedynie z panieńskich nazwisk 
i muszą się zapoznać na nowo. 

Jedną z inicjatorek�III�Zjazdu�Absolwentów�„Ekonomika”�była�widoczna�
po�prawej�stronie�Joanna�Bolimowska,�przewodnicząca�Stowarzyszenia�
Wychowanków�Szkół�handlowych�i�Ekonomicznych�w�łowiczu.�

Członkowie tej klasy uczęszczali�do�technikum�ekonomicznego�w�
latach�1962�-�1967.�Na�zdjęciu�m.in.�Grażyna�Kardas-Sikora,�Wanda�
Buczek,�Bożenna�Kryk,�Lucyna�Bogusz�i�Maria�Lesiewicz.�

Absolwentki liceum ekonomicznego o�profi�lu�surowce�rolne�maturę�zdawały�w�1992�roku.�Przy obiedzie�ożyły�dyskusje�dotyczące�wspomnień�ze�szkolnych�lat.�

A�na�pytanie,�która�
z�pań�wyszła�za�mąż�
za�chłopaka,�z�którym�
była�na�studniówce,�
aż�cztery�panie�
podniosły�ręce.�
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Łowicz�|�Zakład�Karny

Kolejna lekcja historii regionalnej
Po raz kolejny osadzeni w Za-

kładzie Karnym w Łowiczu mogli 
wysłuchać ciekawego wykładu hi-
storycznego, wygłoszonego przez 
historyka z łódzkiego oddzia-
łu IPN. Tym razem prelegentem 
był dr Adam Sitarek, a tematem 
były zbrodnie niemieckie na ziemi 
łódzkiej w czasie II wojny świa-

towej. Wykład na temat okupacji 
celowo zaplanowana na wrzesień, 
jest to miesiąc, w którym obcho-
dzone jest wiele rocznic związa-
nych z II wojną światową, przede 
wszystkim jej rozpoczęcie. Kon-
centrował się na zbrodniach hi-
tlerowskich dokonywanych na 
terenie województwa łódzkiego 

(według granic z 1939 roku wte-
dy właśnie do województwa łódz-
kiego włączono powiat łowicki), 
poczynając od bombardowania 
Wielunia, przez wojenne zbrod-
nie Wehrmachtu, akcję eliminacji 
inteligencji i represje wobec lud-
ności cywilnej, w tym publiczne 
egzekucje, germanizację i wywo-

żenie dzieci do Rzeszy. Szeroko 
omówiona została eksterminacja 
ludności żydowskiej.

Wykład spotkał się z dużym 
zainteresowaniem osadzonych, 
którzy wysłuchali go w ciszy  
i ze skupieniem. Na październik 
planowane jest kolejne spotkanie  
z historią. Dr hab. Janusz Wróbel 
wygłosi wtedy wykład pod tytu-
łem: „Wojenne i powojenne losy 
żołnierzy gen. Władysława An-
dersa”.   oprac. tm

Gmina Kiernozia |�Radni�podjęli�uchwałę

Wyższa maksymalna kwota 
poręczenia pożyczki
Radni gminy Kiernozia 
jednogłośnie 
i bez dyskusji zwiększyli 
do 611.450 złotych 
maksymalną kwotę 
poręczeń pożyczek, jakich 
może udzielać wójt gminy.

Uchwała jest bezpośrednio 
związana z budową Regionalne-
go Zakładu Zagospodarowania 
Odpadów Komunalnych w Pia-
skach Bankowych. 

Dotyczy udzielenia poręczenia 
spłaty pożyczki inwestycyjnej na 
budowę tegoż zakładu, którą za-
ciągnął Związek Międzygmin-
ny „Bzura” w Łowiczu w Wo-
jewódzkim Funduszu Ochrony 

Środowiska i Gospodarki Wod-
nej w Łodzi. 

Podobnego poręczenia udziela 
też pozostałych 20 samorządów 
należących do związku „Bzu-
ra”. Pożyczka została zaciągnięta  
w kwocie 21.835.873,00 złotych. 
Na każdą z gmin przypada tylko 
część wysokości poręczenia i jest 
ona obliczona na podstawie ilości 
mieszkańców w gminie. 

Ewentualna odpowiedzial-
ność gminy Kiernozia z tytułu 
udzielonego poręczenia w łącz-
nej wysokości 611.450 zł w po-
szczególnych latach budżeto-
wych ma obejmować spłatę rat 
kapitałowych i odsetki według 
ustalonego do 2032 roku harmo-
nogramu.  mak 

Łyszkowice�|�Wyjazd�Klubu�Seniora

Jutrzenka w Beskidzie 
Śląskim
46 seniorów zrzeszonych  
w Klubie Seniora 
„Jutrzenka” przy GOKiS  
w Łyszkowicach wyjechało 
w dniach 6-9 września na 
czterodniową wycieczkę  
w Beskid Śląski.

Program zwiedzania był boga-
ty. Seniorzy zwiedzili m.in. słyn-
ny zamek w Pszczynie. W Wi-
śle byli w zamku Prezydenta RR 
oraz w galerii Adama Małysza, 
w której oglądali medale i pu-
chary zdobyte przez wielkiego 
skoczka narciarskiego w czasie 
całej kariery. 

W Istebnej zawitali do Chaty 
Kawuloka. Tam spotkali się z Ja-
nuszem Macoszkiem, kustoszem 

i potomkiem słynnego Jana Kawu-
loka, propagatora kultury regional-
nej i twórcy pasterskich instrumen-
tów muzycznych. Mogli nie tylko 
zobaczyć zgromadzone tam instru-
menty, ale też zagrać na niektórych 
z nich. Zwiedzili też galerię ko-
ronczarską w Koniakowie, a ostat-
niego dnia Cieszyn. Podkreślają, 
że wyjazd na długo zapadnie im  
w pamięci. Nie tylko zwiedzanie, 
ale także wieczorne biesiadowanie.

– Może nie wszyscy młodzi to 
jeszcze rozumieją, ale dla nas taka 
możliwość wspólnego spędzania 
czasu w gronie przyjaciół to kwe-
stia wielkiej wagi – mówi Anna 
Kwestarz, przewodnicząca klu-
bu. – Uważam, że ten klub i ta-
kie wyjazdy to naprawdę świet-
na sprawa.   tm

RZUT OKiEM�|�łOWICZ�W�śWIDNICy

Centrum Kultury, Turystyki i Promocji Ziemi Łowickiej oraz OSM  
w Łowiczu�reprezentowały�powiat�łowicki�na�wspólnym�stoisku��
podczas�X�targów�„Zdrowie�ma�smak”�w�świdnicy�w�dniach��
8-10�września.�Na�stoisku�prezentowane�były�m.in.�muzyka�ludowa,�
wystawa�rękodzieła�oraz�gadżetów�folkowych,�a�także�przetworów�
spożywczych�łowickich�producentów.�Stoisko�odwiedzili�też�łowiccy�
motocykliści�ze�Stowarzyszenia�„No.�16”.�oprac. tm
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PoWStAJe KÓŁKo rÓŻAŃCoWe dlA MĘŻCZyZN

Na�terenie�parafi�i�Chrystusa�
Dobrego�Pasterza�w�łowiczu�
działa�kilkanaście�Kół�Żywego�
Różańca.�Ich�opiekunem�
duchownym�jest�od�września�
tego�roku�ks.�Jacek�Zieliński.�
Pytany�o�liczbę�kół�przyznaje,�
że�niedługo�będzie�mógł�
powiedzieć�dokładnie,�
ile�ich�jest,�ponieważ�
nawiązuje�z�nimi�kontakt.�
Już�niedługo�dołaczy�do�
nich�tworzone�właśnie�koło�
mężczyzn.�Nie�jest�ono�jeszcze�

pełne,�ponieważ�obecnie�
jest�12�chętnych.�Parafi�anie�
zainteresowani�przystąpieniem�
do�niego�mogą�się�zgłaszać�
do�ks.�Jacka�lub�kancelarii�
parafi�alnej.�
Proboszcz�parafi�i�na�
Bratkowicach�ks.�Wiesław�
Wronka�dodał,�że�na�terenie�
parafi�i�zawsze�było�dużo�Kół�
Żywego�Różańca,
�a�co�najważniejsze�–�są�
to�żywe,�zaangażowane�
wspólnoty.�mwk

Domaniewice�|�XII�Diecezjalna�Pielgrzymka�Kół�Żywego�Różańca�

Z różańcem w ręku
XII Diecezjalna Pielgrzymka Kół Żywego Różańca do Domaniewic odbyła się w sobotę, 1 października 
przed południem. W tym roku przebiegała pod hasłem: „Oto Matka Twoja”. Kuria diecezjalna szacuje, 
że mogło w niej uczestniczyć nawet około 2,5 tysiąca wiernych z 70 parafi i z całej diecezji. 

Wierni przyjechali do Doma-
niewic autobusami. W większo-
ści były to osoby starsze, ale wiele 
z babć i dziadków zabrało na piel-
grzymkę swoje wnuczęta. Były też 
inne, młode osoby. Wierni piel-
grzymowali przez Domaniewi-
ce – drogą prowadzącą od kościo-
ła parafi alnego pod wezwaniem 
świętego Bartłomieja, dalej przy 
cmentarzu, ulicą Dworcową – na 
plac przy Sanktuarium Matki Bo-
żej Pocieszycielki Strapionych. Po 

drodze Róże Różańcowe odma-
wiały tajemnice światła Różańca 
Świętego. 

Pielgrzymkę rozpoczęło za-
wiązanie się wspólnoty oraz msza 
święta w domaniewickim kościele. 
Wiele osób miało ze sobą składa-
ne krzesełka, z których korzystały 
podczas mszy i spotkania na pla-
cu za sanktuarium. Wystarczyło 
też, by spadło kilka kropel deszczu, 
by w pielgrzymkowym tłumie dało 
się słyszeć szelest wyciąganych z 
toreb i kieszeni foliowych, kolo-
rowych płaszczy przeciwdeszczo-
wych. 

Eucharystii przewodniczył bi-
skup Andrzej Dziuba, Słowo Boże 

wygłosił natomiast biskup pomoc-
niczy Wojciech Osial. – Nie wy-
puszczajcie różańca z ręki – ape-
lował do wiernych. Mówił też 
o tym, że różaniec w formie sznura 
modlitewnego powstał w średnio-
wieczu z myślą o nieumiejących 
czytać i odmawiać psalmów chrze-
ścijanach, by mogli w ten sposób 

włączyć się w Liturgię Godzin Ko-
ścioła. 

Biskup zachęcał też, by wier-
ni swoje troski, zmartwienia, ale 
również i radości powierzali Ma-
ryi. – Mimo, iż Maryja nie modli-
ła się nigdy modlitwą różańcową, 
nazywana jest Matką Różańcową. 
Dlatego też modlitwę tę należy nie 

tylko odmawiać, ale kontemplować 
– mówił biskup Osial. 

– Babciu, wzięłaś ze sobą róża-
niec? – pytała tuż po mszy świętej 
wnuczka pani Marianny z żyrar-
dowskiej parafi i. – Wnusiu kocha-
na, pamiętam, że tylko raz w życiu 
wybrałam się dalej, do miasta, bez 
różańca i nic wtedy nie załatwiłam 
– wyjaśniła krótko pani Marianna 
i ruszyła wraz z pielgrzymami. – 
Różaniec to chwila, kiedy mogę 
oderwać się od codzienności, ukoić 
nerwy. 20 minut na jedną tajemni-
cę to nic wielkiego. Można odma-
wiać różaniec na przykład podczas 
gotowania – zachęcała natomiast 
pani Janina. 

Wiele z kół różańcowych, które 
przyjechały do Domaniewic, przy-
wiozły ze sobą duże, drewniane 
różańce o długościach kilku, 4-5 
metrów z oczkami o kilkucenty-
metrowej średnicy. Gdyby ktoś nie 
miał ze sobą różańca lub poczuł 
potrzebę kupna na przykład po 
wysłuchaniu Słowa Bożego, mógł 
tego dokonać na jednym ze stoisk, 
które rozstawiły się przy ul. Dłu-

ga Wieś, nieopodal sanktuarium. 
Do Domaniewic przyjechały też 
z mini sklepikiem siostry loretan-
ki, które wydają m.in. miesięcznik 
„Różaniec”. Oferowały też książki 
na temat wiary, obrazy i inną pra-
sę katolicką. 

Na placu pielgrzymkowym 
przy sanktuarium wierni wysłu-
chali konferencji na temat życia 
i nauczania św. o. Stanisława Pap-
czyńskiego – czciciela Matki Bo-
żej. Konferencję wygłosił ks. An-
drzej Siejak, marianin z Puszczy 
Mariańskiej. Po konferencji wier-
ni zostali zaproszeni na poczęstu-
nek przygotowany przez parafi an, 
w tym przede wszystkim pań nale-
żących do miejscowego, domanie-
wickiego Koła Żywego Różańca. 
Pomocą przy pielgrzymce mogą 
się też szczycić miejscowi strażacy, 
którzy zabezpieczali drogę, w tym 
również przejście przez ruchliwą 
„czternastkę” na wysokości sank-
tuarium. 

Zapraszamy do obejrzenia gale-
rii zdjęć na stronie www.lowicza-
nin.info  mak 

Uczestnicy pielgrzymki�przeszli�z�kościoła�w�Domaniewicach�do�
sanktuarium�w�tej�miejscowości�z�różańcami�w�rękach.�

MArCIN
KUCHArSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info
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KoŁo ŻyWeGo rÓŻAŃCA – Co to tAKIeGo? 
Podstawowym�obowiązkiem�
sióstr�i�braci�należących�do�
Kół�Żywego�Różańca�jest�
codzienne�odmawianie�przez�
cały�miesiąc�jednej�tajemnicy�
różańcowej,�którą�się�otrzymało�
na�spotkaniu�koła,�w�intencji�
przekazanej�przez�księdza�
moderatora�bądź�też�przez�
osobę�odpowiedzialna�za�dane�
koło,�zwaną�zelatorem�(od�łac.�
zelus�–�gorliwy).

Co�najmniej�raz�w�miesiącu�
osoby�zapisane�do�kół�
spotykają�się�na�wspólnej�
modlitwie�i�zamieniają�
pomiędzy�sobą�tajemnice�
różańcowe.�Spotkanie�to�
nazywane�jest�zmianą�tajemnic�
różańcowych.�W�skład�koła�
wchodzi�20�osób�–�tyle�jest�
bowiem�tajemnic�różańcowych.�
W�parafi�i�może�działać�wiele�
kół,�zwanych�również�Różami.�
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RZUT OKiEM�|�łOWICKIE�AMAZONKI�NA�PIELGRZyMCE�

W sobotę 1 października 
członkinie Łowickiego 

Klubu Amazonek udały się 
autokarem do Częstochowy, 

aby uczestniczyć w 19. 
Pielgrzymce Kobiet po 

Chorobie Nowotworowej 
Piersi na Jasną Górę.�Grupa�

pielgrzymów�z�łowicza�wyróżniała�
się�wśród�pozostałych�pątników,�

gdyż�kilka�osób�zdecydowało�
się�ubrać�tradycyjne�łowickie�

stroje.�Podczas�przemarszu�na�
plac�celebry�łowicka�pielgrzymka�

została�przywitana�gromkimi�
brawami.�tego�dnia�na�Jasnej�

Górze�modliło�się�około�10�
tysięcy�osób,�nie�tylko�z�Polski,�
ale�również�z�Czech,�Słowacji�i�
Niemiec.�honorowym�gościem�
była�małżonka�prezydenta�RP�

Agata�Kornhauser–�Duda.��
tegoroczna�pielgrzymka�

odbywała�się�pod�hasłem��
„Miłosierdzie�ocala”. oprac. aa 

Sanniki |�Sesja�rady�gminy

Radni przywitali proboszcza
Kwiaty, ciepłe słowa na powi-

tanie oraz deklarację współpracy, 
np. przy opracowywaniu progra-
mów pozyskiwania pieniędzy na 
remonty, usłyszał na ostatniej se-
sji Rady Gminy w Sannikach, 29 
września, nowy proboszcz parafii 
w Osmolinie ks. Grzegorz Kucha-

rewicz. Zastąpił na tym stanowi-
sku emerytowanego ks. Ryszarda 
Staszewskiego, który piastował tę 
funkcję przez 35 lat. Nowy pro-
boszcz osmolińskiej parafii był 
wcześniej proboszczem parafii św. 
Józefa, rzemieślnika w Kochano-
wie w gminie Głuchów.  mak 

Łowicz – Chrusty�|�Ks.�Leszek�Niewiadomski�został�pustelnikiem�na�zawsze�

Wieczyste śluby pustelnicze doktora filozofii
Ksiądz Leszek Niewiadomski złożył w sobotę,  
1 października wieczyste śluby pustelnicze.  
To konsekwencja złożenia przezeń w 2012 roku 
pustelniczych ślubów czasowych. 

Od tamtego momentu doktor 
filozofii, były wieloletni wykła-
dowca przedmiotów filozoficz-
nych m.in. w Wyższym Semina-
rium Duchownym w Łowiczu  
i Mazowieckiej Wyższej Szkole 
Humanistyczno-Pedagogicznej, 
był pierwszym i jedynym diece-
zjalnym pustelnikiem. Tak jest  
do dzisiaj, z tą różnicą, że po czte-
rech latach pustelniczej profesji, 
złożył śluby wieczyste. 

Uroczysta msza święta odby-
ła się w sobotę, 1 października  
o godz. 18 w łowickiej katedrze, 
na tydzień przed 915 rocznicą 
śmierci pustelnika św. Brunona 
Kartuza. Ks. Leszek Niewiadom-
ski przyjechał na nią z Eremu Ma-
ryi „Brama Nieba” w Chrustach 
koło Rawy Mazowieckiej, który 
znajduje się na terenie Zgroma-
dzenia Sióstr Misjonarek Krwi 
Chrystusa. Już po złożeniu ślu-
bów czasowych (w Miasteczku 
Krwi Chrystusa w Rawie Mazo-
wieckiej, gdzie znajduje się jego 
pustelnia) odsunął się od świata, 
wybrał drogę milczenia, oddał się 
modlitwie i pokucie. Zgodnie z re-
gułą pustelniczą praktykuje ewan-
geliczne rady czystości, ubóstwa 
i posłuszeństwa. Wcześniej ks. 
Leszek Niewiadomski mieszkał 
w tzw. „podkówce” przy Starym 
Rynku w Łowiczu. Był też rezy-
dentem w parafii katedralnej. 

W obrzędzie konsekracji 
uczestniczyli nie tylko trzej bi-

skupi: Andrzej Dziuba, Wojciech 
Osial oraz biskup senior Aloj-
zy Orszulik, z którego rąk 25 lat 
temu ks. Niewiadomski przyjął 
święcenia kapłańskie, ale też licz-
ne grono księży, siostry zakonne 
z różnych zgromadzeń, rodzina, 
w tym mama Irena, siostra Be-
ata z rodziną, znajomi i przyja-
ciele oraz wierni. Ze względów 
zdrowotnych nie było ojca pustel-
nika. Eucharystii przewodniczył  
i Słowo Boże wygłosił biskup An-
drzej Dziuba. 

Przed homilią pustelnik został 
publicznie przez biskupa zapy-
tany, o co prosi Święty Kościół. 
Ks. Niewiadomski odczytał drżą-
cym głosem: „Proszę o miłosier-
dzie Boże i łaskę złożenia profesji 
wieczystej w życiu pustelniczym. 
Pragnę zgodnie z regułą zatwier-
dzoną przez waszą świątobliwość 
biskupa naszej diecezji służyć 
przez całe życie Bogu i Kościoło-
wi, jako konsekrowany pustelnik 
diecezjalny.” 

W homilii biskup Dziuba mó-
wił m.in.: – Rozpoczyna się  
w ślubach wieczystych droga ra-
dykalnego odosobnienia od świa-
ta, droga samotności, droga mo-
dlitwy, postu, a może i droga 
cierpienia. 

Podczas składania ślubów wie-
czystych odśpiewana została Li-
tania do Wszystkich Świętych,  
w czasie której pustelnik mo-
dlił się nią, leżąc przed ołtarzem 

krzyżem z głową zakrytą kap-
turem. Pod koniec mszy św. ks. 
Niewiadomski otrzymał drewnia-
ny Krzyż Pustelniczy. Po mszy  

odbyła się agapa – poczęstunek  
i okazja do  spotkania z rodziną  
i m.in. z kolegami z roku ks. Nie-
wiadomskiego. 

Życie pustelnicze zawiera w 
sobie cztery cechy: surowsze od-
sunięcie się od świata, milczenie 
odosobnienia (życie w pustelni), 

gorliwą modlitwę i pokutę. Kon-
sekrowany pustelnik diecezjalny 
oprócz życia według takich zasad 
przyjmuje także tzw. regułę ży-
cia, w której zobowiązuje się prze-
strzegać zaleceń biskupa. 

Podczas mszy nastąpiło też 
podpisanie odręcznie napisanego 
przez ks. Niewiadomskiego ślu-
bowania pustelniczego. Podpisali 
je także biskupi Andrzej Dziuba  
i Wojciech Osial, a także proboszcz 
parafii na Korabce ks. Adam Do-
mański, odpowiedzialny w diece-
zji za specjalne drogi życia kon-
sekrowanego. – Życie pustelnika 
polega na odsunięciu się od Świa-
ta, ale nie po to, żeby od niego 
uciekać, ale żeby być bliżej Boga.  
W przypadku księdza Leszka, 
którego teraz należy raczej nazy-
wać ojcem pustelnikiem, jest to 
droga indywidualna, nie polegają-
ca na wstąpieniu do zakonu kon-
templacyjnego. Z wolnego, wła-
snego wyboru będzie miał dzień 
wypełniony modlitwą w odosob-
nieniu – wyjaśnia ks. Adam Do-
mański.  mak 

JAK WyGlądA JeGo ereM

Erem�Maryi�„Brama�Nieba”�
mieści�się�na�terenie�
należącym�do�Zgromadzenia�
Sióstr�Misjonarek�Krwi�
Chrystusa�w�Chrustach�koło�
Rawy�Mazowieckiej.�Jest�
to�nieduży,�oddzielny,�nie�
połączony�z�zabudowaniami�
klasztornymi�domek,�
znajdujący�się�kilkadziesiąt�
metrów�od�innych�zabudowań.�
Otoczony�jest�murem�z�głazów�
i�kamieni.�
Na�palach�przed�wejściem�do�
eremu�umieszczone�są�napisy:�
„Erem”�i�„Stat�crux�dum�volvitur�
orbis”�(z�łac.�Krzyż�stoi,�choć�
zmienia�się�świat).�W�głębi�
dojścia�widać�reprodukcję�
Ikony�Maryi�Bramy�Niebios�
„Portaitissa”,�której�oryginał�
znajduje�się�w�kaplicy�w�
eremie.�Nazwa�erem�pochodzi�
z�greckiego�eremos,�które�
oznacza�pustkowie,�pustynia,�i�
wskazuje�na�miejsce�pustelni.�
Kaplica�zajmuje�największą�
część�pustelni,�która�jako�
całość�jest�wyposażona�

bardzo�skromnie.�–�Panuje�w�
eremie�prostota�ogromna...�
–�mówi�ks.�Adam�Domański.�
Nie�ukrywa�też,�że�o�samej�
pustelni�mówi�niechętnie,�
bo�i�sam�o.�Niewiadomski�
niechętnie�o�tym�wspomina,�
podkreślając�aspekt�duchowy�
pustelnictwa.�Nie�ma�w�
pustelni�telewizora,�komputera,�
telefonu,�jest�proste�posłanie�
i�podstawowe�wyposażenie.�
Jedzenie�zapewniają�siostry�
ze�zgromadzenia.�Pustelnik�
rzadko�opuszcza�swój�erem,�
nie�chodzi�do�sklepu,�czy�
na�spacery.�Z�pustelnikiem�
można�kontaktować�się�
wyłącznie�poprzez�siostry�i�nie�
od�razu,�„na�szybko”,�lecz�po�
wcześniejszym�umówieniu�i�
uzasadnieniu�pilnej�potrzeby�
takiego�kontaktu.�Zdarza�się,�
choć�nieregularnie,�
�że�pustelnik�odprawia�mszę�
świętą�w�klasztornej�kaplicy.�
Na�terenie�Eremu�Maryi�
„Brama�Nieba”�znajduje�się�
figura�św.�Brunona�Kartuza.�

Każdego�dnia�przed�tą�figurą�
eremita�modli�się,�mówiąc�
m.in.�„Ojcze�nasz”�i�„św.�
Brunonie�módl�się�za�nami”.�
Każdy�przed�wejściem�do�
eremu�zaproszony�jest�do�
podobnej�modlitwy.�św.�
Bruno�Kartuz�jest�głównym�
patronem�drogi�pustelniczej�
eremity.�Kaplica�w�eremie�jest�
pod�jego�wezwaniem.�Figura�
Najświętszej�Maryi�Panny�
znajduje�w�obrębie�murów�
eremu,�jest�widoczna�tuż�
po�przejściu�przez�„Ciasną�
Bramę”.�
Z�okna�celi�pustelni�widać�
tylko�mur�z�drewnianym�
krzyżem.�Brak�innych�widoków�
ma�pomagać�w�zachowaniu�
wewnętrznego�pokoju,�
wyciszenia�i�skupienia,�a�bliska�
obecność�muru,�bez�większej�
przestrzeni�–�wzmacniać�
doświadczenie�samotności�i�
odosobnienia.��
Na�wewnętrznym�murze,�od�
strony�północnej�umieszczona�
jest�Droga�Krzyżowa”.�

–�Erem�jest�przestrzenią,�która�
nieustannie�przypomina,�że�
najgłębszym�powołaniem�
człowieka�jest�być�z�Bogiem�
i�ufnie�odpowiadać�na�każde�
Jego�zaproszenie.�Eremita,�
w�poczuciu�swej�nędzy,�ma�
trwać�przed�Panem�i�gorliwie�
wypraszać�potrzebne�łaski�
–�napisał�przed�kilkoma�laty�
ks.�Niewiadomski�w�„Eremie�
cyfrowym”�–�blogu,�na�
którym�można�znaleźć�teksty�
jego�autorstwa�inspirowane�
Ewangelią�(http://eremmaryi.
blogspot.com).�Od�10�lutego�
pustelnik�już�nie�prowadzi�
bloga.�–�teraz�Bóg�pragnie,�
abym�jako�pustelnik�jeszcze�
głębiej�podjął�milczenie�–�
napisał�w�pożegnalnym�tekście�
na�blogu�–�jeszcze�przed�
złożeniem�ślubów�wieczystych.�
Erem�znajduje�się�na�lekkim�
wzniesieniu.�Położenie�to�ma�
przypominać�o�różnorodnych�
scenach�biblijnych,�które�
dokonywały�się�w�klimacie�
„góry”.�

Nowy proboszcz�został�powitany�kwiatami.
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W czasie Litanii do Wszystkich świętych�pustelnik�modlił�się�leżąc�
przed�ołtarzem�krzyżem,�z�głową�zakrytą�kapturem.�

Osoby, które przyszły do kościoła nie�tylko�po�to,�żeby�modlić�się,�ale�też�zobaczyć�pustelnika,�ujrzały�
skromnego,�stojącego�w�pochylonej�pozycji�księdza�z�długą�brodą.�
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retroretro Łowicz, czwartek 6 października 2016 r.

Tygodnik   narodowy,   społeczno - polityczny   i   gospodarczy   poświęcony   sprawom   Łowicza   i   okolic.

Zapewne niewielu łowiczan mo-
głoby z pamięci wyrecytować baj-
kę Aleksandra Fredry pt. Paweł 
i Gaweł. Zapewne jeszcze mniej pa-
mięta przedwojeny fi lm pod tym sa-
mym tytułem. A szkoda! Znajomość 
tej fi lmowej adaptacji bajki mistrza 
Fredry mogłaby łowiczanom pomóc 
w lepszym poznaniu rodzinnego mia-
sta. Jak to możliwe? Zadajmy sobie 
np. pytanie: gdzie po raz pierwszy 
skonstruowano baterię do radiood-
biorników? Odpowiedź może być 
tylko jedna: w Łowiczu! Niemożli-
we? A jednak! 

Premiera fi lmu w reżyserii Mie-
czysława Krawicza miała miejsce 
76 lat temu – 15 września 1938 r. Już 
pierwsza jego scena wydać się po-
winna bliska. Zza pomnika powstań-
ców 1863 r. na Nowym Rynku wyła-
niają się znajome kamienice. W jed-
nej z nich mieszkają fi lmowi boha-
terowie: Paweł Gawlicki (w tej roli 
Eugeniusz Bodo) i Gaweł Pawlicki 
(gra go Adolf Dymsza). Sąsiedzi, po-

dobnie jak we Fredrowskim orygi-
nale, czynią sobie wzajemnie psiku-
sy. Film odbiega jednak nieco od li-
terackiego wzorca, ponieważ Paweł
i Gaweł są w nim dobrymi przyja-
ciółmi, którzy drażnią się jedynie 
w błahych sprawach, a gdy rzecz jest 
poważna, potrafi ą sobie pomagać. 

Paweł Gawlicki jest wynalaz-
cą i jednocześnie prowadzi sklep 
z aparatami radiowymi. Jego naj-
nowszym dziełem jest „dwupen-
todowo-czterooktodiowa superhe-
terodyna z podwójnym napędem, 
automatycznym magnoskopem 
i telesynchronizacyjno-magnetycz-
no-elektryczno dynamo z przeciw-
zanikową eliminacją fal”, którą 
w skrócie nazywa baterią. Bateria – 
jak sam zaznacza – to „ostatnie sło-
wo techniki”. Umożliwia ona korzy-
stanie z radia bez podłączania go 
do prądu! Paweł jest na etapie roz-
powszechniania efektów swojej pra-
cy i w tym celu musi udać się do War-
szawy, gdzie zamierza ogłosić w pra-
sie swój wynalazek.

Pod Pawłem Gawlickim miesz-
ka Gaweł Pawlicki, który w tej sa-
mej kamienicy prowadzi sklep kolo-
nialny (Bazar Amerykański). Obaj 
sąsiedzi wynajmują swoje lokale 
u gospodyni (Zofi a Mellerowicz), 
która za wszelką cenę chce wydać 
swoją córkę Anielcię (Halina Dor-
re) za Pawła Gawlickiego. On jed-
nak, pochłonięty pracą nad udosko-
naleniem wynalazku, nie zauważa 
tych zabiegów. 

Udającemu się do Warszawy 
Pawłowi nieoczekiwanie towarzy-
szy sąsiad Gaweł, który w tym sa-
mym czasie jedzie do stolicy w in-
teresach. Bohaterowie spotykają 
w pociągu cudowne dziecko – Vio-
lettę (Helena Grossówna) – niezwy-
kle uzdolnioną młodą skrzypaczkę, 
zmierzającą na swój kolejny kon-
cert. Dziewczynki nie odstępuje na 
krok tajemniczy i nieco ekscentrycz-
ny impresario Hubert (Józef Or-
wid). Co wyniknie z tego spotkania? 
Jak potoczą się losy głównych bo-
haterów? Tego zdradzić nie mogę. 
Wspomnę jedynie, że z fi lmu tego 

pochodzą tak znane piosenki jak: 
Ach śpij kochanie czy Może ty bę-
dziesz mą królewną?, do których 
muzykę stworzył znany polski kom-
pozytor Henryk Wars.

Łowicz w fi lmie Paweł i Gaweł 
występuje zaledwie w kilku uję-
ciach. Niestety, na ekranie nie pada 
nazwa naszego miasta. Bohatero-
wie fi lmu mieszkają na prowincji, 
a Łowicz w 1938 r. wydawał się naj-
wyraźniej najbardziej reprezenta-
cyjnym spośród prowincjonalnych 
miasteczek. Kamienica, w której 
znajdowały się lokale głównych bo-
haterów i w której Paweł Gawlicki 
wynalazł baterię radiową, istnieje 
do dziś i znajduje się przy Nowym 
Rynku 32. Obecnie mieści się w tym 
miejscu sklep zoologiczny.

Łowicka „ładna okolica”

Paweł i Gaweł to nie jedyny 
przedwojenny fi lm, w którym mo-
żemy dostrzec łowickie akcenty. 
Eugeniusz Bodo, tym razem w roli 
hrabiego Karola Boratyńskiego 
w fi lmie Jaśnie pan szofer z 1935 r.
w reżyserii Michała Waszyńskie-

go, zmuszony jest zatrzymać się na 
chwilę w okolicach Łowicza. Jego 
auto wpada do rowu. Na słowa szo-
fera, że będzie musiał jeszcze trochę 
poczekać, zanim uda się wydobyć 
auto na drogę, hrabia odpowiada: 

„o nic nie szkodzi, nie spieszy mi 
się, bardzo ładna… okolica jest tu-
taj”. Słowa te wypowiada, wskazu-
jąc na przechodzącą opodal dziew-
czynę w łowickim pasiaku. Ta „ład-
na okolica” zachęca bohaterów
do zaśpiewania piosenki Henryka 
Warsa, wysławiającej urodę Polek. 

(fragment tekstu Piotra Wysockiego, 
„Łowicz w Starym Kinie”, Kwartalnik 
Historyczny Łowiczanin 23.12.2014)

Recenzja fi lmu, która ukazała się w warszawskiej prasie.
„Dobry Wieczór! Kurjer Czerwony” 1938 rok, nr 225.

„...komedyjka jest zabawna, pomysłowo przeprowadzona
i urozmaicona. Największym jednakże atutem fi lmu jest trójka 
czołowych wykonawców: Hellena Grossówna, Eugeniusz Bodo

i Adolf Dymsza. Grossówna, pełna wdzięku i lekkości, przypomina 
rodzajem swej indywidualności aktoskiej i urody Danielle Darrieux. 

Bodo i Dymsza walczą ze sobą nieustannie o lepsze. 
Gdy w jednej scenie lepszy jest Bodo, w następnej zaraz dystansuje 

go Dymsza. Obydwaj zresztą są komikami najczystszej wody i tworzą 
duet znacznie ciekawszy i bogatszy w możliwości, aniżeli podobne im 
duety amerykańskie w rodzaju Flipa i Flapa. Bardzo dobrze zagrał 

swój epizodzik Tadeusz Fijewski. Orwid- znakomity. 
Reżyseria Krawicza - staranna. Tempo- doskonałe..”



 

Aby wygrać pamiątkową koszulkę (wersja limitowana) należy:
- przygotować sobie epokowy strój cywilny na rok 1938.
- przyjść w nim na odsłonięcie tablicy 
- następnie pojawić się w kinie Fenix z wyciętym z gazety biletem
  (bilet zostanie ponumerowany i zarejestrowany)
- po projekcji fi lmu zostanie wylosowana grupa szczęśliwców, 
które otrzymają koszulki, będą także inne nagrody dla uczestników 
kostiumowego konkursu.

„RETRO ŁOWICZANIN”. KONCEPCJA I DOBÓR TEKSTÓW: PIOTR MARCINIAK. TEKSTY: PIOTR WYSOCKI, PIOTR MARCINIAK. PRZYGOTOWANIE DO DRUKU: REDAKCJA „NOWEGO ŁOWICZANINA".

Eugeniusz Bodo i katastrofa na Korabce
Kraksa samochodowa pod Łowiczem nie była je-

dynie wymysłem scenarzysty fi lmu Jaśnie pan szo-
fer – Konrada Toma. Być może zainspirował się 
on prawdziwym wypadkiem, któremu Eugeniusz 
Bodo uległ w nocy z 25 na 26 maja 1929 r., przejeż-
dżając właśnie przez nasze miasto. „Łowiczanin” 
z 31 maja w dziale „Kronika Policyjna” tak opisał 
to wydarzenie:

„Dnia 26 maja rb. o godz. 2 m.15 na Przed-
mieściu Łowicz-Korabka przy przejeździe kolejo-
wym na zakręcie szosy, prowadzącej do Głównego 
traktu Warszawa-Poznań, samochód marki Che-
vrolet Nr. W. 23642, jadący w kierunku Poznania 
z 5-cioma osobami stoczył się z czterometrowe-
go nasypu do rowu, gdzie wywracając się do góry 
podwoziem przygniótł wszystkich pasażerów. W sa-
mochodzie tym jechali: Bodo Eugenjusz, lat 29, ak-
tor, zamieszkały w Warszawie ulica Warecka nr 9, 
który rzekomo prowadził własny samochód. Rzecz-
ko Michał, lat 29, kierownik Szkoły Samochodowej, 
inż. Tuszyński, […], Rzeczko Marjan, lat 25, sekre-
tarz Szkoły Samochodowej […]. Roland Witold, lat 
32, aktor, […] i Zofja Ordyńska, lat 19, tancerka, 
[…]. Z wymienionych Roland Witold poniósł śmierć 
na miejscu, pozostali zaś doznali ciężkich uszko-
dzeń ciała i po udzieleniu im opatrunku na miejscu, 
zostali odwiezieni do szpitala Św. Tadeusza w Łowi-
czu. Przyczyna wypadku dość szybka jazda na nie-
znanej drodze i nieoświetlenie ulicy”. 

Wypadek pod Łowiczem szybko stał się głośny 
w całej Polsce. Informację o tragedii zamieści-
ło na pierwszych stronach wiele pism – m.in. łódz-
ki „Głos Poranny” z 27 maja 1929 r., czy warszaw-
ski „Dobry Wieczór!” z 25 maja 1932 r. Wzmianki 
o wypadu znalazły się także w gazetach: krakow-
skich („Ilustrowany Kuryer Codzienny”), warszaw-
skich („Polska Zbrojna”, „Nasz Przegląd” i „Dzień 
Dobry!”) czy wileńskich („Kurjer Wileński”).

Sądowy epilog wypadku
Wypadek miał swój fi nał w sądzie. Prasa żywo 

komentowała ten proces. Uwagę dziennika-
rzy zwracała nawet broda, którą zapuścił Euge-
niusz Bodo. Ilustrowany „Światowid” w notatce 
Bodo przed sądem z czerwca 1932 r. zamieścił fo-
tografi ę aktora na sali rozpraw oraz informację: 
„Na zdjęciu sala rozpraw, pierwszy po prawej 
Bodo. Nosi on obecnie brodę, którą zapuścił, aby 
grać rolę Araba w fi lmie Ossendowskiego, nakrę-
canym w Algierze”. 

„Życie Łowickie” z 27 maja 1932 r. w dziale 
Kronika informowało o rozstrzygnięciu procesu. 
Notatkę zatytułowano: Magistrat m. Łowicza na ła-
wie oskarżonych. Sprawę zakończył Sąd Okręgowy 
w Warszawie, który 24 maja 1932 r. przeprowadził 
wizję lokalną w miejscu katastrofy. Oskarżonymi 
w procesie byli: dr Kazimierz Bacia – ówczesny 
burmistrz Łowicza, wiceburmistrz Józef Drzewiec-
ki oraz Piotr Czerwiński, ławnik gospodarki miej-
skiej. Sąd zarzucił włodarzom miasta „nienależyte 
zabezpieczenie, nieoświetlenie i nieustawienie zna-
ków ostrzegawczych na ul. Korabka”. Oskarżonym 
był także Eugeniusz Bodo, który podczas procesu 
legitymował się obywatelstwem szwajcarskim jako 
Bohdan Eugène Junod (Bodo to pseudonim aktora 
– PW). Zarzut, który mu postawiono, to „spowodo-
wanie śmierci śp. Rolanda przez nieostrożną jazdę 
samochodem”. Ogłaszając wyrok, „sąd uznał winę 

wszystkich oskarżonych za udowodnioną”. Łowic-
kich włodarzy skazał na 3 miesiące więzienia i po-
branie opłat sądowych. Bodo otrzymał 6 miesięcy 
więzienia i 20 zł opłat sądowych. Wszystkim jednak 
zawieszono wykonanie kary na 3 lata. 

Skazani zostali też zobowiązani do wypłacenia 
wdowie po Rolandzie 301 zł „tytułem zwrotu kosz-
tów pogrzebu i strat moralnych”. Kwota ta nie 
usatysfakcjonowała jednak pani Rolandowej, któ-
ra, jak donosił warszawski „Robotnik” z 18 marca 
1930 r., wytoczyła Magistratowi Łowicza kolejną 
sprawę. Oskarżała ona władze miasta o brak sy-
gnałów ostrzegawczych na drodze i domagała się 
180 tys. zł odszkodowania. Ponieważ jednak toczył 
się jeszcze proces karny przeciwko Bodo, sprawę 
pani Rolandowej zawieszono.

Eugeniusz Bodo, w wywiadzie dla „Naszego 
Przeglądu” z 28 maja 1929 r., tak wypowiadał się 
o wypadku: „Gdybyśmy jechali szybciej, nikt nie 
wyszedłby z życiem z tej katastrofy. W jasnym świe-
tle refl ektorów ujrzałem niespodziewanie nagły za-
kręt w prawo koło Korabki. Nie byłem do tego przy-
gotowany, gdyż przy szosie nie było ustawionego 
znaku ostrzegawczego. W ostatniej chwili skręci-
łem gwałtownie w prawo. Samochód zarzucił tyłem 
i spadł z nasypu wysokości 4 i pół metra, wywraca-
jąc się do góry kołami. Więcej nic nie pamiętam – 
gdyż straciłem przytomność”. 

Autor biografi i aktora Eugeniusz Bodo. Już taki 
jestem zimny drań (Poznań 2012) – Ryszard Wo-
lański – stawia mało prawdopodobną, acz ciekawą 
tezę, że wypadek pod Łowiczem mógł wpłynąć na 
dalsze losy artystyczne Eugeniusza Bodo. Dotych-
czas występował on najczęściej jako aktor rewiowy. 
Sławę zaś miały mu przynieść nieśmiertelne role 
w fi lmach. Na poparcie tego zdania Wolański przy-
tacza jedną z wypowiedzi aktora: „Cóż mam z rew-
ji? Muszę wyjść, zaśpiewać piosenkę, jedną czy 
drugą, która mi się nawiasem mówiąc nie zawsze 
podoba. Przez dłuższy czas trzeba to powtarzać. To 
przecież wcale nie jest interesujące i nie daje zado-
wolenia artystycznego. Tem nie można wypełnić ży-
cia. We fi lmie człowiek wie dopiero, że żyje”.

(fragment tekstu Piotra Wysockiego, „Łowicz w Starym Ki-
nie”, Kwartalnik Historyczny "Łowiczanin" 23.12.2014 r.)

Przewrócony w rowie Chevrolet przy ul. Nadbzurzańskiej w Łowiczu, prowadzony przez E. Bodo; fot. z 1929 r. ze zbiorów 
Wojciecha Słoniewicza

Bodo przed sądem, źródło: Gazeta Światowid z roku 1932, nr 23, s. 5
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Sanniki |�Maja�Komorowska�na�spotkaniu�z�czytelnikami

Cenny jest każdy dzień i każdy drobiazg
Niezwykły, wartościowy, nie dający się 
zapomnieć, głęboki, refl eksyjny.... – można 
mnożyć przymiotniki opisujące wieczór, jaki 
kilkadziesiąt osób przeżyło w środę, 28 września, 
w sali koncertowej pałacu w Sannikach 
na spotkaniu z Mają Komorowską, znakomitą 
aktorką teatralną i fi lmową. A i tak każde z tych 
określeń spłyca to, co było udziałem uczestników. 

Komorowska przywiozła ze 
sobą mocno już zużyty, pomię-
ty, tysiące razy chwytany do rąk 
zeszyt formatu A4, w którym 
miała zapisanych kilkadziesiąt 
swoich ulubionych wierszy. Nie 
deklamowała ich. To ważne, na 
to kładła nacisk: nie deklamowa-
ła, nie recytowała. Po prostu je 
mówiła. – Wiersze trzeba mówić, 
a nie recytować – podkreślała 
– bo wiersz to jest przede wszyst-
kim przekazanie myśli, a dopie-
ro potem rodzi się z tego emocja. 
Nie trzeba walczyć o interpreta-
cję, tylko iść za myślą.

Więc czytała te wiersze, cza-
sem mówiła je z pamięci, od 
czasu do czasu wspomagając 
się pisanym tekstem. Wybiera-
ła je z tego kajetu dość dowol-
nie, wspominała, że na różnych 
spotkaniach ten wybór może być 
inny – ale można było odczuć, że 
szkielet jest ten sam, niektórych 
wierszy aktorka wprost nie może 
pominąć, tak są jej bliskie. 

Swoim charakterystycznym, 
niskim, lekko chrypiącym, bynaj-
mniej nie pięknym głosem, mówi-
ła o życiu, słowami Czesława Mi-
łosza, księży Jana Twardowskiego 
i Janusza Pasierba, Anny Kamień-
skiej, Adama Zagajewskiego, Zbi-
gniewa Herberta, Wisławy Szym-
borskiej, Barbary Sadowskiej i jej 
syna, zamordowanego na mili-
cyjnym posterunku w stanie wo-
jennym Grzegorza Przemyka. 
O życiu takim, jakie jest: im dłu-
żej przeżywanym, tym jaśniej roz-
poznawanym jako niezwykły dar, 
w którym ważna jest każda chwi-
la, każdy gest, każdy drobiazg... 

O tej wadze detalu, drobiazgu, 
szczegółu mówiła kilka razy, 
wracała do tego wątku. – Bo 
niektóre szczegóły stoją na stra-
ży naszej wyobraźni – przekony-

wała. Zwierzała się, że szczegó-
ły wzruszają ją tym bardziej, im 
jest starsza. 

Mówiła też o „pamięci cia-
ła”, będą również przykładem 
pamięci szczegółu. Zapamiętała 
z dzieciństwa, trudnego, wo-
jennego dzieciństwa, uścisk 
matczynej dłoni w chwili nie-
mieckiej rewizji w ich dworze 
w Komorowie, gdy po powsta-
niu ukrywali tam uciekinierów 
z obozu przejściowego w Prusz-

kowie. Po latach ten matczyny 
uścisk dłoni zawsze już kojarzył 
się z tamtym dotknięciem i zna-
czył coś więcej niż dla kogoś, 
kto tej chwili strachu nie przeżył.

Większość audytorium na spo-
tkaniu stanowiły panie (Maja Ko-
morowska szczególnie podzięko-
wała, po zakończeniu spotkania, 
za udział w nim, kilku obecnym 
panom), zwykle będące w star-
szym już wieku, choć była też 
np. grupa harcerek z hufca so-

chaczewskiego ZHP. 78-letnia 
aktorka, dziwiąca się – jak opo-
wiadała – że dane jest jej tak dłu-
go żyć, bo oboje rodzice umierali 
młodziej – swym opowiadaniem 
o spotkanych w życiu ludziach, 
swą luźną, spontaniczną refl eksją 
nad czytanymi wierszami, jakby 
zatrzymywała chwilę, sprawiała, 
że nie liczył się czas. 

Przez cały czas spotkania, bli-
sko półtorej godziny, stała, pro-
siła, by nie gasić światła, bo 

chciała mieć kontakt wzrokowy 
ze słuchaczami, kilka razy do-
pytywała się czy wszyscy do-
brze słyszą. Zresztą: nie zaczęła 
wcale spotkania od wierszy, lecz 
od opowieści o ludziach, którzy 
dla niej byli ważni, coś w jej ży-
cie wnieśli – w ten sposób powo-
li tworzyła właściwy nastrój, tka-
ła nić porozumienia między nią 
a salą.

– Nie należy tracić na starość 
ciekawości świata – mówiła pod 
koniec. – Żebyśmy nie stracili tej 
zdolności, by czuć, by się przej-
mować wraz z innymi, przeży-
wać z nimi.

Ta szansa jest naszym udzia-
łem do końca życia. Komorow-
ska wspominała, jak kiedyś zo-
stała pobita w windzie i długo 
dochodziła do siebie. Wtedy wła-
śnie jednak zobaczyła, jak wiele 
rzeczy dotąd robiła w życiu nie-
dobrych. – Człowiek każdego 
dnia może się trochę poprawiać, 
w drobnych rzeczach – snuła re-
fl eksję. I radziła, by zauważyć, 
ile pozytywnej, dobrej przestrze-
ni możemy stworzyć wokół sie-
bie, mówiąc po prostu każdemu 
spotkanemu człowiekowi „dzień 
dobry” – nawet jeśli wypowie-
dzenie tego coś nas kosztuje, bo 
akurat nie jesteśmy w formie czy 
akurat coś nas gnębi.

– Widzimy, że czasu jest coraz 
mniej – mówiła do przepełnionej 
ciszą, skupionej w słuchaniu sali 
– i wtedy zaczynamy rozsądnie 
gospodarować tym czasem…

Z pewnością czas wygospoda-
rowany na słuchanie Mai Komo-
rowskiej w pałacu w Sannikach 
nie był czasem zmarnowanym. 

WoJCIeCH 
WAlIGÓrSKI

wojciech.waligorski@lowiczanin.info

Zwierzała�się,�że�
szczegóły�wzruszają�
ją�tym�bardziej,�
im�jest�starsza.�

Czasami zdjęcia kłamią.�W�rzeczywistości�Maja�Komorowska�była�w�Sannikach�pogodna�i�często�się�uśmiechała.
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Domaniewice |�Międzygminny�konkurs

Młodzież z trzech gmin poczyta Sienkiewicza
Uczniowie klas IV-VI szkół 

podstawowych oraz gimnazjów 
z terenu gmin Domaniewice, Ło-
wicz i Łyszkowice zmierzą się  
w listopadzie w Międzygminnym 
Konkursie Literackim „Czytamy 
utwory Sienkiewicza”. Konkurs 
organizują wspólnie Gminny Ośro-
dek Kultury w Domaniewicach 

oraz Gminne Biblioteki Publiczne 
w Bocheniu i Łyszkowicach. 

Zmagania polegały będą na jak 
najładniejszym przeczytaniu indy-
widualnie lub w duecie wybranego 
przez siebie fragmentu dowolne-
go utworu Henryka Sienkiewicza. 
Maksymalny czas prezentacji to 
4 minuty. Placówki mogą zgłosić 

maksimum 4 uczestników. Ter-
min przyjmowania zgłoszeń to 25 
października do godziny 16.00. 
Sam konkurs odbędzie się zaś 18 
listopada o godzinie 9.30 w GOK  
w Domaniewicach. Regulamin 
konkursu wraz ze wzorem zgłosze-
nia można znaleźć na stronie www.
gok-domaniewice.pl.  kl

Bobrowniki
Co dalej
z monografią 
wsi?

Do 10 października zgłaszać 
mogą się chętni, aby nabyć mo-
nografię „Moja wieś Bobrowniki” 
autorstwa Mariana Kunata i Grze-
gorza Czuby. O wydanie książ-
ki stara się społeczny komitet,  
w skład którego wchodzą m.in. 
druhowie z OSP Bobrowniki. 

Przedsięwzięcie jest niekomer-
cyjne, ale ze względu na brak wy-
starczającego zainteresowania ze 
strony sponsorów, osoby zaintere-
sowane będą musiały wpłacić 100 
zł, na pokrycie kosztów wydania 
(na konto 25 92881066 1147 6379 
2000 0020 z dopiskiem „Ochot-
nicza Straż Pożarna w Bobrow-
nikach”). Nakład będzie zależał 
od liczby wpłat. O książce, będą-
cej dziełem dwóch miłośników hi-
storii regionalnej, wspominaliśmy 
już na łamach NŁ. Przypomnijmy, 
że liczy ona 445 stron, podzielo-
nych na 13 podzielonych rozdzia-
łów.   tm

Zduny�|�Biblioteka�i�Dom�Kultury

Październik z teatrem
Biblioteka Publiczna i Dom 

Kultury w Zdunach przygotowa-
ły dwie propozycje, które mogą 
rozweselić osoby zmartwione je-
sienną, deszczową pogodą i lubią-
ce teatr. Jest to akcja „Październik 
z teatrem”, która realizowana bę-
dzie w dwóch odsłonach.

16 października o godz. 14.30 
w sali widowiskowej Domu Kul-
tury w Zdunach można będzie 

obejrzeć spektakl „Next-ex”  
w wykonaniu Teatru Nie-Za-Wiel-
kiego z Krośniewic. Scenariusz 
do przedstawienia - które twórcy 
nazywają inteligencką komedią 
w dwóch aktach - napisał Juliusz 
Machulski. Jak wynika z krót-
kiego opisu, jest to historia dora-
stającej dziewczyny, która marzy  
o „księciu  z bajki”, podobnie jak 
jej ojciec. Tylko czy ich wyobra-

żenia są tożsame? Bezpłatne wej-
ściówki można otrzymać w DK.   

Z kolei 24 października o godz. 
15.45 zaplanowano wyjazd do 
kina Polonez w Skierniewicach 
na komedię „Między łóżkami”  
w wykonaniu aktorów Teatru Ca-
pitol z Warszawy. Na przedsta-
wienie składa się sześć epizodów, 
przedstawiających zabawne sytu-
acje z życia mieszkańców pewnego 
kanadyjskiego miasteczka.  Koszt 
(DK w Zdunach je dofinansowu-
je) to 60 zł/osoby. Zapisy i wpłaty 
do 14 października.  mwk 

Nowe Zduny�|�Gimnazjum

Dorośli i młodzież głośno czytali „Quo vadis”
29 września, kiedy przypada Dzień Głośnego Czytania, ogłoszony przez Polską 
Izbę Książki, akcja głośnego czytania „Quo vadis” Henryka Sienkiewicza  
została zorganizowana  przez klasę II B Gimnazjum Publicznego w Nowych 
Zdunach. W akcji brała udział cała szkoła.

Przedsięwzięcie rozpoczęło się 
o godz. 10. w szkolnym hallu, któ-
ry zyskał nastrojową dekorację. 
Były tam wystawione książki no-
blisty, a wszędzie wokół były de-
koracje z kwiatów, liści, winogron 
i wrzosów. Społeczność szkoły 
i zaproszonych gości przywitały 
Anita Pietrzak i Kamila Workow-
ska, które przedstawiły ideę spo-
tkania - propagowanie czytelnic-
twa i uczczenie pamięci Henryka 
Sienkiewicza. 

Potem do stolika, na którym 
była zapalona lampka, poprosi-

ły dyrektor gimnazjum Jolantę 
Gajewską. W dalszej kolejności 
„Quo vadis” czytali: przedstawi-
ciel Komendy Powiatowej Policji 
w Łowiczu, dyrektor SP w Zdu-
nach Małgorzata Kubiak, inspek-
tor do spraw oświaty w Urzędzie 
Gminy Jan Znyk, dyrektor Gmin-
nej Biblioteki Halina Anyszka, 
przewodnicząca Rady Rodzi-
ców Mariola Dzik i nauczyciele.  
W czasie, gdy czytana była po-
wieść, słuchać było w tle muzykę 
z filmów, które są ekranizacjami 
twórczości Sienkiewicza.

W drugiej części spotkania „pa-
łeczkę” głośnego czytania przejęła 
młodzież. Klasa II B zaprosiła do 
tego przedstawicieli wszystkich 
klas gimnazjum, którzy wcześniej 
wylosowali dany fragment powie-
ści. Czytały po 3-4 osoby z każdej 
klasy, w zależności od tego, ile ról 
występowało w danym fragmencie. 
Ich występy były oceniane przez 
jurorów w skali od 0 do 6 punk-
tów. Wyniki nie zostały jeszcze 
ogłoszone. Zaplanowano to pod-
czas uroczystej akademii z okazji 
Dnia Edukacji Narodowej. 

Głośnie Czytanie „Quo va-
dis” w gimnazjum w Zdunach 
trwało około 2,5 godziny, ale dla 
przypomnienia przedsięwzięcia  
w szkole na wszystkich prze-
rwach rozbrzmiewała „Dumka 
na dwa serca” i inne utwory, któ-
re powstały do filmów inspirowa-
nych twórczością Noblisty. Był 
to ich projekt edukacyjny, któ-
ry nadzorowały wychowawczyni  
II B i jednocześnie nauczycielka 
języka polskiego Renata Zawi-
ślak oraz bibliotekarka Anna Ry-
busiewicz. 

Renata Zawiślak już po za-
kończeniu czytania powiedziała 
nam, że bardzo się cieszy, że uda-
ło się całą szkołę zaangażować 
w przedsięwzięcie. Podobnie jak 
dyrektor Jolanta Gajewska, która 
również jest nauczycielką języka 
polskiego, tak i ona była podbudo-
wana, widząc , jak wielu uczniów 
wzięło książki do ręki i z jakim za-
angażowaniem je czytali.  mwk 

Jako pierwsza do�czytania�„Quo�vadis”�została�zaproszona�dyrektor�
gimnazjum�Jolanta�Gajewska.�
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RZUT OKiEM�|�PIęKNA�MUZyKA

W Zespole Pałacowo-Parkowym w Sannikach 25�września�znów�
rozbrzmiewały�dźwięki�muzyki�klasycznej.�W�murach�pałacu�odbył�
się�koncert�w�ramach�XII�Festiwalu�Muzycznego�„W�krainie�Chopina”,�
organizowanego�przez�towarzystwo�Muzyczne�im.�Kazimierza�
Wiłkomirskiego,�Europejskie�Centrum�Artystyczne�im.�Fryderyka�Chopina�
oraz�sannickie�koło�towarzystwa�im.�Fryderyka�Chopina�w�Warszawie.�Na�
skrzypcach�grała�absolwentka�Uniwersytetu�Muzycznego�w�Warszawie�
Aleksandra�Kwiatkowska,�zaś�na�fortepianie�wykładowca�tejże�uczelni�
Piotr�Kopczyński.�Usłyszeć�można�było�m.in.�utwory�Jana�Sebastiana�
Bacha.�kl
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REKLAMA

Z sali sądowej
Łowicz�|�Prokuratura�domaga�się�2�lat�więzienia�w�zawieszeniu�na�5�lat�próby�

Czy dowódca JRG poniesie 
odpowiedzialność karną?
Przed Sądem Rejonowym w Łowiczu zakończył się w poniedziałek  
3 października, głośny proces Krzysztofa J., dowódcy JRG PSP w Łowiczu, 
oskarżonego o przekroczenie uprawnień w celu osiągnięcia korzyści 
majątkowych oraz o niedopełnienie obowiązków służbowych. Strony wygłosiły 
mowy końcowe, zaś wyrok zostanie ogłoszony 17 października. 

Większość zarzutów, jakie ciążą 
na oskarżonym, dotyczy szkoleń z 
zakresu BHP, jakie prowadził dla 
firmy małżonki, m.in w placów-
kach bankowych, w okresie, kie-
dy przebywał na płatnym zwol-
nieniu lekarskim. W owym czasie 
dowódca JRG nie posiadał też zgo-
dy od przełożonych na świadczenie 
dodatkowej pracy zarobkowej poza 
służbą. Tłumaczył to faktem, iż nie-
przerwanie od rozpoczęcia pracy w 
jednostce, czyli od 2001, taką zgo-
dę uzyskiwał na okres 1 roku, zaś 
tym razem nie zorientował się, że 
ona wygasła.  Jak podniósł w swo-
jej mowie, swojego dodatkowego 
zarobkowania nigdy nie ukrywał, a 
świadczyć może o tym choćby fakt 
składania przez niego oświadczeń 
majątkowych, w których wykazy-
wał uzyskane dochody. 

Adwokat broniąca Krzysztofa J. 
z substytucji mecenasa Piotra Ka-
szewiaka, podniosła też argument, 
iż zwolnienie lekarskie wyłącza-
ło zdolność jej mandanta do wy-
konywania obowiązków w straży, 
gdyż wymagają one posiadania 
pełnej sprawności fizycznej, a ta w 
przypadku oskarżonego była ogra-
niczona z uwagi na wcześniejszą 

kontuzję kolana. Kontuzja ta nie 
miała jednak wpływu na prowa-
dzenie przez niego szkoleń poza 
służbą. Zdaniem oskarżonego fakt 
ten nie powinien być rozpatrywany 
w kategorii odpowiedzialności kar-
nej, do jakiej nakłania prokuratura, 
a co najwyżej dyscyplinarnej. 

Mecenas zwróciła też uwagę na 
fakt, iż w niniejszym postępowaniu 
przeprowadzono dowody w posta-
ci wykazu rozmów telefonicznych, 
które jak mówiła, jedynie potwier-
dziły, że w okresie, kiedy Krzysztof 
J. przebywał na zwolnieniu, przeło-
żeni zlecali mu wykonywanie za-
dań związanych z zajmowanym 
przez niego stanowiskiem pracy, a 
co więcej, rozliczali go z ich wyko-
nywania. 

Brak przeprowadzonych 
postępowań 
powypadkowych 
Sąd oceni też drugi akt oskar-

żenia, który stanowi przedmiot ni-
niejszej sprawy. Śledczy dopatrzyli 
się bowiem braku przeprowadze-
nia części postępowań powypadko-
wych, które dotyczyły wypadków 
w służbie, jakim ulegali funkcjona-
riusze PSP w Łowiczu. 

Krzysztof J., jako specjalista od 
BHP w jednostce PSP w Łowiczu 
został postawiony w stan oskarże-
nia w związku z niedopełnieniem 
obowiązków służbowych. Na oko-
liczność tych zarzutów w trakcie 
całego procesu przesłuchano wie-
lu świadków, także tych, którzy 
kontrolowali jednostkę w Łowiczu  
z ramienia Komendanta Głównego 
w związku z nieprawidłowościami, 
jakie sygnalizowano w skargach. 
W trakcie mozolnych przesłuchań 
próbowano odtworzyć, jak co do 
zasady powinna przebiegać proce-
dura powypadkowa. Tego dotyczy-
ło też m.in. ostatnie przesłuchanie 
Jarosława K., które relacjonujemy 
poniżej w tym artykule. 

Podsumowując zebrany mate-
riał dowodowy, także powołując 
się na zeznania świadka, obrona 
podniosła, że tego typu naruszenie 
jest winą jedynie pracodawcy, w 
tym wypadku komendanta Jacka 
S., który odpowiada za wszczęcie 
procedury powypadkowej. Proku-
ratura domaga się uznania Krzysz-
tofa J. winnym i zasądzenia mu 2 
lat więzienia w zawieszeniu na 5 lat 
próby oraz 5 tys. zł grzywny i ob-
ciążenia kosztami postępowania. 

Sędzia Anna Kwiecień-Motylew-
ska zapowiedziała ogłoszenie wy-
roku 17 października. 

Zeznania kontrolera 
Na poprzedniej rozprawie, 22 

września, zeznania przed sądem 
złożyli dwaj świadkowie, którzy 
kontrolowali przed laty jednostkę 
w związku z procedurą powypad-
kową, ale z uwagi na fakt, że dru-
gi z nich zmienił zakres obowiąz-
ków służbowych, właściwie nic nie 
był w stanie sobie przypomnieć  
w kwestii owej praktyki kontrolnej, 
ani nawet odnośnie tej konkretnej 
kontroli w jednostce w Łowiczu. 

Przydatne w procesie mogą oka-
zać się zeznania świadka Jarosława 
K. z Komendy Wojewódzkiej PSP 
w Warszawie, który kontrolował 
jednostkę z ramienia Komendanta 
Głównego. Powodem owej kontro-
li była skarga Krzysztofa J. na ko-
mendanta powiatowego Jacka S., 
który zdaniem skarżącego nie do-

pełnił obowiązków w związku z 
prowadzeniem postępowania po-
wypadkowego, dotyczącego jego 
wypadku w służbie. Jak wyjaśnił 
świadek, praktyka jest taka, że po 
zaistnieniu zdarzenia, którego skut-
kiem jest uraz, z chwilą powzięcia 
o nim informacji, do obowiązków 
komendanta należy powołanie ze-
społu powypadkowego, który spo-
rządzi protokół. Wcześniej komen-
dant powinien otrzymać projekt 
decyzji ws. powołania takiego ze-
społu, przygotowany przez pra-
cownika BHP. – Czy nie prościej 
byłoby, gdyby komendant sam wy-
dał taką decyzję? – pytała sędzia. 
Świadek przyznał, że owszem i ko-
mendant może nawet to zrobić, ale 
przepisy nakładają taki obowiązek 
na pracownika BHP, z uwagi na 
fakt, iż na komendancie spoczywa 
wiele zadań związanych z funkcjo-
nowaniem jednostki i chodzi o to, 
aby go odciążyć, rozkładając część 
zadań na inne komórki. 

Konkluzja jego zeznań sprowa-
dzała się jednak do tego, że obo-
wiązkiem komendanta jest nadzo-
rowanie całego postępowania i to 
na nim ciąży odpowiedzialność za 
jego skuteczne przeprowadzenie. 

W związku z wypadkiem na 
służbie, jakiemu uległ Krzysztof 
J., toczy się przed Sądem Rejono-
wym w Łowiczu oddzielne postę-
powanie przeciwko komendantowi 
Jackowi S. Poszkodowany wystę-
puje w nim w roli oskarżyciela pry-
watnego.  aa 

Adwokat�podniosła�
argument,�iż�zwolnienie�
lekarskie�wyłączało�
zdolność�jej�mandanta�
do�wykonywania�
obowiązków�w�straży

Łask – Katowice
Czy Sąd
Dyscyplinarny 
zdecyduje 
o uchyleniu 
immunitetu? 

Przez wiele instytucji wymia-
ru sprawiedliwości przetoczyła się 
już sprawa pani prokurator E. Z., 
pracującej w Prokuraturze Rejo-
nowej w Łowiczu, która 16 kwiet-
nia b.r. została zatrzymana przez 
policjantów w Dębowej Górze 
pod Skierniewicami, gdy była pod 
wpływem alkoholu, a na skrzyżo-
waniu przesiadała się na fotel kie-
rowcy, który chwilę wcześniej zaj-
mował jej 13-letni syn. 

Przypominamy, że w tej spra-
wie toczą się dwa postępowania: 
dyscyplinarne i karne – w obu po-
jawiły się nowe okoliczności. Po-
śród licznych zawiłości prawnych, 
związanych m.in. z przekazywa-
niem sprawy do właściwości róż-
nych prokurator, najistotniejsze są 
dwie informacje: w październiku 
Sąd Dyscyplinarny przy Proku-
ratorze Generalnym zdecyduje, 
czy zostanie uchylony immunitet 
pani prokurator, a wówczas będą 
mogły zostać jej postawione za-
rzuty, zaś w trakcie prowadzone-
go postępowania wyjaśniającego 
rzecznik dyscyplinarny uznał, że 
są podstawy do wszczęcia postę-
powania dyscyplinarnego. 

Postępowanie 
dyscyplinarne 
Zakończyło się postępowanie 

o charakterze wyjaśniającym, ja-
kie prowadził zastępca Rzeczni-
ka Dyscyplinarnego dla Regionu 
Łódzkiego w Prokuraturze Re-
gionalnej w Łodzi, a zostało one 
przekazane do wszczęcia postępo-
wania dyscyplinarnego.  str. 34
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Łask - Katowice |�Nowe�ustalenia�w�sprawie�pani�prokurator�

Czy Sąd Dyscyplinarny zdecyduje 
o uchyleniu immunitetu?

dokończenie ze str. 33
- Decyzją Prokuratora Krajo-

wego został wyznaczony do jej 
prowadzenia zastępca Rzeczni-
ka Dyscyplinarnego dla Regionu 
Śląskiego - poinformował Krzysz-
tof Bukowiecki, rzecznik prasowy 
Prokuratury Regionalnej w Łodzi. 

Stało się tak z uwagi na fakt, iż 
w zgodzie z przepisami, jeśli pro-
kuratura uzna, że są podstawy, by 
śledztwo przeszło z fazy postępo-
wania wyjaśniającego w fazę po-
stępowania dyscyplinarnego, to 
wyznacza się do jego prowadzenia 
prokuraturę z innego okręgu - cho-
dzi o zachowanie obiektywizmu. 

Jak dowiedzieliśmy się od rzecz-
nika Prokuratury Regionalnej w 

Katowicach Ireneusza Kunerta, 
pani prokurator jest obecnie za-
wieszona w obowiązkach zawodo-
wych, co znajduje potwierdzenie w 
kartach sprawy. Rozpoczęcie czyn-
ności z nią było dotychczas nie-
możliwe, z uwagi na przedłożone 
zwolnienie lekarskie. 

Czy immunitet zostanie 
uchylony? 
W związku z tym zdarzeniem, 

równocześnie toczy się postępo-
wanie karne, które prowadzi Pro-
kuratura Rejonowa w Łasku pod 
nadzorem Prokuratury Okręgowej 
w Sieradzu.  Jak informowaliśmy 
już wcześniej, został skierowany do 
Sądu Dyscyplinarnego przy Pro-

kuratorze Generalnym w Warsza-
wie wniosek o uchylenie immuni-
tetu pani prokurator. 

Z uzyskanych przez nas infor-
macji wynika, że Sąd Dyscypli-
narny wyznaczył w październiku 
termin posiedzenia, na którym zo-
stanie podjęta decyzja w tej spra-
wie. - Jeśli immunitet zostanie 
uchylony, będą mogły zostać po-
stawione zarzuty pani prokurator, 
co najmniej o prowadzenie samo-
chodu pod wpływem alkoholu, 
czyli o czyn z art. 178 par. 1 kk - 
powiedziała nam Jolanta Szkil-
nik, rzecznik prasowy Prokuratury 
Okręgowej w Sieradzu. Będziemy 
informować na naszych łamach  
o dalszym przebiegu tej sprawy.  aa 

REKLAMA

Aktualności

Łowicz - Czatolin�|�PttK�zaprasza�na�dwudniowy�rajd.�

W rocznicę pierwszego zrzutu
Po raz jedenasty Oddział Pol-

skiego Towarzystwa Turystycz-
no-Krajoznawczego w Łowiczu, 
wspólnie z łowickim ratuszem, 
a także jednostką OSP w Cza-
tolinie organizuje rajd szlakiem 
cichociemnych żołnierzy Ar-
mii Krajowej, który odbędzie się  
15 - 16 października. Rajd orga-
nizowany jest w dwóch formach: 
pieszej oraz rowerowej w dwóch 
wariantach.

Uczestnicy trasy pieszej w ra-
mach wpisowego zostaną przewie-
zieni 15 października autokarem 
do miejscowości Lipce Reymon-
towskie, skąd przez Bobrową 
przejdą trasę około 15 km do Cza-
tolina. Drugiego dnia rajdu poko-
nają trasę ok. 6 km z Czatolina do 

Domaniewic. Rowerzyści do wy-
boru mają dwa warianty rajdu. 
Wariant dwudniowy zakłada wy-
jazd 15 października z Łowicza  
i przejazd przez Uchań, Łyszko-
wice, Bobrową, Trzciankę dotrą 
do Czatolina - w sumie do 40 km. 
Uczestnicy rajdu będą nocować 
w strażnicy OSP w Czatolinie. 
Uczestnicy, którzy nie chcą no-
cować w Czatolinie, mogą wyru-
szyć w niedzielę 16 października 
i przejechać obliczoną na 50 km 
trasę Łowicz, Łyszkowice, Czato-
lin, Domaniewice i wrócić do Ło-
wicza. 

Trasa powrotna pokrywa się  
z trasą wyznaczona dla uczestni-
ków rajdu dwudniowego. Główne 
uroczystości poświęcone zrzutowi 

odbędą się 16 października o godz. 
11. pod pomnikiem cichociemnych 
w Czatolinie. O godz. 12 na terenie 
strażnicy OSP w Czatolinie zapla-
nowano ognisko, w czasie którego 
odbędą się konkursy dla uczestni-
ków rajdu.

Wpisowe za udział w rajdzie 
jest przyjmowane do 11 paździer-
nika i wynosi 5 zł dla członków 
PTTK oraz 8 zł dla pozostałych. 
Uczestnicy rajdu pieszego wystar-
tują ze Starego Rynku w Łowiczu 
15 października o godz. 09:30,  
a rowerzyści chcący pokonać trasę 
dwudniową o godz. 11:00. Rowe-
rzyści, którzy pojadą trasą jedno-
dniową, spotkają się 16 październi-
ka o godz. 8:00 na Starym Rynku 
w Łowiczu.  tb

Łowicz, Warszawa�|�Dzień�świadomości�Europejskiej

Musical i debata 
na Uniwersytecie 
Warszawskim
Grupa uczniów Pijarskiego 
LO w Łowiczu skorzystała 
z zaproszenia Instytutu 
Europeistyki Wydziału 
Nauk Politycznych UW 
i wzięła udział w Dniu 
Świadomości Europejskiej 
23 września. 

Było to spotkanie dla ok. 500 
uczniów z różnych szkół średnich 
w Polsce, podczas którego zasta-
nawiano się o obecnej kondycji  
i przyszłości Unii Europejskiej.

Do Warszawy pojechało  
19 uczniów grupy realizującej roz-
szerzony program WOS wraz  
z opiekunką Elżbietą Rutkowską.  
Spotkanie odbyło się w Audyto-
rium Maximum UW. Uczniów 
powitali dyrektor instytutu prof. 
dr hab. Konstanty Adam Wojtasz-
czyk oraz prodziekan wydziału dr 
Łukasz Zamęcki. Uczestnicy obej-
rzeli na żywo spektakl, w którym 
historia integracji europejskiej zo-
stała przedstawiona w formie musi-
calu. Ważną częścią spotkania była 
dwugodzinna debata, moderowana 
przez dr. hab. Pawła Borkowskie-
go, dr. Łukasza Zamęckiego oraz 
gościa z Włoch - Francesco Pigoz-
zo. Rozmawiano o dotrzymanych  
i niedotrzymanych obietnicach UE, 
o tym czy historia integracji euro-

pejskiej jest też częścią  naszej hi-
storii, a także o tym, czy wyjście 
Polski z UE byłoby możliwe i sen-
sowne. Uczniowie mogli zadawać 
pytania i wyrażać własne poglądy. 
Skorzystali z tej możliwości Łu-
kasz Brzozowski i Piotr Baleja z Pi-
jarskiego LO.

O swoich wrażeniach z wyjazdu 
opowiadały nam z kolei uczennice 
tej szkoły: Julia Szymkowicz, Ga-
briela Dzionek i Dominika Sapiń-
ska. Podobało im się to, że w czasie 
debaty nikt nie narzucał określo-
nego punktu widzenia, można 
było wypowiedzieć własne zdanie,  

a odzywali się zarówno euroentu-
zjaści, jak i eurosceptycy. - Można 
się było przekonać, że dla nasze-
go pokolenia te kwestie są ważne,  
a pytania o przyszłość Europy są 
dla nas nurtujące - mówiła Julia 
Szymkowicz. - To z pewnością nie 
jest tak, że młodzieży takie tematy 
nie interesują.

Na naszych rozmówczyniach 
duże wrażenie zrobił zaprezento-
wany im spektakl. Przyznały, że nie 
spotkały się wcześniej z tak orygi-
nalną, artystyczną formą przedsta-
wiania procesu integracji europej-
skiej, jak obejrzany musical.      tm  

Głos w deabacie zabiera�łukasz�Brzozowski.�
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informacje
��informacja PKP�(ogólnokrajowa)�

22-194-36�
��Krajowe Biuro Numerów 118-913
��Międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
��Rozmowy krajowe –�zamawianie�

19050�(koszt�1,07�zł�z�VAt)
��Rozmowy międzynarodowe –�zama-

wianie�19051�(koszt�1,07�zł�z�VAt)
��Awarie tel. stacjonarnych�–�zgłoszenia:�

801�505�505
��Biuro zleceń�19497�(zamawianie�budze-

nia,�przypominanie�o�terminie�załatwienia�
sprawy,�przekazywanie�życzeń�itp.).

telefony
��Wojewódzkie Centrum Zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego Urzędu Woje-
wódzkiego w Łodzi�9287

��Komisariat Policji w Żychlinie  
(24)�285-29-97,�(24)�253-00-14

��Policja w Pacynie:�(24)�235-03-20
��Komenda Powiatowa Policji w Kutnie:�

(24)�253-22-00�
��Straż pożarna:�998�alarmowy
��Ochotnicza Straż Pożarna  

w Żychlinie:�(24)�285-12-10 
w Pacynie:�604-349-406 
w Bedlnie:�(24)�285-51-91

��Starostwo Powiatowe w Kutnie:�
sekretariat�(24)�355-47-80�

��Urząd Gminy: Żychlin�(24)�285-10-06;�
Bedlno (24)�282-14-20;�Pacyna:�(24)�285-
80-54;�Oporów (24)�383-11-50

��Urzędy Stanu Cywilnego: Żychlin�(24)�
285-49-60,�Bedlno�(24)�282-17-66,�Pacyna�
(24)�285�80�06,�Oporów�(24)�383-15-52

��Urząd Skarbowy w Kutnie:  
(24)�355-61-00

��ZUS Kutno:�(24)�253-99-44�
��Urząd Pocztowy w Pacynie:  

(24)�285-80-33
��Bank Spółdzielczy Mazowsze w Płoc-

ku, oddział w Pacynie:(24)�285-80-10
��Taxi osobowe Kutno:�(24)�253-30-44,�

(24)�355-57-10,�604-554-539,�604-527-782
��Powiatowy Urząd Pracy w Kutnie Filia 

w Żychlinie:�(24)�285-13-46
��Ośrodki Pomocy Społecznej: Żychlin�

(24)�285-11-26,�Bedlno:�(24)�282-17-64,�
Pacyna�(24)�285-80-60,�Oporów:�(24)�
383-11-53

��Blisko Dziecka Stowarzyszenie Po-
mocy Dzieciom i Młodzieży w Żychlinie: 
(24)�285-13-06

��Placówka Opiekuńczo-Wychowawcza 
Nadzieja w Żychlinie: (24)�285-12-87

��Stowarzyszenie Rodzinnego Klubu 
Abstynenta „Przystań życia” w Żychlinie:�
695-054-433�

��Powiatowe Centrum Pomocy w Rodzi-
nie w Kutnie: (24)�355-47-50�

pogotowia
��Ogólnopolska poradnia telefoniczna 

dla osób dorosłych w kryzysie emocjo-
nalnym, czynna�od�pon.-pt.�godz.��
14.00-22.00�pod�bezpłatnym�numerem�
telefonu�116�123;�www.116123.edu.pl

��Policyjny telefon zaufania  
w Kutnie: (24)�254�27�93�

��Poradnia Leczenia Uzależnień  
w Kutnie�(24)�355-81-00

��Poradnia Zdrowia Psychicznego  
w Kutnie:�(24)�355-81-00

��Pogotowie energetyki cieplnej  
w Kutnie:�(24)�253-63-86

��Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
w Kutnie:�tel.�(24)�253–�33–�20�

��Wodociągi – Hydrofornia Orłów-Par-
cel:�(24)�282�26�31

��Pogotowie energetyczne w Żychlinie:�
285-10-27

��Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo:�606-605-494,�692-888-144

��Zakład pogrzebowy:�(24)�285-06-60�
���Lecznice dla zwierząt w Żychlinie:��

ul.�traugutta�11a,�tel.�605-973-325�
��Powiatowy inspektorat Weterynarii 

z siedzibą w Kutnie;�telefon�alarmowy:�
530-535-230

��Dystrybucja gazu w Żychlinie:��
(24)�285-10-71,�(24)�285-14-28,��
(24)�285-26-39,�(24)�285-14-20

przychodnie
��Żychlin, Ośrodek Zdrowia NZOZ  

Almamed:�(24)�285-10-90;�(24)�285-10-86
��Żychlin, Ośrodek Zdrowia NZOZ 

Promed:�(24)�285-48-44,�(24)�285-29-20,�
(24)�285-10-08

��Bedlno, Ośrodek Zdrowia NZOZ  
Ars Medica Sp. z o.o. :�(24)�282-14-90

��Bedlno, Ośrodek Zdrowia  
NZOZ inter-Med :�(24)�282-17-34

��Pacyna, Gminny Ośrodek Zdrowia 
NZOZ Medyk:�(24)�285-80-25

��Oporów, Ośrodek Zdrowie NZOZ 
Promed:�(24)�285-91-21

��Oporów, Ośrodek Zdrowia NZOZ 
Almamed: (24)�383-15-00

��Nocna i świąteczna Pomoc Lekarska 
Kutno, ul. Popiełuszki 1, Niepubliczny 
Zakład Opieki Zdrowotnej Red-Med,  
J. Robak�,�tel.�(24)�355-60-11,�697-859-705�

��Ośrodek Zdrowia NZOZ Pro Familia  
w Pleckiej Dąbrowie: (24)�282-21-84

apteki
 �Żychlin:
czwartek, 6 października:��
ul.�1�Maja�3,�tel.�24-285-21-70
piątek, 7 października:��
ul.�1�Maja�3,�tel.�24-285-21-70�
sobota, 8 października:��
ul.�1�Maja�3,�tel.�24-285-21-70
niedziela, 9 października:��
ul.�1�Maja�3,�tel.�24-285-21-70
poniedziałek, 10 października:
ul.�Narutowicza�72,�tel.�24-285-43-52
wtorek, 11 października:
ul.�Narutowicza�72,�tel.�24-285-43-52
środa, 12 października:
ul.�Narutowicza�72,�tel.�24-285-43-52�

��Pacyna, ul. Łukasiewicza 29/1,��
tel.�24-285-86-34

��Punkt apteczny w Pleckiej Dąbrowie 15,��
tel.�24-282-21-28

��Punkt apteczny w Oporowie 25/1,��
tel.�24-383-15-19

ośrodki kultury
��Żychliński Dom Kultury (24)�285-10-34�

czynny�w�godz.:�poniedziałek�8.00-16.00,�
wtorek�8.00-16.00,�środa�8.00-17.00,�czwar-
tek�8.00-16.00,�piątek�8.00-15.00.

��Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie: 
(24)�282-10-36;�czynny�od�poniedziałku��
do�piątku�w�godzinach�8:00-16:00

��Gminny Ośrodek Kultury w Pacynie: 
(24)�285-80-56

biblioteki
��Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna 

im. Marii Kownackiej w Żychlinie:  
(24)�285-11-69,�(24)�285-49-79

��Gminna Biblioteka Publiczna  
w Bedlnie:�(24)�282-17-51

��Gminna Biblioteka Publiczna w Pacynie 
(Filia Biblioteczna w Skrzeszewach):  
(24)�285-80-56

��Gminna Biblioteka Publiczna  
w Oporowie: (24)�383-12-25

msze święte 
w niedziele i święta

��Żychlin,�parafia�pw.�św.�Apostołów�Piotra�
i�Pawła:�7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.

��Żychlin,�kaplica�pw.�św.�Maksymiliana�
Kolbego:�9.30,�11.00,�12.30

��śleszyn,�parafia�pw.�św.�Aleksandra�
Papieża�i�Męczennika:�9.00,�11.00

��Luszyn,�parafia�pw.�św.�Stanisława�
Biskupa�i�Męczennika:�9.00,�11.30

��Plecka Dąbrowa,�parafia�pw.�Zwiastowa-
nia�Najświętszej�Maryi�Panny:�9.00,�11.30

��Suserz,�parafia�pw.�Wniebowzięcia�Naj-
świętszej�Maryi�Panny:�8.00,�10.00,�12.00

��Trębki,�parafia�pw.�św.�Stanisława�Kostki�
w�trębkach:�8.00,�9.30,�11.30

��Bedlno,�parafia�pw.�św.�Floriana�Biskupa�
i�Męczennika:�9.00,�11.30

��Pacyna,�parafia�pw.�św.�Wawrzyńca,�
diakona�i�męczennika:�8.30,�10.00,�12.00

��Oporów,�parafia�pw.�św.�Marcina�Bisku-
pa:�8.30,�10.00,�11.30�

boiska i hale 
sportowe

��Orlik przy Zespole Szkół nr 1 w Ży-
chlinie –�tel.�kom.�601-564-839�(animator�
sportu�Remigiusz�Michalak)

��Orlik przy Szkole Podstawowej nr 1  
w Kutnie�–�tel.�667-218-122,�pon.-pt.,�
w�godz.�15-20,�sob.�10-16-,�ndz.�14-19

��Orlik przy Szkole Podstawowej nr 6  
w Kutnie�–�pon.-pt.�15-20,�w�weekendy��
w�godz.�9-16,�do�ustalenia�na�miejscu

��Orlik przy Szkole Podstawowej nr 9  
w Kutnie�–�pon.-pt.�15-20,�w�weekendy��
w�godz.�14-21

��MOSiR w Kutnie�–�tel.�24-355-22-24;�
stadion�ogólnodostępny�z�wyjątkiem�
boisk�piłkarskich�(opłata�za�wynajęcie)

��Sala gimnastyczna w Gimnazjum 
w Bedlnie�–�tel.�24-282-14-26�
(tylko�dla�mieszkańców�gminy�Bedlno)

��Hala OSiR nr 1 w Łowiczu;�ul.�Jana�
Pawła�II�nr�3,�tel.�46-837-51-06;�

��Hala OSiR nr 2 w Łowiczu;�ul.�topolo-
wa�2,�tel.�46-837-09-04

aquapark w Kutnie 
ul.�Kościuszki�54,�tel.�24�357�56�07�(08)

��Strefa basenowa  
czynna�codziennie�w�godz.�6.-22.00

��Strefa saun��
czynna�w�dni�robocze�6:00-21:50�(calda-
rium�oraz�kabina�mroźna),��
16:00-21:50�(sauna�sucha,�sauna�parowa�
oraz�pomieszczenie�wypoczynkowe),��
w�środy�–�sauna�sucha�czynna�cały�dzień;��
w�soboty,�niedziele�i�święta:�6:00-21:50�
(sauna�sucha,�parowa,�caldarium,�kabina�
mroźna,�pomieszczenie�wypoczynkowe)

��Strefa squash��
czynna�codziennie�w�godz.�6.00-22.00

��Strefa cardio-siła��
czynna�codziennie�w�godz.�8.00-22.00

��Strefa bowling��
czynna�w�dni�robocze�w�godz.�12.00-
24.00,�w�soboty,�niedziele�i�święta�w�godz.�
10.00-24.00.�Rezerwacje�tel.�24�357�56�11

baseny w Łowiczu 
ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

Czynne:�od�poniedziałku�do�piątku�
w�godz.�8.00-22.00;��
soboty�i�niedziele�w�godz.�10.00-�20.00.

muzea i wystawy
��Muzeum Zamek w Oporowie�–��

czynne�od�poniedziałku�do�piątku��
w�godz.�10.00-16.00,�kasa�10.00-15.30;��
w�soboty�i�niedziele�w�godzinach�
10.00-17.00,�kasa�10.00-16.30.�Bilety:�
normalny�8�zł,�ulgowy�5�zł;�w�ponie-
działki�wstęp�bezpłatny.�Oprowadzanie�
po�muzeum�30�zł�po�wcześniejszej�
rezerwacji.�Ostatni�zwiedzający�wchodzi�
na�pół�godz.�przed�zamknięciem.�

��Park przy Zamku w Oporowie  
czynny�codziennie�w�godz.�8.00-17.00;�
wstęp�bezpłatny.

��Muzeum Regionalne w Kutnie 
czynne:�poniedziałek�–�piątek�w�godz.�
10:00-18:00;�niedziela�10:00-16:00.�Ostat-
ni�zwiedzający�wchodzi�30�min.�przed�
zamknięciem.�Bilety:�5�zł�normalny,�2,50�
zł�ulgowy,�1�zł�z�Kartą�Dużej�Rodziny;�
wstęp�wolny�w�niedziele.�Kutno,�Plac�
Marsz.�J.�Piłsudskiego�20.�

„Miasto w czasie i przestrzeni”�–�wy-
stawę�rozpoczyna�dział�archeologiczny,�
dot.�najdawniejszych�dziejów�Ziemi�
Kutnowskiej;�dalej:�część�przyrodnicza,�
etnograficzna�i�historyczna.�
„Rzeźba po kutnowsku”�–�wystawa�
prezentuje�muzealną�kolekcję�rzeźb�
współczesnych�twórców�ludowych�
i�nieprofesjonalnych�z�terenu�Kutna��
�powiatu.�

��Muzeum Bitwy nad Bzurą w Kutnie –��
czynne�codziennie�oprócz�poniedziałków�
w�godz.�10-16.�Ekspozycja�ukazuje�prze-
bieg�dramatycznych�walk,�jakie�toczyły��
nad�Bzurą�oddziały�polskie�dowodzone�
przez�generała�dywizji�tadeusza�Kutrze-
bę.�Zebrane�pamiątki,�zdjęcia,�elementy�
uzbrojenia,�umundurowania�dokumentują�
największą�bitwę�Kampanii�Wrześniowej�
1939�roku.�Kutno,�Park�Wiosny�Ludów.�
Bilety:�normalny�–�5�zł,�ulgowy�–�2,50�zł,�
niedziele�–�wstęp�bezpłatny.

��Zespół Pałacowo-Parkowy w 
Sannikach –�czynny�codziennie�w�godz.�
8.00-21.00;�zwiedzanie�z�przewodnikiem�
pon.-pt.�w�godz.�8.00-15.30,�sob.-niedz.��
w�godz.�10.00-18.00.�Bilety:�do�pałacu:�
10�zł�(normalny),�3�zł�(ulgowy),�dzieci��
do�lat�6�–�gratis;�park�–�wstęp�wolny.

„Ożywić historię, czyli pałac w San-
-nikach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich” –�kontynuacja�historii�
kolejnych�właścicieli�dóbr�sannickich.
Danuta Król: „Ulotne marzenia”�–�
wystawa�malarstwa�(krajobrazy,��
martwa�natura,�postaci,�abstrakcje),�
czynna�do�15�października.
„35 lat koncertów chopinowskich  
w Sannikach i działalności Koła 
TiFC” –�wystawa�plenerowa�w�alejach�
parkowych;�czynna�codziennie�
do�31�października;�wstęp�wolny.
„Fryderyk Chopin w plakacie 
artystycznym” –�wystawa�reprodukcji�
archiwalnych�plakatów�autorstwa�
najwybitniejszych�twórców�z�kraju�
i�z�zagranicy;�czynna�codziennie�na�
ogrodzeniu�Zespołu�Pałacowo-Par-
kowego.

��Kutno: „1050 lat temu w Polsce”�–�
wystawa�plenerowa�poświęconą�rocznicy�
Chrztu�Polski;�Kutno,�pl.�Marszałka�
Józefa�Piłsudskiego.

�� Kutno: „Wieloformy” �–�wystawa�
uczestników�II�Ogólnopolskiego�Pleneru�
Plastycznego�„Kutno�i�róże”;�Galeria�
Okno�na�Sztukę�Kutnowski�Dom�Kultury,�
ul.�Żółkiewskiego�4.

��Muzeum w Łowiczu�ul.�Stary�Rynek�
5/7,�czynne�codziennie�oprócz�ponie-
działków�w�godz.�10.00-16.00�(ostatnie�
wejście�do�muzeum�na�pół�godziny�
przed�zamknięciem).�Bilety:�normalny�
10�zł,�ulgowy�6�zł;�wstęp�bezpłatny�na�
wystawy�stałe�–�wtorek:

„Sztuka Baroku”�–�wystawa�rzemiosła�
artystycznego�(meble,�tkaniny,�szkło,��
porcelana),�malarstwa�i�rzeźby;�Kaplica��
św.�Boromeusza�w�Muzeum.�
„Historia miasta i regionu” –�wystawa�
zabytków�archeologicznych,�militariów,�
portretów�trumiennych,�pamiątek�
powstańczych,�gabinet�kolekcjonera.�
„Etnografia Księstwa Łowickiego”�–�
wystawa�strojów�ludowych,�wycinanek,�
rzeźby,�ceramiki,�tkanin�i�eksponatów�
z�dziedziny�papiero-plastyki.�
izba Pamięci Łowickich Żydów�–
ukazuje�dzieje�tej�społeczności��
w�łowiczu,�od�chwili�pojawienia�się�
starozakonnych�w�mieście,�poprzez�
powstanie�i�intensywny�rozwój�Gminy�
Żydowskiej,�aktywny�udział�w�społecz-
no-gospodarczym�życiu�miasta�w�XIX�
i�XX�wieku,�wybuch�II�wojny�światowej,�
aż�do�ostatecznej�jej�zagłady.�

��Łowicz: Mini skansen przy Muzeum 
–�czynny�wt.-niedz.�w�godz.�10-16.�Bilety:�
normalny�5�zł,�ulgowy�3�zł,�spacerowy�2�
zł;�wstęp�bezpłatny�–�niedziela.�

��Łowicz: Muzeum Diecezjalne –�

zwiedzanie�katedry�wraz�z�eksponatami�
znajdującymi�się�w�wieży;�możliwość�
oglądania�panoramy�miasta�z�tarasu�–�
czynne�pon.-czw.�w�godz.�10-16;�pt.�i�sob.�
w�godz.�10-14;�w�ndz.�i�święta�–�nieczyn-
ne.�łowicz,�Stary�Rynek�20.�Zwiedzanie�
jest�możliwe�po�zgłoszeniu��
w�Biurze�Muzeum.

��Łowicz: Galeria Browarna –�Aneks�II�
Odsłony�Kolekcji�Galerii�Browarna�–�wysta-
wy�prac�uczestników�Warsztatów�terapii�
Zajęciowej�w�Parmie�koło�łowicza,�czynna�
do�31�października�w�piątki,�soboty�i�nie-
dziele�od�14�do�18�lub�w�innych�dniach�czy�
godzinach�po�telefonicznym�uzgodnieniu:�
tel.�691-979-262.�

��Maurzyce: Łowicki Park Etnograficz-
ny – Skansen�–�czynny�codziennie�w�
godz.�10-18.�Bilety:�normalny�8�zł,�ulgowy�
5�zł;�bilet�spacerowy�3�zł,�w�godz.�18-19�
zwiedzanie�obiektów�tylko�z�zewnątrz�–�
obowiązuje�bilet�spacerowy.

��Nieborów: Pałac i Manufaktura 
Majoliki –�czynne�codziennie�w�godz.�
10-18�(ostatni�zwiedzający�wchodzą�30�
min.�przed�zamknięciem).�Bilety:�22�zł�
(normalny),�13�zł�(ulgowy),�50�zł�(rodzinny�
–�dwie�osoby�dorosłe�i�dzieci�do�lat�18;�
maksymalnie�6�osób),�1�zł�(dzieci�7-16�lat).

„Élisabeth Vigée Le Brun i Polacy”�–�
wystawa�dzieł�wybitnej�malarki��
europejskiej�tworzącej�na�przełomie�
XVIII�i�XIX�wieku,�zaaranżowana�w�
zabytkowych�wnętrzach�Pałacu�w�Nie-
borowie�prezentuje�wizerunek�artystki,�
świadka�i�zarazem�twórcy�epoki,�jest�
też�głosem�w�dyskusji�o�burzliwych�
dziejach�polskiego�kolekcjonerstwa�od�
końca�XVIII�stulecia�po�czasy�współ-
czesne.�Czynna�do�23�października.

��Nieborów: Ogrody�–�czynne�codzien-
nie�od�godz.�10.00�do�zmierzchu,�kasy�
czynne�do�godz.�20.00.�Bilety:�ogród�i�
Manufaktura�Majoliki:�12�zł�(normalny),�8�zł�
(ulgowy),�1�zł�(dzieci�7-16�lat);�wstęp�wolny�
w�poniedziałki.

��Arkadia: Ogród i świątynia Diany –�
czynne�codziennie�od�godz.�10.00�do�
zmierzchu,�kasy�czynne�do�godz.�20.00.�
Bilety:�12�zł�(normalny),�8�zł�(ulgowy),�1�zł�
(dzieci�7-16�lat);�wstęp�wolny��
w�poniedziałki.

��Nieborów: Muzeum Motoryzacji –�
czynne:�pt.,�sb.,�ndz.�w�godz.�10.00-1800,�
w�innych�terminach�tylko�po�telefonicz-
nym�uzgodnieniu�(tel.�46�838-50-68,�
501-945-960);�Nieborów�231a;�bilety:�
normalny�10�zł,�ulgowy�(dzieci�i�młodzież�
do�lat�15,�emeryci,�renciści)�7�zł,�dzieci�
do�lat�7�bezpłatnie.

��Walewice: Pałac�–�wart�obejrzenia�jest�
m.in.�apartament�Napoleona�Bonaparte-
go�z�XVIII-wiecznymi�malowanymi�ręcznie�
tapetami�ściennymi�–�czynny��
w�każdą�sobotę�i�niedzielę;�oprowadzanie�
z�przewodnikiem�w�godz.�10.00-16.00.�
Bilety:�5�zł�(dzieci�i�seniorzy),�8�zł�(dorośli�
w�grupach�zorganizowanych),�15�zł�
(zwiedzanie�indywidualne).

Powozy konne i karety�–�zabytkowe�
pojazdy�z�XIX�i�XX�wieku�można�oglą-
dać�w�budynku,�w�którym�znajdują�się�
biura�Stadniny�Koni�Walewice.

��Bolimów: „ Moja przygoda życia”�
-�wystawa�malarstwa�Renaty�Podlasin;�
czynna�do�10�października,�pon.,�wt.,�pt.�
w�godz.�12.00-20.00,�śr.,�czw.�w�godz.�
10.00-18.00,�Gminny�Ośrodek�Kultury,�ul.�
łowicka�9.

koncerty
��Niedziela, 16 października: 
godz.�17.00�–�Koncert chopinowski: 
Anna Maria Stańczyk (fortepian),�Mate-
usz Damięcki (recytacja);��Pałac��
w�Sannikach,�ul.�Warszawska�142;�bilety:�
15�zł�(normalny),�7�zł�(ulgowy).

��Niedziela. 23 października:
godz.�19.00�–�„2 The Light”�–�koncert�
Grażyny�Auguścik�Group�(USA)�z�
zespołem�w�składzie:�Grażyna�Auguścik�
–�śpiew,�Rob�Clearfield�–�piano,�John�
Kregor�–�gitara,�Matt�Ulery�–�bas,�Jon�
Deitemyer�–�perkusja.�Kino�Fenix�w�
łowiczu,�ul.�Podrzeczna�20.�Bilety:�40�zł�
(przedsprzedaż),�50�zł�(w�dniu�koncertu).

kino Kutnowskiego 
Domu Kultury 
ul.�Żółkiewskiego�4,�tel./fax�24-254-21-37

��Czwartek, 6 października:
kino�nieczynne

��Piątek – środa, 7-12 października:
godz.�16.00�–�Sekretne życie zwie-
rzaków domowych�(2D�dub,)�–�film�
familijny;�90�min.;�Jeżeli�ktoś�myśli,�że�
kiedy�zostawia�swoje�ukochane�zwierzaki�
w�domu,�one�zajmują�się�wyłącznie�tęsk-
notą�za�nim,�cóż,�jest�w�błędzie.�Zwierzaki�
prowadzą�swoje�własne,�osobne�życie,�
pełne�przygód,�intryg�i�zabawy...��
godz.�17:45,�20.30�–�Wołyń�–�film�wo-
jenny�prod.�polskiej,�reżyseria:�Wojciech�
Smarzowski,�scenariusz:�Wojciech�
Smarzowski;�czas:�2�godz.�30�min.
Akcja�filmu�rozpoczyna�się�wiosną�1939�
roku�w�małej�wiosce�zamieszkałej�przez�
Ukraińców,�Polaków�i�Żydów.�Zosia�
Głowacka�ma�17�lat�i�jest�zakochana�
w�swoim�rówieśniku,�Ukraińcu�Petrze.�
Ojciec�postanawia�jednak�wydać�ją�za�
bogatego�polskiego�gospodarza�Macieja�
Skibę,�wdowca�z�dwójką�dzieci.�Wkrótce�
wybucha�wojna�i�dotychczasowe�życie�

wioski�odmienia�najpierw�okupacja�
sowiecka,�a�później�niemiecki�atak�
na�ZSRR.�Zosia�staje�się�świadkiem,�
a�następnie�uczestniczką�tragicznych�
wydarzeń�wywołanych�wzrastającą�falą�
ukraińskiego�nacjonalizmu.�Kulminacja�
ataków�nadchodzi�latem�1943�roku.�
Pośród�morza�nienawiści�Zosia�próbuje�
ocalić�siebie�i�swoje�dzieci.
Obsada:
Michalina�łabacz�–�Zosia�Głowacka
Arkadiusz�Jakubik�–�Maciej�Skiba
Wasyl�Wasylik�–�Petro
Adrian�Zaremba�–�Antek�Wilk
Lech�Dyblik�–�hawryluk
Jacek�Braciak�–�Głowacki
Izabela�Kuna�–�Głowacka
tomasz�Sapryk�–�Izaak�Menzl

kino Fenix 
łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 6 października:
godz.�16.00�–�Kosmiczna jazda. Hau 
hau mamy problem�–�film�animowany,�
godz.�17.45,�20.00�–�Ostatnia rodzina��
–�film�biograficzny�prod.�polskiej�
reżyseria:�Jan�P.�Matuszyński,�scenariusz:�
Robert�Bolesto,�czas:�2�godz.�4�min.
Akcja�filmu�zaczyna�się�w�1977�roku,�
gdy�tomek�Beksiński�wprowadza�się�
do�swojego�mieszkania.�Jego�rodzice�
mieszkają�tuż�obok,�na�tym�samym�
osiedlu,�przez�co�ich�kontakty�pozostają�
bardzo�intensywne.�Nadwrażliwa�i�nie-
pokojąca�osobowość�tomka�powoduje,�
że�matka�–�Zofia,�wciąż�martwi�się�o�
syna.�W�tym�samym�czasie�Zdzisław�
Beksiński�próbuje�całkowicie�poświęcić�
się�sztuce.�Po�pierwszej�nieudanej�próbie�
samobójczej�tomka�Zdzisław�i�Zofia�
muszą�podjąć�walkę�nie�tylko�o�syna,�ale�
także�o�przywrócenie�kontroli�nad�swoim�
życiem.�Gdy�Zdzisław�podpisuje�umowę�
z�mieszkającym�we�Francji�marszan-
dem�Piotrem�Dmochowskim,�a�tomek�
rozpoczyna�pracę�w�Polskim�Radiu,�
wydaje�się,�że�rodzina�najgorsze�kłopoty�
ma�już�za�sobą.�Jednak�seria�dziwnych,�
naznaczonych�fatum�wydarzeń,�dopiero�
nadejdzie…
Obsada:�Andrzej�Seweryn�–�Zdzisław�
Beksiński,�Dawid�Ogrodnik�–�tomasz�
Beksiński,�Aleksandra�Konieczna�–�Zofia�
Beksińska,�Andrzej�Chyra�–�Piotr�Dmo-
chowski,�Zofia�Perczyńska�–�Stanisława�
Beksińska,�Danuta�Nagórna�–�Stanisława�
Stankiewicz;

��Piątek, 7 października:
godz.�15.00�–�Ostatnia rodzina��
–�film�biograficzny�prod.�polskiej
godz.�17.15�–�Wołyń�/premiera/�–�film�
wojenny�prod.�polskiej;�scenariusz�i�
reżyseria:�Wojciech�Smarzowski;��
czas:�2�godz.�30�min
godz.�20.00�–�Wołyń�/premiera/�–�film�
wojenny�prod.�polskiej

��Sobota, 8 października:
godz.�11.00�–�Łowicz w Starym Kinie:�
odsłonięcie�tablicy�informacyjnej�dot.�
filmu�„Paweł�i�Gaweł”�(łowicz,�Nowy�
Rynek�32),�godz.�11.30�–spotkanie�z�
Antonim�Królikowskim,�odtwórcą�głównej�
roli�w�serialu�„Bodo”�(Kino�Fenix,�ul.�
Podrzeczna�20);�godz.�12.30�–�projekcja�
filmu�z�1938�roku�„Paweł�i�Gaweł”�(Kino�
Fenix).�Wstęp�wolny.
godz.�15.00�–�Ostatnia rodzina��
–�film�biograficzny�prod.�polskiej
godz.�17.15�–�Wołyń�/premiera/�–�film�
wojenny�prod.�polskiej
godz.�20.00�–�Wołyń�/premiera/�–�film�
wojenny�prod.�polskiej

��Niedziela – czwartek, 
   9-13 października:

godz.�15.00�–�Ostatnia rodzina��
–�film�biograficzny�prod.�polskiej
godz.�17.15�–�Wołyń�/premiera/�–�film�
wojenny�prod.�polskiej
godz.�20.00�–�Wołyń�/premiera/�–�film�
wojenny�prod.�polskiej

Bilety:�seanse�2D:�16�zł�(normalny),�14�zł�
(ulgowy),�12�zł�(tanie�poniedziałki);�seanse�
3D:�18�zł�(normalny),�15�zł�(ulgowy).�

inne
��Niedziela, 9 października:
godz.�19.00�–�„W drodze” –�pokaz�filmu�
dokumentalnego�w�reżyserii�Krzysztofa�
Rzączyńskiego�w�Żychlińskim�Domu�Kul-
tury.�W�programie:�pokaz�filmu,�spotkanie�
z�jego�twórcami,�krótki�występ�Kapeli�
Dobrzeliniacy,�dla�chętnych�możliwość�
spróbowania�swoich�sił�w�tańczeniu�
oberka�czy�kujawiaka.�Wstęp�wolny.�

��Czwartek, 13 października:
godz.�18:00�– „Pan Jowialski” Aleksan-
dra�Fredry�–�spektakl�teatralny.�Wystąpią�
m.in.:�Krystyna�Janda,�Magdalena�
Zawadzka,�Aleksandra�Grzelak,�Wojciech�
Malajkat,�Kutnowski�Dom�Kultury,��
ul.�Żółkiewskiego�4.�Bilety:�90�zł.

��Sobota, 22 października:
godz.�11.00�–�Jesienny plener malar-
ski;�organizatorzy�zapewniają�opiekę�
artystyczną�i�materiały.��
Zapisy:�tel.�24-285-10-34.�Żychliński�Dom�
Kultury,�ul.�Żółkiewskiego�4.

��Piątek, 7 października:
godz.�11.00�–�Spotkanie z Władysła-
wem Kozakiewiczem,�sportowcem,�
skoczkiem�o�tyczce,�mistrzem�olimpij-
skim�z�Moskwy.�Sportowiec�będzie�uczyć�
żychlińskich�seniorów,�jakie�wykonywać�
ćwiczenia�ruchowe,�by�zachować�dobrą�
kondycję.�Żychliński�Dom�Kultury,�ul.�
Żółkiewskiego�4.

 iNFORMATOR�DLA�ŻyChLINA�I�OKOLIC

OFERTy PRACy
POWIAtOWy�URZąD�PRACy�W�KUtNIE
(stan�na�5�października�2016�r.)�

�� pracownik�fizyczny�
�� pracownik�magazynu-operator�wózka�
widłowego

�� opiekun�osoby�starszej�
�� spawacz
�� monter�konstrukcji�stalowych�
�� pracownik�produkcji�
�� kelner�
�� sprzedawca-kasjer�
�� operator�mieszalni�farb�
�� monter�kabli�
�� specjalista�bezpieczeństwa�i�higieny�pracy�
�� magazynier�
�� doradca�klienta�ds.�ubezpieczeń
�� automatyk/specjalista�w�utrzymaniu�ruchu�
�� Mechanik�wózków�widłowych�
�� Przedstawiciel�handlowy�
�� Malarz�
�� operator�maszyn�/tłoczarz�w�metalu/�
�� Kierownik�robót�elektrycznych�
�� Przedstawiciel�handlowy
�� Pozostali�specjaliści�do�spraw�zarządzania�
zasobami�ludzkimi�

�� Stolarz�
�� Lakiernik�/meblowy,�samochodowy
�� Barista
�� Pracownik�ochrony�
�� kierownik�robót�w�dziale�robót�
drogowych

ślubowali sobie:
�� Tomasz Michalak�i�Danuta Renata 

Gibka oboje�z�Głowna
�� Robert Dyduch�z�Radomia i Martyna 

Zwolińska�z�łowicza
�� Łukasz Gać z Łowicza��

i�Anna Wróblewska z�Elbląga

KRONiKA 
WyPADKóW 
MiŁOSNyCH

ROLNiK SPRZEDAJE 
(ceny�z�dnia�4.10.2016�r.)

Żywiec wieprzowy:

�� Różyce:�5,00�zł/kg+VAt

�� Skowroda�Płd.:�5,20�zł/kg+VAt

�� Domaniewice:�5,00�zł/kg+VAt

�� Chąśno:�5,00�zł/kg+VAt

�� Kiernozia:�4,90�zł/kg+VAt

�� Karnków:�4,80�zł/kg+VAt

Żywiec wołowy:

�� Skowroda�Płd.:�jałówki�7,00�zł/kg+VAt,��
krowy�5,50�zł/kg+VAt;�byki�7,60�zł/kg+VAt;

�� Różyce:�jałówki�7,00�zł/kg+VAt;��
krowy�5,20�zł/kg+VAt;�byki�7,50�zł/kg+VAt.

�� Domaniewice:�jałówki�7,00�zł/kg+VAt;��
krowy�5,50�zł/kg+VAt;�byki�7,50�zł/kg+VAt.

SKARB ROLNiKA 
NOtOWANIA�Z�tARGOWISKA��
(ceny�z�dnia�4�października�2016�r.)

� � Głowno Łowicz
brokuły� szt.� 3-4� 3,00
buraki�czerwone� kg� 1,5� 1,50-2,00
cebula�� kg� 1,5� 1,50-2,00
cebula�dymka� pęczek� 2� -
czosnek� szt.� 1-2� 1,00
fasola�zielona� kg� 6� 3,00-4,50
fasola�żółta� kg� 5� 3,00-4,50
gruszki� kg� 3-5� 3,00
jabłka� kg� 1-2� 1,50-2,50
jaja�fermowe� 15�szt.� 6-10� 5,00-7,50
jaja�wiejskie� 15�szt.� 10-12� 8,00-10,00
kalafior�� szt.� 5� 4,00
kapusta�biała�� szt.� 2-4� 2,00
kapusta�kiszona� kg� 4� 4,00
kapusta�pekińska� kg� 4� 2,00
koperek� pęczek� 2� 1,00
maliny� 0,5�kg� 5� 5,00
miód� litr� 13-14� 13,00-14,00
marchew�� kg� 1,5� 1,50-2,00
natka�pietruszki� pęczek� 1,5� 1,00
ogórki�kiszone� kg� 5� 5,00
ogórek�gruntowy� kg� 5� 3,00-4,00
ogórek�zielony� kg� 5� 4,50
papryka�czerwona� kg� 5-6� 3,00-4,00
papryka�zielona� kg� 4� 3,00-4,00
papryka�żółta� kg� 5-6� 3,00-4,00
pietruszka� pęczek� 5� 3,00/kg
pomidor�polny� kg� 2,5� 0,80-1,80
pomidor�szklarniowy� kg� 4� -
por� szt.� 1-2� 1,50-2,00
rzodkiewka� pęczek� 2� 1,50
sałata� szt.� 2-2,5� 1,50
seler� kg� 4� 2,00-3,00
szczypiorek� pęczek� 2� 1,00
słonecznik� szt.� 2,5-5� 1,20-2,00
wiśnie� kg� -� -
włoszczyzna�� pęczek� 3� 2,50-3,00
ziemniaki�� kg� 0,8� 1,00
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Ogłoszenia

 
PUNKTy PRZyJMOWANiA OGŁOSZEń DROBNyCH DO „NŁ”: BiURO OGŁOSZEń ŁOWiCZ,�UL.�PIJARSKA�3A; BEDNARy,�SKLEP�P.�PAPIERNIK�24A;�BOBROWNiKi 27,�SKLEP�P.�PACLER;�BOLiMóW,�UL.�RyNEK�KOśCIUSZKI�17,�SKLEP�

„EWA”,�P.PAPIERNIK;�DOMANiEWiCE,�UL.�GłóWNA�26,�SKLEP�P.� JAKUBIAK;�GąGOLiN POŁUDNiOWy,�SKLEP� „KOS”;�HUMiN 1A,�SKLEP�P.�GREFKOWICZ;� iŁóW:�PL.�RyNEK�StAROMIEJSKI�2A;�SKLEP�P.�PAPIEROWSKIEGO;�KiERNO-
ZiA,� RyNEK� KOPERNIKA,� KIOSK� P.� WESOłOWSKIEJ;� KOCiERZEW PŁN.,� SKLEP� P.� DRAGAńSKIEJ;� KURABKA 17A,� SKLEP� P.� tOPOLSKIEJ;� ŁOWiCZ,� OS.� BRAtKOWICE,� KIOSK� LOttO;� ŁySZKOWiCE,� SKLEP� „DUEt”,� UL.� GMINNA� 6;�

NiEBORóW,�AL.�LEGIONóW�POLSKICh�18,�SKLEP�P.�FIGAtA;�NOWA SUCHA 22,�SKLEP�P.�SIEWIERy;�OSTRóW 20,�SKLEP�P.�BEJDy;�OSMOLiN,�UL.�RyNEK�2,�SKLEP�P.�SERWACh;�PSZCZONóW 147,�SKLEP�P.�LIPIńSKIEGO;�SANNiKi,� �
UL.�WARSZAWSKA�183,�SKLEP�P.�OLKOWICZ;�SOBOTA,�PL.�ZAWISZy�CZARNEGO�12,�SKLEP�P.�BIńCZAK;�SOKOŁóW 19,�SKLEP�P.�GłOWACKIEGO;�STACHLEW 113A,�SKLEP�P.�WIERZBICKIEJ;�STARy DęBSK 6A,�SKLEP�P.�PAWłA�tARGA-

SZEWSKIEGO,�śLESZyN,�UL.�GóRNA�5,�SKLEP�P.�MąCZyńSKIEJ;��WALiSZEW STARy�19, SKLEP��P.�PABIJAńCZyK;�ZABOSTóW DUŻy,�SKLEP�P.�SZALENIEC;�ZAWADy 67,�SKLEP�P.�SOKALSKIEJ;�ZŁAKóW BOROWy 139A,�SKLEP�P.�PIECKI.

PUNKTy PRZyJMOWANiA OGŁOSZEń DROBNyCH DO „WiEśCi”:�BiURO OGŁOSZEń�GŁOWNO,�UL.�łOWICKA�40;�DMOSiN 1,�BOŻENA�KRZESZEWSKA,�PIEKARNIA:��STRyKóW:�SKLEP�„ZOSIA”,�UL.�tARGOWA�25/27;�SKLEP�P.�łUKASZA�

PAPIńSKIEGO,�StARy�RyNEK�4/29.

PUNKTy PRZyJMOWANiA OGŁOSZEń DROBNyCH DO „NŁ DLA ŻyCHLiNA, OPOROWA, BEDLNA i PACyNy”: BEDLNO 28, SKLEP�MINI-MAG;�DOBRZELiN,�UL.�Wł.�JAGIEłły,�SKLEP�MAGDA;�PACyNA,�UL.�tOWAROWA�4,�SKLEP�P.�MAG-

DALENy�DURKI;�PLECKA DąBROWA,�SKLEP�„MONIKA”;�śLESZyN,�UL.�GóRNA�5,�SKLEP�P.�MąCZyńSKIEJ;�ŻyCHLiN,�UL.�łąKOWA�9A,�SKLEP�„MAGDA”;�UL.�NARUtOWICZA�85F,�SKLEP�„MAGDA”;�UL.�29�LIStOPADA�25-26,�SKLEP�„ELEMIS”.

WyDAWCA i REDAKCJA NiE PONOSZą ODPOWiEDZiALNOśCi ZA TREść OGŁOSZEń i REKLAM OPUBLiKOWANyCH ZGODNiE Z ART. 36 USTAWy  Z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
��Złomowanie�Pojazdów-�

zaświadczenia,�auto-skup:�
uszkodzone,�rozbite,�
wyeksploatowane,�Rząśno�13,�tel.�
kom.�602-123-360.

��Autoskup:�1�zł�za�1�kg,�wszystkie,�
tel.�kom.�888-460-461.

��AAA�absolutny�skup�1�zł�za�1kg,�
auta�w�dobrym�stanie�wyższa�cena,�
zadzwoń�a�napewno�się�dogadamy,�
tel.�kom.�572-801-380.

��Aktualnie�kupię�sprawny�lub�lekko�
uszkodzony,�tel.�kom.�513-375-786.

��Każdą�toyotę,�Mercedesa,�tel.�kom.�
725-361-836.

��Każdego�Dostawczego,�tel.�kom.�
725-361-836.

��Kupię�każde�auto,�tel.�kom.�
880-062-661.

��Kupię�każde�auto�do�3.000�zł,�tel.�
kom.�691-270-855.

��Kupię�wszystkie�auta,�tel.�kom.�
690-694-705.

��Skup�aut�do�5.000�zł.�Uczciwa�
wycena,�tel.�kom.�667-902-077.

 �Skup pojazdów 
samochodowych. Zaświadczenia 
do WK. Sprzedaż części, tel. kom. 
605-695-882.

��Skup�powypadkowych,�starych,�
skorodowanych�samochodów,�tel.�
kom.�512-476-760.

sprzedaż
��AUDI�A3,�hatchback�diesel,�2004�

rok,�skrzynia�automatyczna,�bogata�
wersja,�bezwypadkowy,�tel.�kom.�
537-967-970.

��BMW�5�E39,�2.0�diesel,�2000�rok,�
bogate�wyposażenie,�ewentualnie�
zamiana,�tel.�kom.�602-118-932.

��DAEWOO�Lanos,�1998�rok,�
sprzedam,�tel.�kom.�605-291-753.

��DAEWOO�Lanos,�1.4,�2001�rok,�
150.000�km,�stan�bdb.,�tel.�kom.�
698-496-276.

��DAEWOO�Nexia,�1996�rok,�I�
właściciel,�garażowany,�tel.�kom.�
537-200-181.

��FIAt�126p,�sprzedam,�tel.�kom.�
889-487-314.

��FIAt�Linea,�2008�rok,�pierwszy�
właściciel,�garażowany,�tel.�kom.�691-
393-062,�wieczorem.

��FIAt�Palio�Wekend�benzyna/gaz,�
1999�rok,�bogato�wyposażony,�tel.�
kom.�691-270-855.

��FIAt�Punto�gaz,�2005�rok,�tel.�kom.�
663-888-722.

��FIAt�Seicento,�900,�1999�
rok,�I�właściciel,�mały�przebieg,�
po�delikatnej�kolizji,�tel.�kom.�
502-418-801.

��FIAt�Seicento�900�benzyna+gaz,�
1998�rok,�tel.�kom.�667-954-988.

��FIAt�Siena,�1.2,�2000�rok,�tel.�kom.�
609-687-241.

��FIAt�Uno,�1994�rok,�tel.�kom.�
697-437-338.

��FIAt�Uno,�1999�rok,�tel.�kom.�
515-830-969.

��FORD�Focus�kombi�benzyna/gaz,�
2005�rok,�tel.�kom.�790-351-091.

��FORD�Focus,�1.8�diesel,�2008�rok,�
kombi,�tel.�kom.�799-081-590.

��FORD�Galaxy,�2008�rok,�tel.�kom.�
508-953-694.

��hONDA�Civic,�1.4,�stan�dobry,�
cena�2.600,�tel.�kom.�505-949-139.

��hyUNDAI�Santa�FE,�2004�rok,�tel.�
kom.�502-221-091.

��LUBLIN�II,�1997�rok,�izoterma,�tel.�
kom.�534-731-939.

��MAZDA�232F,�1.5,�benzyna,�1995�
rok,�stan�bdb,�tel.�kom.�669-666-764.

��MERCEDES�Benz�E124,�2.2,�1995�
rok,�kombi,�tel.�kom.�605-724-480.

��MERCEDES�C�klasa�2.2�CDI,�2006�
rok,�czarny�metalik,�w�rozliczeniu�
mogę�przyjąć�tańszy,�tel.�kom.�
604-706-309.

��MERCEDES�E�klasa,�2.2�CDI,�
2005�rok,�stan�bdb.,�bogate�
wyposażenie,�bezwypadkowy,�
(możliwość�zamiany�na�mniejszy),�tel.�
kom.�513-375-786.

��MERCEDES�W124,�2.5�D,�1993�
rok,�stan�bd,�bogate�wyposażenie,�
tel.�kom.�600-456-778.

��MERCEDES�W210,�E�klasa�2.9�tD,�
1996�rok,�tel.�kom.�530-352-279.

��MItSUBIShI�Carisma,�1.6�
benzyna/gaz,�1996�rok,�hak,�alufelgi,�
tempomat,�tel.�kom.�508-645-422.

��NISSAN�Almera,�1.4,�1996�rok,�tel.�
kom.�792-931-678.

��NISSAN�Primera�diesel,�1998�rok,�
3000�zł,�tel.�kom.�605-680-456.

��OPEL�Astra,�kombi,�tel.�kom.�
690-899-100.

��OPEL�Astra�II,�2001�rok,�tel.�kom.�
727-534-450.

��OPEL�Astra�II,�1.6�16V,�tel.�kom.�
791-020-642.

��OPEL�Astra,�kombi,�2005�rok,�
cena�do�uzgodnienia,�tel.�kom.�
500-190-988.

��OPEL�Astra,�1.6�benzyna,�1998�
rok,�kombi,�tel.�kom.�609-459-539.

��OPEL�Corsa,�1.2,�1995�rok,�ważne�
OCPt,�stan�bdb.,�1.500�zł,�tel.�kom.�
727-210-205.

��OPEL�Vectra�C�kombi,�1.9�CDtI,�
2005�rok,�stan�bdb.,�tel.�kom.�
600-304-815.

��OPEL�Vectra�kombi,�1.9�tDI,�2005�
rok,�tel.�kom.�790-351-091.

��OPEL�Vectra,�1.8�gaz,�1991�rok,�
stan�dobry,�tel.�kom.�695-828-529.

��OPEL�Zafira,�1.9�tDI,�2006/07�rok,�
tel.�kom.�668-720-145.

��OPEL�Zafira,�1.8�cm3�
benzyna+gaz,�1999�rok,�5.500�zł�DN,�
tel.�kom.�698-514-468.

��OPEL�Zafira,�2004�rok,�tel.�kom.�
603-945-944.

��OPEL�Zafira,�2.0�DtI,�2001�rok,�
sbd,�tel.�kom.�601-295-760.

��OPEL�Zafira,�2.0,�stan�dobry,�tel.�
kom.�604-913-698.

��PEUGEOt�106,�1.4�benzyna,�
1997�rok,�bogate�wyposażenie,�
tel.�(42)�719-33-51,�tel.�kom.�
502-925-212.

��PEUGEOt�206,�1.1,�2000�rok,�
5-drzwiowy,�zielony�metalik,�tel.�kom.�
604-706-309.

��PEUGEOt�306�benzyna/gaz,�tel.�
kom.�607-264-365.

��PEUGEOt�Partner�LPG,�1997�rok,�
tel.�kom.�502-322-564,.

��POLONEZ�trac�diesel,�silnik�
citroenowski,�aloburty,�zabudowany,�
hak,�tel.�kom.�602-537-302.

��Rav�4,�2.0�diesel,�2003�rok,�
135.000�km,�stan�bdb,�łowicz,�tel.�
kom.�516-313-320.

��RENAULt�Espace,�1.9�tDI,�2003�
rok,�tel.�kom.�500-488-180.

��RENAULt�Kangoo,�2001�rok,�tel.�
kom.�693-458-316.

��RENAULt�Laguna,�1.6�z�gazem,�
2003/2004�rok,�5.600�zł;�Zetor�
5011,�1983�rok,�18.000�zł,�tel.�kom.�
535-967-971.

��RENAULt�Megane�Cupe,�1.6,�
1996�rok,�czarny,�90�KM,�tel.�kom.�
607-138-188.

��RENAULt�Modus,�1.5�DCI,�2005�
rok,�doinwestowany,�tel.�kom.�
690-620-606.

��RENAULt�Scenic,�1.9�DCI,�2004�
rok,�zarejestrowany,�wyposażony,�tel.�
kom.�604-392-876.

��SEAt�Cordoba,�1998�rok,�
wspomaganie,�1200�zł,�tel.�kom.�
733-805-046.

��SEAt�Ibiza�1.2,�2004�rok,�stan�
bdb.,�tel.�kom.�604-825-723.

��SEAt�Leon�II,�2005�rok,�157.000�
km,�tel.�kom.�501-515-628.

��SKODA�Fabia�2,�1.4�tDI�80�KM,�
2008�rok,�klimatyzacja,�2�komplety�
opon,�samochód�bezwypadkowy,�tel.�
kom.�793-394-814.

��SKODA�Fabia,�1.9�ropa,�2002�
rok,�kombi,�posiada�klimatyzację,�
podgrzewane�siedzenia,�centralny�
zamek,�stan�bdb,�tel.�kom.�
721-100-343.

��SUZUKI�Swift,�1.3,�2005�rok,�tel.�
kom.�691-024-433.

��tOyOtA�Corolla,�gaz�+�hak,�tel.�
kom.�798-148-725.

��tOyOtA�yaris,�2007�rok,�tel.�kom.�
606-123-405.

��VW�Golf�VII,�2,0�tDI,�2015�rok,�
12.�000�km,�5-drzwiowy,�czerwony,�
automat,�tel.�kom.�692-601-689.

��VW�Golf�IV,�1.9�tDI,�1999�rok,�
klimatyzacja,�centralny�zamek,�
alufelgi,�5-drzwiowy,�tel.�kom.�
691-172-885.

��VW�Passat�kombi,�1.9�tDI,�2005�
rok,�bogate�wyposażenie,�nawigacja,�
stan�rewelacyjny,�w�rozliczeniu�
mogę�przyjąć�mniejszy,�tel.�kom.�
513-375-786.

��VW�Polo,�1.0,�1998�rok,�tel.�kom.�
693-051-319.

��VW�Polo,�1.4,�2002�rok,�3-drzwiowy,�
tel.�kom.�502-024-240.

��VW�Polo�gaz,�1996�rok,�3D,�tel.�
kom.�603-872-897.

��VW�Polo,�betoniarka,�tel.�kom.�
504-507-730.

��VW�touran,�1.9�tDI,�2008�rok,�tel.�
kom.�790-351-091.

��ŻUK,�sprzedam,�tel.�kom.�
695-999-028.

inne
��Klucze,�piloty�samochodowe�

kodowanie.�Głowno�Strażacka�2,�tel.�
kom.�606-319-335.

��Sprzedam�opony�zimowe�
175/65/14,�tel.�kom.�505-949-957.

��Opony,�felgi�z�Niemiec,�hurtownia.�
Największy�skład�w�rejonie,�
mechanika.�Bratoszewice,�ul.�
łódzka�28,�www.opony-gaweda.pl,�
tel.�(42)�719-63-08,�505-151-701.

motorowe

kupno
��Kolekcjoner�kupi�stare�motocykle,�

samochody,�części,�tel.�kom.�
513-185-357.

��Kupię�stare�motocykle:�WSK,�MZ,�
Komarek�itp.,�tel.�kom.�609-942-407.

sprzedaż
��Motocykle,�skutery,�quady,�części,�

serwis,�Głowno,�tel.�(42)�710-76-11.

��Quad�yamaha�Grizzly�125,�2006�
rok,�tel.�kom.�602-875-904.

garaże

kupno
��Kupię�garaż�na�os.�Bratkowice�

lub�Dąbrowskiego,�tel.�kom.�
880-778-094.

sprzedaż
��Sprzedam�garaż,�murowany,�ul.�

tkaczew�(światło,�siła),�tel.�kom.�
604-912-351.

��Sprzedam�garaż�w�centrum,�tel.�
kom.�698-349-492.

wynajem
��Do�wynajęcia�garaż,�Głowno,�

ul.�Wyspiańskiego,�tel.�kom.�
503-830-181.

��Pomieszczenie�60�mkw.,�tel.�kom.�
511-676-290.

nieruchomości

kupno
��Kupię�ziemię,�gm.�łyszkowice�

i�okolice,�tel.�kom.�502-602-463.

��Ziemię�rolną�przy�drodze�1-5�ha��
w�okolicach�łowicza�kupię,�tel.�kom.�
888-431-443.

 �Kupię działkę rekreacyjną, 
pracowniczą w Łowiczu lub 
okolicach, tel. kom. 602-690-032.

��Kupię�działkę,�ziemię,�bloki�
(mogą�być�zadłużone),�tel.�kom.�
607-809-288.

��Kupię�nieduże�mieszkanie�do�
remontu�(może�być�zadłużone),�tel.�
kom.�503-127-266.

sprzedaż
 �Działki budowlane w Głownie, 

tel. kom. 698-282-998.

��Działki�budowlane,�Nieborów,�tel.�
kom.�607-328-032.

��Sprzedam�mieszkanie�60�mkw.,�
�I�piętro,�os.�Dąbrowskiego,�tel.�kom.�
600-488-382.

��Działka�budowlana,�Bednary,�ul.�
Ogrodowa,�tel.�kom.�698-334-328.

��Siedlisko�2,5�ha,�Bednary,�ul.�
Dworcowa�15,�tel.�kom.�698-334-328.

��Mieszkanie�54�mkw.,�Głowno,�os.�
Kopernika,�blok�20,�parter,�tel.�kom.�
510-793-824.

��Sprzedam�działkę�budowlaną�
717�mkw.,�Jastrzębia,�tel.�kom.�
600-488-382.

��Sprzedam�3,91�ha�oraz�4�ha�ziemi,�
Kocierzew�Południowy,�tel.�kom.�661-
677-914,�697-254-006.

��Mieszkanie,�75�mkw.,�Bolimowska,�
tel.�kom.�605-233-823.

��Sprzedam�bloki�60�mkw,�w�
cegle,�os.�Broniewskiego,�tel.�kom.�
506-317-657.

��Sprzedam�gospodarstwo�rolne�
10,27�ha�wraz�z�budynkami,�Różyce,�
tel.�kom.�693-202-128,�po�17,00.

��Sprzedam�dom�łowicz,�Korabka,�
tel.�kom.�697-378-885.
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��Dwupoziomowe�mieszkanie,�
114�mkw.,�centrum�łowicza,�stan�
developerski,�cena�atrakcyjna,�tel.�
kom.�508-174-797.

��Sprzedam�działkę�budowlaną�
1093�mkw.,�działka�płaska,�rogowa,�
ogrodzona�droga�asfaltowa,�łatwy�
dostęp�do�kanalizacji,�wody,�światła,�
blisko�szkoły,�Głowno,�Konarskiego�
19,�tel.�kom.�516-252-204.

��Mieszkanie�60�mkw.,�IV�piętro,�
Głowno,�Kopernika,�tel.�kom.�668-
836-710,�600-895-257.

��Sprzedam�ziemię�7,60�ha,�ul.�
Głowackiego�15,�Żychlin,�tel.�kom.�
513-914-567.

��Dom,�łowicz,�tel.�kom.�
880-651-700.

��łowicz,�parter,�3-pokojowe,�
własnościowe,�tel.�kom.�698-581-666.

��Dom�w�łowiczu,�200�mkw.,�działka�
450�mkw.,�tel.�kom.�666-932-298.

��Mieszkanie�65�mkw.,�cegła,�
I�piętro,�Dąbrowskiego,�tel.�kom.�
501-843-315.

��Sprzedam�pilnie�3�ha�ziemi,�
Jeziorko,�tel.�kom.�887-698-385.

��Działka�1�ha�z�budynkami,�Boczki,�
tel.�kom.�604-416-123.

��Mieszkanie�3-pokojowe�do�
remontu,�60�mkw.,�165.000�zł,�tel.�
kom.�600-248-791,�668-599-646.

��Atrakcyjne�działki�pod�łowiczem,�
tel.�kom.�721-907-721.

��Działka�rolno-budowlana�9.300�
mkw.,�Placencja,�bardzo�tanio,�tel.�
kom.�606-889-643.

��Działka�budowlana,�Klickiego�42,�
tel.�kom.�502-163-313.

��Sprzedam�2�ha�ziemi,�w�tym�
działka�budowlano-rekreacyjna,�
Zawady,�tel.�kom.�607-734-162.

��Działka�6.000�mkw.,�z�domem�
drewnianym,�Baków�Górny,�tel.�kom.�
607-517-238.

��Nowe�działki�budowlane,�Nieborów�
Wschodni,�tel.�kom.�781-192-860.

��Mieszkanie,�53,71�mkw.,�IV�piętro,�
Bratkowice,�tel.�kom.�509-637-917.

��Atrakcyjna�działka�budowlana,�
1,40�ha,�częściowo�zalesiona,�Uchań�
Dolny�(przy�zalewie�i�rzece�Uchance),�
tel.�kom.�608-076-041,�602-246-827.

��Ziemię�rolną�4,66�ha,�Wola�
Stępowska,�gmina�Kiernozia,�tel.�
kom.�723-926-022.

��Dom�z�zabudowaniami,�cena�
130.000,�tanio,�tel.�kom.�513-597-084.

��Dom,�60�mkw,�działka�750�mkw,�
łowicz,�tel.�kom.�793-734-485.

��Działka�z�lasem,�1,64�ha,�tel.�kom.�
573-374-055,�po�16.00.

��Mieszkanie�3-pokojowe�67�mkw.,�
stan�idealny,�niski�czynsz,�tel.�kom.�
507-309-852.

��Sprzedam�mieszkanie�2-pokojowe�
po�remoncie,�tel.�kom.�692-392-656.

��Mieszkanie�64�mkw.,�85.000�zł,�
Bratoszewice,�tel.�kom.�664-785-088.

��Sprzedam�ziemię,�Wola�
Stępowska,�gm.�Kiernozia,�tel.�kom.�
501-504-723.

��Działki�przy�ul.�Małszyce,�tel.�kom.�
604-282-998.

��Działka�rolna,�9.172�mkw.,�Nadolna,�
tel.�kom.�600-077-774.

��Sprzedam�dom�w�Głownie,�100�
mkw.,�tel.�kom.�733-811-076.

��Budowlana,�1.155�mkw.,�Bełchów,�
ul.�Polna,�tel.�kom.�517-640-507.

��Sprzedam�2�sąsiadujące�działki�
koło�łowicza,�tel.�kom.�793-707-234.

��Dom,�budynki�gospodarcze,�2�ha�
w�tym�las�0,33�ha,�Bednary�Kolonia,�
tel.�kom.�603-615-480.

��Gospodarstwo�1,4�ha,�budynki,�
Sypień�14�k./Nieborowa,�tel.�kom.�
518-443-192.

��Atrakcyjna�działka�840�mkw,�
Korabka,�tel.�kom.�539-942-287.

��Sprzedam�siedlisko,�atrakcyjna�
cena�w�dobrym�punkcie,�tel.�kom.�
514-682-096.

��Sprzedam�działki�budowlane,�
Strzelcew,�tel.�kom.�501-782-451.

��Sprzedam�działkę,�tel.�kom.�
600-384-172.

��Sprzedam�ziemię�3,5�ha,�Kraszew�
Wielki,�tel.�kom.�502-539-686.

��Ziemia�rolna,�gmina�Chąśno,�tel.�
kom.�603-222-457.

��Sprzedam�gospodarstwo�rolne�33�
ha�z�budynkiem�2440�mkw.,�tel.�kom.�
602-673-181.

��Mieszkanie�48�mkw.,�II�piętro,�
Bratkowice,�tel.�kom.�733-935-670.

��Działka�budowlana�uzbrojona�
1833�mkw.,�Głowno,�ul.�Żołędziowa,�
tel.�kom.�608-493-638.

��Mieszkanie�48�mkw,�Bratkowice,�
sprzedam,�tel.�kom.�508-174-505.

��Sprzedam�0,56�ha�ziemi�
uprawnej,�Lisiewice�Duże,�tel.�kom.�
722-160-488.

��Dom�jednorodzinny�202�
mkw.,�działka�2.400�m,�Głowno,�
Zabrzeźnia,�ul�18�Stycznia,�tel.�kom.�
691-083-339.

��M-3;�51�mkw.,�III�p.,�Reymonta,�tel.�
kom.�791-579-463.

��Działka�budowlana�4.500�mkw.,�
łowicz,�Armii�Krajowej,�tel.�kom.�
512-276-112.

��Działka�budowlana�z�budynkiem�
gospodarczym�w�Niedźwiadzie,�tel.�
kom.�698-238-565.

��Sprzedam�działkę�budowlaną,�
łowicz,�tel.�kom.�796-968-911.

 �Sprzedam działkę rolno-
budowlaną w miejscowości 
Jamno-Nowiny, 2.400 mkw, tel. 
kom. 504-549-404.

��M-4,�Bratkowice,�tel.�kom.�
511-115-283.

��Mieszkanie,�39,5�mkw.,�
2-pokojowe,�niski�czynsz,�
Noakowskiego,�tel.�kom.�
607-110-709.

��Sprzedam�lub�wydzierżawię�
działkę�ogrodzoną�2000�mkw.�
przy�drodze�powiatowej,�tel.�kom.�
883-842-139.

��Sprzedam�2�mieszkania�po�
54�mkw.,�sąsiadujące�ze�sobą,�
os.�Piekarska,�I�piętro,�tel.�kom.�
502-323-040.

��Sprzedam�lub�zamienię�na�większe�
mieszkanie�38�mkw.,�I�piętro,�tel.�
kom.�501-605-365.

��Gospodarstwo�rolne�10-hektarowe�
z�budynkami�(+2,7�ha�lasu),�
Maurzyce,�tel.�kom.�509-774-443.

��Działka�budowlana�Domaradzyn,�
tel.�kom.�570-968-623.

��Sprzedam�lub�wynajmę�kawalerkę,�
os.�Kostka,�tel.�kom.�660-673-045.

��Dwa�domy:�186�mkw.,�70�mkw.�
na�działce�1489�mkw.,�Jastrzębia,�
atrakcyjna�cena,�tel.�kom.�601-
575-188,�po�16:00.

��Dąbrowskiego,�60�mkw.,�III�piętro,�
tel.�kom.�605-636-212.

��Działka�budowlana�w�rejonie�ul.�
Bolimowskiej,�tel.�kom.�790-877-445.

��Mieszkanie�48�mkw.,�
wyremontowane,�częściowo�
umeblowane,�tel.�kom.�723-759-351.

��Dwie�działki�budowlane�po�1.000�
mkw,�na�granicy�Bednary-Sypień,�
lub�całość�8.800�mkw,�tel.�kom.�
601-924-526.

��Sprzedam�M-3�65,5�mkw.,�łowicz,�
dobra�cena,�tel.�kom.�516-083-960.

��Sprzedam�4�działki�rolne�o�
powierzchni�6,65�ha�w�miejscowości�
Piotrkówek,�gmina�Słubice,�tel.�kom.�
532-820-531.

��Działka�budowlana,�łyszkowice-
Wrzeczko,�tel.�kom.�607-264-365.

��Sprzedam�lub�zamienię�2,20�ha�
lub�sprzedam�4,50,�ha�Psary,�gmina�
Bielawy,�tel.�kom.�604-260-576.

��Atrakcyjna,�szeroka�działka�3,2�
ha,�łuszczanówek�(przy�trasie�
Pacyna-Gostynin).�Połowa�działki:�las�
brzozowy,�2�duże�wiaty�murowane.�
Na�działalność�gospodarczą,�
hodowlę�lub�rekreację,�tel.�kom.�
510-236-954.

��Dom�w�Głownie,�tel.�kom.�
605-311-010.

��Bratkowice�60�mkw.,�blok�34,�tel.�
kom.�691-961-280.

wynajem
��Przyjmę�w�dzierżawę�lub�

kupię�grunty�rolne�w�Bocheniu�
(bardzo�dobre�warunki),�tel.�kom.�
601-857-267.

��Do�wynajęcia�lokale�w�centrum�
łowicza,�obok�apteki�Słoneczko,�tel.�
kom.�509-837-566,�509-659-963.

��Wynajmę�mieszkanie�74�mkw.,�
łowicz,�tel.�kom.�602-681-062.

��Dam�w�dzierżawę�ziemię,�tel.�kom.�
603-878-783.

��Do�wynajęcia�M-4,�os.�
Konopnickiej,�tel.�kom.�509-704-355.

��Oddam�1�ha�ziemi�w�dzierżawę,�
łowicz,�Kiernozka,�tel.�kom.�
781-092-270.

��Do�wynajęcia�kawalerka��
w�centrum,�1�os.�pracującej,�
niepalącej,�tel.�kom.�604-597-129.

��tanio�wynajmę�2-pokojowe�
z�kuchnią,�umeblowane,�tel.�kom.�
725-623-232.

��Plac�1.000�mkw�w�łowiczu,�tel.�
kom.�508-953-694.

��Budynek�inwestycyjny�w�łowiczu,�
tel.�kom.�508-953-694.

��Do�wynajęcia�mieszkanie�na�os.�
Kostka,�tel.�kom.�502-263-003.

��Wynajmę�lokal�nad�apteką�
Słoneczko,�100�mkw.,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Wynajmę�niedrogo�dom�50�mkw.�
z�podwórkiem,�garażem�w�łowiczu�
przy�ul.�Warszawskiej,�tel.�kom.�
606-455-349.

��Wynajmę�60�mkw.,�IV�piętro,�
Głowno,�tel.�kom.�790-479-420.

 �Lokal handlowy do wynajęcia, 
pow. 70-140 mkw., Łowicz, tanio, 
tel. kom. 664-762-410.

��Mieszkanie�do�wynajęcia,�łowicz,�
tel.�kom.�502-268-632.

��Wynajmę�mieszkanie�32�mkw.,�
os.�Starzyńskiego,�tel.�kom.�
660-425-954.

��Wynajmę�mieszkanie�49�
mkw.,�centrum�łowicza,�tel.�kom.�
888-857-077.

��Wynajmę�dom�w�Bratoszewicach,�
prywatnie�lub�pod�działalność,�tel.�
kom.�606-901-938.

��Wynajmę�lub�sprzedam�dom�
szeregowy�na�Korabce�ok.�100�mkw.�
na�działce�ok.�400�mkw.,�tel.�kom.�
507-095-207.

kupno różne
��Przyjmę�gruz,�glinę,�ziemię,�tel.�

kom.�885-122-144.

��Kupię�topolę�i�inne,�tel.�kom.�
696-379-599.

��Kupię�koparko-ładowarkę,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Kupię�krokwie,�deski,�łaty,�drut,�
tregry,�pustaki,�tel.�kom.�607-809-288.

��Kupię�każdy�złom,�maszyny,�silniki,�
możliwy�odbiór,�tel.�kom.�607-350-
968,�795-229-419.

sprzedaż różne
��Wyprzedaż�płyt�chodnikowych��

w�różnych�wzorach�i�kolorach,�tel.�
kom.�531-467-981.

 �Drewno kominkowe i opałowe, 
pelet drzewny, brykiet drzewny, 
tel. kom. 504-010-550.

��Płytki�do�obkładania�pomników,�
tel.�kom.�531-467-981.

��Kręgi,�pokrywy,�przepusty,�tel.�kom.�
531-467-981.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

��Drewno�kominkowe,�opałowe�buk,�
brzoza,�tel.�kom.�501-658-261.

��Extra�czarna�ziemia�ogrodowa,�
po�obróbce�mechanicznej,�tel.�kom.�
601-239-779.

��Zrębki�aroniowe,�tel.�kom.�
609-103-700.

��Sprzedam�pianino,�tel.�kom.�
603-591-117.

��Kuchnia�węglowa,�tel.�kom.�
733-805-081.

��Oddam�gruz,�tel.�kom.�
692-368-494.

��Worki�po�śrucie�sojowej,�
tel.�(46)�838-88-79.

��Sprzedam�ziemię�torfową,�tel.�kom.�
783-131-913.

��Palety�1.200x1.000,�tel.�kom.�
502-919-192.

��Frezarka�dolnowrzecionowa,�
krajzega�kompletna,�tel.�kom.�
503-830-451.

��Dwa�fotele,�telewizor�Sony�14�cali,�
obrazy�olejne�stan�bdb.,�tel.�kom.�
604-931-778.

��Sprzedam�pralkę�Beko,�3�lata,�stan�
idealny,�tel.�kom.�697-821-509.

��łóżko�na�pilota,�tel.�kom.�
607-517-238.

��Rusztowania�warszawskie,�tel.�kom.�
500-262-573.

��Rębak�do�gałęzi,�tel.�kom.�
500-262-573.

��Meblościanka,�łoże�małżeńskie.,�
tel.�kom.�669-060-333.

��tanio�sprzedam�zestaw�mebli�
młodzieżowych.�Dodatek�gratis:�
dywan,�firanka,�zasłonki,�tel.�kom.�
721-308-970.

��Kanapa�narożna,�tanio,�tel.�kom.�
608-570-485.

��Strój�łowicki,�tel.�(46)�838-84-44.

��Zbiornik�na�olej�opałowy,�tel.�kom.�
668-403-654.

��Krzaki�róż,�Dąbkowice,�tel.�kom.�
669-411-783,�609-261-493.

��Sprzedaż�drewna�kominkowego,�
wycinanie�przycinanie�drzew,�
krzewów,�skupuję�drzewa�stojące,�tel.�
kom.�510-832-050.

��tanio�sprzedam:�kanapę,�2�fotele,�
biurko,�tel.�kom.�693-739-973.

��tanio�drzewo�do�kominka�brzoza�
w�m3,�tel.�kom.�504-821-756,�
515-603-011.

��Sprzedam�topole,�tel.�kom.�
536-432-049.

��Stół�dębowy,�rozkładany,�nowy,�tel.�
kom.�600-626-773.

��Piec�na�groszek�15�kW,�stan�dobry,�
tel.�kom.�513-153-421.

��Okna,�drzwi�z�demontażu,�
plastikowe,�tel.�kom.�600-820-374.

��ślusarstwo,�betoniarki,�części,�
naprawa.�Rusztowania,�tel.�kom.�
510-124-700.

��Grzejnik�C.O.�pokojowy,�tel.�kom.�
698-349-492.

��Kosiarka-traktorek�honda�2218,�tel.�
kom.�601-509-043.

��Sprzedam�pieluchomajtki�dla�
dorosłych,�tel.�kom.�507-785-230.

��Sprzedam�złom�(samochody,�
naczepy),�tel.�kom.�607-809-288.

��Stal�z�demontażu,�dwuteowniki,�
ceowniki,�płaskowniki,�rury�itp.,�tel.�
kom.�725-451-929.

��Pilnie:�2�szafy�narożne,�2�regały�
zabudowane,�stolik�RtV,�komputer,�
tel.�kom.�504-179-453.

��Krajzega�+�silnik�7�kW,�śrutownik�
na�kamienie,�tel.�kom.�666-540-619.

��Sprzedam�skrzynki�na�jabłka�
jedynki,�tel.�kom.�782-327-171.

��Drzewo�tartaczne�sosnowe,�tel.�
kom.�603-972-528.

��Butle�spawalnicze�z�osprzętem,�tel.�
kom.�515-319-247.

��Piła�tarczowa�do�metalu,�tel.�kom.�
509-196-716.

��Sprzedam�drzewo�opałowe,�
liściaste,�tel.�kom.�667-296-626.

��Sprzedam�piec�C.O.�Zębiec�1,1�
kW,�tel.�kom.�602-555-468.

��Pianino�„Liryka”,�tel.�(46)�837-46-61.

��Sprzedam�zamrażarkę�skrzyniową�
Iglis,�lodówkę�Polar,�termę�80�l,�tel.�
kom.�600-262-693.

��tuja�szmaragd�0,63�zł�,�tel.�kom.�
518-518-835.

 �Skrzynie plastikowe, tel. kom. 
727-534-450.

��Drewno�opałowe,�tanio,�tel.�kom.�
537-200-181.

��Akwarium�120�l�z�wyposażeniem,�
tel.�kom.�505-949-957.

��Ciągnik�ogrodniczy�„Rugelini”,�tel.�
kom.�505-949-957.

��Oddam�odpady�wełny�mineralnej,�
tel.�kom.�505-949-957.

��Meble�młodzieżowe,�
tel.�(46)�837-06-43.

��Wiertarka�kadłubowa,�
tel.�(46)�838-69-18.

��Sprzedam�lodówkę,�tel.�kom.�
606-584-363.

��Palety�1x1,20�m,�tel.�kom.�
604-196-842.

��Betoniarki�produkcja,�remonty,�tel.�
kom.�603-072-751.

��Produkcja,�sprzedaż�kruszywa�
kamiennego,�tel.�kom.�501-029-833.

��Sprzedam�pianino,�tel.�kom.�
663-256-947.

��Sprzedam�kamień�polny,�większa�
ilość;�ślęża�1014;�duży�wntylator;�
rozsiewacz�do�nawozu�zawieszany�
MO29,�tel.�kom.�698-865-443.

��Sprzedam�dwie�meblościanki,�
jedna�z�biurkiem�oraz�sofę�
1-osobową�z�dwoma�pufami,�tel.�
kom.�601-265-613.

��Sprzedam�betoniarkę�250,�tel.�
kom.�500-368-300.

��Sprzedam�przyczepę�do�wożenia�
koni�(dwójka),�1996�rok,�Renault�
Midliner�dostawczy,�tel.�kom.�
501-432-841.

��Drewno�kominkowe,�tel.�kom.�
532-365-546.

��Sprzedam�silnik�10�KW,�tel.�kom.�
511-862-710.

��Nową�szafę,�2-drzwiową,�tanio,�tel.�
kom.�795-242-111.

��Piec�wszystkopalny,�30�KW,�
5-letni,�Głowno,�1.800�zł,�tel.�kom.�
697-973-609.

��Silnik�5,5�KW,�tel.�kom.�
506-771-822.

��Sprzedam�skrzynki�uniwersalne,�
tel.�(46)�838-88-65,�wieczorem.

��Sprzedam�piec�na�miał,�2003�rok,�
tel.�kom.�535-149-142.

��Sprzedam�perkusję�elektroniczną�
Behringer�XD8,�w�pełni�sprawna�-�na�
gwarancji,�tel.�kom.�604-676-608.

��Rower�górski,�dywany,�drzwi�70,�tel.�
kom.�785-281-044.

��Drewno�opałowe,�kominowe:�
akacja,�brzoza,�dąb,�grab,�sosna,�tel.�
kom.�508-244-694.

��świerk�srebrny�doniczkowy,�tel.�
kom.�517-160-370.

��Stare�drewniane:�warsztat�
stolarski,�kredens,�dwa�koła,�tel.�kom.�
517-160-370.

��Szafka,�spacerówka,�rowerek,�tel.�
kom.�500-519-872.
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��Bloczki�betonowe,��
klatki,�tel.�kom.�501-788-226.

��Brama,�furtka,�tanio,�tel.�kom.�
697-053-039.

��Sprzedam�drewno��
opałowe�rozpałkowe,�tel.�kom.�
795-229-419.

usługi wideo
��Wideofilmowanie��

DSLR�Full�hD,�DRON,��
fotografia.�Promocje�na�rok�
2016/2017,��
www.blysk-fotostudio.pl,��
tel.�kom.�889-148-555.

��NAK�Studio�Films:�
firma�z�długoletnią�tradycją,��
z�nowymi�technologiami�hD,�
zaprasza,��
tel.�kom.�889-910-129.

�� Indywidualne�filmowanie�ślubów�
i�wesel�www.videopiksel.pl,�tel.�kom.�
505-780-835.

��Www.studiokadr.cdx.pl.

��Wideofilmowanie,�
fotografowanie,�
tel.�(46)�837-94-85,�tel.�kom.�
608-484-079.

��Wideofilmowanie�hD,�tel.�kom.�
606-852-557.

��Wideofilmowanie:�
Full�hD,�DVD,�Blu-Ray.��
Fotografia,�tel.�kom.�698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. kom. 

531-402-222.

��Układanie�kostki�brukowej,�tanio,�
tel.�kom.�667-837-817.

��Cyklinowanie,�polerowanie,�
układanie�parkietu,�tel.�kom.�
501-249-461.

 �Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz 
posadzki (mixokret), tel. kom. 
502-452-907.

��Układanie�kostki�brukowej,�
ogrodzenia�betonowe,�panelowe,�tel.�
kom.�508-286-519.

��Dachy,�pokrycia�dachowe,�
konstrukcje,�obróbki,�tel.�kom.�
609-846-316.

��tynki�tradycyjne,�z�piaskiem�
kwarcowym,�wylewki,�solidnie,�tel.�
kom.�501-931-961.

 �Usługi koparko-ładowarką, 
młotem hydraulicznym; 
koparką gąsienicową, tel. kom. 
790-606-451.

 �Ocieplenie pianką 
poliuretanową, tel. kom. 
698-480-048.

��Usługi�koparko-ładowarką�JCB,�tel.�
kom.�604-411-266.

��Usługi�minikoparką,�tel.�kom.�
781-151-525.

��tynki�maszynowe,�wylewki,�tanio,�
solidnie,�tel.�kom.�604-144-668.

��Cyklinowanie,�tel.�kom.�
692-616-390.

��Stolarstwo,�schody,�tel.�kom.�
607-789-345.

��Ogrodzenia,�wiaty,�tel.�kom.�
606-303-471.

��Docieplenia�budynków,�
elewacje,�glazura,�terakota,�
adaptacja�poddaszy,�kompleksowe�
wykończenia�wnętrz.�FVAt,�tel.�kom.�
606-737-576.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Krycie�dachów,�obróbki,�rynny,�
podbitki,�papa�termozgrzewalna,�
wolne�terminy,�tel.�kom.�789-181-282.

��Wylewki�maszynowe�mixokret,�tel.�
kom.�517-032-915.

��Usługi�minikoparką,�tel.�kom.�
697-725-830.

 �Ogrodzenia panelowe, 
metalowe, łupane. Kompleksowo, 
profesjonalnie, tanio! www.
metropoliaogrodzen.pl , tel. kom. 
698-388-964, 696-534-990.

��Układanie�glazury,�terakoty,�gładź,�
malowanie.�Wolne�terminy,�tel.�kom.�
696-344-737.

��Glazura.�Remonty�i�wykończenia�
wnętrz,�tel.�kom.�663-330-214.

��Usługi�remontowo-wykończeniowe�
„od�A�do�Z”,�docieplenia�budynków,�
poddaszy,�tynki�maszynowe,�
cementowo-wapienne,�gipsowe,��
tel.�kom.�885-459-698.

��Budowy�domów,�docieplenia,�tel.�
kom.�794-230-700.

��Usługi�koparko-ładowarką,�roboty�
ziemne,�niwelacje�gruntu,�wykopy�
pod�fundamenty,�szamba�itp.,�tel.�
kom.�503-115-145.

��Docieplanie�budynków,�
wykańczanie�wnętrz,�poddasza,�
gipsy,�www.remonty-lowicz.pl,�tel.�
kom.�511-735-802.

��Budowa�domów,�budynków�
gospodarczych,�szybko,�tanio,�
solidnie.,�tel.�kom.�609-497-778.

��Wypożyczalnia�urządzeń�
budowlanych,�rusztowań,�
zagęszczarek,�młotów,�tel.�kom.�
883-119-298.

��Cyklinowanie,�montaż�parkietów,�
faktura�VAt,�tel.�kom.�697-634-138.

��łazienki,�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Dachy:�konstrukcje,�pokrycia,�
naprawy,�konserwacje,�malowanie,�
tel.�kom.�609-227-348.

��Spawanie�i�montaż�ogrodzeń,�
bram,�balustrad,�konstrukcji�
stalowych.�pokrycia�dachowe�
i�naprawa�przyczep,�tel.�kom.�
531-926-937.

��Płyty�K/G,�gładzie,�płytki,�tel.�kom.�
505-763-772.

��Cyklinowanie�bezpyłowe,�tel.�kom.�
504-960-515.

��Podłogi�drewniane,�parkiety:�
układanie,�cyklinowanie,�
polerowanie,�lakierowanie,�
olejowanie.�Schody:�renowacja.�
Profesjonalnie,�solidnie,�
tel.�kom.�733-552-113,�601-378-677.

��Glazura,�terakota,�adaptacja�
poddaszy,�sufity,�falowane�tynki,�
mozaikowe,�kamień�dekoracyjny,�
gładź,�malowanie,�przeróbki�
elektryczne,�fachowe�doradztwo,�tel.�
kom.�605-562-651.

��Kompleksowe�usługi�romontowo-
wykończeniowe.�Profesjonalne��
i�solidne�wykonywanie�prac,�
zadzwoń,�tel.�kom.�605-188-780.

��Docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury-�agregatem.�tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�607-612-176.

��Adaptacja�poddaszy,�ścianki�
działowe,�malowanie,�tel.�kom.�
607-612-176.

��Usługi�koparko-ładowarką,�
karczowanie�terenu,�odwodnienia�
budynków,�terenów,�tel.�kom.�
721-771-517.

��Rozbiórki,�wyburzenia,�wywóz�
gruzu,�tel.�kom.�665-412-890.

��Pokrycia�dachowe,�papa,�rynny,�
podbitki,�tel.�kom.�605-850-706.

��Przeciski�pod�drogami,�woda,�gaz,�
prąd,�tel.�kom.�509-196-716.

 �Usługi koparko-ładowarką, tel. 
kom. 889-910-666.

��Malowanie,�gipsowanie,�
tapetowanie,�panele,�płyta�
G/K,�glazura,�terakota,�tel.�kom.�
535-466-501.

��Murowanie�-�docieplenia,�tel.�kom.�
725-668-616.

��Klinkier�(płoty,�kominy),�tel.�kom.�
725-668-616.

��tynki�tradycyjne,�mułkowane,�tel.�
kom.�725-668-616.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. 
kom. 605-416-083.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

��Gładź,�malowanie,�glazura,�
terakota,�wykańczanie�wnętrz,�
docieplanie,�malowanie�elewacji.,�
tel.�(46)�837-10-33,�tel.�kom.�
609-541-373.

��Krycie�papą�termo-zgrzewalną,�tel.�
kom.�725-970-343.

��tynki�cementowo-wapienne�
+�piasek�kwarcowy,�tel.�kom.�
577-801-720.

��Bramy�garażowe,�wrota,�drzwi,�tel.�
kom.�506-771-822.

��Remonty,�wykończenia�mieszkań,�
tel.�kom.�799-268-290.

sprzedaż
��Cegła�z�rozbiórki,�oddam�gruz,�tel.�

kom.�601-976-634.

��Rusztowania�warszawskie,�tel.�kom.�
500-262-573.

��Sprzedam�stemple,�Karolew,�tel.�
kom.�609-121-171.

��Sprzedam�nowe�drzwi�pokojowe,�
wengę,�tel.�kom.�602-370-470.

��Wielka�kolekcja�drzwi�
wewnętrznych,�tel.�kom.�602-370-470.

��Najtańsze�rolety�okienne,�tel.�kom.�
602-370-470.

��Dobre,�tanie�okna,�tel.�kom.�
602-370-470.

��Skrzydła�drzwiowe�od�50�zł,�okna�
z�demontażu,�tel.�kom.�664-063-688.

��Cegła�Silka�E24,�tanio,�tel.�kom.�
664-063-688.

��Podłogi�drewniane�-�www.julomax.
pl.

��Klej�do�dociepleń,�piecyk�grzewczy�
na�butle,�tel.�kom.�502-980-287.

��Sprzedam�piec�C.O.,�tel.�kom.�
668-345-111.

��Parkiet�jesion�22x70x400,�23,5�
mkw.,�cena�1100�zł,�tel.�kom.�
663-138-211.

��Blachy�trapezowe,�dostępne�od�
ręki,�duży�wybór�kolorów,�cena�12-17�
zł/mkw.,�tel.�kom.�501-543-057.

 �Granulat styropianu, tel. kom. 
602-234-810.

usługi 
instalacyjne

��Anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�
kom.�601-306-566.

��Oczyszczalnie�przydomowe�
z�montażem.�Dofinansowanie.�
www.bioinstalacje.pl,�tel.�kom.�
693-413-492.

��Usługi�elektryczne,�tel.�kom.�
693-943-789.

��Elektryk,�alarmy,�telewizja,�
monitoring,�domofony,�www.
instalmed.pl,�tel.�kom.�515-362-050.

��Usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne.�Rozruszniki,�hamulce.,�
tel.�kom.�506-891-289.

��hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

��Usługi�hydrauliczne,�fachowo,�tel.�
kom.�690-909-636.

��Anteny,�ustawianie�wtyczka.za.pl,�
tel.�kom.�728-188-127.

��Alarmy,�monitoring.�tanio,�tel.�kom.�
576-613-350.

��Usługi�hydrauliczne,�tel.�(46)�837-
45-07,�tel.�kom.�691-991-000.

��hydraulik,�także�awarie,�tel.�kom.�
733-788-522.

�� Instalacje,�przeróbki�elektryczne,�
tel.�kom.�509-838-364.

��Vertal:�żaluzje�poziome,�pionowe,�
rolety�materiałowe,�antywłamaniowe,�
siatki�przeciw�owadom.�Produkcja,�
montaż,�tel.�kom.�602-736-692.

 �Hydraulika, glazura, tel. kom. 
791-474-777.

 �Usługi hydrauliczne Dar-instal, 
tel. kom. 883-958-267.

usługi inne
��Witko�usługi�krawieckie,�tel.�kom.�

796-781-764.

��Rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�
wycinka�drzew�i�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

��Wycinka�drzew,�usługi�
podnośnikami�koszowymi�
27-metrowymi,�tel.�kom.�668-591-725.

��Kamaz:�przewóz�piasku,�żwiru,�
ziemi,�tel.�kom.�601-630-882.

��Pranie�samochodów,�dywanów,�tel.�
kom.�728-508-073.

��Masz�problem�z�komputerem:�
zadzwoń.�Fachowo.�Szybko.�tanio,�
tel.�kom.�504-070-837.

��Przeprowadzki,�transport,�tel.�kom.�
695-885-953.

 �Zespół, deejay, doświadczenie, 
tel. kom. 503-746-892.

��Malowanie�obór,�dezynsekcja�
(muchy,�wołek�zbożowy),�deratyzacja,�
dezynfekcja��,�tel.�(44)�725-02-95,�tel.�
kom.�504-171-191.

��Dekoracja�sal�weselnych�
(pokrowce,�obrusy�w�komplecie),�tel.�
kom.�693-776-474.

��Cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�zieleni�i�ogrodów,�tel.�
kom.�782-718-483.

��Okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Odnawianie�wanien,�tel.�kom.�
600-979-826.

��Naprawa�komputerów,�dojazd,�tel.�
kom.�535-183-876.

��Naprawa�telewizorów,�łowicz,�
topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�
kom.�728-227-030.

��transport:�piasek,�pospółka,�
podsypka,�ziemia,�tel.�kom.�
602-471-796.

��transport,�Bus,�meble,�AGD,�inne,�
tel.�kom.�609-405-308.

 �Podnośnik koszowy, usuwanie 
drzew., tel. kom. 696-049-953.

 �Pożyczki bez BiK pod 
zabezpieczenie pojazdu, 
nieruchomości. Super oferta dla 
rolników., tel. kom. 536-536-826.

��transport�wywrotką�-�piach,�żwir,�
ziemia,�pospółka,�podsypka�itp.,�tel.�
kom.�503-115-145.

��Zespół�Maraton:�wesela,�bale,�
imprezy�okolicznościowe,�tel.�kom.�
692-373-529.

��tartak�przewoźny,�tel.�kom.�
512-907-059.

��Dekoracje�sal�weselnych,�tel.�kom.�
886-328-694,�www.facebook.com/
WardArt7.

��Masaż�zdrowotny�i�relaksacyjny�
z�dojazdem�do�klienta,�tel.�kom.�
726-995-758.

��Sala,�wynajem,�imprezy�
okolicznościowe,�Nieborów,�wolne�
terminy,�tel.�kom.�605-695-882.

��Fotobudka�na�weselu�to�gwarancja�
doskonałej�zabawy.�Zaskocz�swoich�
gości�weselnych�i�zamów�fotobudkę,�
tel.�kom.�724-332-919.

��Projekty�rekultywacji,�zalesień,�
zadrzewień,�zagadnienia�prawne��
z�zakresu�leśnictwa,�ochrony�
przyrody,�łowiectwa,�tel.�kom.�
508-789-750.

nauka
��Język�niemiecki,�tel.�kom.�

668-963-922.

��Język�angielski,�tel.�kom.�
663-684-178.

��Nauczyciel�języka�niemieckiego,�
lekcje,�tel.�kom.�505-256-528.

��Matematyka,�tel.�kom.�
791-802-482.

��Korepetycje:�język�niemiecki,�tel.�
kom.�608-116-216.

��Polski:�korepetycje,�prace,�
egzaminy,�matura.�Fachowo,�tel.�kom.�
603-246-033.

��Angielski,�łowicz,�tel.�kom.�
604-461-803.

��Język�niemiecki,�skutecznie,�tel.�
kom.�663-505-433.

��Kanadyjczyk�polskiego�
pochodzenia:�nauka�języka�
angielskiego�i�francuskiego,�
wszystkie�poziomy.�tłumaczenia,�tel.�
kom.�604-621-125.

��Nauka�i�korepetycje�z�angielskiego�
i�francuskiego�dla�uczniów�szkół�
podstawowych,�gimnazjum�i�
średnich,�tel.�kom.�604-621-125.

��Korepetycje:�fizyka,�matematyka,�
tel.�kom.�604-449-538.

��Nauczyciel�języka�niemieckiego�
udzieli�korepetycji,�tel.�kom.�
691-715-557.

��Matematyka,�tel.�kom.�
601-303-279.

��Angielski,�tel.�kom.�515-459-141.

��Korepetycje�z�fizyki,�tel.�kom.�
660-795-151.

��Fizyka,�matematyka,�szkoła�
podstawowa,�gimnazjum,�
nauczycielka,�tel.�kom.�606-312-997.

��Korepetycje�matematyka,�szkoła�
podstawowa,�gimnazjum,�tel.�kom.�
723-461-263.
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��Przygotowanie�do�matury�chemia,�
tel.�kom.�792-108-802.

��Matematyka,�tel.�kom.�
607-440-582.

��Nauka�Języka�Angielskiego�Jacek�
Romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��Angielski�-�korepetycje,�
konwersacje,�tel.�kom.�690-616-481.

��Korepetycje:�niemiecki�
wszystkie�poziomy;�angielski�
dla�początkujących,�tel.�kom.�
600-850-913.

��Język�niemiecki�-�korepetycje�
z�nauczycielem,�wszystkie�poziomy,�
tel.�kom.�608-139-682.

��Język�niemiecki,�korepetycje,�
tłumaczenia,�tel.�kom.�695-774-273.

��Angielski�do�matury,�tel.�kom.�
889-999-312.

��Chemia,�tel.�kom.�575-415-054.

��Chemia,�matura,�tel.�kom.�
606-949-152.

��Angielski,�nauczyciel,�egzaminator�
maturalny,�tel.�kom.�662-611-189.

praca

dam pracę
��Pracuj�jako�Opiekunka�seniorów�

w�Niemczech.�Nie�znasz�języka?�
Organizujemy�kursy�językowe�bez�
żadnych�opłat.�Zapisz�się!�Po�kursie�
praca�gwarantowana!��,�tel.�kom.�
514-781-491.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni 
szwaczki, stała praca, tel. kom. 
608-496-344.

��Kierowca�C+E�(codziennie�w�
domu),�tel.�kom.�693-618-750.

��Zatrudnię�do�pizzerii�kierowcę�
(dorywczo)�oraz�pomoc�kelnerki�
(weekendowo),�tel.�kom.�
601-846-354.

��Zatrudnię�do�stawiania�ścian�g/k,�
sufitów,�szpachlowania,�tel.�kom.�
500-027-261.

��Zatrudnię�dekarzy�lub�pracownika�
do�przyuczenia,�okolice�Dmosina,�tel.�
kom.�609-846-316.

��Zatrudnię�kierowców�C+E,�
transport�międzynarodowy,�tel.�kom.�
504-879-432.

 �Zatrudnię szwaczki (bielizna), 
możliwość przyuczenia, Głowno, 
tel. kom. 517-852-240.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E�
w�transporcie�krajowym�z�
doświadczeniem;�chłodnia,�tel.�kom.�
502-339-319.

��Zatrudnię�pracowników�
budowlanych,�okolice�Żychlina,�tel.�
kom.�794-230-700.

��Zatrudnimy�fryzjerkę,�tel.�kom.�
605-330-839.

��Zatrudnię�kierowcę�do�rozwożenia�
pizzy�(łowicz),�tel.�kom.�724-207-537.

��Zatrudnię�kelnerkę�(możliwość�
przyuczenia�do�zawodu),�tel.�kom.�
724-207-537.

��Zatrudnię�pomocnika�kucharza�
(możliwość�przyuczenia�do�zawodu),�
łowicz,�tel.�kom.�721-680-807.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E�(transport�
międzynarodowy),�tel.�kom.�608-059-
817,�606-457-050.

��Kierowca�w�transporcie�
międzynarodowym,�tel.�kom.�
606-470-406.

 �Szwaczki do szycia kostiumów 
kąpielowych w Głownie, stała 
praca, tel. kom. 602-457-089.

 �Zatrudnię krojczego(ą) do 
szwalni, może być do przyuczenia, 
tel. kom. 602-457-089.

��Poszukujemy�mężczyzn�do�pracy�
przy�soleniu�skór,�Nowostawy�Dolne,�
tel.�kom.�603-531-365.

��Przyjmę�do�szycia�lub�zlecę�
chałupnictwo,�tel.�kom.�796-707-200.

 �Firma zatrudni brukarzy, 
pomocników, operatora 
ładowarki, tel. kom. 601-593-011.

��Restauracja�w�łowiczu�zatrudni�
kelnera/kelnerkę.�Praca�w�weekendy,�
tel.�kom.�504-198-299.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E�do�pracy�
na�kontenerach�morskich,�hamburg-
Polska,�weekendy�w�domu,�tel.�kom.�
506-836-200.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E�
(zagranica,�kraj),�chłodnia,�tel.�kom.�
605-094-166.

��Gabinet�stomatologiczny�
w�łowiczu�poszukuje�asystentki�
stomatologicznej,�tel.�kom.�
604-752-245.

��Zatrudnię�operatora�koparko-
ładowarki,�dobre�zarobki,�tel.�kom.�
537-180-085.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E,�
międzynarodówka,�plandeki,�tel.�
kom.�537-180-085.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�
transport�krajowy,�tel.�kom.�
509-499-556.

��Zatrudnię�mechanika�i�
elektromechanika�samochodów�
osobowych,�ciężarowych,�Lipka�koło�
Strykowa,�tel.�kom.�602-664-807.

��Zatrudnię�kierowców�kat.�CE��
w�ruchu�międzynarodowym�Polska-
hiszpania,�tel.�kom.�602-664-807.

��Zatrudnię�diagnostę�
samochodowego�na�stację�kontroli�
pojazdów�w�łowiczu,�tel.�kom.�
502-251-751.

��Zatrudnię�osobę�z�bardzo�dobrą�
znajomością�języka�angielskiego�do�
biura�w�łowiczu.�CV�na�rekbc@wp.pl.

��Zatrudnię�spawacza�z�
doświadczeniem�na�MIG�i/lub�tIG,�
stawka�godzinowa�od�14�zł.�Praca��
w�łowiczu,�tel.�kom.�720-905-917.

��Zatrudnię�lakiernika�proszkowego,�
praca�w�łowiczu.�Możliwość�
przyuczenia,�tel.�kom.�720-905-917.

��Zatrudnię�mężczyzn�do�produkcji�
i�kompletacji�urządzeń�zabawowych.�
Praca�w�łowiczu,�tel.�kom.�
720-905-917.

��Zatrudnię�operatora�plotera�CNC,�
możliwość�przyuczenia.�Praca�w�
łowiczu,�tel.�kom.�720-905-917.

��Zatrudnię�księgową�na�pełne�
księgi.�Praca�w�łowiczu,�tel.�kom.�
720-905-917,�lub�CV:�rekbc@wp.pl.

��Zatrudnię�osobę�ze�znajomością�
programów:�Sketchup,�3D�Max,�Solid�
i�Corel.�Praca�w�łowiczu,�elastyczne�
godziny�pracy.�CV�na�rekbc@wp.pl.

��Zatrudnię�operatora�wózka�
widłowego.�Praca�w�łowiczu,�tel.�
kom.�720-905-917.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C;�C+E,�
również�dorywczo,�kraj,�łowicz,�tel.�
kom.�601-385-525.

 �Zatrudnię do cukierni  
oraz do układania pieczywa, tel. 
kom. 603-610-512.

��Przyjmę�do�pracy�w�stolarni,�tel.�
kom.�696-086-527.

��Zatrudnię�spedytora�lub�asystenta�
w�dziale�logistyki�sawtrans@wp.pl.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E�z�
doświadczeniem�w�transporcie�
międzynarodowym,�chłodnie,�tel.�
kom.�604-237-423,�782-223-211.

��Przyjmę�do�pracy�kucharza,�
pomoc�kuchenną,�kelnerkę�do�
Oberży�„Pod�Złotym�Prosiakiem”��
w�Nieborowie,�tel.�kom.�501-608-061.

��Przyjmę�kierowcę�kat.�C+E�
w�transporcie�krajowym�lub�
międzynarodowym,�tel.�kom.�
606-444-846.

��Kierowca�C+E,�kraj,��
z�doświadczeniem,�tel.�kom.�
505-068-787.

��Zatrudnię�do�zbioru�jabłek,�okolice�
łowicza,�tel.�kom.�603-441-292.

��Pracownik�fizyczny�na�skup�
owoców,�prawo�jazdy�kat.�B,�wózki�
widłowe,�tel.�kom.�505-068-787.

��Zatrudnimy�mechanika,�
elektromechanika�samochodów�
osobowych,�łowicz,�tel.�kom.�
728-508-073.

��Restauracja�McDonald’s�Mop�
Parma�Polesie�131A�Bełchów�
zatrudni�na�stanowisko�pracownik�
restauracji.�Prosimy�o�kontakt�,�tel.�
kom.�696-442-485.

��Przyjmę�do�pracy�mechanika�do�
naprawy�ciągników�rolniczych,�tel.�
kom.�501-504-723.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, tel. 
kom. 609-810-814.

 �Zatrudnię dorywczo uczniów 
w charakterze kelnera 
do przyuczenia, tel. kom. 
504-359-441.

��Zatrudnię�do�układania�kostki�
brukowej,�tel.�kom.�881-319-086.

��Podejmę�współpracę�z�ekipą�
montażową�lub�osobami�do�
przyuczenia�z�zakresu�montażu�
okien,�drzwi�i�parapetów.�Pilne,��
od�zaraz,�tel.�kom.�731-834-383.

��Zatrudnię�szwaczki,�szycie�
biustonoszy,�tel.�kom.�603-653-012.

��Zatrudnię�pracownika�do�masarni,�
tel.�kom.�662-296-699.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E��
w�transporcie�międzynarodowym,��
tel.�kom.�607-267-206.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E��
w�transporcie�międzynarodowym�
(chłodnia),�tel.�kom.�501-074-953.

 �Zatrudnię szwaczki. Tkanina, 
konfekcja damska - sukienki, 
ul. Jana Pawła ii 69, tel. kom. 
516-103-366.

��Zatrudnię�energiczną�osobę��
na�pomoc�w�szwalni,�łowicz,�ul.�Jana�
Pawła�II,�tel.�kom.�516-103-366.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E,�tesco�
teresin,�tel.�kom.�508-168-121.

 �Krojczych do dzianiny zatrudnię, 
Głowno, ul. Żwirki 34, tel. kom. 
602-869-719.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�B�(bus�do�
3,5�t)�w�transporcie�międzynarodowy,�
mile�widziane�doświadczenie,�tel.�
kom.�515-670-692,�508-080-459.

��Zatrudnię�lagowacza�oraz��
do�wykończenia�produkcji,�tel.�kom.�
734-455-090.

��Piekarnia�łyszkowice�zatrudni�
piekarza,�stałe�zatrudnienie,�wysokie�
zarobki,�tel.�kom.�660-414-516.

 �Zatrudnimy księgową 
ze znajomością pełnej 
księgowości, thermostan@
thermostan.pl, tel. kom. 
604-254-205.

��Przyjmę�pracownika�do�dociepleń,�
tel.�kom.�607-612-176.

��Zatrudnię�sprzedawcę�artykułów�
metalowych�i�elektronarzędzi,��
tel.�kom.�602-587-341.

��Zatrudnię�kierowcę,�kat.�C+E��
w�transporcie�międzynarodowym,�
dobre�warunki,�weekendy�w�domu,�
tel.�kom.�535-123-920.

��Firma�budowlana�z�Żychlina�
przyjmie�do�pracy�murarzy,�
pracowników�do�prac�
wykończeniowych�i�pomocników�
murarzy,�tel.�(24)�285-43-22,�tel.�kom.�
516-192-778.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�
transport�międzynarodowy,�tel.�kom.�
505-083-574.

��Zatrudnię�osobę�z�
doświadczeniem�do�pracy�w�
kwiaciarni,�tel.�kom.�605-370-014.

��Zatrudnię�kierowcę�do�rozwozu�
gazu�na�terenie�łowicza,�tel.�kom.�
600-237-175.

��Zatrudnię�kierowcę�do�rozwozu�
gazu�na�terenie�Głowna,�tel.�kom.�
600-237-175.

��Zatrudnię�przedstawiciela�
handlowego�bądź�przedstawicielkę�
w�branży�gazowej,�tel.�kom.�
600-237-175.

��Zatrudnię�ekspedientki�do�sklepu�
spożywczego,�dobre�warunki�
zatrudnienia,�tel.�kom.�512-088-422.

��Pracowników�do�kostki�brukowej�
z�łowicza�i�okolic,�siedziba�Gągolin,�
tel.�kom.�695-384-425.

��Zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowo-remontowych,�tel.�
kom.�607-343-338.

��Firma�Wirbud�Meble�sp.�z�o.o.�
w�Osmolinie�zatrudni�pracowników�
z�doświadczeniem�na�stanowiskach:�
stolarz,�stolarz-operator�maszyny,�
pomocnik�stolarza.�Kontakt,�
tel.�(24)�277-62-44,�tel.�kom.��
604-444-907,�produkcja@wirbud.pl.

 �Firma zatrudni kierowcę kat. 
C+E w ruchu krajowym bądź 
międzynarodowym, tel. kom. 
602-389-703.

��Firma�zatrudni�kierowcę�kat.�C+E�
w�ruchu�krajowym.�Załadunki�FM,�
Polska,�tel.�kom.�602-389-703.

 �Firma zatrudni mechanika 
samochodów ciężarowych, tel. 
kom. 602-389-703.

 �Zatrudnię Położną 
środowiskowo-rodzinną na cały 
etat, tel. (46) 838-14-88, tel. kom. 
603-741-496.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E��
w�transporcie�krajowym,�naczepa�
chłodnia,�tel.�kom.�608-067-847.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�
transport�międzynarodowy,�tel.�kom.�
791-610-601.

��Zatrudnię�elektryka,�automatyka,��
z�doświadczeniem,�korzystne�
warunki,�tel.�kom.�793-098-999.

��Zatrudnię�szwaczki,�biustonosze,�
praca�całoroczna,�pilne,�tel.�kom.�
881-513-755.

��Przyjmę�brukarzy�i�pomocników�
brukarzy,�tel.�kom.�725-710-267.

��Zatrudnię�blacharza�
samochodowego,�Bełchów,�tel.�kom.�
604-454-032.

��Przychodnia�Lekarska�w�łowiczu�
zatrudni�konserwatora�na�godziny,�
tel.�kom.�505-099-355.

��Zatrudnię�mechanika�
samochodowego�lub�do�
przyuczenia,�okolice�Głowna,�tel.�
kom.�601-529-002.

��Przyjmę�kelnerkę�do�pizzerii�
-�praca�na�stałe�oraz�kierowcę�-�
weekendowo,�tel.�kom.�607-481-852.

��Pracownik�magazynu�
logistycznego:�Stryków,�
wynagrodzenie�2000zł�brutto�
+premie,�umowa�o�pracę,�
wymagane�uprawnienia�na�wózki�
widłowe,�system�pracy�8h,�tel.�kom.�
698-681-036.

��Zatrudnię�do�zbioru�jabłek,�tel.�
kom.�501-475-421.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C,�stałe�
trasy,�możliwość�przyuczenia,�łowicz,�
Kiernozka�12,�tel.�kom.�600-357-428.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E,�praca�
po�kraju,�tel.�kom.�600-357-428.

��Zatrudnię�kierowcę�w�transporcie�
międzynarodowym,�kat.�C+E,�karta�
kierowcy,�tel.�kom.�536-915-200.

��Zatrudnię�kierowcę�C+E�z�
doświadczeniem,�kraj,�tel.�kom.�
699-902-211.

��Do�zbioru�jabłek,�tel.�kom.�
699-939-986.

��Zatrudnię�pracownika�na�stację�
paliw,�tel.�kom.�502-251-751.

��Kierowca�C+E,�kraj,�izoterma,�tel.�
kom.�500-333-660.

��Zatrudnię�pracownika�do�pracy�
przy�ciągnikach�i�maszynach�
rolniczych,�tel.�kom.�692-601-689.
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��Przyjmę�mechanika�
samochodowego�oraz�blacharza�
samochodowego,�tel.�kom.�
504-167-269.

��Zatrudnię�mężczyznę,�praca�na�
produkcji,�konfekcjonowanie�papieru�
toaletowego,�godziny�pracy�8-16,�
wolne�soboty,�tel.�kom.�602-618-875.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, 
transport międzynarodowy, 
wysokie zarobki, tel. kom. 
502-605-719.

 �Zatrudnię dorywczo lub na 
stałe pomoc kuchni, kucharkę, 
kelnerów, tel. kom. 504-359-441.

��Stacja�Paliw�Orlen�w�Głownie�
zatrudni�na�stanowisko�kasowe�
dyspozycyjną�osobę�ze�średnim�
wykształceniem,�tel.�kom.�
695-355-492.

�� Istniejący�od�2012�roku�zakład�
fryzjerski�położony�w�Głownie�
ze�stałą�bazą�klientów�zatrudni�
fryzjerkę/fryzjera�na�dobrych�
warunkach.�Mile�widziane�
doświadczenie.�Kontakt�pod�
numerem,�tel.�kom.�783-124-346.

��Zatrudnię�pracowników�do�
montażu�balustrad,�tel.�kom.�
608-750-934.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, 
transport międzynarodowy,  
tel. kom. 603-430-992.

��Do�roznoszenia�ulotek�w�Strykowie�
zatrudnię,�tel.�kom.�608-641-030.

��Zatrudnię�osobę�do�wyrobu�ciasta�
do�pizzy,�tel.�kom.�608-641-030.

��Zatrudnię�elektromontera�lub�
pomoc,�tel.�kom.�604-238-322.

 �Przyjmę brukarzy z praktyką 
i pomocników, tel. kom. 
508-286-519.

��Dam�pracę�-�mężczyźni,�tel.�kom.�
697-778-557.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�B,�
z�Głowna,�okolic,�tel.�kom.�
509-730-692.

��Przyjmę�kierowcę�w�transporcie�
międzynarodowym,�tel.�kom.�
788-694-389.

��Zatrudnię�pracowników�na�
budowę,�tel.�kom.�667-001-887.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C,�tel.�kom.�
501-250-547.

��Serwis�porządkowy,�Stryków,�tel.�
kom.�603-606-695.

��Operatora�do�odśnieżania,�
Stryków,�tel.�kom.�603-606-695.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, kraj, 
tel. kom. 693-531-568.

��Zatrudnię�kierowcę�kat.�C+E��
z�doświadczeniem�w�ruchu�krajowym�
z�naczepą,�dobre�zarobki,�wolne�
weekendy,�tel.�kom.�668-946-210.

��Dobra�praca�od�zaraz�na�
produkcji�w�łodzi.�Oferujemy�
stabilne�zatrudnienie,�atrakcyjne�
wynagrodzenie�oraz�system�
premiowy.�Job�Impulse,�tel.�kom.�
504-730-707.

��Zatrudnię�pracownika�biurowego�
ze�znajomością�języka�niemieckiego,�
doświadczeniem�w�transporcie,�tel.�
kom.�608-059-817.

��Zatrudnię�od�zaraz�do�zbioru�
jabłek,�okolice�Patok,�tel.kom.�
664-324-016.

��Zatrudnię�pracownika�remontowo-
budowlanego�od�zaraz,�stabilna�
firma,�stale�zlecenia,�tel.kom:�
883-819-172.

��Przyjmę�pracownika�w�firmie�
remontowo-budowlanej,�powiat�
łowicki,�tel.�kom.�604-403-654,�
507150766.

szukam pracy
��Kobieta�31�lat�wykształcenie�

ogrodnicze,�programy�biurowe�
Autocad,�wizualizacje,�tel.�kom.�
889-600-479.

��Przedemeryt�przyjmie�pracę�
ślusarz�narzędziowy�lub�inne,�tel.�
kom.�726-767-232.

��Przyjmę�zlecenie�na�mycie�okien�
i�sprzątanie�w�weekendy,�tel.�kom.�
664-940-469.

matrymonialne
 �Www.singlovicz.pl.

��Szukam�do�stałego�związku:�panią�
do�55�lat,�dzwonić�po�15:00,�tel.�kom.�
662-794-245.

rolnicze – kupno

płody rolne
��Kupię�zboże,�tel.�kom.�508-471-814.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�
własnym�transportem,�tel.�kom.�
783-112-512.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�
własnym�transportem,�tel.�kom.�
607-202-732.

��Kupię�żyto�lub�zamienię�za�otręby,�
tel.�kom.�697-536-596.

��Kupię�zboże,�tel.�kom.�
667-566-276.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

hodowlane
 �Ubojnia skup trzody chlewnej, 

konkurencyjne ceny, dojazd do 
klienta, tel. kom. 665-091-883.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

��Kupię�cielaki�do�dalszego�chowu,�
tel.�kom.�609-562-159.

��Kupię�cielaki,�byczki,�tel.�kom.�
607-376-264.

��Kupie�byczki,�jałówki,�powyżej�150�
kg,�tel.�kom.�515-121-410.

maszyny
��Każdego�Władymirca,�Ursusa,�

Zetora,�MtZ,�Przyczepy,�tel.�kom.�
725-361-836.

��Kupię�sadzarkę,�glebogryzarkę,�
talerzówkę,�tel.�kom.�503-635-865.

��Kupię�maszyny�i�ciągnik�rolniczy,�
tel.�kom.�503-635-865.

��Kupię�dojarki�i�maszyny�rolnicze,�
tel.�kom.�605-055-227.

��Siewnik�poznaniak�do�remontu�
(może�być�dziurawy�zbiornik),�C-360�
do�remontu,�tel.�kom.�664-981-618.

 �Kupię C-328, C-330, C-360, 
C-355, C-380, MTZ, MF-255, T-25 
Władimirec bez dokumentów, do 
remontu, tel. kom. 502-939-200.

��Kupię�rozdrabniacz�Jemioł�do�
buraków,�tel.�kom.�502-939-200.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Zboża ozime - kwalifikowane 

oferuje: firma nasienna GRANUM 
sp.j., Łowicz, ul. Katarzynów 46, 
tel. (46) 837-23-05, (46) 837-23-
01, Dowóz od 1 tony..

��Marchew�paszowa,�łowicz,�tel.�
kom.�609-405-308.

 �Wytłoki z jabłek, przywóz, tel. 
kom. 605-255-914.

��Pszenżyto�ozime�Grenado,�65�zł,�
tel.�kom.�724-551-112.

 �Sprzedaż zbóż ozimych, hodowli 
Strzelce, Danko, KWS, ceny 
zakładowe. Bielawy Rynek 14, tel. 
kom. 607-189-155.

 �Wytłoki z jabłek, tel. kom. 
604-215-532.

 �Sprzedam wytłoki jabłkowe, 
młóto, żużel, tel. kom. 
600-323-947.

��Sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
885-640-804.

��Żyto�rostockie,�tel.�kom.�
661-850-694.

��Sadzonki�truskawki:�Miss,�
Marmolada,�tel.�kom.�607-083-813,�
Kocierzew.

��Sadzonki�truskawek�honeoye,�
Głowno,�tel.�kom.�604-260-576.

��Sprzedam�pszenżyto�do�siewu,�tel.�
kom.�692-916-507.

��Sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
509-853-384.

 �Wysłodki buraczane, tel. kom. 
600-323-947.

��Owies�10�t,�tel.�kom.�604-147-907.

��Sprzedam�sadzonki�truskawek,�tel.�
kom.�723-105-021.

��Burak�pastewny,�tel.�kom.�
887-361-751.

��Sprzedam�słomę�żytnią�duże�bele�
ze�stodoły�50�zł/szt,�pszenicę�do�
siewu�po�centrali�„Juliusz”�dobra�
zimotrwałość�oraz�wysokie�plony�
80zł/kwintal,�tel.�(46)�838-82-24,�
Kalenice�195.

��Sprzedam�buraczek�na�paszę,�tel.�
kom.�723-461-250.

��Sprzedam�kukurydzę�ziarno,�tel.�
kom.�726-078-244.

��Pszenica�ozima�Linus,�Arkadia,�tel.�
kom.�781-192-860.

��Ziemniaki�paszowe,�tel.�kom.�
602-648-497.

��Pszenżyto,�pszenica,�Głowno,�tel.�
kom.�600-858-370.

��Burak�ćwikłowy�na�paszę,�tel.�kom.�
608-833-255.

��Pszenica�zimowa�Bamberka,�
Jantarka,�Linus,�Meteor,�pszenżyto�
Augustyńskie,�Pizzaro,�Kiernozia,�tel.�
kom.�605-278-719.

��Ziemniaki�paszowe,�tel.�kom.�
663-491-197.

��Pszenżyto�do�siewu,�tel.�kom.�
739-592-991.

��Żyto,�pszenżyto�z�odnowy,�
mieszanka,�tel.�kom.�693-830-160.

��Sprzedam�łubin�gorzki,�tel.�kom.�
601-650-813.

 �Wysłodki buraczane z 
dowozem, tel. kom. 601-301-412.

��Sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
661-192-415.

��Sprzedam�pszenżyto�ozime�trefl,�
tel.�kom.�504-501-038.

��łubin�słodki�Sonet,�90�zł,�Stryków,�
tel.�kom.�536-542-727.

��Siano�w�belach,�tel.�kom.�
788-534-208.

��Sadzonki�truskawek�od�15�groszy,�
tel.�kom.�790-365-746.

��Pszenżyto�do�siewu:�Palermo,�
trismart.�Szkoła�na�Blichu,�tel.�kom.�
608-686-489.

��Pszenica,�żyto,�odpady�marchwii,�
buraczka,�tel.�kom.�663-667-421.

��Pszenica�do�siewu,�tel.�kom.�
604-754-114.

��Sprzedam�pszenżyto�„Pigmej”�
po�wymianie�ze�Strzelec,�tel.�kom.�
509-195-030.

��Sprzedam�sadzonki�truskawki�Cler,�
tel.�kom.�721-060-306.

��Sprzedam�pszenicę�ozimą,�tel.�
kom.�606-223-315.

��Pszenżyto�todan�oczyszczone,��
I�odsiew,�tel.�kom.�695-870-268.

��Pszenżyto�siewne,�tel.�kom.�
880-263-930.

��Siano,�tel.�kom.�692-101-976.

��Pszenżyto�ozime�Fredro,�I�odsiew,�
tel.�kom.�606-294-284.

��Pszenica�ozima�Memory,�I�odsiew,�
tel.�kom.�606-294-284.

��Sadzonki�truskawek�(różne�
odmiany),�tel.�kom.�514-407-949.

��Pszenżyto�toledo,�Rotondo,�
Preludium;�pszenica�Jantarka,�tel.�
kom.�606-939-170.

��Sadzonki�truskawek�Roksana,�
Alba,�Asia�i�inne,�tel.�kom.�
883-237-644.

��Sprzedam�pszenżyto�Borwo�do�
siewu,�tel.�kom.�694-590-051.

��Mieszanka�i�pszenżyto�10�ton,�tel.�
kom.�723-114-747.

��Pszenżyto�oczyszczone�(Fredro),�
żyto�(na�kiszonki),�gmina�Dmosin,�tel.�
kom.�604-871-975.

��Sprzedam�burak�pastewny�biały,�
tel.�kom.�512-822-212.

��Sprzedam�pszenżyto�paszowe,�tel.�
kom.�781-287-164.

��Sprzedam�burak�pastewny,�tel.�
kom.�607-353-691.

��truskawki�Alba�(sadzonki),�tel.�
kom.�725-406-808.

��Sprzedam�kukurydzę�na�ziarno�
3,5�ha,�gm.�Kocierzew,�tel.�kom.�
662-628-256.

��Pszenżyto�tomko,�tel.�kom.�
662-665-605.

��Dynia,�tel.�kom.�667-524-942.

��Sprzedam�banię,�siano��
w�belach,�kuchnię�węglową,�tel.�kom.�
519-833-206.

��Siano�kostka,�tel.�kom.�664-
187-857,�po�16.00.

��Żyto�siewne�dankowskie�Selekt,�tel.�
kom.�622-018-566.

��Jęczmień�jary,�Dmosin,�tel.�kom.�
500-190-988.

��łubin�słodki,�ziemniaki�paszowe,�
tel.�kom.�603-754-598.

��Sadzonki�truskawek�Alfa�Centurion�
i�Malwina,�tel.�kom.�793-874-377.

��Sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
693-538-499.

��Owies,�tel.�kom.�736-417-516.

��Sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
514-323-077.

��Wysłodki�mokre�z�transportem,�tel.�
kom.�600-820-374.

��Sprzedam�kapustę�głowiastą,�cena�
0,40�zł/kg,�tel.�kom.�881-240-848.

��Sprzedam�owies�i�pszenżyto,�tel.�
kom.�691-753-392.

��Sadzonki�truskawki�Florens,�
okolice�Głowna,�tel.�kom.�
662-054-259.

��Sprzedam�buraczki�przemysłowe�
i�dla�bydła,�tel.�kom.�781-243-450.

��Sadzonki�truskawek�Azja,�
Roksana,�Alba,�Vibrant,�Malwina,�tel.�
kom.�506-560-993.

��Zboże�paszowe,�transport,�tel.�kom.�
668-478-617.

��Sadzonki�aronii�8.000�sztuk�na�ok.�
2�ha,�tel.�kom.�602-457-674.

��Sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�668-419-928.

��Pszenica�i�żyto�do�siewu,�tel.�kom.�
693-574-400.

��Buraki�pastewne,�tel.�kom.�
668-950-189.

��Ziemniaki�od�kombajnu,�tel.�kom.�
608-702-273.

��Żyto,�tel.�kom.�880-481-612.

��Pszenica�Viton,�1�rok�ze�Strzelec,�
po�czyszczalni�Petkus,�tel.�kom.�
885-254-502.

��Sprzedam�pszenżyto�tomko,�
siewnik�konny,�brony�5,�Kos,�tel.�kom.�
518-103-986.

 �Wysłodki buraczane, tel. kom. 
888-666-226.

��Zboże�do�siewu:�pszenicę,�
pszenżyto�(w�tamtym�roku�brane�
�z�centrali),�tel.�kom.�693-644-040.

��Wycinak�do�kiszonki,�tel.�kom.�
693-644-040.

��Wytłoki�jabłkowe�z�transportem�
do�klienta,�kontenerami,�tel.�kom.�
604-976-593.

��Sprzedam�pszenżyto�i�mieszankę,�
tel.�(24)�277-70-05.

��Sprzedam�4�t.�owsa�i�4�t.�
pszenżyta,�tel.�kom.�508-831-707.

��Kukurydza�sucha,�mokra,�
owies,�pszenżyto,�żyto,�pszenica,�
sianokiszonka,�tel.�kom.�506-115-015.

��Ziemniaki�niesortowane,�7�t.,�tel.�
kom.�609-838-713.

��Ziemniaki�paszowe,�sprzedam,�tel.�
kom.�509-217-640.

��Pszenżyto�do�siewu,�tel.�kom.�
601-064-904.

��Ziemniaki�Vineta,�Gala,�tel.�kom.�
601-654-447.

��Pszenżyto�ozime�Gringo,�pszenica,�
tel.�kom.�503-041-175.

��Sprzedam�sadzonki�włoskiej�
truskawki-�Roksana,�tel.�kom.�
609-165-855.

��Sprzedam�ziemniaki�paszowe,�tel.�
kom.�605-599-747.

��Marchew�na�paszę,�tel.�kom.�
724-320-359.

hodowlane
��Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�

tel.�kom.�661-907-680.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
608-137-544.

��Jałówka�wycielona,�tel.�kom.�
789-469-555.

��Byczki�do�dalszego�chowu,�tel.�
kom.�695-922-623.

 �Dwie jałówki cielne, tel. kom. 
604-986-321.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
605-531-311.

��Sprzedam�krowy�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�506-103-990.

��Sprzedam�małe�byczki�do�
odchowania,�tel.�kom.�723-175-190.

��Jałówka�na�ocieleniu,�tel.�kom.�
605-485-350.

��Sprzedam�jałówkę,�wycielenie�
20.10,�tel.�kom.�607-809-602,�
515-193-027.

��Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�
tel.�kom.�660-303-697.

��Byczek�ponad�250�kg,�
tel.�(46)�838-85-84.

��Jałówka�po�wycieleniu,�tel.�kom.�
534-009-044.

��Sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
536-880-865.

��Likwidacja�stada,�tel.�kom.�
665-220-406.

��Sprzedam�młode�kury�nioski,�tel.�
kom.�661-887-760.

��Sprzedam�bydło�mięsne�17�
sztuk,�byczki,�jałówki,�150�do�200�
kg,�wszystkie�razem,�tel.�kom.�
510-009-797.

��Sprzedam�krowę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�512-348-128.
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��Jałówki�pod�zacielenie,�młoda�
krowa,�tel.�kom.�787-523-191.

��Sprzedam�cieliczki�hF�pod�oceną,�
tel.�kom.�660-702-548.

��Sprzedam�krowę�na�wycieleniu�
z�drugim�cielakiem�9.10.2016�r.,�tel.�
kom.�666-058-013.

��Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
Simental,�wycielenie:�12.10,�tel.�kom.�
790-881-160,�po�14:00.

��Jałówka�cielna,�tel.�kom.�
791-762-683.

��Jałówka�Jersey,�cielna,�tel.�kom.�
603-781-887.

��Jałówkę�hodowlaną,�wysokocielną,�
tel.�kom.�660-712-670.

��Sprzedam�jałówki�na�wycieleniu,�
tel.�kom.�606-438-323.

��Jałówka�na�wycieleniu,�druga�
połowa�października,�tel.�kom.�
781-291-824.

��Sprzedam�prosięta,�tel.�kom.�
609-377-905.

��Sprzedam�3�byczki,�waga�60-80,�
ładne,�długie,�po�dużych�matkach,�
tel.�kom.�605-049-498.

��Jałówka�3.11.2016,�tel.�kom.�
886-488-950.

��Jałówka�wysokocielna,�Sypień�21,�
tel.�kom.�692-169-083.

��Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�
tel.�kom.�503-347-214.

��Sprzedam�dwie�jałówki�hodowlane�
z�pod�oceny,�wycielenie�październik�i�
listopad,�tel.�kom.�721-085-095.

��Sprzedam�cielaka�mięsnego,�tel.�
kom.�889-487-314.

��Cielak�byczek,�tel.�kom.�
609-261-389.

��Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�kom.�
695-304-461.

��Prosiaki,�pszenicę�ozimą�Sailor,�tel.�
kom.�795-629-994.

��Byczek�Simental,�tel.�kom.�
725-360-100.

��Sprzedam�kucyka,�tel.�kom.�
669-753-048.

��Jałówka,�wycielenie:�koniec�
października,�tel.�kom.�784-076-830.

��Krowa�4-letnia,�po�wycieleniu�z�
cielakiem,�tel.�kom.�664-292-452.

��Sprzedam�jałówki�pod�zacielenie,�
tel.�kom.�792-858-895.

��Krowa�i�jałówka�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�537-734-404.

��Sprzedam�jałówki�wysokocielne,�
hodowlane,�tel.�kom.�609-788-364.

��Sprzedam�prosiaki,�tel.�kom.�
663-094-933.

��Sprzedam�byczka,�tel.�kom.�
506-552-043.

��Jałówka�wysokocielna,�tel.�kom.�
668-804-209.

maszyny
��Sprzedam�kombajn�zbożowy�Bizon�

Z056�z�kabiną,�rok�1986/87,�stan�
bdb,�tel.�kom.�609-541-340.

��Sprzedam�Kombajn�New�holland�
8050,�tel.�kom.�693-975-381.

��Kompresory,�tel.�kom.�513-666-808.

��Sieczkarnia�Forschnit�Z281,�prasa�
Z-224,�ciągnik�Ursus-902,�cyklop,�
przyczepa�hL�8�t.,�pług�3-skibowy,�
kombajn�Bizon�Z56,�tel.�kom.�
512-179-465.

��Siewnik�poznaniak�3�m,�pług�
Unia�4,�mieszalnik�1�tona,�śrutownik�
bijakowy,�tel.�kom.�514-518-658.

��Ciągnik�C-360�bez�prawa�
rejestracji,�tel.�kom.�667-953-726.

��Sprzedam�nowy�kadłub�do�
glebogryzarki,�tel.�kom.�606-309-729.

��Cyklop�czeski�UNhZ�750,�tel.�kom.�
601-503-321.

��Agregat�uprawowy�Brodnica�
3,7-metrowy,�pług�4-skibowy,�tel.�
kom.�600-369-623.

��Sprzedam�rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�
kom.�603-653-004.

��Rozrzutnik�obornika�
Czarnabiałostocka,�3,5�t.,�stan�dobry,�
tel.�kom.�609-158-850.

��Rębak�do�gałęzi,�tel.�kom.�
500-262-573.

��Ciągnik�Ursus�1014,�agregat�
uprawowo-siewny,�pług�4-skibowy�
hydrauliczny,�przyczepa�rolnicza�8�
ton,�tel.�kom.�509-328-033.

��Sprzedam�przyczepę�Claas,�tel.�
kom.�605-531-311.

��Brony�3�ciężkie,�tel.�kom.�
500-158-710.

��Ciągnik�C-355,�przyczepa�6�ton,�
sztywna,�pług�3-skibowy,�brony�3,�
kultywator�14,�siewka�do�nawozu�
Kos,�tel.�kom.�798-454-363.

��Obciążniki�do�C-360,�C-330,�
C-912,�przód-tył,�komplety,�tel.�kom.�
693-830-160.

��Rozrzutnik�obornika�Fortschritt�
oraz�wszystkie�części�nowe�i�
używane,�tel.�kom.�693-830-160.

��talerzówka�3,20�szerokość�Unia�
Grudziądz�2005�rok,�brony�3-ki�i�5-ki,�
tel.�kom.�693-830-160.

��Brony,�tel.�kom.�605-670-919.

��Sprzedam�Annę,�tel.�kom.�
600-594-230.

��Mieszalnik�1400�kg,�śrutownik�
ssąco-tłoczący�z�wężami�i�silnikiem�
11�kW,�waga,�tel.�kom.�695-752-517.

��Sprzedam:�rozsiewacz�nawozowy,�
siewnik�zbożowy�składak,�
sadzarka,�dojarka�Alfa�Laval,�
przyczepka�samochodowa,�tel.�kom.�
603-660-200.

��Sprzedam�ciągnik�rolniczy�Renault,�
tel.�kom.�533-667-939.

��Prasa�zwijająca�John�Deere�
550,�szeroki�podbieracz,�tel.�kom.�
724-486-846.

��Władimirec�t-25,�pług�2-skibowy,�
wiertarka�stołowa�ze�stojakiem,�tel.�
kom.�502-322-564.

��Pług�2,�3,�tel.�kom.�723-938-111.

��Pług�4,�5-skibowy,�zagonowy,�tel.�
kom.�664-981-618.

��MtZ�82�1988�rok,�tel.�kom.�
664-981-618.

��Sprzedm�pług�2-skibowy,�
grudziądzki,�tel.�kom.�601-662-941.

��Sprzedam�ciągnik�John�Deere,�
około�4�ha�ziemi,�tel.�kom.�511-616-
727,�661-524-453.

��Sprzedam�Ursusa�1634,�1999�rok,�
tel.�kom.�502-436-234.

��Cyklop,�aplikator�konserwantów,�
tel.�kom.�609-502-801.

��Rozrzutnik�2-osiowy,�4.200�zł,�tel.�
kom.�667-133-737.

��Prasa�zwijająca�Warfama�2006�rok,�
stan�bdb,�tel.�kom.�691-610-713.

��talerzówka�2x8,�2.000�zł,�tel.�kom.�
883-780-948.

��Przyczepa�wywrotka�14.000�zł,�tel.�
kom.�502-358-304.

��Sprzedam�Białośkę�budowlankę,�
tel.�kom.�793-594-338.

��Sieczkarnia�1-rzędowa�Pottinger,�
tel.�kom.�603-222-457.

��Sprzedam�suszarnię�podłogową�
poszerzona�z�jednej�strony,�mało�
używana,�tel.�kom.�660-282-018.

��Siewnik�SO45,�tel.�kom.�
502-680-055.

��Kombajn�Anna,�sadzarka,�skrzynki�
uniwersalne,�tel.�kom.�669-499-802.

��C-360,�C-360�3P,�tel.�kom.�
690-899-100.

��tur,�kabiny,�części�C-360,�tel.�kom.�
690-899-100.

��śrutownik�walcowy,�waga�do�
żywca,�regeneracja�walcy,�tel.�kom.�
509-112-148.

��Pług�obrotowy�3-skibowy�
Kverneland,�siewnik�Nordsten�3�m,�
w�bdb�stanie�technicznym,�tel.�kom.�
667-144-918.

��Suszarnia�podłogowa,�tel.�kom.�
517-282-497.

��Ciągnik�t-25�A2,�stan�bdb,�
dwukółka�ciągnikowa,�tel.�kom.�
503-124-344.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�kom.�
605-762-800.

��Sprzedam�Żuka,�kopaczkę�
ciągnikową,�tel.�kom.�665-574-178.

��Pług,�drapak,�orkan,�taśmociąg,�tel.�
kom.�669-773-567.

��Ciągnik�C-363P,�tel.�kom.�
661-460-339.

��Dwa�ciągniki�Ursus�C-360�
(likwidacja�gospodarstwa),�
tel.�(46)�839-18-39.

��Sprzedam�przyczepę�jednoosiową;�
wywrotkę;�2�śrutowniki�walcowe,�
mały,�duży;�obsypnik�kopców;�
glebogryzarkę�do�truskawek,�żmijkę�
do�zboża,�tel.�(46)�838-40-82.

��Kopaczkę�traktorową,�cena�do�
uzgodnienia,�tel.�(24)�389-40-83.

��Przyczepa�2�t,�jednoosiowa,�
wywrot,�tel.�kom.�698-814-037.

��Gniotownik�do�ziarna,�tel.�kom.�
511-676-290.

��Kombajn�ziemniaczany�„Anna”,�tel.�
kom.�721-431-693.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�brony�5,�stan�
bdb.,�tel.�kom.�510-351-019.

��Siewnik�„poznaniak”,�tel.�kom.�
736-417-516.

��Sprzedam�przyczepę�3,5�tony,�
wywrotka;�koła�110/20,�tel.�kom.�
784-933-357.

��Blok�silnika�C-360,�głowica,�tel.�
kom.�698-038-765.

��Pompa�wtryskowa�do�C-360�i�t25,�
tel.�kom.�698-038-765.

��Przyczepa�rolnicza�wywrotka�3,5�t.,�
brony�3,�rozsiewacz�do�nawozu,�tel.�
kom.�692-434-273.

��Fendt�307�1999�rok,�Fendt�311�
1997�rok,�sprowadzony�z�Niemiec�
+brona�wirowa�Amazone�3001,�tel.�
kom.�692-601-689.

��NEW�holland�tD�80�2007�rok,�
klima,�pneumatyka,�tel.�kom.�
692-601-689.

��Prasa�rolująca�Sipma�590/1�Power�
Cut,�owijanie�siatka�lub�sznurkiem,�
rotor,�noże,�stan�idealny,�chwytak�
do�bel�do�tura�1600�zł,�owijarka�
samozałodowcza�ciągana,�tel.�kom.�
692-601-689.

��tur�do�ciągnika�MF-255��
lub�Ursus�3512,�tel.�kom.�
664-172-275.

��Deutz�Agrotron��
120�lub�150,�2006�rok,�John�Deere�
6620,�2006�rok;�Valtra�t-191,�2010�
rok,�tel.�kom.�692-601-689.

��ładowarki�teleskopowe�
�MF8947�2006�rok,�Manitou�627�
2008�rok,�tel.�kom.�692-601-689.

��Prasa�rolująca�Krone�Round�
Pack�1250,�2003�rok,�tel.�kom.�
692-601-689.

��Ursus�3512�1996�rok,�tel.�kom.�
664-172-275.

��Pług�3-skibowy�obrotowy,�tel.�kom.�
690-620-606.

��Sprzedam�agregat�uprawowo-
siewny�Unia�Grudziądz�kombi�4,2�m,�
tel.�kom.�505-129-256.

��Sprzedam�siewnik�zbożowy�
Poznaniak,�tel.�kom.�695-727-625.

��Wyciąg�obornika�linowy,��
agregat�prądotwórczy�16�KW��
na�wałek�Wom,�tel.�kom.�
694-686-808.

��śrutownik�do�zboża�na�kamieniach�
z�silnikiem,�tel.�(46)�838-11-83.

��Sprzedam�rozsiewacz�nawozu,�tel.�
kom.�607-965-702.

��Sprzedam�grubera�Unia�2.6,�tel.�
kom.�511-862-710.

��Prasa�Z-224,�6.500�zł,�tel.�kom.�
607-418-736.

��Siewnik�4-metrowy,�tel.�kom.�
605-376-838.

 �Części używane do C-328, 
C-330, C-360, C-380, C-355, 
MTZ, T-25 Władimirec, tel. kom. 
880-353-819.

��Siewnik�„poznaniak”,�2,70�m�
(na�łańcuszku);�pług�2,�tel.�kom.�
880-353-819.

��łuskarka�do�bobu,�automatyczna,�
wydajność�200�kg,�tel.�kom.�
790-575-493.

��Siewnik�„poznaniak”,�tel.�kom.�
601-052-026.

��Sprzedam�pług�Kverneland,�
zabezpieczenie:�resor�lub�na�kołek,�
tel.�kom.�799-081-590.

��ładowacze�czołowe�tur�do�
ciągnika�Ursus�C-330,�C-360,�3512,�
MF�255,�t-25.�hydrauliczne�lub�na�
linkę,�tel.�kom.�608-686-489.

��Prasa�Warfama,�Metal-Fach,�
przyczepa�do�bel,�przyczepa�D-55,�
agregat�Unia-Kos,�beczkowóz�Pomot�
3300�l,�tel.�kom.�608-128-670.

��Rozrzutnik�2-osiowy,�sprzedam�
lub�zamienię�na�zboże,�stan�bdb,�tel.�
kom.�691-666-967.

��Sprzedam�C330,�tel.�kom.�
500-002-737.

��Sprzedam�C360,�
tel.�(42)�719-64-26.

��Pług�3-skibowy,�kultywator,�tel.�
kom.�512-462-203.

��Beczka�asenizacyjna,�zgrabiarka,�
rozrzutnik,�rozsiewacz,�tel.�kom.�
781-581-034.

��trzy�silosy�zbożowe,�150-tonowe,�
lejowe;�redlery�50�t/godz.�40�mb.;�
podnośnik�kubełkowy�50�t/godz.;�
wialnia�zbożowa�50�t/godz.,�tel.�kom.�
510-236-954�Wejsce.

inne
��Obornik,�dowóz,�tel.�kom.�

601-630-882.

��Skrzyniopalety,�tel.�kom.�
727-534-450.

��Schładzalnik�do�mleka�Japy�4000�
l,�stan�bdb.,�tel.�kom.�607-244-368.

��Sprzedam�zbiornik�na�mleko�
Frigomilk,�1996�rok,�650�litrów,�tel.�
kom.�697-689-902.

��Wymienię�obornik�na�słomę,�tel.�
kom.�799-975-702.

��Karmniki�dla�świń,�tel.�kom.�
693-830-160.

��Sprzedam�obornik�koński,�okolice�
Strykowa,�tel.�kom.�784-135-713.

��Sprzedam�basen�do�mleka�430�
litrów,�tel.�kom.�788-752-473.

��Sprzedam�schładzalnik�do�mleka�
Alfa-Laval�730�litrów,�tel.�kom.�
696-206-216.

��Sprzedam�obornik,�gmina�
Kocierzew,�tel.�kom.�691-270-732.

��Beczka�asenizacyjna�4.000�l,�tel.�
kom.�600-375-436.

��trutka�na�myszy�i�szczury,�ceny�
hurtowe,�tel.�kom.�663-452-727.

��Obornik,�tel.�kom.�603-243-414.

��Sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
783-417-678.

��Wspomaganie�C330,�C360,�C360-
3P,�gwarancja,�tel.�kom.�506-878-527.

��Sprzedam�ziemię�rolną��
o�powierzchni�2,90�ha��
w�Brzozowie,�gmina�Bielawy,�tel.�kom.�
506-870-018.

rolnicze - usługi
 �Naprawa ciągników, maszyn 

rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. 
kom. 510-809-025.

��Bielenie�budynków�inwentarskich,�
dezynfekcja,�
tel.�kom.�663-452-727.

��Wykonuję�kosiarki�sadownicze,�
tel.�(46)�832-14-57,�tel.�kom.�
513-666-808.

��Koszenie�kukurydzy�na�ziarno�
kombajnami�New�holland,�tel.�kom.�
695-052-735.

��Naprawa�tandemów�Fortschritt,�tel.�
kom.�693-830-160.

��Opony�używane:�rolnicze,�
budowlane,�ciężarowe.�Serwis�opon:�
naprawy�na�gorąco.�Klewków�19B,�
tel.�kom.�664-920-718.

 �Zbiór kukurydzy nowym 
kombajnem Claas Tucano, 300 
zł/ha. Wystawiam FVAT, tel. kom. 
787-606-080.

��transport�maszyn�rolniczych,�
budowlanych,�tel.�kom.�665-734-042.

��Zbiór,�transport�i�skup�kukurydzy�
na�ziarno,�tel.�kom.�664-187-631.

zwierzęta

sprzedaż
��Owczarki�niemieckie�długowłose,�

szczeniaki,�tel.�kom.�690-999-023.

��Szczenięta�owczarka�
niemieckiego,�
tel.�kom.�694-308-076.

��Sprzedam�Westy,�szczeniaki,�tel.�
kom.�781-482-671.

��Oddam�kotki,�odchowane,�tel.�kom.�
667-389-018.

��Oddam�szczeniaki�i�duże�psy,�tel.�
kom.�606-902-303.

��Sprzedam�owczarki�niemieckie�
długowłose�rodowodowe�
4-miesięczne,�tel.�kom.�606-479-510.

��Króliki�miniaturki,�tel.�kom.�
505-964-838.

��hodowla�owczarka�niemieckiego�
szczenięta,�tel.�kom.�660-854-640.

��Bernardyny,��
tel.�kom.�785-641-210.

��Sprzedam�młode�kózki,�tel.�kom.�
693-172-904.

��Owczarki�niemieckie,�tel.�kom.�
600-986-781.

��Bernardyn,�5�miesięcy,�tel.�kom.�
664-678-752.

��Sprzedam�bażanty�diamentowe,�
tel.�kom.�606-432-666.

��Papugi�i�kury�Amarosy,�tel.�kom.�
607-302-816.

inne
��Oddam�młode�kocięta,�tel.�kom.�

784-858-324.

REKLAMA
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Sport
Lekka atletyka�|��XXIII�edycja�Czwartków�Lekkoatletycznych�

Ruszyły jesienne Czwartki LA
W czwartek 22 września ru-

szyła jesienna cześć zawodów 
lekkoatletycznych dla uczniów 
szkół podstawowych, które odby-
wają się pod nazwą Czwartków 
Lekkoatletycznych. 

W tym sezonie na stadio-
nie OSiR w Łowiczu w ramach  
XXIII edycji tej ogólnopolskiej 
imprezy rywalizuje około 150 
dzieci. Za nami już dwie edycje 
sezonu jesiennego, który moż-
na zaliczyć do udanych. Pogoda 
dopisuje, są chętni do rywaliza-
cji, widać kilka talentów, zatem 
czekamy na dobre starty i może 
znów będą medale w finale krajo-
wym, który zaplanowany jest na 
czerwiec 2017 roku. 

Na łowickim stadionie za-
wodnicy tradycyjnie rywalizu-
ją w konkurencjach: bieg na 60 
metrów, bieg na 300, 600 i 1000 
metrów, rzut piłeczką palantową, 
skok w dal i skok wzwyż, groma-
dząc punkty za każdy start. Naj-
lepsi wywalczą miejsce w finale 
wojewódzkim, a potem w fina-
le krajowym. Zawodnicy zbiera-
ją także punkty dla swoich szkół.  

Poniżej publikujemy wyniki  
najlepszych młodych lekkoatle-
tów. 

Kolejne zmagania młodych 
lekkoatletów odbędą się na sta-
dionie OSiR przy ulicy Jana Paw-
ła II 3 w czwartek 6 października.
  zł

Wyniki 22.09.2016 r.
 Bieg na 60 m
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Antoni�Knera�(SP�2�łowicz)�� 8,96�s

2.�Wiktor�Czubiak�(UKS�Błyskawica�Domaniewice)�9,10�s

3.�Krystian�tomaszkiewicz�(SP�1�łowicz)�� 9,62�s

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Maria�Szachogłuchowicz�(UKS�Jedynka)�� 9,33�s

2.�Wiktoria�Konecka�(UKS�Błyskawica)�� 9,52�s

3.�Nadia�Stańczak�(SP�Kiernozia)�� 9,77�s

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Mateusz�Sierota�(SP�1�łowicz)�� 9,11�s

2.�Jan�Kosiorek�(SP�1�łowicz)�� 9,72�s

3.�Ryszard�Wyszyński�(UKS�Błyskawica)�� 10,30�s

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Natalia�Brochocka�(SP�1�łowicz)�� 9,39�s

2.�Kinga�Czubiak�(UKS�Błyskawica)�� 9,68�s

3.�Amelia�Wiechno�(SP�Bąków)�� 10,02�s

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Szymon�Kosmowski�(SP�2�łowicz)�� 9,35�s

2.�Bartłomiej�Skonieczny�(SP�2�łowicz)�� 9,85�s

3.�tymon�Rudnicki�(SP�Bąków)�� 9,90�s

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Małgorzata�Jakóbiec�(UKS�Błyskawica)�� 9,32�s

2.�Marta�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 9,64�s

3.�Małgorzata�Stefańska�(SP�Bąków)�� 10,39�s

 Bieg na 300 m
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Konrad�Kaźmierski�(SP�Pijarska�łowicz)�� 49,34�s

2.�Jakub�łukasik�(SP�Kiernozia)�� 53,99�s

3.�Dariusz�Kwiatkowski�(SP�1�łowicz)�� 55,38�s

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Natalia�Więckowska�(Sochaczew)�� 49,02�s

2.�Patrycja�Zabost�(SP�1�łowicz)�� 51,08�s

3.�Julia�Wosiewicz�(SP�1�łowicz)�� 52,41�s

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Eryk�tyl�(KM�Aktywni�Sochaczew)�49,96�s

2.�Filip�Deka�(SP�1�łowicz)�51,40�s

3.�Alan�Palos�(SP�1�łowicz)�54,93�s

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Nina�Skonieczna�(SP�1�łowicz)�� 56,07�s

2.�Małgorzata�Krawczyk�(SP�Kiernozia)�� 60,11�s

3.�Nadia�Okraska�(SP�Pijarska�łowicz)� �62,87�s

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Mikołaj�Myślin�(SP�1�łowicz)� �59,02�s

2.�Szymon�Ambroziak�(SP�Pijarska�łowicz)�� 57,58�s

3.�Kacper�Adamczyk�(SP�2�łowicz)�� 60,51�s

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Dominika�Czubak�(KM�Aktywni�Sochaczew)� �54,86�s

 Bieg na 600 m
Dziewczęta rocznik 2004:

1.�Magdalena�Ciąpała�(SP�Bąków)�� 2:46,71�min

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Julia�Surma�(SP�Bąków)�� 2:06,73�min

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Nina�Młodzińska�(SP�34�łódź)�� 2:00,62�min

 Bieg na 1000 m
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Aleksander�Sokół�(SP�2�łowicz)�� 3:29,27�min

2.�Maciej�Pastusiak�(SP�Kiernozia)�� 3:59,82�min

3.�Konrad�Gajewski�(SP�1�łowicz)�� 4:04,40�min

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Kacper�Zimecki�(SP�Kiernozia)�� 4:21,05�min

 Skok w dal
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Wiktor�Czubiak�(UKS�Błyskawica)�� 4,20�m

2.�Aleksander�Sokół�(SP�2�łowicz)�� 4,11�m

3.�Antoni�Knera�(SP�2�łowicz)�� 4,00�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Maria�Szachogłuchowicz�(UKS�Jedynka)�� 4,48�m

2.�Nadia�Stańczak�(SP�Kiernozia)�� 4,00�m

3.�Natalia�Bończewska�(SP�2�łowicz)� �3,75�m

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Mateusz�Sierota�(SP�1�łowicz)�� 4,00�m

2.�Alan�Palos�(SP�1�łowicz)�� 3,59�m

3.�Bartosz�Dębiński�(SP�1�łowicz)�� 3,33�m

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Julia�Surma�(SP�Bąków)�� 3,74�m

2.�Natalia�Brochocka�(SP�1�łowicz)�� 3,73�m

3.�Amelia�Wiechno�(SP�Bąków)�� 3,66�m

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Szymon�Kosmowski�(SP�2�łowicz)�� 4,11�m

2.�tymon�Rudnicki�(SP�Bąków)�� 3,68�m

3.�Eryk�Nasalski�(SP�Bąków)�� 3,57�m

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Nina�Młodzińska�(SP�34�łódź)�� 4,11�m

2.�Marta�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 3,98�m

3.�Małgorzata�Stefańska�(SP�Bąków)�� 3,22�m

 Skok wzwyż
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Dominik�Wilk�(SP�1�łowicz)�� 1,15�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Wiktoria�Konecka�(UKS�Błyskawica)�� 1,25�m

2.�Julia�Wosiewicz�(SP�1�łowicz)�� 1,20�m

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Filip�Deka�(SP�1�łowicz)�� 1,15�m

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Kinga�Czubiak�(UKS�Błyskawica)�� 1,20�m

2.�Nadia�Bednarek�(SP�1�łowicz)�� 1,00�m

3.�Aleksandra�Olesińska�(UKS�Jedynka�łowicz)�� 1,00�m

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Antoni�Abramowicz�(UKS�Błyskawica)�� 1,10�m

2.�Eryk�Kazuń�(SP�1�łowicz)�� 1,00�m

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Małgorzata�Jakóbiec�(UKS�Błyskawica)�� 1,15�m

 Rzut piłeczką palantową
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Konrad�Kaźmierski�(SP�Pijarska�łowicz)�� 41�m

2.�Mateusz�Gozdowski�(SP�2�łowicz)�� 39�m

3.�Dariusz�Kwiatkowski�(SP�1�łowicz)�� 38�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Malina�Wójcik�(SP�1�łowicz)�� 48�m

2.�Bogumiła�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 39�m

3.�Patrycja�Zabost�(SP�1�łowicz)�� 21�m

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Ryszard�Wyszyński�(UKS�Błyskawica)�� 45�m

2.�Mateusz�Ryfa�(SP�Kiernozia)�� 31�m

3.�Jan�Kosiorek�(SP�1�łowicz)�� 31�m

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Aleksandra�Rudnicka�(SP�1�łowicz)�� 27�m

2.�hanna�Kacprzyk�(SP�1�łowicz)�� 23�m

3.�Anna�Cichy�(SP�1�łowicz)�� 20�m

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Bartłomiej�Skonieczny�(SP�2�łowicz)�� 36�m

2.�Mikołaj�Myślin�(SP�1�łowicz)�� 28�m

3.�Brajan�Mrozowicz�(SP�1�łowicz)�� 27�m

Wyniki 29.09.2016 r.
 Bieg na 60 m
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Antoni�Knera�(SP�2�łowicz)�� 9,00�s

2.�Bartosz�Wudkiewicz�(SP�4�łowicz)�� 9,02�s

3.�Kacper�Kowalczyk�(SP�Kiernozia)�� 9,65�s

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Oliwia�Rokicka�(UKS�Jedynka�łowicz)�� 8,90�s

2.�Maria�Szachogłuchowicz�(UKS�Jedynka)�� 9,01�s

3.�Malina�Wójcik�(SP�1�łowicz)�� 9,40�s

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Mateusz�Sierota�(SP�1�łowicz)�� 9,18�s

2.�Jan�Kosiorek�(SP�1�łowicz)�� 9,35�s

3.�tomasz�Cyganiak�(SP�1�łowicz)�� 9,60�s

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Natalia�Brochocka�(SP�1�łowicz)�� 9,57�s

2.�Kinga�Czubiak�(UKS�Błyskawica)�� 9,83�s

3.�Zuzanna�Markus�(SP�1�łowicz)�� 9,85�s

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Jan�Pietrzak�(SP�2�łowicz)�� 9,15�s

2.�Szymon�Kosmowski�(SP�2�łowicz)�� 9,17�s

3.�Mikołaj�Grzegorek�(SP�1�łowicz)�� 9,61�s

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Małgorzata�Jakóbiec�(UKS�Błyskawica)�� 9,42�s

2.�Marta�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 9,68�s

3.�Aleksandra�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 10,52�s

 Bieg na 300 m
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Konrad�Kaźmierski�(SP�Pijarska�łowicz)�� 48,92�s

2.�Jakub�łukasik�(SP�Kiernozia)�� 54,77�s

3.�Dariusz�Kwiatkowski�(SP�1�łowicz)�� 56,17�s

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Julia�Wosiewicz�(SP�1�łowicz)�� 50,58�s

2.�Patrycja�Zabost�(SP�1�łowicz)�� 51,58�s

3.�Ewa�Zakowska�(SP�Kiernozia)�� 53,25�s

Chłopcy rocznik 2005:

1.�Mateusz�Ryfa�(SP�Kiernozia)�� 51,06�s

2.�Filip�Deka�(SP�1�łowicz)�� 51,40�s

3.�Alan�Palos�(SP�1�łowicz)�� 52,29�s

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Nina�Skoniewicz�(SP�1�łowicz)�� 55,46�s

2.�Laura�Kruszczyńska�(SP�1�łowicz)�� 56,84�s

3.�Julia�Pankowska�(SP�1�łowicz)�� 71,70�s

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Szymon�Ambroziak�(SP�Pijarska�łowicz)�� 57,55�s

2.�Mikołaj�Myślin�(SP�1�łowicz)�� 61,22�s

3.�Dominik�Nowak�(SP�1�łowicz)�64,87�s

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Dominika�Czubak�(KM�Aktywni�Sochaczew)�� 55,66�s

2.�Michalina�Leszkiewicz�(UKS�Błyskawica)� 55,66�s

 Bieg na 600 m
Dziewczęta rocznik 2006:

1.�Zuzanna�Lewandowska�(SP�1�łowicz)�� 2:34,28�min

2.�Klaudia�Kolos�(SP�1�łowicz)�� 2:47,46�min

3.�Klaudia�Golińska�(SP�1�łowicz)�� 2:59,74�min

 Bieg na 1000 m
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Aleksander�Sokół�(SP�2�łowicz)�� 3:24,97�min

2.�Konrad�Gajewski�(SP�1�łowicz)�� 3:53,47�min

3.�Filip�Stobiecki�(SP�1�łowicz)�� 4:04,05�min

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Filip�Bednarski�(SP�1�łowicz)�� 4:07,06�min

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Szymon�Kosma�(SP�Bratoszewice)�� 3:40,60�min

2.�Albert�Kaźmierczak�(SP�1�łowicz)�� 4:03,01�min

3.�Kacper�Adamczyk�(SP�2�łowicz)�� 4:08,78�min

 Skok w dal
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Aleksander�Sokół�(SP�2�łowicz)�� 4,31�m

2.�Bartosz�Wudkiewicz�(SP�4�łowicz)�� 4,14�m

3.�Antoni�Knera�(SP�2�łowicz)�� 3,87�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Maria�Szachogłuchowicz�(UKS�Jedynka)�� 4,68�m

2.�Oliwia�Rokicka�(UKS�Jedynka�łowicz)�� 4,35�m

3.�Ewa�Zakowska�(SP�Kiernozia)�� 4,00�m

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Mateusz�Sierota�(SP�1�łowicz)� �4,23�m

2.�tomasz�Cyganiak�(SP�1�łowicz)�� 3,75�m

3.�Alan�Palos�(SP�1�łowicz)�� 3,75�m

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Natalia�Brochocka�(SP�1�łowicz)�� 3,89�m

2.�Zuzanna�Markus�(SP�1�łowicz)�� 3,77�m

3.�Weronika�Cichy�(SP�1�łowicz)�� 3,56�m

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Szymon�Kosmowski�(SP�2�łowicz)�� 3,97�m

2.�Jan�Pietrzak�(SP�2�łowicz)�� 3,89�m

3.�Szymon�Kosma�(SP�Bratoszewice)�� 3,74�m

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Marta�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 3,96�m

2.�Jagoda�Wójcik�(SP�1�łowicz)�� 3,25�m

3.�Aleksandra�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 3,20�m

 Skok wzwyż
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Dawid�(SP�1�łowicz)�� 1,10�m

2.�Konrad�Gajewski�(SP�1�łowicz)�� 1,05�m

3.�Dominik�Wilk�(SP�1�łowicz)�� 1,05�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Wiktoria�Konecka�(UKS�Błyskawica)�� 1,25�m

2.�Julia�Wosiewicz�(SP�1�łowicz)�� 1,20�m

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Filip�Deka�(SP�1�łowicz)�� 1,10�m

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Kinga�Czubiak�(UKS�Błyskawica)�� 1,20�m

2.�Aleksandra�Olesińska�(UKS�Jedynka)�� 0,95�m

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Antoni�Abramowicz�(UKS�Błyskawica)�� 1,10�m

2.�Dominik�Nowak�(SP�1�łowicz)�� 0,95�m

Dziewczęta rocznik 2006:
1.�Małgorzata�Jakóbiec�(UKS�Błyskawica)�� 1,25�m

 Rzut piłeczką palantową
Chłopcy rocznik 2004:

1.�Konrad�Kaźmierski�(SP�Pijarska�łowicz)�� 45�m

2.�Filip�Stobiecki�(SP�1�łowicz)�� 42�m

3.�Mateusz�Gozdowski�(SP�2�łowicz)�� 39�m

Dziewczęta rocznik 2004:
1.�Malina�Wójcik�(SP�1�łowicz)�� 54�m

2.�Bogumiła�Czubik�(SP�1�łowicz)�� 43�m

3.�Marta�Zielińska�(SP�4�łowicz)�� 26�m

Chłopcy rocznik 2005:
1.�Ryszard�Wyszyński�(UKS�Błyskawica)�� 45�m

2.�Miłosz�Dobijański�(SP�4�łowicz)�� 37�m

3.�Mateusz�Ryfa�(SP�Kiernozia)�� 33�m

Dziewczęta rocznik 2005:
1.�Zuzanna�Domińczak�(SP�4�łowicz)�� 23�m

2.�hanna�Kacprzyk�(SP�1�łowicz)�� 21�m

3.�Anna�Cichy�(SP�1�łowicz)�� 19�m

Chłopcy rocznik 2006:
1.�Bartłomiej�Skonieczny�(SP�2�łowicz)�� 34�m

2.�Adam�Wojciechowski�(SP�1�łowicz)�� 31�m

3.�Piotr�Czaska�(SP�Pijarska�łowicz)�� 31�m

Ostatnie przygotowania i instrukcje�przed�startem�na�60�metrów.

Skok w dal to�jedna�z�technicznych�konkurencji.
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Lekka atletyka�|�Powiatowa�Licealiada�Szkolna�w�LA�chłopców

Chłopcy z II LO obronili mistrzowski tytuł
W czwartek  29 września na 

stadionie OSiR im. 10 Pułku Pie-
choty w Łowiczu odbyła się Po-
wiatowa Licealiada Szkolna  
w Lekkiej atletyce chłopców, któ-
ra zainaugurowała rywalizację 
szkół ponadgimnazjalnych w roku 
szkolnym 2016/017. 

W zawodach o punkty rywali-
zowały reprezentacje pięciu szkół. 
Zawodnicy w swoich startach Mi-
łośnicy „królowej sportu” zmagali 
się w 5 konkurencjach indywidu-
lanych ( biegi na 100 metrów, 400 
metrów, 1500 metrów,  pchnięcie 
kula i skok w dal) oraz w sztafecie 
4 x 100 metrów.

Poziom rywalizacji był bar-
dzo wyrównany, a po podlicze-
niu wszystkich punktów okazało 
się, że podobnie jak w tamtym 

roku, najlepsi lekkoatleci w po-
wiecie łowickim są w II LO im. 
Mikołaja Kopernika w Łowiczu 
(nauczyciel w-f Zofia Kuchar-
ska). Na drugim miejscu upla-
sowała się drużyna chłopców  
z Zespołu Szkół Ponadgimnazjal-
nych nr 1 im. 10 Pułku Piechoty 
w Łowiczu (nauczyciel w-f Jaro-
sław Płuska), która zgromadzi-
ła o 67 punktów mniej. Obydwie 
szkoły awansowały do zawodów 
rejonowych. Na pozycji trzeciej 
uplasowali się uczniowie Zespołu 
Szkół Ponadgimnazjalnych nr 2 
RCKUiP im. Tadeusza Kościusz-
ki  w Łowiczu (nauczyciel w-f Ka-
mil Szkup).

Zawody rejonowe w lekkiej 
atletyce odbędą się w środę, 5 paź-
dziernika w Kutnie, a tu o awans 

do finałów wojewódzkich będzie 
trudno, ale trzymamy kciuki.   zł

 Wyniki, 2016.09.29.
100 m:� 1.� Maciej� Balik� (II� LO� ło-
wicz)� 11,49� s,� 2.� Maciej� Rachubiń-
ski�(II�LO�łowicz)�11,67�s,�3.�Jakub�
Wierzbiński� (I� LO� łowicz)� 11,96� s.�
400 m:�1.�Damian�Nosalski�(ZSP�1�
łowicz)�56,95�s,�2.�Piotr�Brzozowski�
(ZSP� 2� łowicz)� 57,56� s,� 3.� Wiktor�
Wieczorek� (II� LO� łowicz)� 58,07� s.�
1500 m: 1.�Mikołaj�Klimczak�(ZSP�
4�łowicz)�4:16,36�min,�2.�Bartłomiej�
Grzelak�(II�LO�łowicz)�4:51,72�min,�
3.�Franciszek�Kaliński�(I�LO�łowicz)�
4:55,14�min.�Pchnięcie kulą (6 kg):�
1.�tomasz�Bogusz� (ZSP�4�łowicz)�
12,30�m,�2.�Michał�Staszewski�(ZSP�
4�łowicz)�10,77�m,�3.�Dawid�Doroba�
(II�LO�łowicz)�10,60�m.�Pchnięcie 

kulą (5 kg):�1.�Grzegorz�Czarnota�
(ZSP�1�łowicz)�11,40�m,�2.�Mateusz�
Jaska� (ZSP� 2� łowicz)� 10,50� m,� 3.�
Dominik� Niedbałka� (I� LO� łowicz)�
9,30�m�i�Patryk�Multan�(I�LO�łowicz)�
9,30�m.�Skok w dal: 1.�Patryk�Pająk�
(ZSP�2�łowicz)�6,39�m,�2.�Szymon�
Chądzyński� (I� LO� łowicz)� 5,64� m,�
3.�Sekuła�Bartłomiej�(II�LO�łowicz)�
5,56�m.�Sztafeta 4x100 m:�1.�II�LO�
łowicz� (Adrian�Rosa,�Maciej�Balik,�
Marcel�Donaj�i�Maciej�Rachubiński)�
46,42�s,�2.� I�LO�łowicz�47,95�s,�3.�
ZSP�1�łowicz�48,17�s.

Końcowa kolejność:
1.�II�LO�łowicz� 1111

2.�ZSP�1�łowicz� 1044

3.�I�LO�łowicz� ��974

4.�ZSP�4�łowicz� ��950

5.�ZSP�2�łowicz� ��898Przedstawiciele najlepszych męskich reprezentacji�szkół-
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Lekka atletyka�|�XXIV�łowicki�Bieg�trzeźwości��

Pogoda i frekwencja dopisały
Na łowickich Błoniach w sobo-

tę 1 października 2016 roku od-
był się już XXIV Łowicki Bieg 
Trzeźwości, który jest kameral-
ną imprezą, ale dla biegaczy z na-
szego miasta to świetna okazja do 
sprawdzenia swojej formy i rywa-
lizacji z innymi zawodnikami. 

Zawody zorganizowane były 
po raz XXIV przez działaczy Ro-
dzinnego Klubu Abstynenckie-
go „Pasiaczek” i Ośrodek Sportu  
i Rekreacji Łowicz. Pogoda i fre-
kwencja dopisały, a to zawsze jest 
najważniejsze. Młodzi miłośni-
cy biegania mogli rywalizować 
na dystansach od 100 metrów do 
1400. Bardziej doświadczeni za-
wodnicy spróbowali swoich sił 
na dystansie 5000 metrów. 

W biegu głównym, którego 
trasa wynosiła 5 km pewne zwy-
cięstwo odniósł Rafał Pająk. Na 
drugim miejscu do mety dotarł 
Jakub Szram (UKS Pijarski Klub 
Sportowy Łowicz), a na trzecim 
miejscu finiszował 3. Rafał Sie-
kierski (Running OSP Polesie). 

Wśród kobiet rywalizację wy-
grała Julia Szymkowicz, któ-
ra również reprezentuje barwy 
(UKS Pijarski Klub Sportowy Ło-
wicz). Podopieczna trenera Tade-
usza Rutkowskiego powtórzyła 
swój sukces z 2015 roku. Na dru-
gim miejscu dobiegła Anna Woj-
ciechowska (UKS Pijarski Klub 
Sportowy Łowicz), a brązowy 
medal zdobyła 3. Aleksandra Ko-
walska (Running OSP Polesie).

Najmilej było oglądać biegi 
najmłodszych i tu trzeba podkre-
ślać dzieciakom, że nie liczy się 
medal, puchar i nagroda. Ważny 
jest udział i chęć do rywalizacji, a 
wynik ma schodzić na drugi plan. 

Po zakończeniu każdego bie-
gu dyplomy i puchary dla najlep-
szych zawodników wręczał oso-
biście burmistrz Krzysztof Jan 
Kaliński, przewodniczący Miej-
skiej Komisji Rozwiązywania 
Problemów Alkoholowych Ceza-

ry Gawroński oraz szefowie ŁSA 
„Pasiaczek” Andrzej Kępka i Mi-
rosław Godos. Tradycyjnie po za-
wodach każdy biegacz mógł li-
czyć na smaczny poczęstunek.   zł

 Wyniki: Przedszkola 
(rocznik 2010 i młodsi)
Dziewczęta (100 metrów):
1.�hania�Wielec�(Przedszkole�nr�5�w�łowiczu)

2.�łucja�tarska�(Przedszkole�nr�5�w�łowiczu)

3.�Dominika�Nowak�(Przedszkole�nr�5)

Chłopcy (100 metrów):
1.�Jaś�Dudziński�(P.�nr�120�w�łodzi)

2.�Maciej�Szczęsny�(P.�nr�10�w�łowiczu)

3.�Jakub�Foks�(P.�w�Domaniewicach)

 Szkoły podstawowe klasy i-ii 
(rocznik 2009-2008)
Dziewczęta (200 metrów):
1.�Aleksandra�Czubik�(SP�1�w�łowiczu)

2.�Patrycja�Salkowska�(SP�1�w�łowiczu)

3.�Natalia�Sibielak�(SP�w�Bąkowie)

Chłopcy (300 metrów):
1.�Bartosz�Lus�(UKS�Pijarski�KS�łowicz)

2.�Marcel�Wojda�(SP�w�Bąkowie)

3.�Bartłomiej�Milczarek�(SP�w�Bąkowie)

 Szkoły podstawowe klasy iii-iV 
(rocznik 2007-2006)
Dziewczęta (400 metrów):
1.�Marta�Czubik�(SP�nr�1�w�łowiczu)

2.�Jagoda�Wójcik�(SP�nr�1�w�łowiczu)

3.�Karolina�Kwiatkowska�(SP�w�łaguszewie)

 Szkoły podstawowe klasy V-Vi 
(rocznik 2005-2004)
Dziewczęta (500 metrów):
1.�Julia�Wosiewicz�(SP�nr�1�w�łowiczu)

2.�Maja�Czerwińska�(UKS�Pijarski�KS�łowicz)

3.�Julia�Surma�(SP�w�Bąkowie)

 Szkoły podstawowe klasy iii-iV 
(rocznik 2007-2006)
Chłopcy (600 metrów):
1.�Szymon�Kosmowski�(SP�nr�2�w�łowiczu)

2.�Jan�Pietrzak�(SP�nr�2�w�łowiczu)

3.�Szymon�Ambroziak�(UKS�Pijarski�KS)

 Szkoły podstawowe klasy V-Vi 
(rocznik 2005-2004)

Chłopcy (700 metrów):
1.�Konrad�Kaźmierski�(UKS�Pijarski�KS)

2.�Antoni�Knera�(SP�nr�2�w�łowiczu)

3.�Jan�Załuski�(SP�nr�2�w�łowiczu)

 Gimnazja (r. 2001-2003)
Dziewczęta (900 metrów):
1.�Gabriela�Włodarczyk�(UKS�Pijarski�KS)

2.�Karolina�Wawrzyńska�(Gim.�nr�1�łowicz)

3.�Agata�Blus�(Gimn.�nr�1�w�łowiczu)

Chłopcy (1400 metrów):
1.�Michał�Sobczak�(UKS�Pijarski�KS�łowicz)

2.�Jan�Kaźmierski�(UKS�Pijarski�KS�łowicz)

3.�Jan�Wiśniewski�(Gim.�nr�2�w�łowiczu)

 Bieg główny (r. 2000 i starsi)
Kobiety (5000 metrów)
1.�Julia�Szymkowicz�(UKS�Pijarski�KS�łowicz)

2.�Anna�Wojciechowska�(UKS�Pijarski�KS)

3.�Aleksandra�Kowalska�(Running�OSP�Polesie)

Mężczyźni (5000 metrów):
1.�Rafał�Pająk

2.�Jakub�Szram�(UKS�Pijarski�KS�łowicz)

3.�Rafał�Siekierski�(Running�OSP�Polesie)

Start do biegu głównego�na�dystansie�5�km.

Sport szkolny�|�Rok�szkolny�2015/2016

Gdzie są najlepsi sportowcy?
Powiatowy Szkolny Związek 

Sportowy w Łowiczu prowadzi 
rywalizację sportową szkół z te-
renu miasta Łowicza i powiatu 
łowickiego. Reprezentacje szkół, 
które biorą udział w rywalizacji 
sportowej zdobywają punkty za 
każdy start w zawodach. Szko-
ły z Łowicza walczą początkowo 
w eliminacjach miejskich, potem 
odbywają się mistrzostwa powia-
tu łowickiego. Najlepsze zespoły 
zdobywają awans na zawody re-
jonu rawskiego, a potem na finały 
wojewódzkie. 

Uczniowie mają możliwość ry-
walizacji w różnych dyscyplinach, 
do których należą: unihokej, piłka 
ręczna,tenis stołowy, koszykówka, 
piłka siatkowa, piłka nożna, szta-
fetowe biegi przełajowe,  sztafeto-
we pływanie sztafety, zawody lek-
koatletyczne i szachy drużynowe. 

W gronie szkół podstawowych, 
podobnie jak rok temu, zdecy-
dowanie wygrała SP 1 Łowicz.  
W kategorii gimnazjów najlepsze 
okazało się Gimnazjum nr 2 z Ło-
wicza. W kategorii szkół ponad-
gimnazjalnych mam oddzielny 
wynik dziewcząt i chłopców oraz 
łączny wynik. Wśród dziewczyn 
oraz w gronie chłopców najlepsze 
okazał się ZSP nr 4 Łowicz, który 
oczywiście wygrał też klasyfika-
cję ogólną.    zł

 Współzawodnictwo Sportowe 
Szkół Podstawowych w roku 
szkolnym 2015/2016
1.�SP�1�łowicz� 1075

2.�SP�2�łowicz� ��763

3.�SP�Domaniewice� ��589

4.�SP�Kocierzew� ��418

5.�SP�4�łowicz� ��304

6.�SP�Bielawy� ��253

7.�SP�3�łowicz� ��230

8.�SP�Waliszew� ��224

9.�SP�7�łowicz� ��210

10.�SP�Nieborów� ��210

11.�SP�Nowe�Zduny� ��113

12.�SP�Bąków� ��102

13.�SP�Bednary� ���88

14.�SP�Dzierzgówek� ���88

15.�SP�Bobrowniki� ���86

16.�SP�Oszkowice� ���81

17.�SP�Sobota� ���66

18.�Pijarska�SPKP� ���52

19.�SP�Jamno� ���45

20.�SP�Bełchów� ����������������29

21.�SP�Mastki� ���26

22.�SP�Mysłaków� ���25

23.�SP�łaguszew� ���13

 Współzawodnictwo Sportowe 
Szkół Gimnazjalnych
1.�G�2�łowicz� 1521

2.�GP�Nowe�Zduny� 789

3.�G�Popów� 631

4.�GP�Domaniewice� 522

5.�Pijarskie�GKP� 450

6.�łaguszew� 448

7.�G�1�Kompina� 307

8.�G�3�łowicz� 282

9.�G�Kocierzew�Płd.� 220

10.�G�4�łowicz� 217

11.�G�Bielawy� 192

12.�G�1�łowicz� 147

13.�G�2�Dzierzgówek� 130

14.�GP�Stary�Waliszew� ��93

15.�GP�Sobota� ��69

16.�PG�Błędów� ��30

 Współzawodnictwo Sportowe 
Szkół Ponadgimnazjalnych
LS Dziewczęta:
1.�ZSP�4�łowicz� 595

2.�I�LO�łowicz� 573

3.�II�LO�łowicz� 505

4.�ZSP�2�łowicz� 241

5.�Pijarskie�LOKP�� 192

6.�ZSP�3�łowicz� 183

7.�ZS-CKR�Zduńska�Dąbr.� ��25

8.�ZSP�1�łowicz� ��19

LS Chłopcy
1.�ZSP�4�łowicz� 674

2.�I�LO�łowicz� 560

3.�II�LO�łowicz� 507

4.�ZSP�2�łowicz� 291

5.�ZSP�1�łowicz� 253

6.�Pijarskie�LOKP�� 194

7.�ZSP�3�łowicz� 170

8.�ZS-CKR�Zduńska�Dąbr.� ��32

LS Dziewczęta + Chłopcy
1.�ZSP�4�łowicz� 1269

2.�I�LO�łowicz� 1133

3.�II�LO�łowicz� 1012

4.�ZSP�2�łowicz� ��532

5.�Pijarskie�LOKP�� ��386

6.�ZSP�3�łowicz� ��353

7.�ZSP�1�łowicz� ��272

8.�ZS-CKR�Zduńska�Dąbr.� ����57

Piłka nożna�|�Akademia�Piłkarska�Champions�łowicz,�r.�2006

Wysokie sparingowe zwycięstwo
Drugi sprawdzian formy mają 

za sobą piłkarze Akademii Pił-
karskiej z rocznika 2006/2007  
W niedzielę 18 września 2016 
roku, podopieczni trenera Kon-
rada Ścibora rozegrali mecz to-
warzyski z drużyną GKS Bedlno  
z rocznika 2006. Zawodnicy Aka-
demii podbudowani zwycięstwem 
z Pelikanem Łowicz również  
w tym meczu pokazali się z bar-
dzo dobrej strony pewnie zwycię-
żając aż 10:1. 

– Chłopcy bardzo sumien-
nie trenują i nie opuszczają zajęć,  
a to przekłada się na bardzo dyna-
miczną poprawę ich umiejętności. 
Jeszcze pół roku temu dwukrot-
nie ulegli zespołowi z Bedlna. Raz 
podczas turnieju w Łowiczu 1:4,  
a drugi raz podczas turnieju w Ży-
chlinie, kiedy to nie potrafili strze-
lić rywalom nawet jednej bramki. 
Chłopcy bardzo poprawili rozu-
mienie gry i ich umiejętności tak-
tyczne są obecnie na dużo wyż-
szym poziomie. To przekłada się 
na poprawę gry zarówno w ofen-
sywie jak i defensywie. Bardzo 
wyraźnie grę poprawili wszyscy 
trzej bramkarze, którzy na każ-
dym treningu pracują oddzielnie  
z trenerem bramkarzy Filipem 
Ziółkowskim – ocenił szkolenio-
wiec Akademii Konrad Ścibor.  zł Przewaga wzrostu�była�po�stronie�rywali.
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Piłka nożna�|�Akademia�Piłkarska�Champions�łowicz,�r.�2008

Dobre pojedynki młodych piłkarzy
W poniedziałek 24 września 

młodzi zawodnicy z Akademii 
Piłkarskiej Łowicz udali się do 
Pukinina pod Rawę Mazowiec-
ką by rywalizować ze swoimi ró-
wieśnikami z rocznika 2008. Do 
sportowej rywalizacji tego dnia 
oprócz zawodników z Łowi-
cza  stanęli chłopcy z oddziałów  
Akademii w Rawie Mazowiec-
kiej, Białej  Rawskiej i Piotrko-
wie Trybunalskim. Drużyny  ry-
walizowały na zmniejszonym 
polu gry w systemie „każdy  
z każdym”. W sumie każda  
z drużyn zagrała z każdą po trzy 
mecze. Na koniec turnieju dzie-
ci zostały nagrodzone gromkimi 
brawami od licznie przybyłych 
rodziców.

– Bardzo dobra postawa mło-
dych adeptów piłki nożnej na or-
liku w Pukininie może napawać 
optymizmem przed dalszymi 
występami. Na turnieju widać 
było przewagę naszych graczy, 
którzy mogą się pochwalić naj-
większa liczbą wygranych me-
czów i strzelonych bramek. Nie 
przegrywali żadnego spotkania, 
a w większości spotkań  posia-
dali dużą przewagę nad swoimi 
przeciwnikami – powiedział tre-
ner Michał Ostapowicz.  zł W przerwie�bezcenne�uwagi�trenera.
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O piłkę z graczami Widoku walczy�Antek�Walczak�(Soccer�Kids).�

Piłka nożna�|�Rozgrywki�turniejowe�–�Rocznik�2009,�2010

Najmłodsi też grali
Podobnie jak gracze z roczni-

ka 2008 w sobotę do rywalizacji 
turniejowe przystąpili zawodni-
cy z wszystkich chętnych klubów  
z roczników 2009 i 2010. W rocz-
niku 2009 zagrały takie druży-
ny jak: Unia Skierniewice, Wi-
dok Skierniewice, Mazovia Rawa 
Maz., Orzeł Nieborów I, Orzeł 
Nieborów II, Soccer Kids, AP Ło-
wicz, AP Rawa Maz.

Każda drużyna rozegrała osiem 
spotkań, a bardzo dobrze w tej ry-
walizacji spisali się gracze trene-
ra Dawida Suta z Soccer Kids. 
Chłopcy z Soccer Kids na osiem 
spotkań aż pięć wygrali, dwu-
krotnie przegrali i raz zremisowa-
li. Łącznie drużyna Soccer Kids 
strzeliła w tych spotkaniach 21 
goli. 

– Zagraliśmy dwoma piątka-
mi i trzeba przyznać, że nasza gra 
wyglądała bardzo ciekawie. Prze-
graliśmy co prawda z Widokiem i 

Orłem Nieborów z rocznika 2008 
(trener Orła wystawił dwie dru-
żyny jedną starszą ponieważ nie 
mógł zdążyć na turniej rocznika 
2008), ale nawet w tych meczach 
byliśmy zadowoleni z gry. Zremi-
sowaliśmy również z Widokiem 
II, ale w tym meczu niemal przez 
cały czas wygrywaliśmy. Widać  
u chłopców znaczny postęp to jest 
najważniejsze. 21 goli zdobytych 
na turnieju to dobry wynik pod 
kątem radości chłopców z każde-
go strzelonego gola. Z pewnością 
nasi gracze i ich rodzice byli zado-
woleni z debiutu w rozgrywkach 
OZPN – ocenił trener Dawid Sut.

W roczniku 2010 swoją dru-
żynę również wystawiło Soccer 
Kids. Drużyna którą pod czas 
turnieju opiekował się trener Sut 
i Maciej Grzegory rywalizowa-
ła aż w 12-osobowym składzie. 
Do rywalizacji oprócz Soccer 
Kids przystąpiły takie drużyny jak  

Unia Skierniewice I, Unia Skier-
niewice II, Widok Skierniewice I, 
Widok Skierniewice II oraz Zryw 
Wygoda. Każdy z zespołów sta-
nął do rywalizacji pięciokrotnie. 
„Soccerowcy” grali bardzo ambit-
nie i co najważniejsze z dużym za-
angażowaniem. Lekkim minusem 
rywalizacji w roczniku 2010 były 
zbyt duże boiska, na którym przy-
szło się im mierzyć. Soccer Kids 
strzelił siedem goli i zaprezento-
wał się z dobrej strony. 

– Po turnieju rocznika 2008 po-
większono boiska, ale to był aku-
rat minus rywalizacji w roczniku 
2010. Można powiedzieć, że dwie 
przebieżki jednego zawodnika  
i był gotowy do zmiany. My byli-
śmy na to przygotowani bo zabra-
liśmy do Skierniewic trzy „czwór-
ki” i mogliśmy śmiało pograć. 
Dzieciaki były bardzo zadowolo-
ne ze swojej rywalizacji i to cieszy 
– dodał Sut.  ever Piłka nożna |�Rozgrywki�turniejowe

Pierwszy turniej rocznika 2008
W sobotę 1 października po raz 

pierwszy do rywalizacji w turnie-
ju organizowanym przez OZPN 
Skierniewice stanęli młodzi gra-
cze z rocznika 2008. W rywali-
zacji wzięło udział aż 10 zespo-
łów – Widok Skierniewice, Unia 
Skierniewice I, Unia Skierniewi-
ce II Mazovia Rawa Mazowiecka 
I, Mazovia Rawa Mazowiecka II, 
Pelikan Łowicz, Pogoń Godzia-
nów, Soccer Kids Łowicz, Akade-
mia Piłkarska Łowicz, Akademia 
Piłkarska Rawa Mazowiecka.

Każdy z zespołów rozegrał aż 
dziewięć meczów, każdy trwał 
12 minut. W sumie każda z dru-
żyn spędziła więc na boisku aż 
108 minut. Gracze Pelikana Ło-
wicz z rocznika 2008 dla któ-

rych był to debiut w oficjalnych 
rozgrywkach po niemrawym po-
czątku – dwie porażki i remis  
w kolejnych meczach prezento-
wali się bardzo dobrze i wygra-
li kolejne pięć spotkań. Drużyna 
prowadzona przez trenera Dawi-
da Suta w dziewięciu spotkaniach 
strzeliła aż 27 goli. – Pierwsze me-
cze nie wyszły, przede wszystkim 
byliśmy zagubieni. Dla większo-
ści chłopców był to pierwszy tur-
niej i widać było pewnego rodza-
ju tremę. Z drugiej strony graliśmy 
na małych boiskach, w grze było 
sporo przypadku. W tym wie-
ku dużą rolę odgrywa bramkarz, 
który u nas jeszcze się nie objawił  
i w każdym meczu zmienialiśmy 
bramkarza. Fajna przygoda dla 

dzieciaków, wynik tutaj jest mało 
ważny. Próbowaliśmy grać, nie za-
wsze to nam wychodziło, ale uda-
ło się strzelić 27 goli więc chło-
paki 27 razy bardzo mocno się 
cieszyli. Zagraliśmy w dwunasto-
osobowym składzie. Każda chęt-
na osoba mogła zagrać w turnieju 
z naszej drużyny – skomentował 
trener Sut.

W sobotniej rywalizacji uczest-
niczyli również gracze Soccer 
Kids, w zespole trenera Pawła 
Dziedzieli wystąpiło aż 13 zawod-
ników oraz Akademia Piłkarska 
Łowicz, której barw broniło sied-
miu zawodników.

Następny turniej dla roczni-
ka 2008 odbędzie się w sobotę  
w Lipcach Reymontowskich.  ever

Piłka nożna�|�Rozgrywki�turniejowe

Kolejny turniej roczników 2006 i 2007
W niedzielę 2 października od-

był się drugi turniej dla rocznika 
2006. Tym razem zawodnicy ry-
walizowali na stadionie Mazovii 
Rawa Mazowiecka, a do rywali-
zacji przystąpiło pięć zespołów. 
Dwie swoje drużyny wystawiła 
Mazovia Rawa Mazowiecka oraz 
Pelikan Łowicz, zaś jeden zespół 
Jutrzenka Drzewce. Zawodnicy 
mieli okazje rywalizować na na-
turalnym boisku. Zespół Pelika-
na „Zieloni” rozegrał trzy mecz 
z czego dwa zremisował, a jed-
no spotkanie zakończył porażką. 
Druga drużyna Pelikana „Biali” 

również rozegrali w Rawie Ma-
zowieckiej trzy spotkania, z cze-
go raz wygrali, raz zremisowa-
li oraz raz przegrali. W niedzielę 
9 października kolejny turniej dla 
roczników 2006, podobnie jak te-
raz odbędzie się on w Rawie Ma-
zowieckiej.

W sobotę 1 października rywa-
lizowali również gracze z roczni-
ka 2007. Podopieczni trenera Mi-
chała Adamczyka z łowickiego 
Pelikana grali w Lipcach Rey-
motnowskich, gdzie również gra-
li na naturalnym boisku. Uczest-
nikami turnieju dla rocznika 2007 

byli Jutrzenka Drzewce, Widok 
Skierniewice, Mazovia Rawa 
Maz., Astra Zduny, Białka Biała 
Rawska, MUKS Pelikan Łowicz. 
Astra i Jutrzenka wystawiła na-
wet po dwie swoje drużyny. Peli-
kan 2007 rozegrał na swoim dru-
gim turnieju aż siedem spotkań. 
Na boisku było wiele emocji, zaś 
młodzi zawodnicy dawali z siebie 
maksimum swoich możliwości. 
Rocznik 2007 w kolejnym turnie-
ju rywalizował będzie w Rawie 
Mazowieckiej. Turniej zaplano-
wano na niedzielę 9 październi-
ka.  ever

Piłka nożna�|�5.�kolejka�skierniewickiej�ligi�okr.�młodzików�D1:

Skromna wygrana z Kopernikiem
Podopieczni trenera Bernarda 

Wudkiewicza z rocznika 2004 
rozegrali spotkanie w ramach  
5. kolejki skierniewickiej ligi 
młodzików D1. Łowiczanie 
przed własną publicznością wy-
grali skromnie z Kopernikiem 
Kiernozia.

Przed spotkaniem było jasne, 
że Pelikan jest faworytem tego 
pojedynku, choć Kopernik przy-
stępował do tego meczu jako 
drużyna, która miała tyle samo 
punktów co Pelikan. „Biało-ZIe-
loni” od początku meczu narzu-
cili swój styl gry i już w 2. minu-
cie meczu Bartosz Wudkiewicz 
strzałem zza pola karnego dał 
prowadzenie gospodarzom. Gdy 
wydawało się, że kolejne gole 
są kwestią czasu, gracze trenera 
Wudkiewicza razili nieskutecz-
nością. W samej pierwszej po-
łowie Pelikan 2004 oddał mnó-
stwo strzałów, ale obie drużyny 
schodziły do szatni z niezmienio-
nym wynikiem od drugiej minu-
ty meczu. W drugiej cześci gry 
obraz gry się nie zmienił. Peli-
kan 2004 nadal atakował, przez 
zdecydowaną większość czasu to 
łowiczanie utrzymywali się przy 
piłce, a gracze z Kiernozi gra-
li bardzo defensywnie. Łowicza-
nie strzelili drugiego gola w tym 
meczu dopiero w 60. minucie 
gry. Wtedy na indywidualną ak-
cję zdecydował się Wudkiewicz  
i po minięciu kilku rywali wygrał 
pojedynek sam na sam z bramka-
rzem gości, czym samym ustalił 
wynik spotkania. 

– Pierwsza gra dobra w na-
szym wykonaniu, w drugiej za-
wodnicy zaczęli grać bardziej 
indywidualnie, ale cały czas gra 
odbywała się na połowie prze-

ciwnika. Mieliśmy dużą przewa-
gę, wiele dogodnych sytuacji, ale 
nic nie chciało wchodzić, gdyż 
zabrakło wykończenia akcji – 
podsumował po spotkaniu trener 
Bernard Wudkiewicz.

Pelikan 2004 zagra teraz  
w Widokiem Skierniewice, któ-
ry jako jedyny zespół ma komplet 
punktów. Spotkanie z Widokiem 
zostanie rozegrane w niedzielę  
9 października o godzinie 17:00 
w Skierniewicach.  ever

5. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej młodzików D1:
 MUKS Pelikan-2004 Łowicz 
– LZS Kopernik Kiernozia 2:0�
(1:0);�br.:�Bartosz�Wudkiewicz�2�(2�
i�60).
Pelikan:� Radosław� Skonieczny�
–� Michał� holewa,� Mateusz� Goz-
dowski,� Aleksander� Sokół,� Piotr�
Strycharski� –� Kacper� Jasiński,�
Bartosz� Wudkiewicz,� Jakub� Ob-
licki�–�Kacper�Styszko.�Na�zmiany�

wchodzili:�Bartosz�Skonieczny,�Fa-
bian�Pliszka,�Jacek�Antoni�Bejda�i�
łukasz�Pięta.
 RKS Mazovia Rawa Mazowiec-
ka – LKS Laktoza Łyszkowice 
3:0
 Pogoń Godzianów – KS Ju-
trzenka Drzewce 1:1
 Orlęta Cielądz – MLKS Widok 
Skierniewice 0:5
 Zaległy mecz 4. kolejki skier-
niewickiej ligi okręgowej mło-
dzików D1: MLKS Widok Skier-
niewice – LKS Pogoń Bełchów 
7:0

1.�MLKS�Widok�Skierniewice�(1)� 5� 15� 39-1

2.�RKS�Mazovia�Rawa�Maz.�(2)� 5� 13� 30-3

3.�MUKS�Pelikan-2004�(3)� 5� 13� 24-3

4.�LZS�Kopernik�Kiernozia�(4)� 5� 10� 16-9

5.�LKS�Laktoza�łyszkowice�(5)� 5��� 7� 12-13

6.�Pogoń�Godzianów�(6)� 5��� 5��� 9-15

7.�LKS�Pogoń�Bełchów�(8)� 5��� 4��� 6-21

8.�KS�Jutrzenka�Drzewce�(7)� 5��� 4��� 6-30

9.�LKS�Victoria�Bielawy�(9)� 5��� 0��� 5-22

10.�Orlęta�Cielądz�(10)� 5��� 0��� 3-33

Pelikan wygrał z�dzielnie�walczącym�Kopernikiem�2:0.

Piłka nożna�|�7.�kolejka�skierniewickiej�klasy�okręgowej

Pelikan II rozbił Vagat
Aż dziewięć goli obejrzeli ki-

bice, którzy udali się na stadion 
OSiR w Łowiczu. Właśnie w tym 
miejscu Pelikan II Łowicz rozpra-
wił się z Vagatem Domaniewice, 
zwyciężając aż 9:0! Po dwa gole 
dla zwycięzców strzelili Krystian 
Mycka oraz Maciej Balik.

– Po czterech spotkaniach bez 
zwycięstwa cieszy nie tylko bar-
dzo wysoka wygrana, ale tak-
że gra zespołu. Wreszcie byliśmy 
skuteczni pod bramką rywala, 
czego brakowało nam w poprzed-
nich spotkaniach – ocenił mecz 
trener Pelikana II Piotr Gawlik. 

Vagat przegrał po raz trzeci  
z rzędu i po raz trzeci z rzędu pod-
opieczni trenera Piotra Rucińskie-
go nie potrafili strzelić gola. Po raz 
trzeci z rzędu wygrała Astra Zdu-
ny, która tym razem zaskakująco 
łatwo poradziła sobie w Bełcho-
wie z tamtejszą Pogonią wygry-
wając 5:1! Gracze Pogoni kończy-
li mecz w dziesięciu po czerwonej 
kartce Pawła Jaworskiego. Na dłu-
żej ze składu Pogoni wypadnie 
prawdopodobnie Krystian Iwa-
nowski, który opuścił plac gry już 
w 20. minucie meczu.

Do 75. minuty Zryw Wygoda 
prowadził w Cielądzą z Orlętami, 
by ostatecznie przegrać 2:1. 

Świetnie spisują się w tym se-
zonie gracze Olimpii Chąśno, 
którzy tym razem pokonali na 
własnym boisku zespół dotych-
czasowego lidera tabeli GLKS 

Wołucza 3:0, a wszystkie gole dla 
„Olimpijczyków” strzelił Domi-
nik Kotlarski. Olimpia po tej wy-
granej przewodzi w tabeli skier-
niewickiej klasy okręgowej. 

Tempa nie zwalnia także Orzeł 
Nieborów. Zespół co prawda do 
przerwy tylko remisował z grają-
cym w bardzo młodym zestawie-
niu Widokiem Skierniewice, ale 
po przerwie gole Tomasza Gaj-
dy oraz grającego trenera Pawła 
Kutkowskiego dały gospodarzom 
komplet punktów.  ever

7. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej:
 Pelikan ii Łowicz – Vagat Doma-
niewice 9:0;�br.:�Michał�Fabijański�
18,� Ievgenii� Riabchuk� 24,� Krystian�
Mycka�29,�41,�Michał�Fabijański�44,�
Kamil� Popowicz� 52,� Maciej� Balik�
66,�73,�Mateusz�Krysiak�82
 Pogoń Bełchów – Astra Zduny 
1:5;� br.:� tomasz� Małkus� 45� –� Da-

mian�Bryszewski�12,�Jakub�Papuga�
29,�Maciej�Grzegory�49,�Daniel�Ma-
łek�85,�Adam�Wojda�85
 Orlęta Cielądz – Zryw Wygoda 
2:1;� br.:� Daniel� Skoneczny� 75,� łu-
kasz�Sarkowicz�90�–�Mikołaj�Ulasie-
wicz�34
 Olimpia Chąśno – GLKS Wołu-
cza 3:0;� br.:� Dominik� Kotlarski� 51,�
76,� 78.� Olimpia:� Jacek� Milczarek�
–�Maciej�Perzyna� (75�Patryk�Okra-
ska),� Rafał� Kołaczyński,� Robert�
Czarnota�(63�Jakub�Jędrachowicz),�
Bartłomiej� Skoneczny,� Marcin� Ma-
tuszewski,�Rafał�Bogus� (86�Daniel�
Okraska),� Maciej� Jędrachowicz,�
Rafał� Sołtysiak� (80� Sebastian� Le-
narczyk),��Dominik�Kotlarski�(80�Ka-
mil�Gać),�Marcin�Grocholewicz�(70�
Przemysław�Bury).
 Orzeł Nieborów – Widok Skier-
niewice 4:2;�br.:�łukasz�Wierzbicki�
1,� Michał� świdrowski� 33,� tomasz�
Gajda�72,�Paweł�Kutkowski�77�–�Da-
niel�Paprocki17,�tomasz�Wrzodak�25

1.�Olimpia�Chąśno�� 6�� 15�� 15-3

2.�Orzeł�Nieborów�� 5�� 13��18-10

3.�GLKS�Wołucza�� 6�� 13�� 14-6

4.�Pelikan�II�łowicz�� 7�� 11�� 18-9

5.�Astra�Zduny�� 6�� 10�� 13-8�

6.�Orlęta�Cielądz�� 6�� 10�� 16-13

7.�Pogoń�Bełchów�� 7�� 10�� 13-16�

8.�Zryw�Wygoda�� 7�� 8�� 11-14

9.�Widok�Skierniewice�� 7�� 6�� 9-12

10.�Juvenia�Wysokienice�� 6�� 5�� 13-16

11.�Jutrzenka�Drzewce�� 6�� 5�� 12-16

12.�Vagat�Domaniewice�� 7�� 5�� 8-24

13.�Macovia�Maków�� 6�� 2��12-25

Kapitan Astry�Damian�Bryszewski�
mógł�się�cieszyć�z�wygranej��
w�Bełchowie.
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Trzecie zwycięstwo Pelikana 2000
Zespół Pelikana Łowicz 

(rocznik 2000), który walczy  
w wojewódzkiej I lidze juniorów 
młodszych B1 może mieć powo-
dy do zadowolenia. 

Zła passa pięciu porażek pod-
opiecznych Artura Balika  zosta-
ła przerwana już w meczu 7. ko-
lejki, w pojedynku z AKS SMS 
Łódź, który łowiczanie wygra-
li 4:2, a teraz w minioną sobotę 
łowiczanie wygrali drugi mecz 
z rzędu, tym razem pokonując 
MGUKS Zduńska Wola na wy-
jeździe 4:1. Był to już mecz re-
wanżowy. W pierwszym spotka-
niu w Łowiczu Pelikan wygrał 
3:0. 

Teraz podopieczni trenera Bali-
ka zagrają w Łowiczu z 5. w tabe-
li ŁKS-em i na pewno będą mieć 
szanse na kolejne zwycięstwo i 
awans w ligowej tabeli.  zł

8. kolejki i ligi wojewódzkiej ju-
niorów młodszych B1:
 MGUKS Pogoń Zduńska Wola 
– MUKS Pelikan Łowicz 1:4�(1:1);�
br.:� Dawid� Nowicki� (11)� –� Kacper�
Wiechno�3�(26,�60�i�64)�i�Eryk�Wo-
liński�(51)..
 Pozostałe wyniki: łKS� łódź� –�
RtS� Widzew� łódź� 2:2,� AKS� SMS�
łódź� –� UKS� SMS� łódź� 0:4,� GKS�
Bełchatów� –� Sport-Perfect� łódź�
0:0.�

1.�UKS�SMS�łódź�(1)�� 8� 24� 32-1

2.�RtS�Widzew�łódź�(2)� 8� 19� 16-6

3.�GKS�Bełchatów�(3)� 8� 13� 20-9

4.�Sport-Perfect�łódź�(4)� 8� 11� 11-11

5.�łKS�łódź�(5)� 8� ��9� 14-19

6.�MUKS�Pelikan-2000�(6)� 8� ��9� 16-25

7.�AKS�SMS�łódź�(7)� 8� ��6� ��8-19

8.�MGUKS�Pogoń�Zd.�Wola�(8)�8� ��1� ��5-32

 9. kolejki i ligi wojewódz-
kiej juniorów młodszych B1 
(2016.10.08): MUKS�Pelikan-2000�
łowicz�–�łKS�łódź�(s,�godz.�12.30),�
Sport-Perfect� łódź� –� UKS� SMS�
łódź� (s,�godz.�10.00),�MGUKS�Po-
goń� Zduńska� Wola� –� AKS� SMS�
łódź�(s,�godz.�14.00),�RtS�Widzew�
łódź�–�GKS�Bełchatów.

Piłka nożna |�5.�kolejka�skierniewickiej�ligi�okr.�trampkarzy�D2:

Pewne zwycięstwo w Bednarach
W meczu na szczycie skier-

niewickiej ligi okręgowej tramp-
karzy D2 Pelikan Łowicz nie 
dał szans Czarnym Bednary  
i wygrał na terenie rywali aż 4:0! 
Podopieczni trenera Marcina Ry-
chlewskiego po tym meczu jako 
jedyni posiadają komplet zwy-
cięstw i prowadząc w ligowej ta-
beli.

Pelikan 2005 od pierwszej mi-
nuty grał konsekwentnie, z pew-
ną szacunkiem do rywala ponie-
waż Czarni należą do dobrych 
drużyn w tej lidze, ale także z du-
żym zaangażowaniem. W 6. mi-
nucie gry Pelikan po ładnej akcji  
i dośrodkowaniu w pole karne ob-
jął prowadzenie, a autorem pierw-
szego gola dla „Ptaków” był fili-
granowy Kacper Misiak. Pelikan 
w 22. minucie meczu strzelił dru-
giego gola, a tym razem bram-
karza Czarnych pokonał dyna-
miczny Filip Deka. Jeszcze przed 
przerwą zespół trenera Jana Jacha 
mógł doprowadzić do zmniejsze-
nie przewagi Pelikana, ale zawod-
nik Czarnych nie wykorzystał 
karnego. Należy tutaj pochwalić 

bramkarza Pelikana, który piękną 
interwencją uratował swój zespół 
przed stratą gola.

W drugiej części gry ogląda-
liśmy ciekawe widowisko, obie 
drużyny miały swoje szanse na 
gole, ale skuteczniejszy był Peli-
kan. W 44. minucie meczu po raz 
drugi na listę strzelców wpisał się 
Misiak i stało się jasne, że to gra-
cze z Łowicza będą cieszyć się ze 
zwycięstwa. Kilka minut później 
czwartego gola dla Pelikana zdo-
był Jakub Rychlewski, który przy-
tomnie po swoim strzale pobiegł 
„zza piłką” i dzięki dobitce strze-
lił swojego gola w tym meczu.

– Byliśmy zdecydowanie lep-
szą drużyną. Gospodarze mieli 
kilka groźnych sytuacji, ale na-
pastnicy zatrzymywali się na mu-
rze naszej obrony. Ogólnie cały 
mecz był pod naszą kontrolą, 
pod nasze tempo, nasze dyktando 
i 4:0 mówi samo za siebie – pod-
sumował po spotkaniu trener Ry-
chlewski. 

W następnej kolejce spotkań 
Pelikan 2005 zagra z Astrą Zdu-
ny. Mecz w Zdunach zaplano-

wano na godzinę 11:00 w sobotę  
8 października.  ever

5. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej trampkarzy D2:
Czarni Bednary – MUKS Peli-
kan-2005 Łowicz 0:4� (0:2);� br.:�
Kacper�Misiak�2�(6�i�44),�Filip�Deka�
(22)�i�Jakub�Rychlewski�(52).�
Pelikan:� Patryk� Stępniak� i� Piotr�
Włodarczyk� –� Kacper� Misiak,�
Kacper� Adamczyk,� Maksymilian�
Czeczko,� Filip� Deka,� Mikołaj� Mo-
dzelewski,� Jakub� Rychlewski,�
Krystian�Wróbel�i�Igor�Wróblewski.�
Na�zmiany�wchodzili:�Paweł�Golis,�
Jakub� Milczarek,� Oskar� Płuska,�
Mateusz�Sierota,�Jan�Siurek,�Anto-
ni�Wróblewski�i�Mateusz�Lisiewski.
SKS Astra Zduny – LZS Vagat 
Domaniewice 1:0
RKS Mazovia Rawa Maz.– MLKS 
Widok ii Skierniewice 4:0

1.�MUKS�Pelikan-2005�(2)�� 5� 15� 22-1

2.�Czarni�Bednary�(1)�� 5� 12� 21-6

3.�RKS�Mazovia�Rawa�Maz.�(4)� 5��� 9� 22-7

4.�MLKS�Widok�II�(3)� 5��� 6� 19-11

5.�SKS�Astra�Zduny�(5)� 5��� 3��� 2-28

6.�LZS�Vagat�Domaniewice�(6)��5��� 0��� 0-33

Piłka nożna�|�8.�kolejka�I�ligi�woj.�juniorów�młodszych�B2:

MULKS Łask rozstrzelany
Zawodnicy Pelikana Łowicz  

z rocznika 2003 świetnie pora-
dzili sobie w meczu 8. kolejki II 
ligi wojewódzkiej juniorów młod-
szych B2. Łowiczanie rozgromili 
na własnym boisku MULKS Łask 
aż 8:0. Tak okazałego zwycięstwa 
swojego zespołu nie oglądał nie-
obecny z powodu wyjazdu służ-
bowego Dawid Ługowski. Szko-
leniowca Pelikana 2003 na ławce 
zastępował Jarosław Rachubiński 
na co dzień trener juniorów star-
szych Pelikana.

Już w czwartek 6 października 
łowiczanie zagrają przy sztucz-
nym oświetleniu w Łodzi z AKS 
SMS Łódź, jest to spotkanie za-

ległe. W weekend z kolei Pelikan 
2003 zmierzy się z Widokiem II 
Skierniewice. To spotkanie za-
planowano na sobotę 8 paździer-
nika na godzinę 12:30. Mecz 
odbędzie się na stadionie OSiR  
w Łowiczu.   ever

8. kolejka ii ligi wojewódzkiej 
trampkarzy C2:
 MUKS Pelikan-2003 Łowicz – 
MULKS Łask 8:0�(5:0);�br.:�Marcel�
Frątczak� (6),� Krystian� Kruk� 4� (9,�
14,�23� i�37),� Jan�Zagajewski� (31),�
Paweł�Graczyk�(44)�i�Jonathan�Po-
litowicz�(64).�
 WKS Wieluń – AKS SMS Łódź 
0:2

 MLKS Widok ii Skierniewice – 
RTS Widzew Łódź 3:4
 KS Ceramika Opoczno – UKS 
AP Piotrków Trybunalski 4:0 

 Zaległy mecz 1. kolejki ii ligi 
wojewódzkiej trampkarzy C2 
(2016.10.01-02): AKS SMS Łódź 
– WKS Wieluń 10:0

1.�AKS�SMS�łódź�(2)� 6� 18� 39-1

2.�KS�Ceramika�Opoczno�(1)� 7� 21� 30-6

3.�RtS�Widzew�łódź�(3)� 8� 18� 36-11

4.�MUKS�Pelikan-2003�(5)�� 7� 12� 27-16

5.�MLKS�Widok�II�(4)� 8��� 9� 23-43

6.�UKS�Piotrków�tryb.�(6)� 8��� 6� 16-22

7.�MULKS�łask�(8)� 8��� 4��� 6-44

8.�WKS�Wieluń�(7)� 8��� 1��� 4-38

Piłka nożna�|�5.�i�8.�kolejka�I�ligi�wojewódzkiej�juniorów�A1:

Wygrana, zaległy mecz i remis z outsiderem
Dwa kolejne mecze mają za 

sobą gracze trenera Jarosława Ra-
chubińskiego w lidze juniorów 
A1. Najpierw łowiczanie poko-
nali w zaległym meczu Włóknia-
rza Konstantynów Łódzki 3:1, zaś  
w 8. kolejce spotkań Pelikan 1999 
bezbramkowo zremisował z Ome-
gą Kleszczów.

W meczu z Włókniarzem tre-
ner Rachubiński mógł skorzystać 
z usług zawodników, którzy na co 
dzień trenują czy w pierwszym 
zespole czy w rezerwach, dzięki 
temu zawodnicy z rocznika 1998 
i 1999 mogli odpocząć. Spotka-
nie świetnie ułożyło się dla „Pta-
ków” bo po sześciu minutach Pe-
likan prowadził już 2:0, autorami 
goli byli Wiktor Wieczorek oraz 
Patryk Sekuła. W drugiej połowie 
trzeciego gola zdobył natomiast 
Dorian Nasalski. Graczy z Kon-
stantynowa Łódzkiego stać było 
tylko na gola honorowego. War-
to odnotować, że trener Jarosław 
Rachubiński dzień przed meczem  
z Włókniarzem z wysokości try-
bun oglądał hitowy mecz w Li-
dze Mistrzów Borussia Dortmund 
– Real Madryt. Dla szkoleniowca 
Pelikana to swego rodzaju wyróż-
nienie ponieważ na co dzień kibi-
cuje „Królewskim”. 

– Wzmocnienie drużyny rocz-
nikiem 1998 miało na celu dać od-
począć naszym, bo mamy niską 
kadrę, a przy okazji zdobyć punk-
ty, bo umiejętności zawodników 
Włókniarza są na poziomie po-
równywalnym do mojej drużyny, 
jeśli nie większe. Nie wszyscy za-
grali dobrze, ale akurat oni wszy-
scy zdobyli bramki i fajnie przy-
czynili się do zwycięstwa. Cieszy 
również, że moi zawodnicy zasto-
sowali się do poziomu tych naj-
lepszych. Tak więc jestem zado-
wolony z dwóch powodów: ze 
zdobycia punktów i z tego, że nie-
którzy moi zawodnicy po bardzo 
intensywnym okresie odpoczęli – 
skomentował po spotkaniu trener 
Rachubiński. 

Juniorzy Pelikana mogą na-
tomiast żałować sobotniego me-
czu z zamykającą tabelę Omegą 
Kleszczów. Przed meczem łowi-
czanie byli zdecydowanym fa-
worytem ponieważ rywale zdo-

byli tylko jeden punkt. Być może 
zbytnia pewność siebie zgubiła 
zawodników Pelikana, którzy ra-
zili nieskutecznością i zamiast wy-
grać spokojnie mecz z outisderem 
zapisali na swoim koncie tylko jed-
no „oczko”. Szkoda. – Niezbyt do-
bry, jeśli nie słaby mecz w naszym 
wykonaniu. Mimo to, do przerwy  
powinniśmy prowadzić przynaj-
mniej trzema bramkami. Druga 
połowa spotkania jeszcze słabsza 
niż pierwsza i praktycznie bez żad-
nych okazji. Przeciwnik nas tro-
chę przycisnął, ale ogromnych sy-
tuacji nie stwarzał. Myślę, ze tym 
meczem straciliśmy dwa punkty – 
ocenił trener Rachubiński.

W sobotę 8 października Peli-
kan Łowicz zagra na własnym bo-
isku z Ceramiką Opoczno. Spo-
tkanie odbędzie się na stadionie 
OSiR o godzinie 14:00, a graczy 
Pelikana czeka trudne zadanie po-
nieważ Ceramika należy do jed-
nych z najlepszych zespołów w li-
dze.   ever

Zaległy mecz 5. kolejki i ligi wo-
jewódzkiej juniorów A1:
 KS Pelikan-1998 Łowicz – KKS 
Włókniarz Konstantynów Łódzki 
3:1�(2:0);�br.:�Wiktor�Wieczorek�(5),�
Patryk�Sekuła�(6)�i�Dorian�Nasalski�
(70).�
Pelikan: Oktawian�Zimny�–�Dorian�
Nasalski,�Michał�Perzyna,�Damian�

Górowski,� Patryk� Sekuła� –� Wiktor�
Wieczorek� (55� Szymon� Bejda),�
Adrian� Zieliński� (80� Mateusz� Szy-
mański),� Damian� trałut� (73� Mate-
usz�Kaźmierczak),�Kacper�Rześny,�
Wiktor�Gładki� (71�Kacper�Miazek)�
–�Maciej�Balik�(65�Kacper�Jaros).

8. kolejka i ligi wojewódzkiej ju-
niorów A1:
 KS Pelikan-1998 Łowicz – LKS 
Omega Kleszczów 0:0
Pelikan:�Oktawian�Zimny�–�Dawid�
Konikowski,� Michał� Perzyna,� Da-
mian� Górowski,� Mateusz� Szymań-
ski�–�Wiktor�Wieczorek,�Dorian�Na-
salski� (75� Damian� trałut),� Adrian�
Zieliński,�Szymon�Bejda�(55�Mate-
usz�Kaźmierczak),�Kacper�Jaros�–�
Wiktor�Gładki�(65�Kacper�Miazek).
�
 KS Ceramika Opoczno – KKS 
Włókniarz Konstantynów Łódzki 
2:1
 MGUKS Pogoń Zduńska Wola 
– RTS Widzew Łódź 1:3
 KS Warta Sieradz – UKS SMS 
Łódź 5:1

1.�KS�Warta�Sieradz�(1)� 8� 19� 24-7

2.�KS�Ceramika�Opoczno�(2)� 8� 18� 29-5

3.�RtS�Widzew�łódź�(3)� 7� 14� 22-9

4.�KS�Pelikan�łowicz�(4)� 8� 11��� 7-19�

5.�Włókniarz�(5)� 8� 10� 14-13

6.�UKS�SMS�łódź�(6)� 8��� 7� 14-24

7.�MGUKS�Pogoń�(7)� 7�� �6� 10-19

8.�LKS�Omega�Kleszczów�(8)�8��� 2��� 6-30

Damian Górowski wraca do formy�po�kontuzji�kolana.

Koszykówka |�2.�kolejka�II�ligi�męskiej

Syntex Księżak 
wygrał po dogrywce

Kibice łowickiego Syntex Księ-
żak, śledzący wynik niedzielnego 
pojedynku w Białymstoku mieli 
powody do nerwów, ale ostatecz-
nie również powody do radości. 
Podopieczni trenera Roberta Ku-
charka w meczu 2. kolejki II ligi 
koszykówki grali na wyjeździe  
z ekipą Żubry Leo-Sped Białystok 
i zwyciężyli dopiero po dogrywce 
71:69. W regulaminowym czasie 
był remis 60:60. 

Początek meczu w Białymstoku 
nie był udany dla naszej ekipy. Ło-
wiczanie w walce z beniaminkiem 
byli faworytami, ale po pierwszych 
minutach nie było tego widać. 
Były duże problemy ze skutecz-
nością, sporo niecelnych rzutów 
i miejscowi wygrali pierwszą kwar-
tę 23:16. W drugiej odsłonie Księ-
żacy zaczęli odrabiać straty. W 28. 
minucie Bartosz Włuczyński do-
prowadził do remisu 31:31, ale do 
przerwy Żubry trafiły jeszcze czte-
ry rzuty wolne i wygrywały 37:33. 
Po zmianie bardzo dobrze zaczął 
grać Włuczyński i dzięki jego ak-
cjom i trafieniom Mariusza Wój-
cika po 30. minutach łowiczanie 
wygrywali 50:47. Czwartą kwar-
tę celną „trójkę” zaczął Szymon 
Aniszewski, potem trafił Michał 
Świderski oraz Maciej Cukierda  
i Syntex prowadził już 58:49. Wy-
dawało się, że na pięć minut przed 
końcową syreną wszystko jest już 
jasne, jednak gospodarze walczyli 
do ostatniej sekundy. Mieli sporo 
szczęścia trafili kilka rzutów i byli 
bardzo blisko zwycięstwa. W ostat-

niej akcji wywalczyli piłkę i mieli 
świetną okazję do zdobycia punk-
tów, ale spudłowali. Dogrywkę do-
brze zaczął Hubert Makuch, potem 
ważne punkty trafił Maciej Piątek, 
ale kluczowe punkty zdobył Wój-
cik, i to on przypieczętował zwy-
cięstwo Syntex Księżak Łowicz 
71:69. 

W naszej drużynie zadebiuto-
wał 22-letni Dawid Gambusz, ale 
grał krótko i nie wpisał się na listę 
strzelców. Na pewno kolejne me-
cze będą lepsze w jego wykonaniu 
i trener da mu więcej minut. 

– Byliśmy w tym meczu fawory-
tami, ale nasze nerwowe rzuty oraz 
skuteczność miejscowych mogła 
nas pozbawić zwycięstwa. Musie-
liśmy nadrabiać mocniejszą obro-
ną. W ostatniej kwarcie wydawało 
się, że już to wygramy, ale zaczę-
liśmy grać nerwowo, a Żubry trafi-
ły kilka nieoczekiwanych punktów  
i byli bliscy zwycięstwa. W do-
grywce zagraliśmy już bardziej 
uważnie i mieliśmy lekką przewa-
gę – skomentował trener Syntexu – 
Robert Kucharek. 

W niedzielę 9 października ko-
szykarze Syntexu Księżak zagrają 
w Łowiczu w hali na ulicy Topo-
lowej, a rywalem będą zawodnicy 
z KS Shmoolky Warszawa. Zapo-
wiada się ciekawy pojedynek po-
nieważ zespół ze stolicy jest bez 
porażki, tak jak nasza drużyna.   zł

 2. kolejka ii ligi koszykówki mę-
skiej – grupa B: Żubry� Leo-Sped�
Białystok�–�Syntex�Księżak�łowicz�

69:71,� KS� Shmoolky� Warszawa� -�
ZKS�Stal�Stalowa�Wola�84:69,�AZS�
UJK�Kielce�-�KKS�Pro-Basket�Kutno�
107:62,�KKS�tur�Basket�Bielsk�Pod-
laski� -�Klub�Koszykarski�Warszawa�
64:75,�AZS�UMCS�Lublin�-�łKS�AZS�
Uł�SG�łódź�75:53,�AZS�PśK�Gale-
ria� Echo� Kielce� -� tBV� Start� Lublin�
83:57,�Sokół�Ostrów�Mazowiecka� -�
KS�Rosa-Sport�Radom�65:62.�
�
1. KS Syntex-Księżak (1) 2 4 180-111

2.�Sokół�Ostrów�Maz.�(2)� 2� 4� 153-101

3.�AZS�UMCS�Lublin�(6)� 2� 4� 144-111

4.�Klub�Koszykarski�(4)� 2� 4� 156-128

5.�KS�Shmoolky�(7)� 2� 4� 153-129

6.�AZS�UJK�Kielce�(9)� 2� 3� 165-131

7.�KKS�tur�Basket�(3)� 2� 3� 140-118

8.�ZKS�Stal�(5)� 2� 3� 152-152

9.�AZS�PśK�Galeria�Echo�(12)�2� 3� 126-133

10.�KS�Rosa-Sport���(8)� 2� 2� 122-134

11.�Żubry�Leo-Sped�(10)� 2� 2� 137-154

12.�łKS�AZS�Uł�SG�(11)� 2� 2� 117-156

13.�tBV�Start��Lublin�(14)� 2� 2� ��99-192

14.�KKS�Pro-Basket�(13)� 2� 2� 101-195

 3. kolejka ii ligi koszykówki mę-
skiej (2016.10.08-09): KS�Syntex-
-Księżak�łowicz�-�KS�Shmoolky�War-
szawa�(n,�godz.�18.00),�tBV�Start�II�
Lublin�-�Klub�Koszykarski�Warszawa�
(s,� godz.� 16.00),� AZS� PśK� Galeria�
Echo�Kielce�-�Żubry�Leo-Sped�Bia-
łystok� (s,� godz.� 17.00),� ZKS� Stal�
Stalowa� Wola� -� Sokół� Ostrów� Ma-
zowiecka�(s,�godz.�18.00),�KKS�Pro-
-Basket�II�Kutno�-�AZS�UMCS�Lublin�
(n,� godz.� 15.30),� łKS� AZS� Uł� SG�
łódź�-�KKS�tur�Basket�Bielsk�Podla-
ski�(n,�godz.�18.00),�KS�Rosa-Sport�
III�Radom�-�AZS�UJK�Kielce.
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PROGNOZA POGODy�|�6.10.2016�–�12.10.2016

SyTUACJA  SyNOPTyCZNA:�Pogodę�
kształtować�będzie�zatoka�niżowa.�Z�północy�
napływa�chłodna�i�wilgotna�masa�powietrza.

CZWARTEK – PiąTEK: 
Pochmurno�z�przejaśnieniami,�przelotne�opady�
deszczu�oraz�chłodno.
Widzialność�dobra,�w�czasie�opadów�
umiarkowana�do�słabej.�Wiatr�północno-
wschodni�do�północno-zachodniego,�słaby,�
okresowo�umiarkowany,�3-7�m/s.
temp.�max�w�dzień:�+�8�st.�C�do�+�11�st.�C.
temp.�min�w�nocy:�+�4�st.�C�do��+�1�st.�C.

SOBOTA – NiEDZiELA: 
Pochmurno�z�przejaśnieniami,�miejscami�
możliwe�opady�deszczu,�chłodno.
Widzialność�dobra.
Wiatr�północy�i�północno-zachodni,�słaby,�
okresowo�umiarkowany,�3-7�m/s.
temp.�max�w�dzień:�+�9�st.�C�do�+�10�st.�C.
temp.�min�w�nocy:��+�6�st.�C�do��+�4�st.�C.

PONiEDZiAŁEK – WTOREK – śRODA:
Zachmurzenie�duże�z�przejaśnieniami,�możliwe�
przelotne�opady�deszczu,�chłodno.
Widzialność�dobra.�Wiatr�północno-wschodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-6�m/s.
temp.�max�w�dzień:�+�8�st.�C�do�+�11�st.�C.
temp.�min�w�nocy:��+�5�st.�C�do�+�2�st.�C.

BIURO�MEtEOROLOGICZNE�CUMULUS

PROGNOZA BiOMETEOROLOGiCZNA 
Pogoda�niekorzystnie�wpływać�będzie�na�
nasze�samopoczucie.�Osłabiona�sprawność�
psychofizyczna�i�fizyczna.

Dart |�1.�kolejka�I�ligi�łSD

Pierwsze zwycięstwo w I lidze
Pierwsze spotkanie  
i pierwsza wygrana – ekipa 
Krokody-Leg Łowicz  
w meczu 1. kolejki I ligi 
Łódzkiego Stowarzyszenia 
Darta, które odbyło się  
w niedzielę, 2 października, 
w Łowiczu pokonała 
Dartsway Łódź 9:5.

Punkty dla Łowicza zdoby-
li: Artur Siekierski (3,5), Sylwe-
ster Grzanka (2,5), Michał Krysz-
kiewicz (1,5), Andrzej Pągowski 
(1,0) i Jacek Kocus (0,5).

Już w niedzielę, 9 października, 
rozegrana zostanie 2. kolejka I ligi 
ŁSD w Łodzi przy ul. Jaracza 45, 
a rywalem łowiczan będzie druży-
na Włóczykije Łódź.

Czy na wyjeździe, czy u sie-
bie zawodnicy Krokody-Leg Ło-
wicz nie mają sobie równych. I 

tym razem bez żadnych proble-
mów pokonali rywali w meczu 17. 
kolejki II ligi Łódzkiego Stowarzy-
szenia Darta . Przeciwnik, drużyna 
Ooopaaa Łódź przegrała z gospo-
darzami 1:13.  Gogo

1. kolejka i ligi ŁSD:�Krokody-Leg�
łowicz�–�Dartsway�łódź�9:5,�Orły�
Ozorków� –� Sami� Swoi� łódź� 2:12,�
BullSquad� łódź� –� Vendetta� łódź�
0:14,�Aztex�łódź�–�Włóczykije�łódź�
3:11.�Pauza:�Autsajderzy�łódź.
Tabela i ligi Łódzkiego Stowa-
rzyszenia Darta: 
1.�Vendetta�łódź� 1� 2� 14-0

2.�Sami�Swoi�łódź� 1� 2� 12-2

3.�Włóczykije�łódź� 1� 2� 11-3

4.�Krokody-Leg�łowicz� 1� 2� ��9-5

5.�Autsajderzy�łódź� 0� 0� ��0-0

6.�Dartsway�łódź� 1� 0� ��5-9

7.�Aztex�łódź� 1� 0� ��3-11

8.�Orły�Ozorków� 1� 0� ��2-12

9.�BullSquad�łódź� 1� 0� ��0-14

Dart�|�4.�turniej�XVIII�edycji�OMł

Nowe twarze podczas 
rozgrywek w darta

W 4. turnieju XVIII edycji 
Otwartych Mistrzostw Łowicza 
w dartcie 501 d.o., który odbył 
się zgodnie z planem w piątek, 30 
września, w Pubie Krokody-Leg 
wzięło udział ośmiu zawodników, 
spośród których dwóch, Mar-
cin Wroński i Michał Płacheta, 
uczestniczyło w rozgrywkach po 
raz pierwszy. Tym razem lotki naj-
lepiej trafiały do celu po rzutach 
Sylwestra Grzanki, dzięki czemu 
zdobył kolejnych 20 pkt. Drugie 
miejsce wywalczył Jacek Kocus, 
który dopisał na swoje konto 16. 
punktów, zaś na trzecim miejscu, 
z 12. pkt., uplasował się Michał 
Kryszkiewicz. Andrzej Pągowski 
znalazł się w tej rywalizacji na po-
zycji czwartej, a Paweł Adamczyk 
i Artur Borowiec zajęli ex aequo 
miejsce kolejne.

Nie zmienia się również podział 
miejsc w klasyfikacji generalnej: 
prowadzi Grzanka, drugi jest Ko-
cus, zaś trzeci pozostaje Adam-
czyk.Kolejne spotkanie zostanie 
rozegrane za tydzień, w piątek, 7 
października, o godz. 19.00. Gogo

4. turniej XViii edycji Otwartych 
Mistrzostw Łowicza w dartcie 
501 d.o.: 
1.�Sylwester�Grzanka�–�łKD�Leg�(1)� 72

2.�Jacek�Kocus�–�łKD�Leg�łowicz�(2)� 58

3.�Paweł�Adamczyk�–�łKD�Leg�łowicz�(3)�42

4.�Michał�Kryszkiewicz�–�łKD�Leg�(4)� 36

5.�Andrzej�Pągowski�–�łKD�Leg�(5)� 34

6.�Artur�Borowiec�(6)� 30

7.�Artur�Siekierski�–�łKD�Leg�łowicz�(7)� 20

8.�Mieczysław�Różycki�–�łKD�Leg�(8)� 16

9.�Bogdan�Adamczyk�(9)� 6

����Marcin�Podrażka�(9)� 6

����Marcin�Wroński�(-)� 6

����Michał�Płacheta�(-)� 6

Piłka nożna�|�7.�kolejka�A�klasy

Wyjazdowe wygrane Korony i Daru
Tylko dwie drużyny z Powiatu 

Łowickiego wygrały swoje mecze 
w 7. kolejce skierniewickiej klasy 
A. Zarówno Korona Wejsce jak i 
Dar Placencja wygrały swoje me-
cze wyjazdowe. Korona po hat-
tricku pokonała w Łyszkowicach, 
przeżywającą problemy Lakto-
zę Łyszkowice, zaś Dar wygrał 
w Jeżowie z tamtejszą Olimpią. 
Spotkanie w Jeżowie w pojedyn-
kę wygrał Jakub Kędziora. Za-
wodnik Daru w już po pierwszych 
trzynastu minutach miał na swoim 

koncie dwa gole i jak później się 
okazało były to jedyne bramki na 
stadionie w Jeżowie. ever

7  kolejka skierniewickiej kl.asy 
A:
 Olympic Słupia – Victoria Bie-
lawy 2:2;�br.:�Zbigniew�Kargiel�45,�
Patryk� Płoszka� 75� –� Mieczysław�
Chamera�70,�90
 Laktoza Łyszkowice – Korona 
Wejsce 0:3;�br.:�Mariusz�Zydlewski�
15,�30,�88
 Olimpia Jeżów – Dar Placencja 

0:2;�br.:�Jakub�Kędziora�8,�13
 Olimpia Niedźwiada – Wola 
Wola Chojnata 2:4
 Pogoń Godzianów – Start Zła-
ków Borowy 6:1;� br.:� tomasz�
Kowara� 2,� Zbigniew� Lipiński� 5,�
30,� Kamil� Jagiełło� 50,� Zbigniew�
Lipiński� 60,� Wojciech� Workowski��
70-samobójcza�–�Marcin�Głowac-
ki�80
 Sierakowianka Sierakowice – 
Czarni Bednary 3:1;�br.:�Mateusz�
Kozłowski�6,�90,�Adrian�Jung�84–�
Mateusz�Kwiatkowski�42

1.�GLKS�RZD�Żelazna�� 7�� 15�� 16-8

2.�Dar�Placencja�� 7�� 14��18-10

3.�Czarni�Bednary�� 7�� 12�� 14-11

4.�Korona�Wejsce�� 7�� 11�� 17-12

5.�Olimpia�Jeżów�� 7�� 11�� 10-7

6.�Olympic�Słupia�� 7�� 10�� 10-6

7.�Victoria�Bielawy�� 7�� 10�� 15-15

8.�Pogoń�Godzianów�� 7�� 10��19-16

9.�Wola�Wola�Chojnata�� 7�� 9�� 16-15

10.�Laktoza�łyszkowice�� 7�� 8�� 4-12

11.�Miedniewiczanka� 7�� 7�� 18-15

12.�Sierakowianka� �7�� 7�� 9-19

13.�Olimpia�Niedźwiada�� 7�� 5��13-21

14.�Start�Złaków�Borowy�� 7�� 5�� 8-20

Piłka nożna |�6.�kolejka�B�klasy

Płomień wytrzymał 8 minut
Tylko osiem minut wytrzyma-

li na boisku w Bolimowie gracze 
Płomienia Piotrowice. Rawka, 
która zajmuje pierwsze miejsce 
w tabeli wbiła rywalom w trakcie 
ośmiu minut aż cztery gole i gra-
cze z Piotrowic stwierdzili chyba, 
że nie ma co dalej grac i po prostu 
zeszli z boiska. To drugi mecz ze-
społu z Piotrowic, który nie został 
dokończony. 

W derbach gminy Kocierze Fe-
nix Boczki nie dał najmniejszych 
szans zespołowi KS Ostrowiec. 
Podopieczni trenera Marka Bor-
kowskiego wygrali pewnie 4:0. 

Ciekawie było również w Za-
bostowie Dużym. Tam odbył 
się pojedynek Zofii Kucharskiej  
z Grzegorzem Kapustą czyli Vic-
toria kontra Naprzód. 

W niedzielne popołudnie wię-
cej powodów do zadowolenia 
miała trenerka Victorii ponieważ 
jej zespół rozgromił u siebie Na-
przód aż 7:1! 

W ostatnim meczu tej kolej-
ki padło podobnie jak w Zabo-
stowie Dużym osiem goli. Sześć 
z nich strzelili gracze Zjedno-
czonych Dzierzgów Bobrowniki,  
a tylko dwie gracze Meteoru. Do-
kładniej rzecz ujmując Zjedno-
czenie strzeliło siedem goli, ale 
w jednym z przypadków Paweł 
Moskwa skierował futbolówkę do 
własnej bramki. Podobnych pro-
blemów nie miał inny gracz o na-

zwisku Moskwa – Karol, który 
zdobył dwa gole. Bohaterem tego 
meczu został jednak Miłosz Ku-
bel, który trzykrotnie wpisał się na 
listę strzelców.  ever

6. kolejka skierniewickiej klasy 
B – grupa 1 (łowicka):
 Fenix Boczki – KS Ostrowiec 
4:0;� br.:� hubert� Fijałkowski� 23,�
Krzysztof�Lebioda�35,�67,�Dominik�
Borkowski�83�
 Rawka Bolimów – Płomień Pio-
trowice 4:0*-mecz� trwał� 8� minut,�
po�czym�gracze�Płomienia�opuścili�
boisko;�br.:�Piotr�Bombała�3,�Jaro-
sław�Szczepanik
 Victoria Zabostów Duży – Na-
przód Jamno 7:1;� br.:� Michał�
Bolimowski�17,�Dawid�Pisarek�36,�
59,� Michał� Czapnik� 41,� Jarosław�
Bolimowski�43,�74,�Dawid�Gałązka�
83�–�Radosław�Kosiorek�52
vZjednoczenie Dzierzgów Bo-
browniki – Meteor Reczyce 6:2;�
br.:� Karol� Moskwa� 3,� 39� Miłosz�
Kubel�10,�32,�65,�Robert�Jaros�19�
–� Paweł� Moskwa� 13-samobójcza,�
Amar�Ibeili�31

1�Rawka�Bolimów�� 6�� 16�� 26�

2�Zjednoczenie�Bobrowniki�� 6�� 12��32-10�

3�Victoria�Zabostów�Duży�� 6�� 11�� 24-14�

4�Fenix�Boczki�� 6�� 10�� 13-13

5�Naprzód�Jamno�� 6�� 9�� 13-17

6�Meteor�Reczyce�� 6�� 9��22-15

7�KS�Ostrowiec�� 6�� 3�� 5-16�

8�Płomień�Piotrowice�� 6�� 0�� 4-47

Piłka nożna |�8.�kolejka�I�ligi�woj.�B2

ŁKS za silny dla Pelikana 2001
Zawodnicy Pelikana Łowicz z 

rocznika 2001 rozpoczęli zmaga-
nia w rewanżowych spotkaniach 
ze swoimi rywalami. Pelikan nie 
wspomina dobrze wyjazdowego 
meczu z ŁKS-em Łódź ponie-
waż na trudnym terenie łowicza-
nie przegrali 2:0. 

W pierwszym meczu tych ze-
społów padł wynik 1:3 dla ŁKS-u, 
a wszystkie gole dla zwycięzców 
w tym meczu strzelił najlepszy za-
wodnik ŁKS-u Dariusz Gmosiń-
ski. Powoływany do reprezentacji 
województwa łódzkiego napast-
nik ponownie nie miał litości dla 
„Biało-Zielonych”. Filigranowy 
napastnik ŁKS-u już w 21. minu-
cie zaskoczył Huberta Dudę i Pe-
likan musiał gonić wynik spotka-
nia, mimo kilku niezłych okazji 
do strzelenia gola gracze z Łowi-
cza nie potrafili do przerwy zdo-
być gola wyrównującego. 

W przerwie zawodników jesz-
cze do lepszej gry próbował za-
chęcić Robert Wilk, mający za 
sobą 296 meczów w polskiej eks-
traklasie zastępował na meczu 
nieobecnego Pawła Kutkowskie-
go. Pelikan grał w drugiej poło-
wie całkiem nieźle, ale nie wystar-
czyło to na dobrze dysponowany 
zespół z Łodzi. Mimo kilku cie-
kawych akcji, próby uderzeń na 
bramkę Pelikan nie zdołał zdo-
być choćby jednego gola. W do-
datku w samej końcówce nie kto 

inny jak Gmosiński wpakował pił-
kę do siatki, tym razem zaskoczo-
ny został Filip Szymajda, który 
pojawił się na boisku po przerwie. 
Gmosiński w pojedynkę rozpraco-
wał obronę Pelikana i mógł utonąć  
w objęciach koelgów. Kilka mi-
nut później sędzia zakończył spo-
tkanie i Pelikan musiał udać się  
w drogę powrotną w kiepskich hu-
morach.

Kolejnym rywalem Pelika-
na 2001 będzie GKS Bełchatów. 
Spotkanie z „Gieksą” odbędzie 
się w niedzielę 9 października  
o godzinie 13:30 na stadionie 
OSiR w Łowiczu. ever

8. kolejka i ligi wojewódzkiej ju-
niorów młodszych B2:
 ŁKS Łódź – MUKS Peli-
kan-2001 Łowicz 2:0� (1:0);� br.:�
Dariusz�Gmosiński�2�(21�i�78).
 KS Ceramika Opoczno – RTS 
Widzew Łódź 1:1
 GKS Bełchatów – LKS Omega 
Kleszczów 8:0
 AP UKS Mazovia Tomaszów 
Maz. – UKS SMS Łódź 2:2

1.�UKS�SMS�łódź�(1)� 8� 22� 36-4

2.�łKS�łódź�(3)� 8� 18� 23-17

3.�AP�UKS�Mazovia�(2)� 8� 16� 19-10

4.�KS�Ceramika�(4)� 8� 13� 18-9

5.�MUKS�Pelikan�(5)�� 8��� 9� 16-27�

6.�GKS�Bełchatów�(6)� 8�� 9� 17-17

7.�RtS�Widzew�łódź�(7)� 8��� 5��� 6-19

8.�LKS�Omega�(8)� 8��� 11� 0-42

Piłka nożna�|�8.�kolejki�II�ligi�woj.�C1

Tak grać nie można
Fatalnie w meczu 8. kolejki 

II ligi wojewódzkiej trampkarzy 
C1 spisali się podopieczni trene-
ra Jakuba Jędrachowicza z rocz-
nika 2002. Łowiczanie udali się 
na mecz do odległego Wielunia 
i przegrali z miejscowym WKS 
aż 11:0!

– Wynik mówi sam za siebie. 
Brak zaangażowania, brak walki, 
zero ambicji w drużynie. Niektó-
rzy zawodnicy schodzili z boiska 
nawet nie spoceni. Nie było żad-
nej pozytywnej rzeczy w tym spo-
tkaniu w wykonaniu mojej dru-
żyny. Oddane za darmo całe pole 
do gry, nie chciało się chłopakom 
grać. Jedynie bramkarz próbował 
ratować zespół w niektórych sytu-
acjach, ale przy takiej obronie nie 
miał szans. Z drugiej strony trud-
no chwalić bramkarza przy takim 
wyniku – podsumował po spotka-
niu trener Jędrachowicz. 

Łowiczanie w kolejnym me-
czu ligowym zmierzą się z War-
tą Sieradz. Najpierw w środę  
5 października odbędzie się zale-

gły mecz 2. kolejki w Łowiczu, 
zaś w sobotę 8 października obie 
drużyny zmierzą się w Sieradzu. 
 ever

8. kolejka ii ligi wojewódzkiej 
trampkarzy C1:
 WKS Wieluń – MUKS Peli-
kan-2002 11:0� (5:0);�br.:�11� (2,�13,�
25,�33,�37,�48,�56,�61,�65,�73�i�79).�
 KS Ceramika Opoczno – KS 
Warta Sieradz 2:1 
 GKS Bełchatów – SL Salos 
Róża Kutno 5:1
 GLKS Andrespolia Wiśniowa 
Góra – ŁKS ii Łódź�(n,�godz.�11.00)
 Zaległy mecz 2. kolejki ii ligi wo-
jewódzkiej trampkarzy C1: WKS�
Wieluń�–�GLKS�Andrespolia�Wiśnio-
wa�Góra�2:0

1.�GKS�Bełchatów�(1)� 7� 2� 130-4

2.�łKS�II�łódź�(2)� 5� 10� 14-5

3.�KS�Warta�Sieradz�(3)� 5� 10� 11-5

4.�WKS�Wieluń�(4)� 7� 10� 28-11

5.�KS�Ceramika�Opoczno�(6)� 7��� 8� 12-19

6.�SL�Salos�Róża�Kutno�(4)� 6��� 7��� 7-13

7.�Andrespolia�(7)� 7��� 6� 12-23

Piątkowy turniej w Pubie 
Krokody-Leg był�rozgrzewką�
przed�niedzielnym�meczem.�
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Piłka nożna |�łódzka�Liga�Okręgowa

Cenny punkt po remisie z Górnikiem
8. kolejka łódzkiej klasy okrę-

gowej, podczas której zagrał 
GKS Bedlno odbyła się w sobo-
tę, 1 października, a ich przeciw-
nikiem był zespół MKS Górnik 
1956. Mecz rozegrany na boisku 
w Pniewie zakończył się remi-
sem 2:2. 

W początkowej fazie meczu to 
piłkarze GKS objęli inicjatywę i 
szybko wyszli na prowadzenie, 
zdobywając gola w 30 minucie. 
Natychmiastową, gdyż po trzech 
minutach, odpowiedzią ze strony 
gości był gol dający wyrównanie. 
A już po dwóch minutach drużyna 
z Łęczycy wyszła na prowadzenie 
2:1. Takim wynikiem zakończyła 
się pierwsza część meczu.   

Po zmianie stron mecz bar-
dzo się wyrównał , gra toczyła 

się głównie w środku pola, jed-
nak groźniejsze sytuacje stwarza-
li goście. O losach meczu zade-

cydowała końcówka spotkania, w 
której piłkarze z Bedlna strzela-
ją gola na wagę jednego punktu. 

Bramki dla GKS Bedlno strzeli-
li: Damian Michalski i Jarosław 
Walczak.

Podczas następnej, 9. kolejki 
łódzkiej klasy okręgowej, która 
odbędzie się w dniu 8 paździer-
nika 2016, GKS Bedlno zagra na 
wyjeździe z drużyną PTC Pabia-
nice.  mr

 Skład GKS Bedlno:� Mateusz�
Sawicki,� Kamil� Gałązka,� łukasz�
Szczygielski,� łukasz� Znyk,� Marcin�
Panek,� Dawid� Lachowicz,� Damian�
Okupski,�Filip�Adamczewski,�Jarek�
Walczak,� � Marcin� Głogowski,� � Pa-
tryk� Gałecki,� Michał� Wiśniewski,�
Bogdan�Pacałowski,�Kamil�Smura.�
trener:�łukasz�Znyk

 GKS Bedlno - Górnik Łęczyca 
2:2
 Zawisza ii Rzgów - LKS Rosa-
nów 4:3

 Start Brzeziny - Stal Głowno 2:3
 Włókniarz Pabianice - GLKS 
Dłutów 1:1
 Sokół ii Aleksandrów Łódzki - 
Orzeł Parzęczew 4:2
 UKS SMS Łódź - Boruta 1:3
 Polonia Andrzejów - PTC Pabia-
nice 1:3
 Włókniarz Konstantynów Łódz-
ki - Termy Uniejów 3:3

1.Sokół�II�Aleksandrów�łódzki�8� 21� 19:9

2.Boruta�Zgierz� 8� 20� 21:5

3.Orzeł�Parzęczew� 8� 17� 17:7

4.Górnik�łęczyca� 8� 16� 25:13

5.Stal�Głowno� 8� 13� 18:14

6.PtC�Pabianice� 8� 12� 19:14

7.UKS�SMS�łódź� 8� 11� 25:12

8.GKS�Bedlno� 8� 11� 13:12

9.Włókniarz�Pabianice� 7� 10� 9:8

10.Zawisza�II�Rzgów� 8� 10� 10:17

11.GLKS�Dłutów� 8� 9� 12:19

12.Włókniarz�Konstantynów� 7� 6� 8:13

13.LKS�Rosanów� 8� 5� 12:20

14.Polonia�Andrzejów� 7� 5� 8:24

15.termy�Uniejów� 7� 5� 10:22

16.Start�Brzeziny� 8� 0� 8:25

Spotkanie 8. kolejki łódzkiej okręgówki�pomiędzy�GKS�Bedlno�a�Górnikiem�łęczyca,�zakończone�remisem�2:2.
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Piłka nożna |�łódzka�IV�Liga

Przegrana na finiszu pozbawia KS Kutno punktów
Za nami 11. kolejka 
łódzkiej IV ligi, 
podczas której w dniu 
1 października KS 
Kutno zmierzył się na 
wyjeździe z zespołem 
Zjednoczeni Stryków. 
Podopieczni Sławomira 
Ryszkiewicza przegrali 
to spotkanie 3:1.

 W początkowej fazie gry obie 
drużyny sprawdzały swoje moż-
liwości. Gra toczyła się w środ-
kowej strefie boiska. Pod koniec 
pierwszej odsłony zaznaczyła się 
lekka przewaga drużyny z Kut-
na, czego efektem była strzelona 
w 38 minucie bramka przez Gra-
cjana Sobczaka. W drugiej czę-

ści gry gospodarze usilnie dąży-
li do zdobycia wyrównującego 
gola. Sztuka ta udała im się w 
68 minucie. W momencie, gdy 
wszyscy sadzili, iż spotkanie za-
kończy się podziałem punktów, 
zespół Zjednoczeni Stryków w 
ostatnich minutach meczu prze-
chylił zwycięstwo na swoja szalę 
– strzelając dwa gole. Ostatecz-
nie mecz zakończył się przegra-
ną KS Kutno1:3. 

Następna, 12. kolejka, w ja-
kiej zobaczymy KS Kutno odbę-
dzie się w sobotę, 8 października 
2016, a rywalem KS Kutno bę-
dzie LKS Zawisza Pajęczno.  mr

 Skład KS Sand Bus Kutno:� P.�
Sobczak,� Grzegorek,� Kaczor,� Ko-
walczyk,� Placek,� Periżok,� Nizioł,�
Grisgraber,� Płacheta,� Jakubowski,�
Zagajewski,� Kierus,� � Serwaciński,�

Michalski,�G.�Sobczak.�trener:�Sła-
womir�Ryszkiewicz.

 Zjednoczeni Stryków - KS Kut-
no 3:1
 Pilica Przedbórz - Zjednoczeni 
Bełchatów 0:1
 Mechanik Radomsko - LKS 
Kwiatkowice 1:2
 Andrespolia Wiśniowa Góra - 
Ceramika Opoczno 3:1
 Zawisza Pajęczno - Unia Skier-
niewice 0:1
 Ner Poddębice - Omega Klesz-
czów 2:1
 Włókniarz Zelów - KS Paradyż 
0:3
 Warta Działoszyn - Zawisza 
Rzgów 1:1
 Jutrzenka Warta - GKS ii Beł-
chatów 4:4
 Warta Sieradz - Polonia Piotr-
ków Trybunalski goście nie do-

jechali

1.Warta�Działoszyn� 11� 28� 27:9

2.Zjednoczeni�Bełchatów� 11� 25� 21:10

3.Omega�Kleszczów� 11� 23� 27:14

4.Unia�Skierniewice� 11� 21� 21:8

5.Warta�Sieradz� 10� 21� 20:10

6.KS�Paradyż� 11� 18� 23:20

7.Zawisza�Pajęczno� 11� 17� 21:18

8.Ner�Poddębice� 11� 16� 24:22

9.LKS�Kwiatkowice� 11� 16� 18:22

10.GKS�II�Bełchatów� 11� 15� 20:20

11.Zjednoczeni�Stryków� 11� 15� 18:22

12.Włókniarz�Zelów� 11� 14� 14:20

13.Andrespolia�Wiśniowa�Góra�11� 14� 21:17

14.Zawisza�Rzgów� 11� 13� 12:18

15.KS�Kutno� 11� 11� 15:21

16.Ceramika�Opoczno� 11� 10� 11:15

17.Pilica�Przedbórz� 11� 10� 15:25

18.Jutrzenka�Warta� 11� 8� 16:29

19.Mechanik�Radomsko� 11� 5� 10:22

20.Polonia�Piotrków�trybunalski� 10� 4�

10:22

Piłka nożna�|�łódzka�Klasa�B�Grupa�I

KS Żychlin traci punkty
Nie udało się piłkarzom KS 

Żychlin przywieźć punktów z 
Gałkówka. Zespół z Żychlina, 
prowadzony przez Marka Mięt-
kiewicza, przegrał z miejsco-
wym Gałkówkiem II 0:1 (0:0) w 
spotkaniu 6. kolejki rozgrywek 
łódzkiej klasy B grupy I. Spo-
tkanie rozegrano w niedzielę, 2 
października 2016. 

Pierwsza, wyrównana część 
gry zakończyła się bezbramko-
wym remisem. Jedyną bramkę 
w spotkaniu strzelili gospodarze 
w 70 minucie. Żychlinianie pró-
bowali odwrócić losy spotkania, 
ale bez zarzutu spisywała się de-
fensywa gospodarzy. Ostatecz-
nie mecz zakończył się wyni-
kiem 1:0 dla Gałkówka II. 

Natomiast Olimpia Oporów, 
grająca w tej samej klasie roz-
grywek podejmowała w niedzie-
lę na własnym boisku KS II Kut-
no. Piłkarze Olimpii przegrali to 
spotkanie 3:0. 

Podczas następnej 7. kolejki 
rozgrywek łódzkiej klasy B gru-
py I, która odbędzie się w nie-
dzielę, 9 października, KS Ży-
chlin zagra na własnym boisku 
ze Startem Szczawin, natomiast 
Olimpia Oporów zagra na wy-
jeździe z drużyną Błękitni Cio-
sny.  mr

Skład drużyny KS Żychlin:� Kon-
rad�Materka,�Rafał�Bogusz,�łukasz�

Guzek,�Karol�tybinkowski,�Damian�
Kwiatkowski,� Błażej� Kołaczyński,�
Sylwester� Józwik,� Jarosław� Urbań-
ski,� Sebastian� Jaroszewski,� Mate-
usz� Materka,� Daniel� Szczepaniak,�
Maciej� Ryżlak,� Krzysztof� Radecki,��
Damian�Arkuszewski.�trener:�Marek�
Miętkiewicz

Skład drużyny Olimpii Oporów:�
Kubiak�-�Filipiak,�Jabłoński,�Włodar-
czyk,� Jańczak,� Komorski,� Szarłat,�
Kościołowski,� Szymański� K.,� Szy-
mański�ł.,�Szymichowski,�Urbański,�
Szadkowski,� Wawrzyńczak,� Andry-
siak.�trener:�tomasz�Lewicki

 LKS ii Gałkówek - KS Żychlin 
1:0
 Olimpia Oporów - KS ii Kutno 
0:3
 GKS Byszew - iskra Głowno 
1:8
Start Szczawin - Błękitni Ciosny 
4:1
 Krośniewianka Krośniewice - 
Sokół Popów 4:0

1.KS�II�Kutno� 5� 12� 18:6

2.LKS�II�Gałkówek� 6� 12� 14:10

3.Krośniewianka�Krośniewice��5� 10� 19:6

4.KS�Żychlin� 4� 9� 13:3

5.Sokół�Popów� 5� 9� 9:7

6.Iskra��Głowno� 4� 9� 17:5

7.GKS�Byszew� 6� 6� 9:22

8.Olimpia�Oporów� 5� 4� 4:8

9.Start�Szczawin� 5� 3� 5:19

10.Błękitni�Ciosny� 5� 0� 4:26

Mecz 5. kolejki pomiędzy�Olimpią�a�KS�II�Kutno.
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Piłka nożna |�V�Runda�Pucharu�Polski

Rozlosowano 
pary grające 
w okręgu łódzkim

W siedzibie Wydziału Gier i 
Ewidencji Łódzkiego Związku 
Piłki Nożnej, w dniu 26 wrze-
śnia 2016 roku zostało przepro-
wadzone losowanie IV Rundy 
Pucharu Polski. 

Drużyna GKS Bedlno po raz 
kolejny zagra z czwartoligo-
wym zespołem, tym razem ich 
przeciwnikiem będzie zespół 
Zjednoczeni Stryków. 

Natomiast rywalem KS Kut-
no będzie Sokół II Aleksan-
drów. Wszystkie mecze V run-
dy odbędą się w niedzielę  

12 października 2016 o godzi-
nie 15.30. Miejmy nadzieję, że 
drużyny piłkarskie z naszego 
regionu awansują do dalszej fazy 
rozgrywek.  mr 

Pary V Rundy Okręgowego Pu-
charu Polski:
 GKS Bedlno – Zjednoczeni 
Stryków
 Sand Bus Kutno – Sokół ii Alek-
sandrów
 Zawisza Rzgów – RTS Widzew
 MKS Górnik 1956 – GLKS An-
drespolia

Rywalem drużyny GKS Bedlno�w�rozgrywkach�V�Rundy�Pucharu�Polski�
będzie�zespół�Zjednoczeni�Stryków.
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punkty. str. 47

Sport szkolny�|�Liga�Lekkoatletyczna

Lekkoatleci rywalizowali w Kutnie
W piątek, 30 września, na sta-

dionie miejskim w Kutnie od-
były się Mistrzostwa Powiatu 
Kutnowskiego w Lidze Lekko-
atletycznej w ramach Licealia-
dy. Organizatorem imprezy był 
kutnowski MOSiR. W zawodach 
wzięły udział szkoły z powiatu 
kutnowskiego: LO im A. Mickie-
wicza w Żychlinie, Zespół Szkól 
Nr 1 im. St. Staszica, Zespół 
Szkół Nr 3 im. W. Grabskiego, 
ZSZ Nr 2 im. A. Troczewskiego, 
I LO im gen. J.H. Dąbrowskiego, 
II LO im. J. Kasprowicza, I LO 
PUL w Kutnie. 

Uczniowie rywalizowali w na-
stępujących konkurencjach: bieg 
na dystansie 100 m, bieg na 400 
m, bieg na 800 m (dziewczęta), 
bieg na 1500 m (chłopcy), skok 
w dal, pchnięcie kulą, sztafeta 
4x100 m. Zwycięskie drużyny 
dziewcząt i chłopców to repre-
zentacje z Zespołu Szkół Nr 1 im. 
St. Staszica w Kutnie. Najlepsze 
trzy szkoły w rywalizacji dziew-
cząt oraz chłopców otrzymały 
puchary i dyplomy. 

Reprezentacja chłopców Li-
ceum Ogólnokształcącego im. A. 
Mickiewicza w Żychlinie zajęła 

szóste miejsce w zawodach. Naj-
lepsze dwie reprezentacje w ka-
tegorii dziewcząt oraz chłopców 
uzyskały prawo startu w zawo-
dach rejonowych, które odbędą 
się 6 października w Kutnie.  mr

 Skład reprezentacji chłopców 
LO im. A, Mickiewicza w Żychli-
nie:� Adam� Kowalczuk,� Szymon�
Kunikowski,� Maciej� Durka,� Michał�

Kubiak,� Kamil� Pietrowicz,� Michał�
Antosiak,�Krystian�Błaszczyk.�Opie-
kun:�Marcin�Ranachowski��

Klasyfi kacja końcowa dziewcząt:
1.�Zespół�Szkół�Nr�1�w�Kutnie� �1082�pkt.

2.�I�LO�w�Kutnie� �922��pkt.

3.�I�LO�PUL�w�Kutnie� �876�pkt.

4�.ZS�Zawodowych�Nr�2�w�Kutnie� �858�pkt.

5.�Zespół�Szkół�Nr�3�w�Kutnie� � �702�pkt.��

brak�udziału�w�biegach�na�400�i�800�m

6.�II�LO�w�Kutnie� �525��pkt.�

brak�udziału�w�sztafecie�4x100�i�800�m

Klasyfi kacja końcowa chłopców:
1.�Zespół�Szkół�Nr�1w�Kutnie� 1�180�pkt.

2.�Zespół�Szkół�Nr�3�w�Kutnie� �1031�pkt.

3.�I�LO�PUL�w�Kutnie� 879�pkt.

4.�ZSZ�Nr�2�w�Kutnie� 714�pkt.

5.�I�LO�w�Kutnie� 606�pkt.

6.�LO�w�Żychlinie� 538�pkt.

7.�II�LO�w�Kutnie� 535�pkt.�

brak�udziału�w�biegu�na�400�m

Maciej Durka�z�LO�im.�Mickiewicza�w�Żychlinie�(drugi�od�lewej)�w�biegu�na�100�metrów�na�stadionie�w�Kutnie.
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Uczeń LO im. Mickiewicza�w�Żychlinie�-�Kamil�Pietrowicz�podczas�skoku�
w�dal�na�Mistrzostwach�Powiatu�Kutnowskiego�w�ramach�licealiady.

Piłka nożna |�łódź�E1�Orlik�Grupa�IV

Młodzi piłkarze z Żychlina pokonali Sand Bus Kutno
4. kolejka E1 Orlik grupy IV 

odbyła się w sobotę, 1 paździer-
nika. Na stadionie miejskim 
w Żychlinie zmierzyły się ze 
sobą dwie drużyny chłopców 
z rocznika 2006: KS Żychlin 
i Sand Bus Kutno. 

Piłkarze KS Żychlin 2006 
rozegrali kolejny dobry mecz, 
pokazując wole walki i deter-
minację. Zespół z Żychlina od 
pierwszych minut zdobył sobie 
zdecydowaną przewagę w polu, 
a na efekty bramkowe nie trzeba 
było długo czekać. 

Łącznie podopieczni Łukasza 
Znyka zdobyli trzy bramki, któ-
rych autorami byli: Filip Wię-
cek, Szymon Andrzejczyk, Kac-
per Drążkiewicz. 

Drużynie przyjezdnej uda-
ło się zdobyć jednego gola. KS 
Żychlin zajmuje w tabeli ligowej 
trzecie miejsce z 10 punktami na 
koncie.

Następna, 5. kolejka E1 Or-
lik grupy IV odbędzie się 8 paź-
dziernika 2016, wówczas druży-
na chłopców rocznik 2006 KS 
Żychlin zagra wyjazdowe spo-
tkanie z Różą Kutno.  mr

 Skład drużyny KS Żychlin rocz-
nik 2006:�Oliwier�Martofel,�Kacper�
Drążkiewicz,� Patryk� Kaźmierczak,�
Szymon� Olejnicki,� Maksymilian�
Roźniatowski,� Aleksander� Furman,�
Szymon� Ratajczyk,� Stanisław� Flor-
czak,� Damian� Ostasz,� Jakub� Wy-
żyński,� Olaf� Kornatowski,� Szymon�
Andrzejczyk,� Seweryn� Wachowicz,�
Filip�Więcek,�Mikołaj�Plewa.�trener:�
łukasz�Znyk

 KS Żychlin – Sand Bus 3:1
 Champion Łódź – Termy Pod-
dębice 3:2
 Łódzka Akademia Futbolu ii – 
LKS Rosanów 25:3
 UKS Bzura Ozorków – Termy 
9:3
 Metalowiec ii – Róża Kutno 2:3
 ŁKS ii Łódź – Boruta ii 1:2

1.MKP�Boruta�II�Zgierz� 4� 12� 32:5

2.UKS�Bzura�Ozorków� 5� 12� 32:8

3.KS�Żychlin� 5� 10� 27:17

4.łódzka�Akademia�Futbolu�II�4� 9� 47:19

5.łKS�II�łódź� 4� 6� 30:12

6.Sand�Bus�Kutno� 4� 6� 14:9

7.Champion�łódź� 4� 6� 10:18

8.termy�Poddębice� 4� 4� 14:22

9.Róża�Kutno� 4� 3� 11:33

10.termy�Uniejów� 4� 3� 13:24

11.Metalowiec�II� 4� 3� 12:14

12.LKS�Rosanów� 4� 0� 6:67Drużyny chłopców z rocznika 2006: KS�Żychlin�i�Sand�Bus�Kutno�na�stadionie�miejskim�w�Żychlinie.

Spotkanie 4. kolejki E1 Orlik grupy iV, podczas�którego�KS�Żychlin�2006�wygrał�u�siebie�z�Sand�Bus�3:1.

Piłka siatkowa�
Zaproszenie 
na turniej 
siatkówki 
mężczyzn

Wszystkich sympatyków siat-
kówki zapraszamy do kibico-
wania podczas Turnieju Piłki 
Siatkowej Mężczyzn o Puchar 
Żychlińskiej Akademii Siatków-
ki Volley Team. Turniej ten od-
będzie się w dniu 8 październi-
ka 2016, od godziny 9.00 w hali 
sportowej przy Zespole Szkół Nr 
1w Żychlinie. Organizatorami 
przedsięwzięcia są: Volley Team 
Żychlin i Urząd Gminy Żychlin. 
W rozgrywkach weźmie udział 
sześć drużyn siatkarskich: Vol-
ley Team Żychlin Kadeci, Volley 
Team Żychlin Juniorzy, Kasze-
wy, Iskra Szczawin Kościelny, 
Świt Staroźreby, Husaria Daszy-
na. Zespoły zostaną podzielone 
na dwie grupy.  mr

SOBOTA, 8 PAŹDZiERNiKA:
 9.00�–�hala�sportowa�w�Żychli-
nie� (ul.� łukasińskiego� 21);� Tur-
niej Piłki Siatkowej Mężczyzn 
o Puchar Żychlińskiej Akademii 
Siatkówki Volley Team 
 10.00� –� łódź;� Gospodarz� tur-
nieju� SL� „Salos� –� Wodna”� łódź;�
Turniej Eliminacyjny Piłki Siat-
kowej Kadetek
 11.00� –� Stadion� Miejski� w� Kut-
nie;�5. kolejka Łódzkiej E1 Orlik 
Grupy iV; Róża Kutno - KS Ży-
chlin (rocznik 2006) 
 15.00�–Stadion�Miejski�w�Kutnie;�
12. kolejka Łódzkiej iV Liga; KS 
Kutno – LKS Zawisza Pajęczno
 15.30�–�Boisko�w�Pabianicach;�
9. kolejka Łódzkiej Ligi Okrę-
gowej, PTC Pabianice - GKS 
Bedlno

NiEDZiELA, 9 PAŹDZiERNiKA:
 10.00� –� łódź;� Gospodarz� tur-
nieju� SL� „Salos� –� Wodna”� łódź;�
Turniej Eliminacyjny Piłki Siat-
kowej Kadetek
 16.00�–Stadion�Miejski�w�Żychli-
nie;� 7. kolejka Łódzkiej Klasy 
B Grupy i; KS Żychlin – Start 
Szczawin
 16.00�–�Boisko�w�Warszycach;�
7. kolejka Łódzkiej Klasy B Gru-
py i;  Błękitni Ciosny - Olimpia 
Oporów 

śRODA, 12 PAŹDZiERNiKA:
 15.30� –� Boisko� w� Pniewie; iV 
Runda Pucharu Polski; GKS 
Bedlno – Zjednoczeni Stryków
 15.30� –Stadion� w� Kutnie;� IV�
Runda�Pucharu�Polski;�Sand Bus 
Kutno – Sokół ii Aleksandrów.

GKS Bedlno zagra
w Pucharze Polski
zagra ze Zjednoczonymi Stryków. str. 47




